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O 
B. STANISŁAWA 
KAZIMIERCZYKA: 


Nayprzod w Przefławney Akademii Krakowfkiey Swiętey Teologii 
BAKAŁARZA; potym w Konwencie -BOZĘGO CIAŁA ná Kázimie- 
tzu przy Krakowie Kanonikow Zakonnych Lateraneńfkich Swigtége 
AUGUSTYNA PROFESSORA, y PRZEORA» w życiu y po šmiet- 
ci Cudami ffawnego. 
Najprzod 
Od Marcina Bitoniufza Kieryka Jaroftawfkiego w Roku 1609. fy- 
lem Łąacińtkim 


NOSY PST SSANG 


Potym przez X. Krzyfztofa Loniewíkiego tegoż Konwentu Kinoe 
niká w Roku 1617.-ku czci y chwale Bôžey po Poliku 


YO O YDAN 


ZA czafem ialną pochodnią -Życia Apoftolíkiego przez X. Szczepana 
Ránatowiczá tegoż Zakonu: w Roku 1660, 
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Znowu w Roku 1701. od X. Michała Akwiliná Gorczyúfkčegos 
Prawa Duchownego y Pifma S. Doktora y Profeflora, S. Srolice.s 
Apoftolfkiey PifarzA, tegoż Zakonu Kánoniká) ftylem y konceptami 
z przydaniem Cudow 


PRZYEOZDOBIONE 
Niofttek przez X. Woyciechá Bertranda Giabowfkiego S. Teologii 


Profefforá y Káznodzicie Ordynátyufzá w tymže Kor.weucie z do= 
zwoleniem Stárízych Polfkiemu Swiatu Roku 1763. 
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EL de Že iuo 5 AC ZEW o ZAT S c PPE 
w Krakowie w Drukarni Akademickiey Kolegium Wiekfego. 


CENTILITIUM STEM M A, 


CHMIELECCIAN:/t 
DOMUS 


Dum capis excelíos STANISLAE Dive triumphos, 
Artrahis ad Superos mente favente tuos. 

Jllue BO NGZA peténs per tzdia longa laborum, 

Te Duce virtutum przmia magna feret» 
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USTRIS 
26 


s 

REVERENDISSIME DOMINE. 

PRAELATE GENERALIS 
Doca 4324 


EGER U: maxime fi non TIBI PERILLU- 
SEAS STRIS 8 REVERENDISSIME DO- 
Mess MINE vitam €F gefla Divi STANI- 
NEN SLAI CASIMIRITANI adfrzptarue 
EE eram, qui virtutum illius imitator ho- 
noris E5 glorie, Promotor ades providenii(fimns. Et 
meritò in Te «vota mea confluere debent, quem ins 
Religione S. Salvatoris, que a temporibus Apoltolicis 
in communi €5 de communi vivebat, nil fuum afli= 
mans, fed omnia communi distributioni attribuens 
yt prać 


YA PRALATE DIGNISSIME. Ponerantúr Te 
finguli PATREM Amanti(fimum, profitentur PRÆ- 
LATUM digmfimum, adorant MODERATOREM 
in rebus agendis prudentifimum. Ego quod, confi- 
derans confideranda, perpendens perbendenda ubi af- 
Jumpferim in maturum rationi examen, non imme- 
vità opus hoc Tibi qui es omni opinione major adferi- 
bendum effe duxi. Etenim Tua in rebus agenda 
dexteritas, in expediendis negótiń Congregationis ge- 
nerofitas, Hercule major confpicitur, quam fi ad 
calculum revocare attentavero priùs ora in facunda 
conceptus fine acuminibus, defideria fine effectibus 
confpiciam, quam defiderii effectum, volitionú finem 
percipiam €9 reportabo. Sufficit igitur miki qui in- 
tendo glorie honorif, Two opus boc neo reimprej/um 
confecrare EF dedicáre, quatenus precibus D. STA- 
NISLAI CASIMIRITANI, qui inter Celicolas pro 
fuis. meritis condignam recipit mercedem, Cujus Tm 
in terris gloriam amplificare fatagis vivas longevus 
£9 quod ibi Gentilitius MO NOCEROJS iter pandit, 
illuc pe matura bonorum EF laborum Curricula fe- 
lix fanlinsý, adeas Coronandus Laurea immortali. 

lta vovet Č) precatur 
devintliffemus Chiens 

Adalbertus Bertrandus Grabovíki 
C. R. L, S. TP. 
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Przedmowa do Czytelnika 
O zdłożenia Midśld Kázimierzá y Kofciofá Bożego 
Giýlá y 0 wprowadzeniu do niego Kánonikow Za- 
konnych Swiętego Auguftyhá, 


Byś łafkiwy Czytelniku wiadomość miał zkad 
nv STANISŁAW urodzenie y po- 

chob życia światobliwego wziął, dla tegoż Miá- 
flo w ktorym fie urodził, y Zakon, w ktorym świą- 
tobliwości nábyl, umyslilem z zacnych Hiflorykow 
Polfkich Długofza y Miechowiufzá wypilác, ^ Kázi- 
mierz Krol. Políki ktorý potym od zákládánia Miaft 
y fundowánia Kosciolow y innych wípániálych dzieł 
Rycerfkich názwány byl wielkim, Syn Władyffawa » 
Łokietka „Kroli Polfkiego, zaraz ná poczatku Pań- 
itvá (wego chcąc u potomnych wiekow wfławić Imię 
fwoie, záczal zákládáč Miáflo z drugiey flrony wifly 
przeciwko Krákowowi ktore od lmienia fwego Ká- 
zimierz nazwal, y ono wielkiemi wolnościami opá- 
trzył y nadal w Roku Pańfkim 1335 z ktorego Miá- 
flá wiele ludzi uáuka y światobliwościa zacnych, Ko- 
#ciolowi Bożemu y Kzeczy-Pofpolitey Políkiey po- 
żytecznych wyízio. Gdy tedy to Miafło iuż założo* 
ne budowáé (ig poczęło w iedenaście lat po záloze- 
niu iego to iet Roku Pźńfkiego 1346. przytrafio fig 
że lotrzykowie, ludzie złośliwi t4komftwem uwien- 
azieni 
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dzidni, pod czás Oktáwy Bożego Ciśła, z Kościoła 
Wízyflkich Swietych w Krákowie, Manftráncya z 
Nayświętfzym Sakramentem ukradli, á znia pofzedi: 
zy w chrofty y mieyfcá pufte, gdzieby ich ludzie» 
nie poftrzegli, ná to mieylce gdzie teraz ieft Kościof 
Bożego Ciálá w Kazimierzu, á przedtym była Wio- 
fra Báwol nazwana, dobyli Monftrancyi aby ia īa- 
máli, á frebrem fig dzielili, ofzukáni, obaczywfzy że 
nie frebrna ále Mofiadzowa pozłocifta, w bágnifte.> 
mieyfce y chroftow pełne, nie zboznie wefpoł z Nży- 
éwietlzym Sakramentem wrzucili y odefzli. Nie» 
chcial Pan BOG dlugo táič tákiey zelżywości śle» 
to wnet cudem obiášnié raczył, bo z Zamku Krá- 
kowfkiego y z innych mieyfc swiátlo z Nieba ná to 
mieyfce gdzie byla Monftrancya z Nayświętlzym» 
Sakramentem, wednie y wnocy zftępuiace'widowano, 
czemu (ie dziwuiac á przyczyny nie wiedzac doízlá 
tá wieść Bifkupá Krakowfkiego y innych Duchownych, 
4 zátym y Krolá fámego. Bilkup famże tey świa- 
tlosci. oczyma doświńdczywfzy á poft przez trzy dni 
naznaczony odprawiwfzy z Proceflyámi wízyflkiego 
Duchowieńftwi y ludu pofpolitego, z choragwiami 
y Litániámi przyfzli ná to micyíce, gdzie $wiátlosc 
z Niebá zfłępuiaca widzieli, a tám z podziwieniem. 
wielkim, Monftráncya z Nayéwietfzym Sákrámen s 
tem znaleźli, ktora Bifkup z wielką uczciwością pod. 
niofifzy do Kosciolá wfzyftkich Święrych z kad bylá 
ukrádziona prowadził. Záraz w tym Pobożny Krol 
Kázimierz uczynił ślub, ; że miał ná tym mieyfcu, 
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gdzie ználeziono Nayświętfzy Sakrament, Kościoł 
pod tytulem Bożego Ciálá wyllávió y zaraz drugie. 
go Roku począł y zmurowal chor mały, nádáwízy 
bogatych áppárátow , kielichow , Krzyżow: ktorego 
potym Kosciolá Probofzczowie po wprowadzeniu do 
niego Kánonikow zakonnych dokończyli, do tego 
Kościoła Kościolek drewniany S. Wawrzeńca Męczen- 
nika, iuz dawno przedtym będący , inkorporowány. 
cepa ze Kosciol S. Fráncifzká teráznicyízy w Krá- 
kowie iuz był ná ten czas pod tytułem Bożego Ciá- 
lá poświęcony, Krol Kazimierz aby Oycowie Frán- 
cilzkani támeczni tego tytułu uftapili, uprofiť, ázeby 
ten tytul do nowego Kościoła na Kazimierz był prze- 
niefion fpráwil, Ten tedy Kosciol Bożego Ciała gdy 
przez lat fześćdziefiat pod rzadem Świeckich Káplás 
now był WŁADYSŁAW tegoż Imienia wtory, Krol 
Políki, (žczegulne Nabożeńfiwo máiac do Zakonu 
Swiętego Auguftyná, Cánenicorum Regularium. uprofi- 
wízy z Klafztoru w Gláczu Miafteczku, w Pragfkiey 
Dyecezyi (: ktore Miáfteczko ná granicy Slafkiey y 
Czefkicy leży :) ludzi nauka y świątobliwością Zase 
cnych, tegoż Zakonu Canonicorum Regularium Swię- 
tego Auguílyná, zaraz przez PioTRa Wyscm Bifku- 
pá Krakowfkiego, w Roku Páüfkim 1405. názáiutrz 
po Swięcie Zwiáltowánia Nayświętfzey PANNY, z 
wielka ceremonia wprowádzil, przy obecności [ášnie 
Oświeconego J. M. X. Mikolara KuRowskIEGo; Ar. 
cybifkupá Gnieźnieńfkiego, także Jaśnie Wielmożnych 
ich MM, PP, Senatorow Kroleftwá NE JANA 
z Ten» 


z Tenczyná, Káfztellána, y Stárofty Krákovíkie.s“ 
go, JANA Z Tarnowa Woiewody Krakowfkiego, Ja- 
NA Ligeze, Woiewody Leczyckiego, Klemenía z Mo- 
fkorzowá, Káfztelláná Wislickiego, Mixolar z Sen- 
domierzá, Podkánclerzego Koronnego, poltánovivízy 
zá pierwfzego Probofzczá temuż Kościołowi Zako- 
nu Canonicorum | Regularium Profeffi Imieniem KoNRA- 
DA, Męża náuka y światobliwym żywotem flawnego: 
Y te były początki Miáflá Kazimierza, Kościoła Bo= 
žego Ciálá, y Konwentu Canonicorum Regularium tám- 
Ze Z tego potym Konwentu iáko z zrzodlá wylzio 
wiele ludzi zacnych, gie tylko urodzeniem, ale y náu- 
ka y $wiatobliwym žyciem zálzczyconych. Jako Wie- 
lebny w Chryfłafie Pánu vielkiey pobożności Káplan 
tegoż Zgromadzenia Canonicorum Regularium Profes, 
JAkoB OLEéNICKI Herbu Dembná.  Aákze Wielebny 
w Chryftufie, Qyciec Drnsfaw, de Borzniow, Herbu 
Topace, wprzod Kánonik y Archidyákon Kosciolá Ká- 
tedrálifego Krákowfkiego, DoZorum Dotfor y ad Con- 
cilium Bafilenfe Legatus: potym w podefzlych leciech 
Canonicus Regularis, tegoż Konwentu Profes. Y inni swia- 
toblivym y przykládnym żywotem znáczni, iáko JAN 
z Lubliná Mixolay z Bieczá, Jan z Nylly, y wielu w 
tymże Kościele Bożego Ciała ktorych by dlugo wypi- 
fowác odpoczywáiacych: miedzy ktoremi iáko Pocho- 
dniá iífna wízy(lek ten Konwent oswiecáiaca B. STA- 
NISŁAW KAZIMIERCZYK ktorego nizey Zy wot o- 
pifany przeczytaz w Polízcze fie pokazálá z czego nie- 
chay będzie Cześć y Chwalá Bogu w lroycy jedyne: 
mu ná wieki wiekow Amen». 
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B. STANISLAWA 
KAZIMIERCZYKA 


ROG DZEKACE L 
O Národzeniu Jego. 


Efzcze fig był ten fławny Imieniem y.fzecza Wyznawcá 
Chryftufow nie národziť>-iuž go Wfzechmocny Pan, iá- 
kim miał bydź, chciał pokazać Swiátu> gdy niepłodnych 
e Rodzicow; to ief; fšawnego ná ten czas Mäcicia Sołtyfa» 
Rádzče Kázimieríkiego> y Jadwigi Małżonki iego> usil- 
ne Modlitwy w przewłokę pulzczkiąc, podobną bo niety- 
chia (iak niegdyś Ut 'odzonemu Wieliffawowi y Bogoboyney 
Bognie) przeczekáne | Wotá) Radzi ieie y pożądane intencyes R: Male 
cheiał STANISŁAWEM  nàdgrodzic, wprzod niby BARY 9 
do por nine każdemu Dado že go nie pierwey Swiat 
był godnym powitać; pokiby go świątobliwe ckliwych Ro* 
dzicow żądze nie. wyżebrały “od Boga. 
Daie im tedy iuż w podftórzałym wieku nie odrodne- 
go od Rodzicielikicy Cnoty y obyczáiow Katolickich Synas , , iná & 
ktory famemu fobie z życiem ná Swiat Imię prsná: gdy Dziećmi 
fię w dzień Przeniefienia Świętego S: anifławA N ięczenni! kas fig dza 
Bi ikupá Krakow fkiego> Roku 1433. Dnia 3. Maia; w Mies 
ście nazwanym Rare. przy Krakowie todzi. 
W czym uważając Bofkie zrzadzenie Rodzice y Kanoni- 
cy ZĘ980] przerzeczoney Kongregacyi S. Salvatoris Lateranenfis 
przy Farnym Košcicie Bożego Ciała; w tymże famym Mie- 
SiC po- 


2 Życie y Cnoty 
ImięCmo- ście podzišdzieň zoftający; že ona Dzieciná miała z Imieniem 
R) Creta kotelpondowác y fpofobić fig Cnocie, toż mu famo nieod- 
adrie . s : r Ev s rĄzi: Ł £ 
Imienia, Mlenne Imię ná Chrzcie Swiętym nadali; aby tak STANISŁAW 
"z famego Imienia pochop y ponętę do dobrego biorąc po- 
dobnym Pätronowi Swiętemu pobożności fławą, pobożnyma 
Rodzicom iedyną pociechą, Oyczyznie w przygodach filną 
fławał podporą. 


ROZDZIAŁ II. 
O Skłonności do dobrego B. Stdniflawá, 


Edwie co z wrodzoney ułomności wytaftàó począł STA- 
NISEAW» tedy zaraz niei&kie nafienia pobożności nás 
podziw ludzi wydawać zaczął; Albowiem iefzcze nie ;ofwo- 
Smiątoble bodzone uftà z Dziecinney niemowy máigc, inż nieiąko ro- 
mości zumiał życia ludzkiego iedyny Cel» co ieft Dufzne Zbawie- 
zrzyfłey nie, przeto gdy gdzie Obrazek iaki obaczył, do niego fię 
znak. ták długo wydzierab, y niemowlęcym fkwierkiem; owy 
nie mogąc napierał; pokiby mu fig w piesckliwe rączki nie 
doftal: doftawizy go; ile z przeftrogą že to ieft JEZUS; tak 
bez fkázy pielęgnował, że czego fłowAmi nie mogł, zewnę- 
trznych znakow ieftami wyraził, iakiey to zbawienue Imię 
godne nczciwości; A potym gdy iuż od przyrodzoney nie- 
wymowy ofwobodzone miał niemowlęce wargi: naymilíza 
ma rzecz była wípomniec Imię JEZUŠ, czym iuż ná oko 
każdemu pokazywał, iak wielkim miał bydź iego nápotym. 
uczcicielem. 

Piermffe Y ták zarownie z mlekiem karmiąc fie dobremi ptzykła= 
Cudo dy domowey pobożności; ták fie do nabožeňftwá z laty fpo- 
dziecinny (bił, że kto uważał oney Dzieciny do dobrego fkłonność 
fate, fobilaZe kto uwiataney Dziecmy oo obrego fkłonność; 
bez dziecinnego nieftatku, łatwo u fiebie ofądził, Ze iuž y 
małość fwoię rzeczywiście konfekrował Niebu; niechwytáigc 

fię żadnych płochości na ziemi. 

Jakoż nie zawiodł ludzkiey expektatywy wielkiey na« 
dzieie, Acz nie dorofty STANISŁAW» ponieważ ledwie Obie: 
chdłą kilka liter zAczął, iuż fłowA ná uwielbienie Matki Bo- 
żey, tudzieíz y Stworcy fwego fkładał, że nie rozeznać 
było» zkąd więk(ze czy z Szkoły; czy z Kościoła do Domu 

przynofił 


B. Stdnifłiwa Kdzimierczyka. 3 
przynofif w Naukach pożytki, na k[ztatt Stározakonnego Så- 
nuelà. In Sanitate © jullitia coram ipfo omnibws diebus vite [ue w 
Chrześciáńíkich Caotách y świętych obyczáiách codziennie 
przed Bogiem podrafłaiąc, pokiby Bogu y Zakonowi in Vi- 
rum perfelłum dofkonałym nie urofł, na taką iakiey maleńkim 
będąc bnyne zafadzał nafienia pociechę, 


ROZDZIAŁ III. 
O Wychowániu y Naukach By Stanifľáwá. 


Wi tedy oná płodna w zbawienne pożytki latorośl przez 
P jiąki niedozor, Albo (ihk pofpolicie mowią) przez zale= 
żenie pola, wrodzonego nie ftraciła wigoru czerftwości5 
zwłafzczą wiekíze w więkfzych leciech zawziąwfzy nies 
mniey w Nauce; iako w Nabożeńłtwie, przy pomięnionym 
Kościele Bożego Ciała, w Szkole Fárney poftępki, ktore.s 
tym przyiemnieyfze były, że ie niewinność Życia, y Wro- 
dzona ná dobre fkfonnosc, w piękną ftroiła urodę: nie ža- 
łuie nakładu fzczodra na dobre Rodzicielfka ręka; przefadza 
go y oddáje do Sławney Akademii Krakowfkiey; godnych 
Profefforow pilney powierzáiac czułości, aby go w boiaźni 
Bożey, ktora ieft początkiem mądrości lepiey zaprawiali, co 
fig nie inaczey ftáto: albowiem on Młodzieniafzek ledwie 
taz nápomniony od czegoby miał fwoie zaczynać Nauki; 
nigdy fig pierwey nie pokwápiž do Szkolnego penfu, pokiby 
nalezytey Bogu penfyi; y Matce Bofkiey ofobliwego nabo= 
żeńftwA nie odprawił? toż dopiero zafiadłfzy nad Kfiążkąs 
tak ufilnie nauki pilnował; że go żadne pierzchliwey młoe 
dości zabawki, żadne- lekkomyślnych kompániek nie odwa= 
biły od Szkolney powinności okázye. 

A ieżeli kiedy dla rozerwania fpracowanego mozgu.s 
oderwal (ig ná rekteAcyą dla rozerwánia> te z taką fkromno- 
ścią odprawił, że czáľem bárdziey fwvich kompanow ukon- 
tentował ftateczną komitywa, niż ich fwywolne igfzy (ka. 
NA tym iego naywiekíza rekteácya zawiffa> Mízy Swietey 
codziennie fłuchać, y do fłużby podobney z innemi fię u- 
biegać. Więc Swięta; Niedziele, dla tego chciwie oczeki= 
wał, nie żeby od Szkolnych wakował, albę fpaczywał uu- 
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Modlitwa 
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dow; Ale Aby iednego Kapłauą od Ołtarza odptowadziwfzy» 
drugiemu Anielfką affyftował przyfługą. 

Przeto že ná fundamencie wízelkiey pobożności początki 

náuk fwoich zakładał, tak w nich prędki poftępek uczynił, 

aký že wktotce godnym fie ftawfzy z Ucznia Profeíforems pro 

w dkaje. prima Lamea z Katedry pracował, ktora we dwudzieftym= 

mi. drugim Roku, A potym nie zadługo y Magiftetyą Filozofii 

otrzymał, A tak iuż pełen Swieckich nauk; bez prožney 

à éwihtowey mądrości będąc, iako iet według Grzegorzá S. 

li diei Cor machinationibus tegeres fenfum verbis. velarey qua fal[a* funt vera 

16. im rr, Offenderes qua vera funt falfa demonftrare, Bc. do umieiętności nád- 

%ob,  przyrodzonych rzeczy cale fie udał pre Baccalumeatu Theologia 

pracuiąc, ktora godność jak tylko otrzymał, tedyž o dalízey 

promocyi do Zakonnego życia zamyśliwać począł. 


ROZDZIAL IV. 
O Zákonney Wokdcyi B. Stánfláma. 
NU oin dowcip STANISŁAWA świeckiemi y Teo- 


logicznemi Naukami, wiekíza nad làtà uwagę mái3C5 
Swiátáo gdy widzi znikome Swiátá tego pozory; (zczęścia obłudę» y 
błudami wkrotce odmienną rofkofż; co do ktrewkosci- ludzkiey> uítá- 
górdzi, wiczny niepokoy» Ciáľa Duchowi dożywotnią rebellig: y ná 
wfzelkie niebefpieczeňftwá Dufzne y cielefne pełno fidet, 
umyślił fie fekweftrować y oddalić od Swiata, aby od grze 
chowych befpieczniey(zy okazyi, iako mawiał tegoż Zakonu 
Kanonik TOMASZ à KEMPIS, In angullo cum libello: w poko= 
iu Zakonnego życia dofkonałości zaczęteys mogł dožywo- 
tnie dochować Bogu. 

Czyniły w prawdzie wftręt iefzcze nieupłynne lata; 
Swiát przyrodzonym datom; y doftateczney Nauce rožne.s 
obiecywał nadzieie; (ami Pokrewni y Przyiaciele, BOG wie 
jakiemi nie odradzáli świętego przedfięwzięcia fpofobami, 
zwłafzcza co ludzie światowi uważać zwykli» aby do fzczę= 
tu nie wygafła Familia, gdy ich pierwfzy y oftatni, bo 1€- 
dyny Abdánkowaž Potomek, ale on to wfzyfiko bez zwłoki 
porzuciwfzy ná ftrone> wolą fwoię; woli Bófkiey konformu- 
jąc, y fofuiąc fię do wykonania infpirácyi Niebiefkich> mo» 


PFrzef ko- 
dy, do do- 
brego ży 


ei. 


cniey 
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eniey fig utwierdzał, aby potym przez zaniedbanie, na głos 
wofáigcego Boga, ná jakie nie przypadł doświadczone Je- 
dynakow anathema, przeklečtwo: 

Więc dla tego fkutku przeglądając fig w Zakon&ch, kto- 
tyby podług natury iego był z {wemi uftáwámi znošniey- 
{zys upatrzył y upodobał (obie Kanonicze Infitiutum na Ká- 
zimierzu ptzy Kościele Bożego Ciátá: ktore. według owe- 
go medium tenućre Beati; ani nazbyt ściśle, Ani też rofpuftnie> 
w mierney obferwie chce mieć Zakonnikow; tam tedy gdzie 
fię ochrzcił, y początki świątobliwości z naukami powziął, 
niby w nadgrodę wdzięczności Habit Zakonny przyiął w Biały He. 
Roku 1456: z rak Przewielebnego ná ten czas Kafpra IV. bit czyha: 
od wprowadzenia tych Zakonnikow, do przerzeczonego Ko- Er PRN 
scioła Probofzcza; onemi Arfilty Pańfkiego Dawida; na wie= ^ ' 
czną fľužbe Bogu wprzod niż Zakonowi obowięzuiąc fie 
ftowy: Hac requies mea in faculum faculis. bic babitabo quoniam elegi 


5. SiĘ Os) ZA ROM 
O Tokorze B. Stániflama. 


Idzac že rantium quif: habet vitupiss quantum humilitatis, do 
proporcyi pokory każdego Cnota rośnie, y żaden w 
więkfzey dofkonałości pomnażać fię nie może iak pokotny; 
ledwie co tenże pobożny Młedzian przyjął ná fip AUGU- 
STYNA Swiętego Sukienkę; zátaz też y.Náuke iego prá- 
ktykować począł; Magnus effe vis? à minimo incipe. Cogitas ma= $, Auguft: 
gnam fabricam. exftruere celfitudinis? de fundamento prius cogita. humili- is P 
tati: to.iefta Jeżli chcefz bydž wielkim? poczniyze od ma- AE 
łego: Chcefz wyfoko wyftawić świątobliwości budynek? po- 
myślże pierwey o fundamencie pokory. Zaczym ze STA- Niezey. 
NISEAW ze do Nieba chciał wyftawić Przybytek: od gle- «24y»^ 
bokiego záczyna go fundamentu pokory: nie dość to àlbo- i5 przy 
wiem STANISŁAWOWI było ná tey fubmiffyi y uniżoności prios 
ku Stár(zym; że fupererogatorie nád zwyczay nad powinność fwo- Y 
ie czego w Regule Ani w uftawach Zakonnych nie miał; 
ną upominanie Mágiftrà Novitiorum na kolana przyklekat, Ka- 
plány zá Pany fwoie poczytał, Ale też każdego by naylich= 
fzego Brata w fercu (woim przekładał y iako nad fie BENE 
go w od- 
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go w oddawaniu czci y wenerácyi uprzedzał, y tak małego 
o fobie famym był rozumienia konceptu; że mu fig zdało; 
iż mizernieyízego człeka w onym zgromádzeniu nie było. 
Ażeby fię iefzcze lepiey probował w záczetey pokorzes 
czelto fie nad powinność Zakonną -do naylichízych pofług 
Bratetfkich, iako to na wycieranie Hábitows ná ufľugowá- 
nie chorym, &c. à czálem y do wzgárdzonych> kuchtom po= 
winnych funkcyi wprafzał, ktore (ieźli mu pozwolono) z 
wielką radością wykonywał, na podziw inízych młodfzych y 
Stat(zych Zakonnikow; ktorych tak przykładem fwoim ad Cha: 
rifmata meliora, do zbawiennych czynow pobudzał: że 
lubo ieden drugiego (świętą certuigc Emulácya) przenofił: 
żaden iednak STANISŁAWOWI dofkonałością nie wytownał. 
A będąc tak wielkich Cnot y Nauki Człekiem; wfzyft- 
ko to nie ináczey iak urodzAyne drzewo, ktore im więkfze 
przynofi pożytki, tym fię tárdziey ku ziemi chyli, nifkim 
o fobie rozumieniem pokrywał, y z tey famey pokory nie 
mniey sák obumórłe ziarno; im głębiey w ziemię zapada; 
Poková tym buynieyfzy kłos przynofi, obfitniąc bárdziey w Wigor 
pokrywa ŁAIKI Bofkiey, dziwnie fowite pożytki odnofił, albowiem 
Crote gdy go ktory Zakonnik o wzgardzie Swiata, albo famego 
fiebie o umartwieniu ciała, o Zakonney obferwancyi infor 
mował, lubo on to wfzyftko y wiedział, y czynił, iako ie= 
den nieumieiętny Idyotá nieuk z pilnością fłuchał, y zá to 
z wielką uniżonością dziękował, takiego Oycem fwoim ná- 
zywAiąc, A włafne cnoty iedną pokora pokrywał, famey tyle 
ko każdemu wiądomey pokory, czym pokryć nie miał, 


ROZDZIAŁ VL 
O Cierpliwości B. Staniflawa. 


ZY lepiey Sługi Bożego w głębokich fundamentach poe 
kory zagrzebiona wydawała fię Cnota; tum umyślił o iego 
powa Piwo namienićj ktora będąc Miftrzynią pokory y in= 
Cnoty cie, (ZYCH Cnot» Parens generatioń, Virtuium Rodzicielką, y tozmno= 
pliwość, ŻEniem, ná oko pokázuie Światu pokornego; mowi Bernard 
S. Firum humilem patientia offendit. 
W tey gdy go podług zwyczáiu Zakonney Obferwy ná 
` codzien= 
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codzienney Kápitule Superior probuiąc o co firofował, nigdy 
fig nie wymawiał, chociafz nic takowego nie uczynił; w 
czymby ná reprehenfyą y naganę zafłużył, owízem fwoie. 
niedofkonałości, lubo żadnemu nie podlegały karaniu: z 
wielką uniżonością wyiawiały żebrząc zá nie iakiey peni- 
tencyi. Jego to pociecha była; wziąwizy Naukę z Magiftra 
{wego Zakonu Tomafza à Kempis, agere © pati mature contraria 
czynić y cierpieć, by też co mniey dyfkretnie tofkazano 
bo mu przyrodzone nieukontentowánia) na wízyftko wła(ney 
woli dofkonała rezygnacya cukrowała. 

Gdy co mniey znośnego ná niego przypadło; nie mar- 
fzczył fig, iak tetrykowie zwykli, w żadnych ptzeciwno=, 
ściach, z ktorych raczey wielką pociechę odbierał, śpiewa- 
iac káždodziennie w Pacierzách Kościelnych z Dawidem. 
Virga tua © baculus tunss ipfa me confolata funt. Rozga twoia y 
twoie dotchnienies te mi pociechy dodaią, Umacniał fig w 
cierpliwości ową Pifma S. Sentencyat Vafa figuli probat fornax 
€$ bomine juftos tentatio tribulationis. Ze jako ognifty piec pole- 
ruie nie krafne gárce> tak ucifki fprawiedliwego człeka. Y 
tak fie był w tey Cnocie za laty zaprawił, iż fobie miał zá 
ofobliwy znak niełafki Bofkiey> gdy go iakim utrapieniem 
tego dnia nie nawiedził; wiedząc że quos dźligit DEUS ca= 
fiigat, ktorych BOG Kocha, tych też docześnie na tym Swie- 
cie karze; nie rezerwuiac ktewkości nàfzych wiecznemu ka= 
raniu. Przeto nie z mnieyfzym Afektem ucifku, iak iníze.» 
Bofkie DobrodzieyftwAa z fzczodrobliwey Reki Naywyžíze- 
go Pana przyjmował, iednakowo zá konfolácye y pociechy; 
quibus reftaurabatur, y za afllikcye albo ciemiegi> quibus exerceba= 
żur dziękuiąc: onemi Dyrektora (wego w Duchu ffowy To=- 
mafza à Kempis? Si me vb confolari fis benedičľusa © fi me via 
żribulari, fis aguè femper benedićłm. JeZli mnie rozwefelić będziefz 
raczył, bądź Błogofławiony, ie li też mnie utrapieniem ià- 
kim dotkniefz, iednákowo ná zawfze bądź błogofławiony. 


RO ZD. ZA L VIE 


O Zabawach w Nowuyacie B. Stánifľawá. 

Ochodząc z wiadomey wízyftkim maxymy; że oti4 dant 

yita; prožnowánie ie wfzego złego powodem, y oká- 
Zya, žeby 


Proba da. 
brego Zas 
konntka. 


Ecel: 17, 


Nie adfys 
cony Przy” 


krofci. 


Zycie Cnoty 
zyą, żeby Czattowfkicy chytrości przyftepu do fiebie nies 
v dały prożnowania iak złey tentacyi uchodził, uftáwieznie 
pen albo ná Modlitwie y Bogóomyślności o rzeczach zbáwien- 
Zákonní. Nychy podług Ewangeliczney rady; fine intermi[fione orate Albo 
ká, na czytaniu Kfigg Duchownych fie zabawiał, že fie o ním 
to iścić mogło, co niegdy Hieronim S. o Nepocyánie napifał, 
S, Hierons Ubicuný: eum quarereg im Ecclefia invenire-. letkione afidna €9 mes 
de Nepot: ditatione diuturna petus fuum Bibliothecam fecerat Chrifti. Gdzie go 
3. ad Wes kto fzukał w Kościele znalazł, w Celi właśnie iako w Bi- 
lod. bliotece Chryftufowey; nie iníze, procz pobożnych Kliag 
wattuiqc, myśl y ferce fwoie napełniał: Ktorych też włalną 
reką znaczne popifawfzy Exemplarzes wiekom potomnym a 
zoftawił. 
Co do. powinności in(zych, tak był fprawny v ochotńy; 
taczeyzhamować, nie nękać do ufług iakich potrzeba było. 
Nie włkydził fie wielkich przymiotow człowiek, z młodfze. 
mi w fzeregn zarownie robić; owízem kiedy do ftołu Braci 
fłużyć z tablicą przyfzło; miał ztąd wielką Duchowną po- 
cieche bo mu fie zdało, Ze to w onym Jerozolimikim Wie- 
czerniku Naywyżfzemu Panu; y Uczniom iego fłuży; kiedy 
Apoftolfkim Mężom w Refektarzu we wfzyftkim dogadza. 
Podczas Wigilancyi kiedy naywiękfza ná Nowicyulzá s 
praca; przez cały tydzień cznwaiąc zafypiał, albo raczey 
spiąc czuwał, bo wfzyftkie liczył godziny, y ná Pozdrowie- 
nie Matki Bozey fie porywał, pokiby (ie czas dla budzenia 
mízych nà,Jutrznig o połnocy nie zbliżył. Przez on ty- 
dzień widzieć było STANISŁAWA; iako iáka Marthe Deco- 
W je jen TEM Domm w umiataniu Páwimentow, ławek, ftołow, prze- 
moment frzegAlącego; a w Kościele gdy dzwonić przyfzłó do Chorus 
dwn;h ma dzienne albo pułnocne Godziny; iako Magdalena wzdy- 
Żywor.  cháigc do Pána, dwoiaki żywot ativam © contemplativam này 
lepiey praktykował, z tym wfzyftkim ná więkfze umartwie- 
nie cielefnych żądzy przy naywiękfzey fatydze Sobotniego 
poftu nigdy nie uchybił. 
Milczenia ták był ścifty obfetwant, źe choć ie fam czás 
Miete dyfpeńfował podług Zakonney uftawy;, po odpráwioney Pry= 
mia! nay mie, nigdy iednak béz okázyi Ňowá nie przeczekł: co le- 
nieka Zli mu drugich exprobrowáfa kiedy płochość; czemuby tak 
nauka, Am 
wielkim 
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wielkim w mowie był íkrypulatem y podobnym Swietoffá. 
wowi Sylencyáryu(zem, mądrze fig fpráwiat oną pogrožka 
Pifma Swiętego; ze z naymniey(zego fłowA miał dać šcifty 
rachunek Panu Bogu, 


ROZDZTA Ł. VIH. 
O Profefpi y Wotach Zakonnych B. Staniflawa. 


VW Takowey dofkonałości przeżywfzy ftatecznie zupełny 

"W Rok Nowicyatu (wego STANISŁAW; na wízyftkie 
odważnie rezolwuie fie czyny: ná ktorych iftotá Zakonna z4- 

wifła, kiedy fie ufilnie z przykleknionemi kolanámi zgto- Profeffyi 
madzoney Kápitule do Profeflyi wprafza, iáko iaki żebrak ják Mebá 
miłofierdzia pokornie profzac-onemi ffowy: Mifericordiam Dei Pragnie. 
© vejłram, Aby go od twego nie oddalali towárzyftwá> ná co 

fig z wielką ochota Oycowie zgodzili; máiac znaczne omina 

y oczywilte znaki świątobliwych iego progreffow. 

Do Profefyi (ktorey iak Dufznego zbawienia pracis? dla Do tegož 
ściśleyfzego życia pragnął) z taką fie dyfpozycya przygoto- 4kt# iak 
wał przez gorące w Nabożeńftwie rekollekcyes częścią przez fig [pofobié 
Generalną Spowiedź, nád ktorą wiekíza bydź nie mogła; y "ile 
odprawił z wielką rAdością, nie ták ihk infi z pláczem, ni- 
by marności doczeínych żałuiąc, Albo fwoię do Zakonnego 
życia nielpofobność w ydńiąc. 

Po Profeffyi écidleyfzy żywot od tych Cnot ktote /» faz 
cie populi w Kościele Bogu poślubił, zaczął; albowiem tak 
dofkonale ná fobie pofłufzeńitwa konterfekt wyrhził, iakie 
ktoś na Obrázie Symbolizowatt rofkazawfzy wyfchłego ode 
malować trupa z napifem* Verm obediens, iakoby daiąc znać p, ufer 
iż iáko martwy trup, by o naywiekfza nie uymuie fie ktzy- fwáprzya 
wdes nie mruczy nie fzemrze> tak SĽANISLAW ná. każdy kład. 
Superyoríki rofkaz> nietylko nie fzemrał, Ale iako obnmár- 
ły Światu we wfzyfikim Stárízych wolą ochotnie y wefoło 
wykonywał. Ježli kogo w czym STANISŁAWA we wízy- 
ftkim zażyć było, ktory widząc bydź morem obedientia" vi- 
fima, lepíze nad ofiarę pofłufzeńftwo, właśnie iak Abraham 
Boga. albo iak Ifaak Abrahama, pofłufzeńftwem Starfzyznę 
kontentował. Nie miał on zwyczáiu pytać fie rácyi> dla. 

czego 


Antol w 
fudzkim 


ciele. 
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czego y kto tak tofkazał, dośc mu obwieścić było by nay- 
lichízego Superiora wolą, tedyz zaraz fądził bydź godną wy- 
konania: tak on umiał y w, śmiertelnym człeku ufzanowść 
Boga» y W ftatku glinianym Naywyzízego poważąć Prała- 
tà; Chtyftufa. 

Czyftosé wiecey nad włafne zdrowie poważał y ko- 
chał, boby fie raczey był na śmierć mori quam. fedari odwa- 
żył, ieźliby infzym fpofobem niezmazanego od fwego uro- 
dzenia nie mogł dochowść czyftości łabędzia, przeto nie bez 
taiemnice białą AUGUSTYNA Swiętego Sukienkę ná fiebie 
przyiął, częfto one famemu fobie intimuigc v przypomina- 
iac fłowa: Imitare moribus quod tenes in vejtibusy Wykonay oby- 
czhimi, eo wyrażafz fzatami: tylko Aby w pilney ftrazy tę 
droga perłę chował, wiedząc iż w fzácie białey chodzić: 
h fumnienie mieć z czernione grzechami» ielt to bydź ná 
kfztałt umalowanego grobu, wewnątrz pełnego fetoru y 
fmrodu. Y tak konformuiąc fie czyftością białey (zácie: ze- 
wnąttz; lnianym kandorem; wewnątrz, fumnienie ślicznym 
zdobił bifiorem. Procz tego; Aby tak drogiego Runa be- 
fpieczniey dochował, & po niewezáfie nie przyfzło mu lá- 
mentować z Dawidem: Oculus meus depradatus eft. Animam meam: 
Oko moie zboynikiem fig ftało Dufzy moiey; iàko.drugi Job 
iefzcze dalekich chroniąc fig okazyi pepigit fadus cum oculis 
oczom tákowa poftanowił Regule; żeby procz Nieba y zie- 
mie; poftronnych nie uważały zarzutow, fzczegulnie we.» 
wfzyftkim wrodzoney przeftrzegáigc poczciwości, à nam (wą 
oftrożnością dAiąc adinteude, že kto mieć chce fetce czyfte, y 
myśl od przenagabania Czartowfkiego wolną, pofkramiáč pos 
winien oczy befpiecznie> nieczym fam naymnieyízey myśli» 
ktoraby rak wielą Cnot Bogu poświęcone ferce fprofanować 
mogła, do fiebie nie przypufzczał, zawczafu uprzątaiąc 


' fkłonne do tego okázye. 
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Wiedząc z Grzegorza Swiętego frigidum illud verbum me- 
um €. że ludziom Zakonnym nie fłuży rzeczy podział; ni- 
gdy nic (wego nie tylko nie miał, ale ani nie zwały Kla= 
fztornym bydź powiźdaiąc: przeto aby. fię dofkonaley w 
Szkole Chryftufowey polerował, y záczete Apoftolfkie życie 
exadim z infzemi prowadził; relis omníbma Oyczyzne» pie- 

niądze 


fekracyi, ná ktore on po trzech leciech poświęcony: z tako- 
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niądze y nadzieie komu infzemu zoflà wiwízys prawdziwym 
ubogiego Chryítuía ufiłował zoftać Uczniem, według owey 
Reguły: qui non renunciat omnibus qua poffet, mon potefl mens efe 
Difcipulus: Kto rozwodu z doczefnemi rzeczami nie uczynis 
nie może bydź Uczniem moim. Ztąd bárdziey niż ludzie 
światowi fwoie doftatki, (zczere uboftwo ulubił. 

Kto obaczył ná ten czas iego ścifią drewnianą Kumot- 
kę; zadumieć fig oraz y zbudować mufiał, że on pie(zczony 
Jedynak z wiekízym niż w obízerney íwoiey dziedzinie.s “ i 
ukontentowániem mogł fig w niey pomieścić. Ozdoba w U 
Celi ledwie nie iak u Kapucyna lákiego> fkarb nie OCZY pi z dobżę 
tylko Krzyż na ftole; & ná ścianach gdzie nie gdzie Obrazek flesdery, 
jaki, dla "wzywánia Swietych nád (oba pátrocinínm ratunku. 
codziennego. 

Habitu forme wziąwfzy z Zakonney AUGUSTYNA S. 
uftawy Non fit notabilis. habitus veľter nec affedletis veffibus placere 
fed moribmy bez braku żadnego, iaki mu fie doftał z wfpolney 
Weftyárni> takim fie kontentowaf> bárdziey fie ná to fzfot- 
cuiąc, Aby fig Bogu Cnotámi, nie ludzicm fzatami podobał. / ,. . 
Nie fzpeciła czáfém Sługi Bożego, zewnętrzna ná fukni Łata N^ takie 
ktorey naybardziey przefłrzegał, Aby nie było łatane fu- ^f, 777 
mnienie; ktore tak delikatnie w zupełności Cnoty pielegno- Pa 
wał, że każdy bez przyfady mogł mu to przyznać: Omnis 
gloria ejus filia Regis ab mins. A iednak będąc tak wielu Cnot 
Dziedzicem y Pánem, nigdy fobie żadney procz iednych 
grzechow nie przyznawał. aby fig tak godnieyízym ftał o- 
bietnice Bofkiey; dobrowolnemu uboftwu, deklarowaney wy: 
tokiem Ewangelicznego Pana: Beati paupere fpiritu, guoniam.s 
ipforum eft Regnum. Całorum. Błogofławieni ubodzy w duchu, 
albowiem ich ieft Kroleftwo Niebiefkie. 


ROZDZIAŁ TX. 
O Kapldńfwie B. Stanflawa, 


TAmienione y in(ze tym podobne Cnoty zafłużył, ten. 
refpekt STANISŁAWOWI, že go nád zwyczay z in- | 
fzemi nie trzymáiac na Kfieltwo> dozwolono prędkiey Kon- A 
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wą do Oltatzá Bożego przez tygodniowe Rekollekcye fpe- 
{obit fig gotowością; iakiey doftatecznie żadne pioro opifać 
nie może; ieden tylko probant [onde folitudinis według owe- 
go: Guflate © videte quam (vayis eff Dominus doświadczyć meżes 
co zá guft? co zá korzyść? co zá delicye? w zámiťľowániu.s 
Boga; w poznaniu niefkończonego Máieftatu iego; y w in= 
{zych świętych refolucyach; y wewnętrznych Affekrách, by= 
le fie tylko fzczerym fercem ná tę RAyfką (ekweftrował y 
zamknął Bogomyślność. 

Tak tedy oddaliwízy fig ná one świętą zabáwe STANI- 
SŁAW» nową reforme ściśleyfzego życia zaczyna, A zápá- 
truiąc fie ná niefkończone dobroczynności Bofkie; ktore ná 
każdego grzefznika choynie dyfpeníuie, nie odmienne rezo- 
lucye albo przedfiewzięcia dofkonalfzey ffužby Bożey ftà- 
nowi; oraz y práktykuie, z wiekízym codzień de virtute. in 
virtute z cnoty w cnotę poftepkiem, zá przeftrogą Zako- 
nodawce {wego Swiętego AUGUSTYNA; ktory mowi: in via 
DEI non proficere, deficere efl... Ná drodze Bożey nie poftępo= 
wać; ieft ufławać. 

Gdy celebrować Prymicye przyfzło; 4h Bože! z iaką bo- 
iaźnią, z iaką wenerácya te Nayświętlzą odprawiał funkcyas 
že mu fie zdało: wípomniáwízy iż przed tym ftráíznym Má- 
jeftatem tremunt Poteflates drżą -Mocy Niebiefkie, Judicium fibi 
manducáre &@ bibere, furowego Sądu, nie łafkawego zażywać 
Baranka: przeto niby fie wftydząc przed Naywyżfzym PA- 
nem (woich imperfekcyi; czeftokroó we Mízy Świętey ihk 
zofpalony wągiel; alias dla częftych nieiedzy blady rumieniał. 

Będąc potym z drugiemi Kapłany ná Adminiftracyą Så- 
krámentow Swiętych naznaczony; ftarał fię o to, Aby był 
fzczerym w Winnicy Pańfkiey robotnikiem, y nienágánnym 
Skarbow Niebiefkich Száfarzem: dla tego fig prawdziwym. 
Qycem w tey ufłudze prawowiernym ludziom oświadczył; 
błądzących łagodnie ná drogę prawdy nawodząc, grzeíznych 
fkalifte ferca na łzy fkrufzone miękczącj uciśnionych iakim= 
kolwiek utrapieniem defperatows zbawienną náuka tozwe- 
felaiąc. 

Kiedy defekta, krewkości ludzkie ftrofowáé przyfzło, 
z taką to czynił w mowie łagodnością, že y naywigkízy 
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B. ftdniflimd Kazimier: zyka. 13 
gtzefznik to (obie o nim mogł nanotować lemma: Et lex cle- 

mentia in lingva ejas» bytez o co ile na zakamiałych w nało- 

gách trzefzczeć y fulminowáč było. Nikt go nie doznał L4godnef? 
pallionatum popędliwego w affektách> žeby fig kiedy uwodził ""4pom- 
in diftreto zelo każdego kontentuiąc diffufa gratia in labiis przy- "+ 
iemnością mowy; y tym famym utwierdzáigc do zámitowá- 

nia zbáwienney rady; bo kto go uważał; verecundum vifi» 2 Mach, 
modeflum moribnsy & eloquio decorum, tak wielką dárow wymo- 1x 
wy y Cnoty uprzywileiowánego od Boga; mufiat nieiako 

ad puntum niby Anioła Bożego wykonywać przelttogi. 

Nie mogł ná czafy iego lamentować Prorokt Parvuli petie- > 
runt panem © mon erat qui frangeret ei bo on y proftaczkow O/ebas 
na fzalą lekkiey wagi nie kładąc bez braku; y bez docze- AA v 
fnego refpektu każdemu rad Niebá przychylił, gdyż flowy ^. 
mowiąc: Petri Błefen: Nec acceptor munerums nec Acceptator dignae 
tus est efe perfonarum: owfzem przykładem Naywyżfzego Pá- 
fterza Chryftula Pana, wiedząc bydź potrzebnieyízych zbA- 
wienney nauki; nayczęściey z proftemi ludźmi Duchowne 
miewał konferencye; rozmowy» cum fimplicibus [ermocinatio ejis 
ktorych tež (ieźli tego potrzebę widział) od Katechizmu. 
poczawlzy Bofkich 14iemnic nauczał. 

Więc iežli kto kiedy (iako to bywa) ubogiego pytAiące= 
go fig o Oyca STANISŁAWA z nifzczym odprawił, A on fie 
dowiedział, zwykł mawiać fenfem Piímà Swiętego: finite par- Rážde ma 
vulos venire ad me, kiedykolwiek y ktokolwiek pytać fig oschožnie 
mnie będzie dla (powiedzi> dla affyftencyi umierającym; & c.//4 yc, 
dać mi wiedzieć proíze> w czym gdy mu oznaymiono że.» 
do chorego potrzebuią, iakoby nie komu infzemu należało 
Duiz ludzkich ftaranie tylko iemu famemu> mogąc fię zło- 
żyć; że BOG każdemu przykazał o bliźnim fwoim: Mandavit Rendia- 
DEUS unicniý: de proximo fuo, albo do Hebdomádárzá odefłać, ^y alfy- 
fam z wielką ochotą do konáiacych bieżał, y wfzelką w feras 
miłości Chrześciańfkiey Alfyftowaf pilnością, nie bez ofobli- end 
wego zbawiennego pożytku, fwoie in melim 1eformuiac oby. ! 
czáie z śmierci medytacyi, 
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Życie y Gnoty 
RIO: ADATA DUUM. 
O Urzedzie Káznodziep [kim B. Stániffawd. 


Akowa fzczęśliwość do penitentow w nim uwažáiac 

Stárízýzná) ze wiekíze Bogu w Kościele iego przynieść 
może pożytki, gdy ona wielkiego dowcipu iikra, przez nas 
leżytą manutenencyą podniecona będzie: zaraz w pięć lat po 
Xięftwie konferuie mu KAaznodzieyfki urząd, máiac tego nie 
poślednie znaki, że go BOG ofobliwą talką powołał, y 
poświęcił za Ewangeliftę fwegos ad dandam fcientiam falutis ple- 
bi ejus aby on iako Palterz dobry, Chryftufowe Owieczki 
flowem Bożym odżywiał, y do Owczńrnie błądzące zgto- 
madzał. 

Przyimuie tedy po wielu wymowkach, wiekíza nad 
fiły fwoie (iáko on mawiał) funkcyą STANISŁAW; ná kto- 
rey nayptzod fiebie famego exhortować poczyna: iż to mnie 
dość na tym było, żem ia niegodnym zoftał Kapłanem; cze- 
mu zadofyć uczynić nie mogę; A ińkoż ia mam wylłatczyć 
na drugi Ewangeliczny urząd? ttzebác to dotego mądrego 
y uczonego człeka, iako namienia Mędrzec, Sapientem 6 eru= 
ditum C2 fenfatum atý: prudentem, A ia nieużyteczny ciężat nas 
ziemi, nie umiem nic, tylko accumulure peccata peccatsy grze- 
chow do grzechow codziennie przyczyniać, tla ktorych lę= 
kać fie potrzeba ftrázney oney pogrozkit Ve qui verbo inffruits 
€ exemplo defluit. Biada temu Kaznodziei ktory fłowy uczy; 
a przykładem gotfzy. 

Atak iuż fobie famemu dawfzy adintende, toż dopieto po- 
czął parare Domino plebem perfelłam (prawować lud Bógu przys 
iemnys reddere populum DEO acieptąbilem bonorum operum fettatorcmo 
y zaprawić przeftępcow do lepízey Prawa Boíkiego obfer- 
Wy» przez godne przemowy» ktore z iaką gorliwością pała 
aby oziębłe w miłości Bofkiey ferca ludzkie podniecił y 
zapalił, à złe nałogi wykorzeniaiąc, Chrześciańfkie Cnoty 
fundował, świadczą Sermocynarze iego, od Stárízych czytá- 
ne Braci. : 

Nigdy tego w Kazániách nie powiadał, czego na fobie 
wprzod nie wykonał przykładem. Nigdy żadnego refpektus 
tym bardziey prožney chwały z fwey pracy nie fzukał, oe 
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B. Stdnifliwa. Kazimierczyka. 15 
wízem będąc omnibus omnia doftatecznym káždeniu ukonten- 
towaniem; właśnie ják morowego powietrza; tak fie iey 
chronił; nie dla tego; że fugiendo gloriam, gloriam merebatury qua 
yireutem quafi umbram fequitur; €9 appetztores (uz deferensa appetit con- 
temptoress chwały ludzkiey uchodząc: więkfzey nabywał: ale 
dla tego; że iako mor ludzkie życie znofi, tak prožna chwa- 
ła, nie tylko przed Bogiem; ale też w ludzkiey efty mäcyj, 
dobre uczynki morzy. 

Między infzemi do Kazań przymiotami, óbíetwowat ten 
obyczay; że będąc nie mniey fzczęśliwy wymową; iak bo- 
gaty w Cnotę; nigdy wrodzonym talentom nie dufał;. żeby 
ich pifząc Kazania ofobliwą modlitwą nie pofifkowaf> nies 
czym tež to przydawfzy vím © pondus verborum fkuteczności 
mowie; więcey mogł iedng fprawić przemową; niż kto do- 
tocznią (wych Kazań fatygą: y tak był potens opere © [ermones 
że iako magnes iaki, procz Obywatelow Oyczyftych, aże ż 
Krakowa {amego rożney kondycyi ludzi na fwoie Kazania. 
przyciągał. Ztąd fę o nim nanotować może; co Paweł S. 
nap:lałz Sermo ejus vivus © eficax © penetrabilior omni gladio an= 
cipiti. Mowa iego żywa; fkuteczna, y nákíztatt obofieczne- 
go miecza, złe odcinając nałogi przenikáiaca, že kto iego 
fľuchaf exorty, nigdy bez znacznego nie odchodził pozytkus 
zli dobremi> dobrzy ftaiąc fig lepízemi: owi zaś ktorzy po 
Faryzeyfku in fe confidebant zbytnie (woiey dofkonałości ufa- 
li; tego fie nauczyć mogli, že iako w pfzenicy kakol> y 
w włofkim częftokroć pokrzywy znaydunią ogrodzie; tak kto 
fig w famego fiebie wpatrzy, więkfze nad iawnogrzefznice 
przyfady w fumnieniu fwoim wypótrzy. 


ROZDZĪAŁ XI 
O Urzedzie Lehtor[kum Ba Stanifliwa. 


U iuž nie mogła fig dłużey utáié pod korcem Zakon- 

ney pokory; zapalona pochodnia; ktora niegdyś z Aká- 
demiczney Katedry, potym z Kościelney Ambony. ízeroce.s 
wielkich przymiotow> promienie tofpościerAła, pokiby znowu 
na teyze w Klaíztorze, iako w Akademii, funkcyi> nie toz- 
iaśniała> widząc albowiem ftarfi y młodfi Brácia: lego nic» 
zwycię= 
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Zycie y. Cnoty 
zwyciężoną pracą y wielką do wfzyfikiego łatwość, do 
Käznodziey godności, łączą y Lektoríki urząd, Aby ftár(zym 
Teologiczne tezolwowat trudności, A młodfzym Filozoficzne 
fubtelności tradował. 
Nie wymawia fie Braterfkiey Affektacyi dobry Ociec; o- A 
Infiych u wízem jak iednorodzonym Synom; (zczerym fłuży Affektem: d 
ezac febiekiedy nie tylko fzkolne; Ale y wfzelkiey świątobliwości peł- i 
wdojkowa ne w nich (pawuie progrefly. nie mniey iednak przez do- ło 
la. fkonalíze fiebie famego poznanie, bez odmiany chybá nas jako 
lepíze w záczetey dofkonałości poleruie; iako to fame iego neg 
ferdeczne wydawały wzdychania wt quid terram. occupo? iakoby ELA 
nigdy nic dobrego ná Swiecie nie uczynił. Więc ieźli fip >| Mł 
w czym zdał kiedy uftawać; medríza nad fiedmiu Medrcow> wyo 
jak niegdyś Agátoná drugi Puftelnik, do wigk(zey nád (oba nina 
czułośzi exhortował náuka: Vide qualis fueris prima dies quando 1 
ingrefus es Monafterium. NIEŻ 
Nie wzdymała go umieiętność, chociaż wielkością wiá- M 
domości w. rzeczách utalentowana była, bo wiedział z Pi(má 120 
Bożego; że tam naypewnieyfza mądrość, gdzie prawdziwa tow 
pokora; ubi humilitas, ibi fapientia. Nie czyniły go chardym, fell) 
one prędkie y obrotne dowcipu iego w Kazániách y Dyípu- Ken 
tach byfRrości, ani podług owey powieści: Honory mieízáig gul 
humory, Zakonne godności; ktore iakby z powinności iego Mai 
należały Cnocie. pyíznym uczynić nie mogły: Ale przyia- płot 
wízy ie; tym bardziey famego fiebie w fkrytym ferca [wego go 
zawarciu ponižaf> pełniąc ad ungvem Niebiefkiego Preceptorá żeg 
Swiętym Mandat: Quanto major esy humilia te in omnibws, ile godnieyfzy 142 
honory nie iefteś, unižay fie we wfzyftkim, y nie zdał fig nic infzego fw 
Ékedzg. umieć; procz Ukrzyżowanego Pana; mowiąc z Pawłem S. 
Non jydicayi me feire aliquid inter vosy mifi gejum Chrifum €$. hunc 
Crucifixum. Zkąd to pochodziło, ze iu milfza rzecz była; 
gdy go iaki paffyonat y nie pomiarkowany człowiek nazwał 
głupim Idiotą, niż gdy go dobry przyiaciel należytym uczcił 
Kaznodzieyfkim, albo Lektoríkim tytułem: więcey fobie po- 
wažáiac by naymnieyfzą uncyą Łaiki Bofkiey; niż zupełny 
cetnar honoru; 


ROZDZIAŁ 


B. Stánijlamá Kdzimierczyśa, 17 
ROZDZIAŁ XII 
O Urzedzie Magifirowfkim B. Stánifldwa. 


AT on bárdziey y z ľamym foba gąrdził honorami; 
tym fie ich więcey gatnęło do niego, według owego 
fcitumz Honores fugientem fequuntur: Albowiem zA ták ufilne oko- 
ło ludu pieczołowanie y fiebie famych prácowita inftrukcyas 
iakoby nie málac czym kontentowáé Brácia, dobrze záítužo- 
nego Oycá> dáig mu trzeci urząd, gdy go Mágiftrem Novżtio= 
rum zgodnie obieráia> w zupełną władzą y opiekę oddáia.s 
Młodź Zakonną; Aby ią łagodnością wrodzoną; z świato= 
wych okrzeíuiac naf gow» do fľužby Bofkiey; do záchowá- 
nia uftaw Reguły Swietey zápráwiat. 

Mnieyfza to było; poświęconemu ná praca Mężowi Bo- 
žemu> lubo“ mú wiecey nád honor przydawálá ciężaru, ezy- 
ni zadofyć woli Bofkiey; y Przełożonych [woich> á powie- 
fzoney Braci; fwoiey Jutisdykcyi, Aby w Káneniczey grun- 
towniey ufundował obferwie, przywodzi teyże {amey Pro- 
feffyi. Kanonikow przykłady y náuke, iako to Tomafza x 
Kempis świątobliwe dziełą: Hugonis à Sando Vidore, na Re- 
gułę Swietego AUGUSTYNA dowcipne wyłożenie; Joannis 
Manburnis Duchowne ćwiczenia: Joannis Rubrogbiż, gorące pod 
płomieniftym drzewem tozmyśląnia, à ofobliwie niedawne 
go przed fobą Autora Piotra Klárete, ktory Wtoremu Bo- 
żego Ciała Probofzczowi godne ná uftawy nálze w Roku. 
1426. oddał wyłożenie; fam niemniey wfzelkich Cnota 
ftawlzy fie im żywym przykładem: bo widząc w nim.s 
Młodź Zakonna iák ná Teatrum iakim rozlicznych Cnot po- 
zory> obyczáiow układność, y przytoinna we wízyftkim Bo- 
fką obecność, famym  weyzrzeniem ná niego; pochop ná 
dobre brać mogła, zwtaízczá ze od wfzyftkich ták Zakon 
nych, tako y Swieckich ludzi, iednym Zwierciadłem świą= 
tobliwości, Reforma y Szkołą dobrych uczynkcw> fundá- 
mentem y budynkiem zbawienia ludzkiego był poczytánys 
mogąc, bez chluby o fobie mowić: Omnia omnibus factns- fum» 
ut omnes Chrifto lucrifacevem. 

Zkad potym iego przykładnym zácheceni życiem, do do- 
o procz włafnych Uczniow y rowiennikow iego> 
C iakim 
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18 Zycie y Cnoty 

jakim był Jan Lóéblin y Mikołay Biecz, Życiem y śmiercią 
cudowną; Políkiemu záleceni Swiatu: poźni nawet Potomko- 
wie godnemi świątobliwości iego  zoftali nafiępcami: jako 
to W. Sługa Boíki> Adam Sibopim , Przeor Bożego Ciała; 
ktory w drugim wieku tak fzczęśliwie odnowił; y na fobie 
wyraził dofkonałość iego, 2e y drugich nie mało (we- 
go wieku dziwney świątobliwości ludzi; pociągnął za fobą: 
jako to Mikołaja z RAdomfka; podziśdzień famey Qyczyznie 
jego; świętą zaleconego pamięcią: Walentego Kuczbortkie- 
go, wielką pokorą wfławionego Afcetęż Woyciecha Sowiit- 
fkiegos olobliwego Swiata wzgárdzicielá: Gielizego Zorá- 
wíkiego, więkfzego nad wfzelkie zalecenie mortyfikantą s 
ktorego do tych czas nie fpruchniałe, w Wolbramfkim Kona 
wencie Ciáto> wielkim ieft námienioney prawdy dokumentem 
Jana Chrzciciela Málonowfkiego, y Jakuba Mrowitrt(kiegos nie 
wfpominaiąc, ktorzy podczas Kozakow; y Szwedow; do fa- 
mey śmiercigodnemi fig ftali za ImigChryftufa w zgardy cierpieć. 


ROZ DZIAŤL XII 
O Umartwieniach B, Stániflamd. 


Už. tu każdemu iawnie pokazał Mąż Boży STANISŁAW5 
lak drogie iet Niebo y z iaką fatygą nabywać go potrze- 
bás lubo Albowiem w pofrzodku Chrześciańftwa, żyiąc nie 
mogł per telas per igna, ami przez inize Tyrańfkie katowniej 
wiecznego domagać fie Dziedzictwa, z tym wfzyftkim Ży= 
wym fig pokazał bydź Męczennikiem; kiedy tak wízyftkie- 
go zewnątrz y wewnąttz, na zmyfłach y (wobodzie przez 
codzienną y dobrowolną pracą, tudziefz przez uiecie nale- 
żytey zrobionym fiłom wygody, martwił fię, że Ciało 
Duchowi» namiętności podległe bydź mufiały rozumowi. 
Nie dość było miáíto iakiego utrudzonemu Ciału przez 
codzienne prace wczalu; Aby do nocney nie zafpał Modlitwy 
na kamiennym wedle łożka, (nem zbyt zmorzonemu zále- 
dwie zmrożyć fip wezgtowku: śle tež częściey ná czytaniu 
całego Pfałterza do famey Jutrzni bezfenne godziny trawiły 
albo krwáwemi potáiemnie dyfcyplinami (ktore nieláko krew 
fama ják niewinnego Abla Meczeňítwo fzladem NIS 
alpo 
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B, Stadsifldwa Kdzimierczyka, 19 
albo doyztzałe od infzych żelazne pafki, y włofiennice o- 
ftre) wyfchłe kości trapił: a przecię nigdy fie zemdlony 
fłulzną nie pofilał żywnością, iedną tylko częftoktoć Due 
chowną Lekcya ukontentowány od ftofu odchodząc; y in= 
fzym częfto przypomináiac Pifmá Swiętego zdanie, kto- 
rych do rowney przykładem (woim wftrzemięźliwości pobu- 
dzat+ Non in folo pane vivit homos Jed in omni verbo quod procedit de 
Ore Dei. Nie o iednym chlebie żyje człowiek, Ale wfzelkim 
ftowem ktore z UR“ Bofkich pochodzi. 

Ażeby dłużey fktomnego życia zabawą nędzne martwił 
Ciało, podczas Adwentu y Czterdzieftodniowego Poftu > 
wiékízego umartwienia (obie przyczyniał, kiedy po dwákroc 
w tydzień; y to tylko jeczmiennym chlebem y wodą; nik- 
czemne fiły odżywiał, z taką (kromnością, že mu ono ie- 
dzenie zachowaniem od śmierci nie życia przedłużeniem bydź 
mogło  Porcye zaś od wfpolnego pozoftałe ftołu, wiedząc 
bydź chlebem ubogich należyte „ubogim oddawał, aby tak dwoe 
iakiey zafługi u Boga mogł bydź uczeftnikiem, z nauki Le- 
ona Papieża: Sed qua non folo jejunio Animarum noftrarum (alus ac» 
quiritur jejunium noftrum mifericordis pauperum fupplessnus: impenda= 
mas virtuti quod fubtralàmus voluptatis fiat vefedlio paupertss abftinen- 
tia. jejunantisu 

, A chociaż członki CiAłA iego poftámi, niefpaniem; y u- 
ftawiczną pracą znędznione fłabiały, Duch iednak iego» nád, 
przyrodzonemi ftwierdzony łafkami, zemdlone fify umacniał, 
y w fłabości cielefney przez czetitwość nadprzytodzoną do- 
kazował meítwá. Nic to u niego było wytrzymać mrožne 
zimná) przeraźliwe wiátry> albo Słoneczne dla ptzyfługi; 
lub Bofkiey; lub bliźniego upały cierpieć, pragnienie, glo- 
dy; niedoftátek, y wízelákie przykrości: bo go uá ten czas 
okropna — umrozifa chwila; miłości Bofkiey  pożat, ná 
podobieńftwo rozzarzonego rozpalał węgla: kiedy go utru- 
dziła pracowita fatyga, wiecznego pokoju pofilała nàdzieih: 
głod y pragnienie chlebem łez y wodą ucifku gafł, ufta= 
wicznym choynych łez pod Krzyżem toczeniem; w ktorym 
fie iàko Ww zwierciedle jakim przeglądał, ażby na fobie 
Chryftufa Pana wizerunek, umattwionym życiem wyraził. 
za nayofobliwízy honor powažáigc {obie pełnić we wízyft- 
C2 kim wo- 
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20 Życie y Cnoty 
Eecl: 23. kim wolą Pańfką, kroczyć ślady iego: Gloria magna fequi Do- 
minum: nieczym co zá dziw» że mu fig te y tym podobne s 
nie naptzykrząły katownie, męczeńftwa. ma bowiem Chry- 
ftufow przykry Żywot rofkolzy fwoie; ktorym kto żyie; y w 
rzewliwym płaczu znayduie wefele; in fletu [olatiumy y w 
pracách odpoczynek, y w niedoftátku ukontentowanie; jakie 
` go Swiat dać nie može, by też ná Gálileyfkich godách: świad« 
kiem Hieronim Swięty. O quotie in deferto ferarum tantum Š$ 
Scopionum focims pranotum jejuniis © panitentiisy putabam tamen me 
Romanis intereffe delicim © puellarum choris. 


R OZD Ao IA E. XIV. 
O Milosci Bofkiey y Nabojetüfooie B, Stanifława. 


Ardzo dobrze -znaiąc Mąż Boży; žeby naylepíze uczynki 
mniey (a przyjemne Bogu; pokiby ofobliwą miłości. 
Bofkiey zaprawą przyprawne nie były: więc czyni mus 
tym famym z fiebie famego wdzięcznieyfzą ofiarę, gdy mu 
„„ zupełne ferce (woie, ktorego fig BOG naybárdziey nápiera. 
WE Fili prebe mhi cor tuum, na dofkonálíza ftuzbe iego koníekru- 
ra ludzkie e) oddáie> y iak ognifty płomień, ták fie ku Niebu gorącym 
ferce. Affektem wzbiiaż že lubo we wfzyftkim upodobániu Bofkie- 
mu dogadzał, zdało mu fig dla wielkich zapáťow> že ie- 
fzcze nic dobrego po te czafy z miłości Bofkiey nie uczynił. 
Przeto podług owego Probatio dźlettionis eff exhibitio operisy 
Dowod miłości Bofkiey ieft dobrze czynić, do zwykłych 
Miłość Bo: mortyfikácyi łączy ofobliwe nad zwyczay ku Ukrzyžowáne- 
fkanaydo- mu Pánu y Przeczyftey Matce iego w Kościelnych Pieniách> 
SPA w ufilnych TAiemnic Befkich Medytacyach, y infzych Zakon- 
czynić, nych y Kapłańfkich obrzędach, Nabożeńftwo; od ktorego 
fię żadnym zabawom bez ofobliwego w Duchu pożytku o- 
i derwhé nie dopuścił, fobie dla tego na fercu> dla infzych 
na ścianie pifząc one przeftroge. 
Recedentż nulla merces daturs 
Nam laus Orationis in fine prohaturi 
Bardzo ten ná zapłacie u Boga (zwánkuie> 
Ktory modlitwy niechcąc kończyć odftępuie. 
W każde 
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W każde Swięto Zbawiciela Pana y Mátki Bozey mufiał 
poprzedzić sciffym choć nie przykazánym od Kosciot& poftem, 
à potym fpofobiąc fie do Nayświętfzey Ofiarys zbawienną.» 
pokuta: lubo albowiem tak wfzelkie fwoie fporządzał za- 
bawy; żeby w nich naymniey(zym fktupułem +łafki Bozey 
nie narufzył, obawiaiąc fie furowego Sądn Bożego z fpià- 
wiedliwym Jobemt Verebar omnia opera mea [ciens quod non par- 
ceres delinquentis czefto iednak do Spowiedzi uczęfzczał, ná ktos 
rey Ízczerze imperfekcye, niedofkonałości, iak naywiękfzy 
grzeíznik głowne zbrodnie, pod Krucyfixem łzami (pfoki- 
wał, iako wydaią prawe iego na Obrazach wyrażonej in 
atu plangendź wizerunki. 

O gdyby kto był pod czás onego zAchwycenia pod Krzy- 
żem STANISŁAWA záyzrzať, obaczylby tego Bofkiego ko- 
chanka candidum blàdegot dla wytoczenia łez choynych poto= 
kom; na ktore albo z kompafyi nád umęczonym Panem; ál- 
bo z napełnienia Rayfkich rofkofzy topniał, © rubicundum rus 
mianego; z konfuzyi ná (woie krewkości: widziałby mixtum 
dolori gaudium, kiedy bolał ná tak tyrańfkie umęczonego På- 
na katownie; zá niewdziecznosci nafze; y wefelił fig oraz z 
ludzkiego okupu: fłyfzałby i&ko iakiey golebice in foramini- 
bus petra» w roípádlinách fkaliftych, ran Chryftufowych ferde- 
czne ieczenia; w ktorych nieiako zápomináiac fie ptzez Bo- 
gomyślno:ć świętą fpoko:nie fłodyczy rzeczy Niebiefkich 
zażywał, alboli też ad pedem Cruci z Auguftynem pláczac: 
Ego plaga tui dolórurs tue culpa occifionisy ktož Cię moy Bože 
tak okrunie do Krzyzowego drzewń przykował, kto Cię 
zámoťzyť, zamordował, Ach ia niefzczeíny, ia winą twego 
cierpienia, ia przyczyną ieftem twego zámorzenia: w rożnych 
fig affektách pomnażał, ktorych tu doftatecznie wyrazić nie.s 
można. 

Nuž owe iego krzyżem, pod Krzyżem na Oblicze pa» 
dania; owe miłofne y unizone Nog zranionych całowania, 
owe $ciffe do pierfi fwych Krucyfixá przycifkania, co zná- 
czyły? ieżeli nie ofobliwe ku Bogu miłości pożary? $wiád- 
kiem ferce ktore fie codziennym żalem frodze rhuikos ieźli 
kiedy w czymkolwiek Pánu fwemu przewinifo, z tąd ieźli 
kiedy dla ludzkiey krewkości, raczey niedofkonałości iakiey 
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22 Zycie y Cnoty 
Figury Påńfkiey, uftami dotknąć fig nie śmiał, ofculis Cordis 
przytulając do fiebie całował, A przecie y ná tych Affektach 
nie dofyc było STANISŁAWOWI, czelto owemi wzbudzał 
do Pana Ducha {wego ítowy: Domine quando ero totus tuns? 
Kiedyż moy Pánie wízyltek twoy będę: bo mu fig zdało; 
że ná ten czas w záczetey dofkonáfošci ku Bogu naybár- 
dziey uftawał, kiedy naywiękfze korzyści zbawienne z po- 
kus Gzártowíkich odnofił, tak on delikácko in timere © tree 
more operabatur. [uam falutem, (woie (umnienie pielęgnował; žeby 
go naymnieyfzym dobrowolnym nie fptofanował; nie ofzpe= 
cif grzechem: iakoby to iemu famemu rzeczono: Agonizare 
pro Anima tua; przeto co czytał Albo z Kfigg Duchownych, 
(ktorych legendy był w naywięk(zych -nie uchybił zabawach) 
notował, niby famego Boga Awizowány liftem; wfzyftko do 
fiebie obracał, y z wielką ufilnością wykonywałe 

Jelzcze nadto do gorącości Ducha w Nabožeňftwách 1 
łączył gorliwość honoru Bofkiego; albowiem żeby cedzien- 
ną w Kapłańfkich Pacierzach Modlitwe dofkonaley z uko= 
tonowanym Prorokiem odpráwil# Tabefcere me fecit zelus men 
quia obliti funt verba tua inimici meig Ufychałem ná gorliwość 
moie» że zapomnieli przykazow twoich, nieprzyiaciele moi: 
cudze grzechy, i&koby (woie włafne roznemi ná fobie fa- 
mym mortyfikácyámi. karał, aby ták miłość fwoię ku Bogu; 
nie tylko lingy4 69 verbo) townie, fed opere € veritate ale tež 
rzeczywiście oświadczył. - A ieźli kiedy; ile w konwetfacyi 
z wielą nie mogł pofktomic zbawiennym napominaniem; 
ludzkich defektow, albo fię oderwać od wfpolney kompa= 
nii; ná ten czas, Albo długich ięzykow poważnym przery- 
waiąc fkracad dyfkurfem, Albo fie odwracał ferdecznie wzdy- 
chaiący ná nieuważne krewkości z pomienionym Dawidem: 
Vidi prayaricantes © tabefcebams quia eloquia. tua non cuftodierunt: Wie 
działem przeftępcow y ufychałem, że twoich Przykazań nie 
przeftrzegáli > dla tego defedio tenuit me pro peccatoribus dere= 
lingnentibus legem tuam: Omdlewałem na grzefznikow gardzą= 
cych Prawem twoim. 

Jego to był nieprzyiaciel głowny, kto Bogu krzywdę 
przez grzech iaki uczynił, nie ten ktory iego famego prze- 
śladował; bo on przeftępcow Prawa Bofkiego świątobliwie 


niená- 


Z. Stanifiáwá Kazimierczyká. 23 
mienawiedził, przešládowcow zás fwoich; iik này wiekízych 
Dobrodzieiow kochał, zá wfzyftkich przykładem Ukrzyžo- 
wanego fie modlił; Parce ilis Domine quia nefciunt quid faciunt 
Panie odpuść im; bo niewiedzą co czynią. 


ROZDZIAŁ XV 
O Skutkách swiątobliwosci Be Stáni[ľámá. 


D Rocz ufilnego ku Naywyžízemu Pánu y Przeczyftey Mate 
ce Božey Nabożeńltwa, miał ofobliwy Afekt do Apofto- 
łow Swietych> iako fm Instituti Fundatorow fwoiego Zakonu, 
y infzych Protektorow Swiętych, ktorych przyczynie; y 
modlitwem bieg życia (wego: y kres oftáťni zalecał; dla te- 
go gdy kiedy z Klafztoru wyfzedł, nie była mn nigdy mil- 
{za ná (pás roztywka; iako do ktotego Kościoła na modli- 
twę wftąpić, gdzie drudzy pociech zbawiennych doznaw ali: 


w Domu modlitwy prawdziwey radości fzukał, widząc ną Fokodłsł- 
świecie wfzelkie obłudne y prędko znikóme wefele; ófobliu "/** fe 


wie do Patrona (wego STANISŁAWA. Swiętego Meczenni- 
ká na Skałkę, gdzie był rozfiekany, ile mu zab 


obrecsł, 


; : przyjażń 
NA GORA 1 Ka abawy iego /4E mogł 
dopuściły częścią ná Míze Swiete> częścią dla infzych mo- s 


wigtych 


dlitew prywatnych uczęfzczał, y tam (Woie intereffa zb- fobie kar» 


wienne przez przyczyne Swiętych Bofkich z wielką ufno- 
ścią Bogu zalecał, zkąd infi (Kutkiem odnofili. 

Miła to byłą Bogu ona Duchowna przechadzká: 
więc iáko drugim zwykł był płacić, pożądanemi fafkami one- 
go mieyfca nawiedzenie; tak y STANISŁAWOWI nie z4- 
niedbał piątkowe do Patrona fwego nabożeńftwo zàwdzie- 
czyć, albo uftàwiczne z żalu bolenie íercá rozrzeWnienie4 
nad umęczonym Panem; niefkończoną pociechą nádgrodzič. 

Czalu tedy iednego, gdy fie gorąco w Piątkowy dzień 
w ptzerzeczonym Kosciele modli; y wlepionenii z pokory 


bif. 


Kto mizytg 


oczyma w ziemię pátrzy, iedną rázg gdy rownie z Affektem eddase od. 


ferdecznym, ku Niebu zrzenice wazniefie4 w tym niby w 
Kościele (klepienia nie było otwárte Niebo obaczy w kto= 
tym nie mniey w ialności wielkiey, tak w Afyftencyi Pátro- 
na Swiętego w Bifkupim Appóracie; tudziefz infzych gromá- 
dnych Duchow Niebieíkich, Przeczyłtą Matkę Bofką, ná. 
Eonie 


bisary 


24. Zycie y Cnoty 
Lonie Synaczka (wego piáítuigca, y do fiebie oredniaca te 
obiawie fľowa czci: Gaudeo Fili mi STANISLAE de infigni ifla de- 
sie Nie- wotione tua qua me una cum Sraniflao S. Patrono two indefinenter pro 
biejkie m fequeris ideo Tibi dico veriliter age € efto vobullusy Te enim una cum 
Skałe- d ; u ; p E 
fzmým Ko- Santis meis merces copiofa cxpedtat in Cels: Wefele fie Synu STA- 
faele, NISŁAWIE; z tego twego tak znacznego nabožeňítwá: kto- 
tym mnie wefpoł z Swiętym Stanifławem Patronem twoim 
czcifz nieuftannie; dla tego powiadam Tobie; mężnie fobie 
poczynay à bądź ftátecznym, Ciebie bowiem wefpoł z Swie- 
temi moiemi fowita zapłatą oczekiwa w Niebię. O iákim s 
nie był ná ten czas napełniony wefęlem Mąż Boży! ktore 
choćby był chciał utaić z pokory, to famo wydawało ce fie 
na Swiecie z STANISŁAWEM táto. A ták gdy widzi že.s 
Bofkich fkrytosci zaktyć niepodobna; fam fie częfto ile z 
Ni s; Zápámietánia wydawał, one Elžbiety Swiętey ponawiáigc 
cienie rá [TOWA Et unde bot mibi ut veniat Mater Domini mei ad me Y 
iemmego, Zkadže mi to, že przyfzła do mnie Matka Boga mego! Kto- 
żem ia ieft; żebym zafłużył taki refpekt? taką kompanią? 
czyżem ia nie ieft podobny ludziom grzefznik, że mnie Swia- 
ta całego Pani wizytuie, nawiedza, y wieczną- w Niebie. 
zapłatę dekláruieť ah Dobroci niefkończona! iam tyfiąc ty- 
fięcy rázy zafłużył piekło; y ná wieczne miefzkanie zápi- 
fałem go fobie ciężkiemi grzechami, Infernus domus mea efis 
à Ty mnie zafłużoną przepaść w rofkoízny Ray, niefmaki 
w affekt, niewdzięczności zamieniafz w dobrodzieyftwa 
Niezmietnie potym tęfknić fobie y do Niebiefkich doy- 
ztzanych delicyi ferdecznie wzdychąć począł, że tego tru- 
Tfkni »adno krotkim. Affektem Pawła Swiętego wyrazic: cupio diffolvi 
zsemikro 68. ffe cum Chrifło: bo od onego czafu życie lege śmierci fig 
MÓW townało; Swiat zdał mu fig więzieniem, infze rzeczy arli= 
Nieba: tratus eft fiercora iąko gnoy, tak dálece; iż w nich żadnego 
(o ktore y. przedtym niedbał) nie mogł mieć na ziemi ukon- 
tentowania; tylko wzdychał, tylko tęfknił, tylko upłakiwał» 
Pfalmoż6. narzekaiąc z Dawidem: Hen mibi quia znccolatus meus prolongatus 
efi! Ah mnie nędznemu! że fig miefzkanie moie ná ziemi.s 
przedłuża: © nunc que eff expeclatio mea nonne. Dominm? czegož 
ia ná tym wygnaniu czekam; ieżeli nie oftatniey zbawienia 
mego nádzicieť rychfož fig w Oyczyznie wieczney z Panem 
moim 
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moim złączę? quando venam C9 apparebo ante Faciem Dei? kiedyž 
Pana moiego nayrofkofznieyfzą Twarz oglądam? Oby mi to 
kto dał, żebym gołębim lotem ná pożądany fpoczynek zá» 
leciał? qui mihi dabit pennas columba €2 volabo ut requiefcamt iako- 
by chciał rzeczę Sprawiłeś we mnie Panie owdowiałey go- 
łębicy ckliwość, dodayże lotnych oney fkrzydeł, bo mi fię 
momenta dniami dni by naykrotíze zdádza bydź rokámi. 

Od tego czafu, nikt go nie widział nigdy wefołego: by 
tež niewiedzieć w iakich okAzyach: ieźli z ludźmi konwer- Z jednego 
fował; zmyslona Twarz pogodę nieiaką pokazowała; na por midzensa, 
zor wefołość, A w rzeczy imutng, y śmiech iałowy; fzcze- po Niebie. 
te pokrywał fetca udręczenie, v ckliwość, bez doświadczo- /k# żyć fe 
nych okiem śmiertelnym, Ráyfkich tofkofzy. Oczy iego zá- nauta yl. 
wíze do Bogi, głebokie w rzeczách Niebiefkich> zanurzenie» 
y dofkonałe od doczefnych rzeczy oddalenie znaczyły: prze- 
ciągłe zaś niby w zachwyceniu, nábožne ftácye: nie z lu- 
dimi na ziemi; lecz w Niebie z Swiętemi wydawały iego 
konwerfacyą ceňverfatio nofira in Calis efl. Wrefzcie qui gemit? $ Hier: z. 
qui ejulatuss qua interdictie cibi? que fuga oculorum omnium? nikt te. ad Neliodz 
go dofłatecznie wyrazić nie môže, chyba on fam, gdyby 4e Nepot 
chciał wyznać z Pawłem Swiętym. Vivo ego, jam won egos 
vivit vero in me Chriflus: "Zyie ia; iuż nie ias Ale żyie we mnie 


Chryftus. 
FO Z DANA TC XVI 
© Trzefšládomaniu ad inych Be Stanifľáwa. 


p wiele pociechy, y wiecznego wefela przynioffo STA- 
NISLAWOWI w Duchu, ono Niebiefkie nawiedzenie y 
widzenie, niemniey refpektem partis animals zmyflom ciele- 
Ínym:iego przyczyniło ucifku; utrapienia: lubo &àlbowiem.s 
żadnego momentu nie żył bez iąkiego krzyża; y złośliwych 
opiekonow, ktorzy lego cenzorowáli (prawy; y wrodzoną 
świątobliwość iego martwili przewrotnościąs podług dọ- Ę 
świadczoney nauki Leona Swiętego Papiežáž Nunquam deeft ^ towa 
tribulatio pev(ecttzonis y. fi nunquam eftt obľervantia pietati; Nigdy Nem OZ 1 
zchodzi ná prześladowaniu; u kogo Bogoboyność w kochá- i eoe 
nit? więcey im iednak czy tymże (amym,; czy infzym dy-^ Ti 
fkurfu opácznego z okázyi Cudu onego przybyło; gdy $0 ;;z-4Uer 
D $ niekto- trawi, 


Rożliczno 
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niektorzy pálcem fkazowali, infi świątafzkiem y ziáwicie« 
lem Cudow nazywali; drudzy Bogoboyne (prawy iego» zá 
obłudną hipokryzya udawali; ale on według owey Salomo- 
Prog: re. nowey przypowieści: Non contriftabit jufłum quidquid ei acciderit 
trie, Nie záímuci fpráwiedliwegos cokolwiek na niego przy- 
padnie przykrego, żadną fig nie zalterował, nie zmiefzał 
przeciwnością, ktoremu, (aby in fupremo gradu ćwiczył ciet= 
pliwość) milízy był defpekt, niż ludziom światowym honot» 
przyiemnieyfzy krzyż, umartwienia> niż pomyślne wygody: 
y pożądane infzym rofkofzy; we wízyftkich akcyach wyra- 

żaląc na (obie ow potoczny napis: Gaudet patientia duris. 
Wiedząc bowiem z Apoftoła, że w cierpliwości miał 
fwoię Dufzę pozyfkać Bogu y czym więcey fobie umniey- 
fzał pociech ná ziemi, tym więkfze rofkofzy fobie fkarbił w 
Złym do- Niebie: dla tego wfzyftkiego łagodną zbywał manietą: uśmie 
brze cryni chhiąc fig z Pawłem Swiętym (à zawíze melancholiczny) na 
^ ludzkie ufzczyrbki: Omnia poffum in eo qui me confortat, wfzyłtko 
AdPkil:4, ją to w tym zmogę; ktory mnie pofila y dolegliwe urazy z 
zranionego ferch zrażAiąc podobną tegoż Apoftoła náuka: Qui 
3. Tím <2, volunt pie vivere in Chrifto Jefu perfecutionem patientur: Ktotzy chcą 
żyć poboznie w Chryftufie, prześladowania nie uyda: à fwo- 
im przesladowcom> dobrym zá złe oddawał, y zá nich fie 
modlił, że mu do wiekízey Korony teraz w prawdzie oftrey; 
ale potym nieśmiertelney w Chwale wieczney byli okazyą. 
Bywało y to, że kto ná niego iaką potwarzy impofturę 
włożył, Albo co ieft gotfza in faciem zdefpektował, A on ii- 
koby moż habeus in ore fuo redargutione mowić nie umiał, żadnym 
fie nie złożył flowem nieprzyiacielowi, Ani fie uwiodł iá- 
kim impetem, o fwoię obelge> nie rekwitowaf dowodows 
ani fadu pragnął, nánotowáne maiąc Kaflyodorá ffowá: Pati- 
Caffis ders entia vincit adverfas non cokučiando+ fed fufferendo, non murmurando. fed. 
fup: Pfalz gratias agendo: lecz myśl y oczy podniofłfzy do Nieba; za nà- 
uke cierpliwości Panu Bogu dziękował, albo žeby go podo- 
bnemi nawiedzał łaikami, fłowy fprawiedliwego Joba; ufil- 
Ji sj nie profil, Oui det, ut veniat. petitio med, 6 qui capit ipfe me con- 
terat» folpat manum fuam € fuccidat mes © bac mshi fit conolatios ut 
affligens me dolore non parcat? Ktozby mi to dał, Abym otrzymał 
proźbę moię, y ktory począł aby znifzczył mnie; niech u- 
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B. Stánifláwá Kážimierczyka. 27 
wolni teke (woie> y podetnie mnie, y tà niech mi będzie. 
pociecha; aby mnie dotykáiac utrapieniem nic mi nie prze- 
puścił? nec contradicam fermonibus Santtis z tych w żadney rzeczy 
Panu zprzeciwiać fie nie będę. 

Dziwić fie każdy mufiał niezmiernie; kto uważał STA- 
NISŁAWA; iakoby &poplektykiem iakim; w niezwyciężoney jet sid 
przeciwnych rzeczy cierpliwości, w ufzczypliwych od wyn- A Pa 
zdanych ozorow, przymowkách, w opácznym fzácowániu s“ ,;; nie 
{praw iego. w oczywiftych àffrontách, y infzych bez liczby zrerpieč. 
przykrościach, iakich żadne pioro doftatecznie opifać nie. 
może: A przecie tak fie nalycić nie mogł, przeciwnych rze- 
czy cierpliwością; ktorą za naylepfzy mak; zá nayofobliwfzy 
Dufzy (woiey pofiłek poczytał, ze mu potrzeba było ufta- 
wicznie albo umierać; albo cierpieć. Więc ieźli kiedy niby 
to z politowania nad STANISŁAWEM BOG fam mu fol- 
gował, ktory zwyczáynie wybranym fwoim zwykł mafłie 
jucunda przeplatać; (mutek z wefelem: STANISŁAW Boga 
przełożywfzy przed oczy; ktory w ludzkim ciele nà Swiecie 
konweríuigc> žadney rofkofzy nie znał, ciężey fiebie fame- 
go trapił, nie bez wielkiego infzych podziwienia; że nie.» 
miał żadnego fkrupułu, iak niegdy S. Bernard; ktory przy 
śmierci «włafne przeprafzał ciáto 2e go nie mitofiernie w 
życiu (wym traktował. 

Nie wfpominam tu o chorobach z uftawicznych prac y 
niewczálow iego, Ani o fkAzytelności śmiertelnemu przyro- 
dzoney ciału; ktore on z taka ftatecznością ponofił, aby na JV ehovobio 
fobie mogł prawdzić Pawła S. ftowhs Virtus in infirmitate pere KACA 
ficitur: w chorobie Cnota fie krzewi, že nie rozeznać było ?''""" 
choroby od zdrowia; bo on tak w chorobie czynił fię zdro- 
wym» chociafz niby zdrowym będąc chorował, 

Nie wfpominam Ani infzych świątobliwych uczynkow> 
żebym fie nie zdał multiplicare entia fine neceflitate nieużytecznie 
czego ponawiąć, w ktorych fie Mąż Boży z laty pomnażał: Dofkonařo. 
nie folguiąc ofłabiałym fiłom, że refpektem oney prawien fe znák 
zbyteczney oftrości; pierwíze piefzczone zdało mu fig życie: niepodobdć 
tego nie fłufzha przynaymniey bez namienienia krotkiego praris 
ominąć, že mu fię żadne iego bytež naylepfzeĘ nayśw ąto- fre: 
bliwíze nie podobały (prawy; w infzych co dobrego káno- ; 
2 nizować 
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nizował, y wfzelkiemi fiłami cum quadam eminentia operis nà- 
ślądować ufiłował. 

Przeto nanotowawfzy fobie z Pfalmifty Pańfkiego lemma 
czyli napis: Cum Sančtisy Sanüus erm» Z. Swietemi> Swietym.s 
bedziefz, wdał fig w kompanią życia, z Bogoboynemi lu- 
dźmi ile bydz mogło konweríuigc, między ktoremi ná on 
czas pierwízym był B. Jan Kanty, flawney Akademii Krá- 
kowfkiey; Mátki ták wielu Swietych, y wielkich. ludzi S. 
Teologii Doktor y Profeflors także B. Szymon z Lipnice; 
pomięnioney Akademii w Filozofii Bakałatz, A potym Ordinis 
Minorum de Obfervantia Fráncifzka S. Kaznodzieiń- (ktorym iuż 
mało pomoc može moie zalecenie per approbationem immemota- 
bilis cultus, łafką Stolice Apoftolíkiey iuż tryumfuiącym, (zá 

Dobrych , iedno błogofławieńitwo ná. Swiecie fobie poczytuiąc, ze.» 
kompania czafu (wego przytomnych fobie miał pobożnych ludzi» z 
lepfemi ktorych. wfzelakich. Cnot mogł czerpać przykłady, y, onych 
^J". powodem: Sydera nom terram mente colenda fequi. 

Nie mnieyfzym. do. wiekízych Cnot pochopem był STA- 
NISEAWOWI B. Swiętofław». Sylenciaryufz Kościoła Fat- 
nego Przeczyftey Matki Bożey w tynku Krakowfkim, Mån- 


fyonatz- fławny, ktorego: wielkich Cnot zagrzebionych mil- 
czeniem: Swiat Políki zamilczeć nie może, y dla tych rad 

go wielce widział: A lubo z nim dla iego zwyczáiu mowić 

wiele nie mogł; z widzenia iednak poftawy lego, to nas 

fobie wyrażał, co w nim pownętrznie czytał. Nuž B. Izaiafz 

. Boner, S. Teologii. Doktor; Zakonu. OO. Eremitow Augultyná 
OE S S, Qui ei bonus apparebat [ervus Dei, C8 lucebat in eo gratia. Di- 


m vinas. zarowną był mu dobrego pobudka:. A. zaś B. Michał 
Giedroic» godny. famego Nieba, nie tylko Xiążąt Litewíkich 
Potomek; Zakonu Saníte MARIÆ. Demetris albo BB. Marty= 
rum: de penitentia doftateczną: do fkutecznieyfzey wzgárdy Swlá- 
ta. ponętą, 

ROZDZIAŁ XVIL 


O Smierci B. Stanifliwa, 


Rzefilony wielkiemi pracami; y zbytnią furowością Życia 

Mąż Boży; gdy nie mogł dłużey przełamać wrodzonych 

dolegliwości» ani. ich uleczyć zwykłą cierpliwością; mufiał 
p x fię ná 
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2. Stamiflává Kázimierczyka. 29 
fie ná Infirmátya między chorych złożyć; upodobawfzy {o= 
bie miey(ce dla czeftego ku Bogu fercà y myśli wzniefienias 
nie daleko. Ołtarza; à widząc blifko inflare diem refolutionis fua 
termin. życia (wego począł fie przez pownętrzne Akty nas Przygoro. 
śmierć dyfponować, Lubo albowiem Pawła Swiętego zdá- wanie ná 
niem Corpus quod. corrumpitur aggravat Animam: Ciało nadwą- śmierć, 
tlone chorobą; obciąża do dobrego Ducha: STANISŁAW ie- 
dnák. dožywotmiffšdobrych uczynkow ćwiczeniem wymogł fo- 
bie ten Przywil&y od Boga, ze korrupcya albo fkazytelność 
jego nie przefzkadzała Duchowi» wzbiiàc fig zewnętrznemi 
aktami do Nieba. UII S." 
Jak tedy one oftatnią de novifimis tożważać zaczął Medy- 
tácya> w tym. mu. ná. pamięć przyfzły Pfalmifty Páňfkiego: „| 
ftowa+ Cum accepero'tempus ego juftitias judicabo: Gdy czas upatrzę si ŠI 
fprawiediiwości fądzić będę. Co rozwazhigc począł foba-s “ 5, 
niezmiernie trwożyć, tęfknić; y rzewnie płakać, wfzakże 
iednak. gorącą: modlitwą w ufności polecał. fie Bogu: iednym 
razem. (erdecznie wzdycháiacemu pokaże fig w wielkiey ià- 
fności Chryftus Pan z: piacia: Ran naydtożfzych bez Krzyża 
iakoby po: Zmartwychwftaniu. fwoim. tudziefz y Przeczyfta 
Matka, Boża, z liczną: gromadą: Swiętych, ile Patronow Pol» 
fkich, do ktorego naymilfzy Zbawicjel z wielką łagodnością: 
tych fow zaży wat Surge 6 fefiina Fili mi Stanislaes: hodie me= 
cum eris in: Paradi[osS: W ftań. (piefzno Synu moy STANISŁA= 
WIE; dziś bowiem zemną maíz bydź w Raiu. 
Porwie'fię z łożka chory;. chce Bogu. wenetacyą uczy= 
nić; tym czafem widzenie zniknęło; za ktore on przeleknio- 
ny; tak wielkim affektem dziękować począł, Až (ie na on.» 
głos Bracia zbiegli do niego tym on zaraz oznaymiwfzy do= 
brodzieyftwo Bofkie; o Sakramenta Swięte ufilnie profil; 
ktoremi uzbroiony przeciw piekielnym füryoms; żegnać (ie: 
z Brácia fłowami Pawła Swiętego począł: Nunc iam commen= Radosť wie 
do vos Deo €9 verbo gratie ipfiws qui potens efl dare hareditatem inráda fig 
fanttificatis omnibus. Na te fłowa gdy Bracia płakali on wiel.. *% 
ce fie wefelił, že fięprzeprawiwizy przez niebćfpieczne fka=- 
zytelności ludzkiey Morze, portu fzczęśliwości wieczney do 
bierał, że fig z tego padołu płaczu ná niefkończoną radość 
z Egyptíkiey niewoli, na wolność y fwobodę pomyślną, de 


tenebris C9. wnbra mortis iw admirabile lumen. (mtm! wybierały P otym 


30 Zycie Cnoty 

"mu Potym podnioftízy ręce (woie ná każdego z nich kładł, 
ofatnia temi oftatnie žegnáiac ich fłowy: Benedicat vos DEUS moflers 
S. 5 Pater, €9 Filinss 65 Spiritus Santus Amen. Et det vobis fuam fan= 
1404 am pacem» charitatem perfectam» conferyationem funttam, © pios mo= 
re; infimul omnibus in fecula feculorum, Amen: Niech was błogo- 
fľawi BOG náfz Ociec, y Syn; y Duch Swięty; Amen. Y 
niech wam da fwoy święty pokoy; miłość dofkonałą, obco- 
wanie S. y pobożne obyczáie wefpoł wfzyftkim ná wieki 
wiekow; Amen. To gdy wymowił wfzyftkich bárdziey fer- 
ch na wiekízy žal rozrzewnił, A on tym czafem porzuciwfzy 
Klęeząc fię na kolana; rece na Krzyż wyciągnął, y oczy wzgotę pode 
umiera, niofł, polecaiąc Bogu Ducha w te ffowá: Domine JESU Chri- 
fie Fili Dei Vivi, in manus tuas commendo Spiritum meums Panie 
JEZU Chryfte Synu, Boga żywego; w ręce twoie oddaię 
Dufzę moie: y tak zafnął fzczęśliwie w Pánu Bogu Rokus 
1489. Dnia 3. MAia, mäiac lat wieku (wego 55. Miefięcy 7. 
y dni fiedm, à w Zakonie ptzezywízy Lat Chtyftufowych; 
to iet .33. y fześć Miefięcy; przez co fig y po śmierci U- 
czniem Chryftufowym pokazał, ktory fię z nim y laty poro- 
wnał; y zá dożywotnią mortyfikácya ze mu był confixus Cruci 
Krzyżem (woim ná znak udarował, kiedy go w dzień Znále- 

zienia Krzyża Swiętego do fiebie powołał. 


ROZDZIAŁ XVII. 
O Pogrzebie y znakach Swiatobliwości B. Stdniflamá. 


"d iuž ftraciwfzy żałośni Zakonnicy dobrego Oycá, Má- 
giftrat Kazimierfki, y całe Miafto fzczegulną ozdobę; 
wfzyfcy świątobliwego Męża, y gorącego Kaznodzieię, ka- 
Smierci Żdy iako fzczerym ná śmierć iego ubolewał żalem, tak mú 
dobrego też oftátnia chciał wyświadczyć przy pogrzebie ufługę, kto- 
miele żda rey dzień gdy náznáczono» takie fig ludzi y z famego Kra- 
łwig. kowA pozbiegało mnoftwo; iakoby z umyfłu ná on Akt zá- 
profzone było, 
Tpo fmier Zchowáli tedy ten swiatobliwy Ciała depozyt, iak z nay- 
e fczere więkizym mogli honorem w ofobnoíci mieyfca, w małym 
go pezsten Chorze, przed Ołtarzem Swiętey Maryi Magdaleny, (ktory 
ta mieyfte był ną ten czas w tym mieylcu gdzie teraz Formy» od Za- 
qe kryftyi) 


PEP EPIA 4 


B, Stániflawá Kazimie! czyká. 
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kryftyi) aby ták iako ofobliwym infzych ná Świecie celował 


życiem, olobliwízym też po fkonaniu fwoim 
mieyícem, 


był uraczony 


Aże Zakonni Bracia nie mogli fie ukoić w ferdecznym 


żalu, po nienádgrodzoney ftrácie> prędko zaraz 


po pogrzebie 


tegoż famego Roku, miłofierny BOG z oczu ich częfto wy- 
tryfkàigce łzy ocierac począł, kiedy fługi (wego STANI- 


SŁAWA; nie tylko Dufzę w Niebie; ale y ná 
nadprzyrodzonemi {wemi łafkami zalzczycAć y 


ziemi Ciało: 
pomnazáé ra= 


czył. Albowiem nieiakiey Reginie Klemenfa Czarnego; Su- 
kiennika Kazimierfkiego; cięfzką ná łożku złożoney choro. 
bą, pokazał fie pobożny Ociec mowiąc do niey te; albo po- 
dobne fłowa: Pokif tu będzief leżeć ná tym łożu niewiajło? wjłań 
4 idź do Grobu mego, tám od twey niemocy wwolniona będzief; 4 Bráa 
ci moim powiedza áby moy Grob kobiercem nakrywfy náznáczyli, 
Więc bez odwłoki kazała fie prowśdżić do Grobu fługi Bo- 
żego; y tam ledwie fig grobowcá kamiennego dotknęła; ná- 


tychmiaft zaraz uzdrowiona zoftała. 
Głośny to był dzwonek, świątobliwości 


iego, bo lak 


tylko oná niewiafta Boga w nowym Cudotwotcy wiclbiacs 


pomięnioną łafkę między ludźmi obwieściła, cozywo zaraz 


w (wych przygodach iak niekiedy do cienia 
do iego Grobu ubiegać fię poczęło: Concurrebat 


Piotrowego» 
autem 66 mul- 


titudo vicinarum Civitatum offerentes agros © vexatos à (piritibus ime 
mudis qui curabantur omnes y tam podług potrzeby każdego: 
fkutkiem pomyślnych doznawali pociech, co fig nizey bez 
wízelkiego fałfzu, albo podeyzrzenia zbyteczney iego pro- 


mocyi; cwm fide Notarii Apoftolici przełoży, 


R OZDJZIAT IX 
O "Podbviefieniu Ciala B. Stánfľláwa, 


Th famego Roku zá czafow Naywyžízego Kościoła 
Rzymfkiego Pafterza LEONA X. Mäxymilianá I. Cefa- 
trza Kazimierza III. Krola Polfkiego, pod Fryderykiem S.R.E. 
Kárdynatem, Bifkupem Krakowfkim, y Atcybifkupem Gnie- 


źnienfkim, tegoż Kazimierza Krolá Polfkiego 
Przełożeńftwa Konwentu Canonicorum Reg: Lat: 


Synem; zá. 
. H L4 
Bożego Ciała 
na Kázie 
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Naymig- NA Kazimietzu Przewielebnego Xiedzá Andrzeia, od wpto- 
kfeyświa wądzenia tych Zakonnikow VI. Probofzcza, gdy fig lud ce 
Aries raz to więkfzy gromadził, czyniąc wizytę Swiętemu n Gro- 
ša a bu lego» dla wiekízey wenerácyi Sacrorum pignorum» za do” 
dobre mię. Zwoleniem Duchowney władzy, wykopawfzy Zakonnicy; 
mie, — podniesli Relikwie Swiete; y włożone porządnie w fzuflade 
ná pułtora łokcia długą, w tymże famym małym Chorze; y 
ná teyże ftrowie przy Zakryftyi ku kątowi nad famą ziemią 
ná Pawimencie Kościelnym złożyli y murem obwiedli, A 
potym w krotce żelazną kratą otoczyli, dawfzy nad tym.s 
kamienny gtobíztyn> ná ktorym Sługi Bożego poftawa; w 
Habicie wyciofana byłą z takim napifem. 
Hoc conclufa jacent Divi Patris offa fepulchro 
STANISLAI häc Cafimiria de gente creatis 


Cujus geftorum miranda cerne trophea. 
Wielce: to fzczęśliwy Rok był, nie tylko prywatnym lu- 
dziom; śle też całemu Kroleftwu Políkiemu: albowiem Bå- 
záieth Cefarz Turecki, po rożnych utarezkách ná Márfowym 
polu, zdefperowawfzy o zwycięfkiey, z wiecznym przymiee 
rzem przez Firleià Pofła do Turek, pokłonił fig Koronie 
Políkiey y Jan Olbrycht od Oyca (wego Kazimierza, prze- 
ciw Tatarom wyfłany u Koperlztyna tak mnogie Tátaríkie 
gnato Ufce (ktore wyftrzeleniem {wym Niebo émidy) do fzczętu 
aT«c;ysa pogromif y więźnie odbił, y wízyltek Oboz zabrał: toż u 
bez bitwy, Sawrány Rzeki powtornie uczynił, y trzeci raz» gdy ná Ko- 
ronne czatowáli Woyfko, chcąc fig mścić kleíki y obelgi {wo 
iey, w tym śniegAmi wielkiemi zapadłych ro:«cy dofzedłízy 
torem; ną głowę wfzyftkich znieśli. 
A to lie wízyllko táiemney (pawie y fzczegulney B. STA» 
NISŁA WA KAŽIMIERCZYKA! przypifuie przyczynie; dla te- 
Jefcze ży go; bo mu ten S. Ociec ięfzcze żyiąc w Zakonie pobtogoffá. 
wego Mo wif, przed tą expedycya, będącemu z Oycem fwoim w Ko- 
marchowie ciele Bożego Ciała, cO y fam potym nieiako przyznawały 
Kaánonizu > © BOŻY . "PI : . 

» gdy fie wdzięcznym oney łafki czyniąc iak niegdy Ociec 
w tym fie koch} Konwencie, y wielkiemi naftąpiwfzy ná 
Kroleftwo po Oycu udarował Przywilelámi> świadczy Archie 
puma tàmeczne. 
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ROZDZIAŁ XX 
O Przeniefieniu Kelikwiy B. Stanifliwa. 


O niemałym czáfie, to ieft, we fto czterdzieści fześć lat, 

po złożeniu Depozytu Swigtego ná przerzeczonym miey» 
{cus «excitavit Dominus Spiritum, godnego pamięci Prałata; te- 
goż Zakonu, Przewielebnego Xiędza Marcina Kłoczyńfkiego 
U.J. Dedoris © gudicis Synodalisa à Kościołowi Bożego Ciała 

więcey niż Fundatora, BÓG prowidował;, ktory z fundamen= 
tu wymurowawfzy Klafztor, y przy Kościele dość w(pania= 
łą wielkim nakładem 'Wieżą; w Kościele zaś famym Wielki 
Ołtarz; y infzych pobocznych w wielkim Chorze cztetys 
Kruchty Košcielne, Groby» &c, procz bogateg o w Skárbie.s 
apparatu od złota, y (rebrá Kredenín: gdy ia a£ For- 
my w małym Chorze ftawiać, myślał też y mufiał pomie- 
nioney S. Maryi Magdaleny Ołtarz y drugi č regione) przeciw 
niemu zoftálacy znofić; A zatym y Grob ftugi Božego STA- 
NISEAWA. 

Więc wprzod wyftawiwfzy p ow od Kamiennego 
ciofu (ik podziśdzień widno) w Wielkim Chorze przy Oł- 
tarzu Brackim Świętego Krzyża Maufoleum Albo nadgrobek> 
za dozwoleniem Xiažeciá Bifkupà Krakowfkiego; ná ten czas 
Marcina Szyík: 'wfkiego Gtob ftary otworzył; y pomienioną 
fzuflade z Kościami Su ietemi tozmarynem, (ktory przez tak 
długi czás czerftwości fwoiey nie ftrAcił) potrzešnionemi 
dodici, przy bytności:dwoch Pifarzow Apoftolíkich> to ieft 
Xiędza M arcina Yuolbram, Plebaná w Dzierząźnis Pifarzá.s 
przez czas długi Konfyftorzá Krákowíkiegos y Xiędza Jana 
Frąckiewicza, Probofzcza Swiętego Leonarda; także -przy 
bytności Panow  Rádnych, Magiftratu Kázimierfkiegos -y 
w z yitkich Zakonnych Bráci: nie rachniąc liczney z [amego 
Krakowa © Senatoris- Ordine niektorych Dam z znácznemi 
Dwotami; iako to JT. M.P. Woynickiey; J. M.P. Oświecim- 
fkieys Aflyftencyi: ktore fię dziwnym fpofobem bez żadnego 
obwiefzczenia ná ten Akt zgtomadziły. 

Przy tak tedy godnym Spektatorze» one Kości Swiete wi- 
nem obmyto> (ktore niby zá uczciwość czyniąc w E CHA. Ę 


wízyftek Kościoł dziwną wonnością napełniły) A potym w 
E Modrze- 


Wielkiego 
Prałata 
godna pó. 


msec, 


E ST 
przes [fis 
Relikwiy 
tego trd- 
Jenki, kon 
kurs, y ee- 
remonia, 
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Modrzeiową trunienke, z ta zaś w Cynową włożono, y do 
nowcgo Maufoleum z należytą Ceremonią y Nabożeńftwem= 
przeniefiono» przydawfzy ten ná Mármutowey czerwoney 


D. cQ AM. 


Fatz memoriz D. STANISLAI CASIMIRITANI, 

ad hanc Canonicorum Regularium S. AUGUSTINI 
Ecclefiam, Canonici, Profeífi, Presbyteri, pictate dum 
in humanis ageret fingulari. ac pot mortem, quans 
Annó Domini MCCCC.XXXIX. Die terriá Maji obiit 
votis Fidelium, fua merita, magnà devotione atq; lo 
latio implorantium continuis, in prælentem ufd; diem 
confpicui: MARTINUS KLOCZYNSKI, U f. D. Prepofitus, 
cùm fao Conventu erexit. Cajus Corporis late gras 
Reliquias. ad finifttum Chori anterioris anguluni, ad 
fecteam Cratem, (ub faxo im ligneo loculo olim d:vo- 
fitas, ia thecam ftanncam collegit, & concavo p-rrez 
hujus Tambe conclufit AnoG Domini MDCXXXV. 


Menfis Augufti, 
ROZDZEA Ł "XXL 


Rożnych Autorow świddelłwa a Świątobliwości 


Tablicy Napis. 


DM tu wiďzimi fig, do uwielbienia Sługi Bożego; 
STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA przełożonych świą= 
tobliwości znákow było, žeby iednák dla dofkonalfzey wia- 
ry y nA obcych niezchodziło dowodach, ktore fig zgodnie 
świadkow, konfrontuią Z wypifanym Originałem Zycia iego» przywodzę 
wsgceg tu rożnych Autorow autentyczne y approbowane per Cenfores 
żrawdy.  Libyorum notácye y świadectwa. | 
Między temi pierwfzy był Mathias Ubifevims ktory tegoż 
záraz Roku pô zeyściu iego pifząc Hiltoryą Zycia B. Swię- 
„toftawa Mánfyonarzá Panny MARYI w Rynku Krakowikim 
wzmiankę o lego świątobliwym Życiu jako dochodzę z Ná- | 
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Die X, 


B. Stánijtámvá 


fzego 
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fzego Hiftoryka Srgrama RANOTOWICZA ktory immediatè prze- 
demną Zywot iego piat. Ze iednak pomienionego Autorás 
dla dawności Xiążki wyginęły, ktorychem z pilnością po 
wfzyftkich (zukáiac Bibliotekách Kr&kowfkich widzieć nies 
mogł; dla tego tu iego notácyi wyraźnie nie kłądę. 

Drugi Autor blizízym będąc wieku tegoż ABRaHau Bzos 
vins Ordinis Pradicatorum S. Theologie- Doctor takowe mu diieas 
Tom: 18. in fupplem: Baron: Elogium. 

Anno Dai 1489. mortalitatem in Cafimiria Cracovias in Cano 
bio Corporis Chrifli exuit. B. STANISLAUS Canonicus Regularis 
Honeflis m ea Civitate Parentibus natma tyrocinium in Untverfitate 
Cracovienfii primb pofuity tanto profečtu: ut «quales omma fčientiá fus 
perarit. Inde inter Gunonicos Regulares Regulam. S AUGUSTINI 
Profeffuss tanquam. lucerna fuper. candelabrum pofita; vita fandlimonias 
©  perfečlione virtutum, aded effulfit: ut brevi tempore | Concionatortss 
paulo pofł Lećłorisy deinde Pro- Prioris munus. obire fuerit coátlus. His 
Officiis. perfunctus; plurimos dučlrinás exemplos charitate imprimts ačluos 
fa» Chrifto lucrifecit: maxime quando tmfericordia opera fedulo exercee 
vet. Bus tantum fingulis feptimants reficielatur, cilicium afperrimum. 
geflahats nuda in humo capiti [uppofitó lapide fomnum fallebats vigiliis» 
erationibusy contemplationi in Ecclefia modes dies; inčumbebat, Sacrifie 
eium. Mojfficum quotidie fumma cum devotione libabata G8c. 


SAMDEL NAKIELSKI, S. Theologi: Do&or, Ord; Cenoni- 
corum Regul: SS. Sepulchri Domini Hierofolymitáni> Ceno- 
bii S Hedvigis Cracoyix Przpofitus; in (ua Miechovias to 6 
nim nanotował. 

Ires STANISLAUS Canonicus Regularis Cafimiries in Cange 

bio $$. Corporis GChriftiy Var mire Religiofitatisa ac tanta olfervane 
tia © auffevitatisy ut pallida jejuniis ora femper portaverity tante. bumi- 
litatis © in omnes Congregationis Fratres charitatis; ut in illo Clauffro 
etfi Superioris officio fungeretura quafi unus ex infimis Fratribus vixe= 
rits totumó; fłudium ad lucra animarum vertenss  diffricbffima fub Re» 
gula, Congregationem cure ua commifam perpetud cuflodierit. | Hic 
mortis diem ex revelatione Divina cum fibi Chriftus cum Matre ac San- 
Gis Polonia "Iutelaribus apparu:(fent, pracovnov ts illad, verba proferena 
In manus Tuasz ©. purifimam Animam DEO reddidit. Ad cujus 
Beati Tumlam; mó; in hodiernam diem, maxima Dominus operaiur 


E2 Janta- 
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fanitatum miraculas ita ut à remotis etiam confluant vegionibuss qui fe 
B. Confeforis meritis [erant adjuvari. 

Adamus: Opatoviná in Alma Univerfitate Cracovienli Collega Mas 
jory S. Theologie: Dolor, w Zywocie B. JANA KANTEGO; 
takie o świątobliwości iego dhie świadectwo. „Fulgebat tunc 
Gracovia tanquam lucidifimis luminaribus undiquaqs cinčtas ac illuflrata 
dum B. STANISLAUS CASIMIRITANUS Ordinis Canonicos 
rum Regularium effuľam lucem integritatiós ac innocentia vita [pavgeret 

Ludovicus Scrobcoviusy Ovdius Minorum de Obferyantias in Vita 
B. SIMONIS de LIPNICA, tak go zaleca piízact B. STA- 
NISLAUS CASIMIRITANUS, Canonicus Regularis, Ordinis 
$. AUGUSTINI, Cafimirie ad Cracoyiam SS. Corporis Chrifli» 
plurimorum infirmorum. curators maftormnýs confolator proficuus. 

Tegoż Zakonu drugi Autors Vincentius. Morawjki» . Definitor 
Ordinis S. Theologie Ľečtor 68 Predicator Generalis Procurator. Ca 
nonizationie B. VLADISLAI GIELNIOVII, in Vita ejusdem 
Nafzego STANISŁAWA w. poczet między Swiętemi liczy» 
pifzacow te ftowa: Hac igitur felicitate temporums tum. illi multi 
florentesý: corufcantibna miraculis Beati JOANNES CAN TIUS; 
SIMON LIPNICIUS, STANISLAUS CASIMIRITANUS. 

Fulgenty Dryácki: Podprzeorzy Konwentu Krakowfkie= 
go Ordini Eremitarum S. AUG USTINI, in Vita B. ISAI4E 
BONER; taki mu dank dale: Eodem tempore quo B. ISAIAS 
vixit. fanllitatis vita admirabili, erant quoi; Viri Sandi qui claruerunt 
Cracoviaž B. STANISLAUS CASIMIRITANUS> Canonicorum 
Regularium, Ordinis S. AUG USTINI Cafimiria ad. Ecclefiam. $8. 
Corporis Chrifti Fr: apud cujm tumulum plurimi jam fuarum infirmi- 
iatum fauitatemy maftitia folatiwm recipiunt. 

Nie przepomniak go w fwoim Panegytyku dość obízet- 
nym pieniem Anonymws Autor» ktory pod tytufem: Divi qi 
tularis Diecefis Crac: w Roku 1617. wydał, gdzie mu tak ap= 
plauduie: B. STANISLAUS CASIMIRITANUS Orduinis S. 
AUGUSTINI, Canonicorum. Regularium Lateranenfium Vice- Priors 
Monafterii Ca[miria migravit ex bac vita Anno Dai 1489. Die 3. 
Maji Cafimiria; ad Cracoviam. in Æde Corporis. Chrifli fepultus. 


ME 


B. Staniflawa Kazimierczyka. 
M? qued; duat amor faser, AUGUSTINUS & ip(e 
Militiz Pater eft. 

Eftą; mihi Cracoviacis Cafimitia confors 
Turribus alta Parens. 

Non minus idcirco me Przfulis inclyta tangit 
Gloria SZYSZKOVII 

Quodfi & fcribendus eft Czleftia miles ad arma 
Haud dectit numerus, 

Pe&orad; in numero Divinum ardentia Martem 
Przfulis obfequio 

Degeneri ned; creta loco, triviifq; vel antris,, 
Ruricolumd; cafis 

Sed Lateranorúm Romanis arcibus orta, 
Stirpe fałutifera, 

Proxima quin etiam pattio filimine nobis 
Fama notanda foret; 

Ducimus ipfius Nomen de Corpore Chrifti 
Et locus omen habet. 

Non modo quod digno Myfteria condat honore 

už fait ante palus; 

Prodidit arbugis cum furta latentia in udis 
Lux radiata polo, 

Sed; caput noftrum hinc Chriftus fuper aethera tollit, 
Membra fed ipía mieant, 

En ego membrorum quanquam poftremus honore 
Quo tamen ufq; color? 

Quam mea tot miris facit inclarefcere fignis 
Maximus offa DEUS 

Plebs rea votorum defigit grata tabellas 
Melligenasq; faces, 

Et gaudet morbos, miferosq; evadere cafus 
Dum pia pofcit opem, če, 


W Procefie B. JANA KANTEGO) in caufa Canonizationis 


wydanym do Druku w Rzymie; w Roku 1675. z DE 
c ey? 
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Rev: Camere Apofłolica, te fig znayduią o pomienionym fłudzę 
Bofkim Fragmenta. 

i. In eadem Ecclefia SS. Petri €$ Pauli Apoftolorum Bc. ©. 
è primo propugnaculos apparet à latere dextro B. STANISLAUS CA- 
SIMIRITANUS Ordinis Canonicorum | Regularium. Lateranenfium 
Habitu ejusdem | Ordinis, indutus č manu dextra gladium. ignitum. ge 
fians, finiftra. petus. tegenss erecto Vultu devote in B.M V. In propue 
gnaculo ex quo apparet B. STANISLAUS fupra fcriptum. cermtur 
Stemma Civitatis. Cafimirign: Corona infignitum 

2. I» Ecclefia S. MARCI, Ga depicta funt fex Perfone unaguafi 
illarum habitum fuo fatui convenientem. deferens, €. B. STANI- 
$LAI CASIMIRITANI, Ordinis. Canonicorum Regularium Lates 
ranenfium in Habitu itidem fuo Ordini conveniente 

3. Ex Libro Venerabilis Stanislai Byftrzycenfis Generalis Ordis 
pis S. MARIÆ de Metro BB. MM. de Penitentiay qui in Ecclefia 
S. MARCI Crac manufcriptys de Anno D. 1540, annexam certo lie 
bello in Octavo Typis impreffo explanationęm Regula D. AUG USTI- 
NI Epifcopi. Hipponenfis fub Tit: Origo Ordinis Fratrum de Pani= 
tentia, BB. MM. five $. MARIÆ de Urbe Metri; alias S. Cy- 
giaci fub Regula S AUGUSTINI militantium in fe continentes ubi 
ad finem tenor fequitur talis: Proiulit multos pu(fimos Viros eletta vinea 
Cbrzśli Polonia, €8c. Ne però bb parcitatem Profeforum detrimentum 
atratur Academia Crac ad id Officium exequendum adjunxit eis [ug 
Academia Pater (fcilicet Calefts) STANISLAUM CASIMIRI- 
TANUM Canonicum Regulatette 

4. Ex Lib veteri manuftriptos A. Diii 1544. proprio Conventus 
Crac: ad Ecclefiam S. MARCI continente Epitaphium > Orationes » 
Vitam 9 prodigia B, MICHAELIS GIEDROCII; ha funt de- 
fumpta. Raro eft vifus extra Monafterium nifi cum aliquos fuos coetane= 
os; ut SVENTOSLAUM vel STANISLAUM à Cracovia Frae 
trem ad Corpus Chriflis, Viros integre vite ac moribus cultos vifitarets 
eum, quibus aliquando conver(atus efl verba Pľalmijta recolligenss cum Sgn= 
o Santus ers. Oc. 

5. Ex Libro R. D. Joannis de Trzcianas in Vita B. Ml» 
CHAELIS GIEDROCY > Ord: S. MARIÆ de Metros Anno 
1544. à fe confcripta et € 1605. in lucem edita. Hac babet. Extra 
Monafterium pedem extulit munquams Gcs mfi cum vifitandi effent. Viri 
fama Santtitatis clari €8 incredibili petate am Deum qccenfi, cum quis 
bus illi; Divino adglutinante animum Spiritu, aria confvetudo fuit; tune 
eut in 


O 
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enim vel SVENTOSLAUM c: vel Fratrem $TANISLA UM 
de Cafimiria Canonicum Regularem qui tituli Corporis Chrifli Eccle- 
fiam miraculis ilufirat; Gi. 

6. Ex Libro A. R. P. Andrea Granow/Ki; ‘Prioris ad Eccles 
fam S. MARCI Crac qui im Vita B. MICHAELIS GIE DRO- 
CII, Ducis Lithvania Polonico idiomate de Anno Domini 1615. ią 
lucem edita bac annotavit: Extra limina clauftri pedem nunquam pro- 
tulit ©c: © fi aliquando. sontigit illi exire, ttim. ad vifitandun tantum 
Viros Santtitate claros illo tempore florentes Ge: — tunc. vel Presbyterum 
SVENTOSLAUM vel Fratrem STANESLA UM CASIMIRI- 
TANUM Canonicum Regularemy qué in Ecclefia. Corporis Chrifti mi- 
raculis ek dlufivatus. i ik 

7. Ex Libro eiufdem Authoris cui datus titulus Vita B. SVÉ NL 
TOSLAI. €. Habuit idem Beatus illismet temporibus ad Cracoyi= 
am infigni pietate, vite innocentia EÈ dodrinarum profunditate ‘Claras 
© glorżofos Viros coataneos fuos quorum -cura cum labore € jucunda 
conversatione. in rebus Spivitnalibus utebatur, hot eff- B. Fr. MICHA- 
ELIS Sc. © By. STANISLAI GASIMIRITANI, Ordinis Ca» 
nonicorum Regularium S. AUGUSTINI Cafimirie. 

$e Ex Libro Joannts Cinerfcii in Oratione in 4t0» taliter zntitya 
latag Clemens Vittoria Vladiflai Quarti, Polonie €9 Svecia. Regis 4 
Anno Dfi 1634. Typis vulgata t. fub finem bac habet} "Tueantur 
iflam noftram Urbem, ats banc Nationem non tam multitudine € Cim 
Yibus, quam fortitudine vel potius Dei Benedičtione gloriofum ij Indie 
gete © Preflites quorím bic facra quie[cunt ofa D. STANISLA US; 
VENCESLAUS> Sc.. STANISLAUS CASIMIRIE NSIS, 

9. Ex Libro Andrea Cellariis in „SVO minori. qiti in nova Regni 
Polonie defcriptione Anno. Dii 1659. Amjtordami in lucem edita; Folia 
152 agens de Cracovia 3 iter cetera bec fcribit Santorum Reliquig 

paffim varia offenduntwt ut, S. STANISLAI Epifcopi Cracovienfis 
Gv. B. STANISLAL CASIMIRITANI, apud Ganonieos Regua 
lares. 

Z tąd zńać že Aż do Wfoch iego świątobliwości z4lecil- 
ła fława, kiedy nafzego Zakonu Opat, Gabriel Penmtuss in Tria 
partita. Ordinis Generali Hiftor: lib 2. Cap. 40. $ z. tak go táme- 
cznym wyfławia Kraiom, opifuigc Kia(ztor Bożego CiM4 Ca- 
monicorum Reg: Lait na Kaźimierzu, Floruit in hoc Monafterio B, 
STANISLAUS diti loci Canonicus © Sub- Priory cujus Smditam 
sem. declaraverunt miraculay qua poft ilins morten qua contigit Anne 


1499. 
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14804 3ti die Maij funt fecutas ex quibus primo fiatim Anno 173. per 
Presbyteros diti Monafterii funt notata, S in carzopbilatiń fervatás 
que cum aliis vulgari idiomate Poloníco, una cum Vita ejusdem B. Vi- 
yi delitentia Iluflrif: € Reverendzfi Di Bernardi Epijcopi Cracov. © 
S. R. E. Gardinalis, Typis funt mandata, | Ejus Virtus in velevan 
dis agvotis maxime zmańifeftatur. 

Ale y Fraacya nálzego STANISŁAWA wiadoma fławy 
nie mniey fkuteczńś, iak krotką w utytułowaney. Kśiąfzce-s 
Figure De Differents Habits Des Canones Regulers Parle P. C. Du 
Molinet Chan Regul de la Congreg. de France A Patis nánotowá- 
ła minute. Ce Monaflere à proproduit pluficurs grands © faints Per- 
fonnagess - comme le Bienbeureux STANISLAS dont ela vie ila mort 
ont efte illuftrees de plufieurs miracles. 

A lubo każdy z pomienionych Chiftorykows godne mu.s 


dhje Elogia, nad wízyftkich iednálo tknął famey rzeczy SA- 


muel Brzezewfki, S. Th. Licencyat, Káznodzieiá S. Mat- 
kh, w Zywocie B. Michała Gedroyca, tak pifząc: Náoltátek 
widował fię z W. STANISEAWEM KAZIMIERCZYKIEM; 


Reguły Canonicorum Regulartum, przy Kościele Bożego Ci4ł4; 


ná Kaźimierzu "miefzkhigcym > od ktorego wiele nauk powa» 
żnych y pobożnych odnofit, iako od tego; ktory wprzod wier- 
nym Nowicyufzow Náuczycielem, potym gorącym Kazno= 
dzieig y poważnym y rozladnym Spowiednikiem bedac 5 
Zywot (woy wzyłtek na Cnotach wielkich, y świątobliwych 
ugrontował. Nayświęt(zey Mátce Bofkiey y S. Stanifła= 
wowi gorąco fľužyž, z kąd tež od niey zá tak wierne uftu- 
gi, y za tak żarliwą honoru Syna iey promocyą odnioff o= 
bietnice > zapłaty oney wieczney > gdy w Kościele Skáte- 
cznym w dzień Piątkowy mowiła do niego te fľowát Gaude Fi» 
li Staniflat de infigni ifla devotione, qua me cum S. Stanislao Patrono 
Tuo indefinenter profequertsy ideo Tibi dico, viriliter age €8 effo To= 
buflus Te enim cum SS. meis merces copiofa expectat. in Cali, We- 
fel fie Synu STANISEAWIE z znàmignitego Twego Nabo- 
zeíftwh, nienftàigcego-przeciwko mnie y STANISŁAWOWI 
Patronowi twemu. Co czynifz czyń mężnie; 4 bądź umo“ 
cniony; Ciebie albowiem Z Swiętemi memi» zapłata czeka 
doftateczna w Niebie. Ktora obietnice wypełnił Chry ftus 
Pan; kiedy iuž przed śmiercią przyízedt do B. STANISEA- 
WA z Przenayświętfzą Mhtka (wą, y Orlzakiem Vie in- 
zyc 


B. Stdnifława Kdzimierczyka > 4t 
fzych Pattonow Swiętych, wzywaigc'go ná Gody one świę- 
te; y wefołe bardzo, mowiąc do niego. Surge © Feftina Fili mi 
STANISLAE, bodie mecum erts in Pavadifo. Wftań A pofpiefz fie 
Synu moy STANISŁAWIE; dziś albowięm bedzieíz ze mną 
w Rain. 

Niewfpominam tu Martinum Baronium, Savoslayienfom. Cleri- 
cum ktory de Azo 1609. zupełną Zycia lego po łacinie wy- 
dał Hiftorya Nie Alleguię inízych trzech Kronikarzow Żas 
konu nafzego, żebym fię nie zdał multiplicare entia fine neceffitate 
ponieważ iuż namieniłem o nich w przemowie do Czytel= 
nika. Omiiam y Piotra Hyácyntá Prufzcząs ktory w Roku 
1662. doftateczną wydał Siopfim Zycia lego w Kfiąfzce nà- 
zwaney Forteca Duchowna Kroleffwa Polfkiego. Nienamieniam.s 
ani o infzych Autorach, o ktorych na pamięć tylko z ludz= 
kiey powieści miałem relacyą, bez žadneý- Autentyczney no» 
ty» iakoby o tym Chryftufowym Wyznawcu» pifać mieli iå- 
kieś Elogia; to tylko fignanter pro Coronide Authorttati: przydňies 
że ge co rocznie godnych, tak Swieckich, tak Zakonnych.s 
Prałatow po dwakroć na Dzień Uroczyftości iegos ab immemoe 
vabii tempore depredykuią Kazania, y obízerne Akádemicznych 
Oratorow; tegoż famego dnia trzeciego Maia, po łacinie ene 
komizuią, Panegyre, albo Mowy; ktorych pewna quantitas 
drukiem ieft publikowana fwiatu, infzych fie nieco w Ma» 
nufkryptach Archivi Konwentu Bożego Ciała zofłaie. 


CZESC WTORA 
W Kiorey fie przekládáia Y alki, y Dobrodzicyffwa 
B. STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA, sią 
prze dwoch pomienionych (w przemowie do Czytet- 

nika) Autorow, tegoż Zakonu, Canonicorum 

Reg; Lat: do druku podane. 


Przemowa 


Eżeliby fię komu zdały bardzo drobne Dobtodzieyftw 

Bofkich Fragmenta y mnieyfzey wagi Odrobiny Łafk Bo- 

fkich, ktore fie tu pozbieráia, niechże wiekízych oczeki- 
F Wás ie- 


A2 Protekcya nád žaddiacemi ratunku 
wa; jeżeli ich godnym będzie od Boga; te fię przydadzą 
dla máluchnych przez pokore pfiątek, ktore nie wymagaiąc 
jak niewierna Synagoga Cudow, quo ad fwofłantiam z Nieba > 
qmnieyfe z Niewiaftą Chinaneyfką ochotnie cadentes de“ Menfa Domini 
Ziki mig- micas colligunty kontentuig fig upadáigcemi z Stołu Bofkiego 
kKa z tgd okrufzynami, zapewne twierdząc» že naAymnieyfza ŁAfka Bo- 
ceng máis (kA wyświadczona w przygodzie utrapionym ludziom exquo 
im nulo titulo debetur > Cudem ieft wielkim y dobrodzieyftwem. 
Przydadzą fie y dla mizernych ľazárzow ktorzy w w ży- 
ciu (woim podobnemi okrufzynami nędzne ciało odżywiaią» 
kiedy czytaiąc takowe Fragmenta 5 W dolegliwościach fwoich 
przez Swiętych przyczynę do Boga fig uciekái4> y W nich.s 
częftoktoć niedoftepny iego Majeftat wielbiąc, małe za wiel- 
kie tym fig do więkizych fpo(obiac dobrodzieyftwá odbierśiąe 
Zebym fig tedy mie zdał z przekletym Bogaczem micas 
anis Lazaro negare odrobin chleba fázárzom zabraniać, albo 
bm Kira.  wAngelicznego Pana rofkazaniu przeczyć» ktory nákarmi- 
Chleba ren WÍZY pigciorgiem chleba pięć tyfięcy ludu, nie przepomniał 
go nie profi okruízyn> przykazniąc ie pozbierać: chcąc do tego ukonten= 
towńć proporcyálna legendą rozmáyte Stany : przełożywfzy 
nayprzod iednym » lub do Chrześciańfkiey dofkonałości cią* 
gnacym> lub o zámknieniu Zakonnym myślącym» wiekíze.s 
y z lepfzym ukontentowániem  elegantioris eloquiis dla zachęce= 
nia porcye, w Pierwízey Części Zywotą Sługi Bożego STA- 
NISŁAWA: w Drugiey; y Trzeciey Części, dla niedołężniey= 

fzych proftaczkow pozbierać oktufzyn nie zaniedbam. 


1. W pierwízym zaraz Roku po fzczęśliwym zeyściu Z 

Pierwke świata, B. Wyznawce Bozegos STANISŁAWA» ślepi nawet 
Cudo ná fami świątobliwości iego» znaki iawnie widzą; kiedy Mał- 
pierwfym gorzata, laná Wrolichá, Miefzczanina Kaźimierfkiego Mał= 
zmyśle Zonkh, dla boleści oczu, © taką slepote była przyfzła że y 
drogi nie widziała przed (oba, więc uczyniła Votum albo o- 

bietnice z ofobliwym nabożenftwem nAwiedzić Grob tegoż 
pobożnego Oycá y znakiem wofkowym oczu. Co gdy u- 

czyniła y pięćdziefiąt Pacierzy odmowiła» od onego czaíu 
znaczną folge bolenia oczu uczuł; y potym prętko przey= 

1záľa Ták mála ofiarą rożnych; do więkfzych dobrodzieyftw 

ná tym tu mieyfcu zachęciła. 

4. Tegoż 


B. Stániflává Kázimierczyka: 3 

2. Tegoż famego Roku> dobrze (obie poradziła Katarzyna `, 
Piotra Bárglá> Mieízezániná KáZimierfkiego obciążona Mał- Me ze- 
; T S > n : m 7 mpe wpe- 
žonká: tey bowiem gdy fig czás rodzenia- zbliżył, A bole co ,77 i 
taz więkize zwierać ią poczęły, dla ktorych wątpić. o fobie 4,4,; y 

drugim o niey przyízto: zaczymby iednak od pamięci od- gole. 

padła, udała fie do przyczyny B. STANISŁAWA ze Míza S. 
w tymże, gdzie pogrzebion Kościele, famę oraz z tym co 
ná Swiat wydać miała, iego poruczáigc opiece. Dziwna moc 
tego (zlubu> iefzcze fig ona Míza nie odprawiła; chora bez 
fzwanku; owfzem bez wfzelkiey trudności dziecinę zdro- 
wą powiła. 

3. A že nawet od oczywiftych wytokow śmiertelnych 
fwoią wyręcza przyczyną, ná to fie ftawié może nie mniey 
żywych iak konaiących świadkow; z ktorych tegoż famego 
Roku, Jakub fługa Kościelny S. LEONARDA zá Wifłą, pu- 
chliną po wízyllkim ciele wzdęty; ile w golęniAch, o taką 
niemoc przy(zedt; że mu prawie do konania przyfzłoż iuż Krai 
mu tedy w śmiertelną rękę dano Gromnicę, wołńiąc na nie- RK i 
go ofobliwie X Proboízcz, à Pan iego> Aby fig o ratunek do prafa. ` 
Boga udał, ile przez przyczynę fługi Bożego STANISEA- 
WA; ná ktore fłowa nie iako odeckniony chory, ledwie» 
co weftchnął, nátychmiaft zaraz puchliná klęfnąć y fpadać 
poczęła, prędko potym dofkonále ozdrowiał, y dobrodziey- 
twa wdzięczny będąc; do Grobu pobożnego Oyca przyfzedł, 
z świecą wofkową y z podobnym nog znakiem; ná dziekczy» 
nienie Bogu profząc o Míza Swiętą. ; 

4. Tu fie iuż bardziey tozgłofiła świątobliwość Pobo- 
żnego Męża; že y przyległe MiaRa iego w potrzebách wzy- 
wać poczęły ratunku: gdy albowiem pewna Panna ná Imię Wrelke 
Katarzyna; Corka Stanifława Mirofzź, Miefzczanina Klepár- chorobá 
fkiego> tak niebefpieczną niemoc káduczna przez czs długi <b/e'e. 
cierpiała; że ią lub leżącą z łożka, czy fiedzącą z ławy por- 
wawfzy; z niebefpieczeńftwem życia rzucała, A przy doftat- 
ku domowym, żadney od medykow» ni isfzych Przyiaciot 
mieć nie mogła pomocy: z porady niektorego krewnego fwe- 
go Kapłana, obiecała fig do Grobu fługi Bożego STANI- 
SŁAWA ze Mfzą Swiętą y z świecą, co gdy wykonała; 
więcey iey od onego czafu pomieniona niemoc nie trapifá> 
tym famym filnieyfzą nad fife (woię; wyznáigc Swigtego 
przyczynę. F2 5. Te- 


Głośne 

Smig tokli- 
wości echo 
głuchym 


E na: 


prawia 
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"5. Tegoż {amego Roku w kilku dniach po ześcir z 
Swiàtà Wyznawce Chryftufowego (čo fie też ma rozumieć o ine 
fych nafłępuiących Dobrodzieyfłwach, dlaczego fig tu bez dni; bez 
Roku notnią), tak wielce zabrzmiała fława świątobliwości iego» 
że y famym głuchym dał fig ftyfzeć odgłos iey; albowiem 
Swiętofława Wdowa; z Kazimierza przez fiedm tygodni, dla 
ciężkich głowy bolow niefłyfząc, uczyniła fzlub nawiedzić 
Grob Augi Bożego STANISŁAWA, do ktorego gdy przyfzła 
z świecą, y pokleknawízy modlić fig poczęła, po kilku pa- 
cierzách bol iey z głowy uftąpił, y ufzy od głuchoty wol- 
ne zoftawił. 

6: Paweł Ktauz od Krolewfkiego moftu, wefpoł z Mał- 
żonką (woia> na Imię Anną; ciężko potruci byli, y tak bár- 
dzo powzdymáli fig po wfzyftkim ciele, że fie wydziwić nie 
mogli, ktorzy na to. pátrzális iak fie (kora na nich nie på- 


Truciamá dała. Przyiaciele záprofili fławnego Medyka Krolewikiego 


mie (Sko: 


dzi, 


Slepym 
mžrok 


názwilkiem Regala, profząc aby ich iakim fpo(obem ratował: 
ale on widząc defperacką rzeczy oboygá blifkich śmierci, le- 
czyć fig ich nie podiął, lecz tylko. fam zádziwiwízy fie» że 
tak mogli tchnąć, odiechał. Dziwna rzecz, że od godzi- 
ny; do godziny czekáiac śmierci, zupełny tak tydzień prze- 
żyli, poki BOG Sąmfiada iednego nie natchnął, ktory poradą 
fwoią do weftchnienia na poły żywych, do Sługi Bożego 
STANISŁAWA poruízyh y domowych, Aby chorych ze Míza 
Swiętą y z znakami woikowemi do Grobu iego ofiarowali» 
pobudził, co iak uczynili, zaraz oná nadętość klęfnąć poczę= 
M y tak do pierwfzego zdrowia przyprowádzeni zoftali. 
Czym fig każdemu oczywiście pokazuie, że naypotężnieyfzą 
trucizna nie umorzy, kogo ftaranie Swiętych kuruie. 

7. Już tu y prościeylzym ludziom tegoż famego Roku; 
ná Wi odległym podobnych łafk fię doltało, kiedy Jakub 
Kmieć z Pychowic> ktory był dla boleści óczu wzrok ftracił 
4 przecię ani boleść nie uftawała, dowiedziawfzy fie z po- 


przywraca tocznych wieści, že ná przyczynę fługi fwego STANISŁA- 


WA; BOG infzym w Kazimierzu przy Krakowie rożne Do- 
brodzieyftwA świadczy; z wielką ufnością ofiarował fie do 
Grobu iego ze świecą lana, ze Míza Swiętą y wofkowemi 
oczu znákámi> záraz ona oczu boleść przeltała, y widzieć 
dobrze począł. 
i RZ, g 


B. Stanifliwa Kazimierczyká. AS 

| 8. Dobrego fig domyśiił, Událryk pewny Kupiec Krako- 
wiki, że fię do tego Medyka Niebiefkiego udał, ktory go 
ná ciężką y nieztozumianą iakąś chorobę bez zwłoki ule- 
czył, kiedy go docześni Medycy; lubo przy domowym do- 
ftacku opuścili; ledwie bowiem od fwoiey Małżonki Kátá- 
rzyny bez wielkiego kofztu, ze Míza Swieta y znakiem wo- 
fkowym protekcyi tego fługi Bożego przy Grobie iego po- 
leconym zoftił, zaraz fie lepiey mieć począł; y pożądane. 
zdrowie otrzymał. 

9. Pomieniony Udaltyk, y Katarzyna Małżonka iego3 
nigdy potym infzego ni dla fiebies ni dla fwoich nie fzukali 
Medyka, iednego w wizelkich przygodach na cały dom do- 
brawfzy fobie za Patrona STANISŁAWA; gdy im Albowiem 
dziecię zachotzało, y niebefpieczny wrzod ná koltce fie mu 
był wydał, dla ktorego obawiać fię potrzeba było,żył po- 
kurczenia, albo infzego fkaliczenia, Matka onego dziecięcia; 
z tą iak Męża, do Grobu tegoż flugi Bożego ofiarowała go 
ufnością, przydawfzy zá wotum do zwykłego fwego nabo- 
żeńftwa, z wofku wyrobioną nogę: prędko potym wrzod 
fię przepukł, y dziecię zdrowe zoftało. 

Lo. Jakoby nie dofyć było iedney łafki, iedney Biało= 
głowie; dwoiaką czyni tenże Mąż Boży Annie Mafžonce.s 
Fryderyka Pirchyryuízà Miefzczániná Krákowíkiego> kiedy 
iey nayprzod martwe dziecię wfkrzefił, ktore bez żadnego 
żywota znaku porodziła; albowiem ledwie co ofiżrowane by- 
ło» do Grobu iego ze Míza Swiętą y znakiem wofkowym; 
zaraz iakoby ze (nu obaczywfzy fie ziewać pocz gło; y 
nad ludzkie. fpodziewanie ożyło. 

Aże y fama Matka przy tymże połogu ciężki bol głowy 
cierpiała, ofiarowała fie z lana świecą do pomienicnego fłu- 
gi Bożego z niepochybną ufnością, że ten ktory dziecięciu 
iey więkfze dobrodzieyltwà wyświadczył, y oney mnieyfze- 
go przeczyć nie będzie; ledwie z uft podobne votum wyda- 
ła; zaraz boleśc głowy ulłąpiła. 

11. Piotr nazwifkiem Turek, Sukiennik y Miefzezánin 
Kazimierfki iadąc czafu pewnego z fuknem ná iarmark do 
Sącza, iak tylko w gory zaiechał, y tam błądz é począł, 
dał mu fię widzieć coś za człowiek; w rzeczy diaboł, w 
człowieczey pollàci mowiąc: Jedź zá mną; ia tobie fa profłą 
J krotką 


Nie groge ~ 
miáne ná 
weż choro 


byleczy. 


Wrzody 
Pędza. 


Kogoz ten 
nie uleczy 
kiedy ya- 
marże 
nfkrzefša. 


Dosc talk, 
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mfy dzie- 
cię, Matki 
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y krotką pokażę. Puścił fig za onym przewodnikiem błędny» 
y wiechał ná gorę przykrą y wyfoką; w tym przewodnik 
zniknął spofirzegłfzy podrożny łapkę, iż go ni wprzod ni w 
tył, udał fig wizyftek do Boga, y do przyczyny fugi Bo- 
žego STANISŁAWA» y pochamowawfzy koła; by fię obra= 
ché nie mogły; kazał woźnicy (pulzczáč ják naypowolniey: 
wfzakże iak tylko rufzył z wozem; natychmiaft zaraz iAko 
piorun iaki nádot zleciał, y przytodzonym ciężarem konie z 
woźnicą zá (oba ściągnął, bez wlzelkiey iednak fzkody. A 
gdy pomieniony Sukiennik z drngiey ftrony gory z czolgà- 
wizy fie do wožnice zbliżył. woźnica do niego rzekł: Pá- 
nie wielkie Cuda Bofkie fłały fip tu z námi, żeśmy žadnešo fwónku 
ná żadney rzeczy nie odniesli, bo mi fie zdało żem nie jpadł, lecz 
šákoby mnie co zmniefło. Pierwfzey zaraz nocy; pokazał fię we 
śnie Mąż ieden Sędziwy mowiąc mu: Podziękuy Panu Bogus 
ktory cię dla zafług Błogofłiwionego STANISŁAWA KAZI- 
MIERCZYKA od fhody żńchował, na ktorego Część poftaray fig 

o iednę Mfg Swiietg, : 
12. Potrzebáby kánonizowáč Adama z Opola, Dworzániná 
Febrá tu Krolewfkiego, tym bárdziey pobożność, ile že takim lu- 
mocy mie dzjiom nie bardzo iet przyiemna cnota. Ten przy ofobli- 
ma. wym ku fłudze Bożym affekcie należytą oświadczył wdzie- 
czność; gdy w pierwfzym zaraz Roku dofłyfzaw(zy o iego 
świątobliwości znakach; febrą przez czás niemały ztrapionys 
udał fie do przyczyny iego zá Míza Swiętą, y Z swieca 
` y fzlub wypetniálgc zeznał, že ledwie co pomyślii nawie- 
dzić Grob iegos nieodwłocznie oney fig pozbawił niemocy. 
13. Káczmarz z Łógiewnik názwifkiem Chudy; Z cię” 
žkiey choroby nA šmiertelney leżąc pościeli» y Sakramentami 
Swietemi ná śmierć opatrzony; gdy od momentu do momen= 
Smieri ni, TU wytchnienia bárdziey niż życia oczekiwa, w tym przyi- 
“me dzie do niego Kżpłan pewny w náwiedziny> k'ory żału= 


podoła, kto. ZOE f EJ 
tu atunko 145 defperackiego przypadku, oraz mu zdrowia nadzieię u- 


zámota. Czynił, gdyby fig udał do przyczyny fľugi Bożego STA- 
NISŁAWA ná Kázimierzu u Bożego Ciała, ledwie co cho- 
ry uczynił, ofiaruiąc fie do Grobu iego ze Míza Swiętą y Z 
świecą; tegoż dnia zaraz ozdrowial, jáko fam ten Kapłan 
ktory po obietnicy oney chcąc chorego nawiedzić; iuz go 
nie zaftuł w domus lecz robiącego w polu. 


14. 
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14. Podobnym trybem y tu, świecami śmierć wyéwieco-  . Nj 
na: gdy bowiem Stanifław Syn Peczkrauzá Miefzczániná KA- Sm'erć zá 
zimierlkiegos rannym ná ciele będąc ciężko zachorował: VAEA | 
dla tego 1už prawie do oftátniego ptzychodził życia termi- E | 
nu: Matka ftrapiona widząc üpfynng nádzieie zdrowia w 
ludzkich (pofobach, z Nieba ich zaciągać umyélitá. Więc u- 
ciekłizy tie do przyczyny Sługi Bożęgo STANISŁAWA; len 
dwie co votum ze Mfzą Świętą z świecą y znakiem wofko- 
wyin uczyniła, zaraz zdrowizego Syna oglądała, 

15. Nie darmo ktoś płodnym ugorem chorob ciało ludz- 
kie bydź nazwał, y tak ielt, jako fie to pokazuie ná Kätá- By! sa ośle 
rzynie Małżonce Michała Miefzczanina Kazimierfkiego: tà.» pił, á Cud 
albewieni przez czás niemały zboláfa ná ciele, ofobliwie ná ssrieať, 
głowie wielce udręczona byłą, dla czego tež y wzrok przez 
trży tygodnie ftraciła: w tey tedy niemocy y ślepocie ziá- M 
wif fię iey Mąż Boży STANISŁAW) iakoby ná fwym Gro- LI 
bowcu w Zakonnym Hábicie ftoiący; mowiąc do niey te Albo d 
tym podobne flowà; Przyidź do Grobu megas tám uzdrowiona bg- | 
dii. Co gdy oná wykonała, ze Míza Swiętą y z znakiem V ul 
wofkowym» tedyž ná oczy oświecona, y ná ciele uzdro- i 
wiona zoftała. 

16. Mikołay Sokołowicz Rybak, z Podbrzezia Kázimier- 
fkiego, dla zbytniey ftarości przez czńs niemały ślepy; gdy Podobne 
fie z nim żonie że go potrzeba było wodzić uprzykrzyło» AM 
zaprowadziła go do Grobu fługi Bożego STANISŁAWA); z 77% 


zi Sa v E s r . dzicy wy | 
świecą y oczami wofkowemi, profząc aby onemu fłarcowi sA vi ^ 
W£rok przywrocilt wyfłuchał S, proźbę pomienionego káli- [s 
€ wá, y po krotkim nabożeńftwie zaraz przy tymze Grobie hi 


ofiarowane światło, świArłością oczow zawdzięczył. 
17. Nie pobližízym tylko przychylnym fig ftáie, śle y ^ 
odległych oczywiście do fiebie wabi tenże Mąż Boży świąd- Podobnež 
kiem Slofarz z Waärízáwy> ktory więcey niż przez putro- dziegł 
ká na oczy choruiąc, tak dalece; że robić {wego rzemiefłą ^?" Y "^ 
niemogt: gdy z namowy niektorych Przyiacioł, obiecał nà- 
wiedzić Grob jego ze Mfzą Swiętą y znakiem wofkowym; 
pierwizey zaraz nocy po. obietnicy oney; ukazał mu fig S. 
błogofławiąc mu, y mowiąc te, albo tym podobne ffowá: 
Przyudž do Grobu mego, tám zdrow zoftánief. Co gdy wypełnił | 
poklęknąwizy, ledwie trzy Pacierze ku czci Troycy Przee | 
nay$wie- 
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nqayświę'fzey "zmowif> natychmiaft boles“ oná uftała, y w 
tymże záraz momencie zupełnie ptzeyzrzat. 

18. Tegoż famego po ześciu fwoim Raku; pokazał fie 
we śnie teu pobożny Ociec Brátu iednemu z Konweríows 
Klafztoru fwego Imieniem Mikołaiowi, w czerwoney Kápie, 
w Reku iakąś Kfiążkę pięknie oprawną trzymaiąc, y: powat- 
piewáigcego na iawie o dalfzym zdrowin we śnie utwier- 
dził mowiąc; Nieloy ie mie umrzefa y Braci moie) tefcze fłużyć 
będzief. Co fię tak ftało, aby wiedział że nie każdy fens 
mata, bo (3 niektore od Boga. 

19. Wńcław Wyka z Kazimierza, prawie od śmierci wy- 
tęczył przyczyną fługi Bożego STANISŁAWA» jana Syna- 
czka (wego; ten bowiem ták ciężko był. zachorował, że iuż 
od fiebie odfzedł, ciężkość niemocy iuż go w grob tłoczy- 
dà: żałofny Ociec w defperackim razie infzego ípofobu ani 
nadziei o zdrowiu iego nie mAląc z wielką ufnością przy- 
adi do Grobu Swiętego: y tam krzyżem upadłfzy) afiaro- 
wał go ze świecą y Míza Świętą, y tak zaraz pociefzonym 
zoftał polepízeniem na zdrowiu Synaczka. 

20. Doro'à Bocheńfka dla (puchnienia goleni y pokán- 
cetowanych nog wrzodami, bardzo chora; gdy uczyniła fzlub 
náwiedzié Grob fugi Bożego STANISŁAWA; ze Mfzą S. 
z świecą y nogą wofkową; zaraz od niey boleść odefzła, že 
powitać z łożka mogła: iednakże obiecanego zaniedbała wy= 
pełnić nabożeńftwa, lubo fiły powzięła, przez cały tydzicň 
púchliná ni wrzody z nog iey nie fpAdły, aż fkoro do po- 
mienionego Grobu zafzłą? tamże dopiero niby we mgnieniu 
oka cudownym obyczáiem wfzyftką niemoc z wrzodámi y 
z puchliną odefzła. 

21. Corká pewnego MiefzczAnina Krakowfkiego; Imie- 
niem Mätgorzáta> dla wielkiego bolu w oczách, iuż prawie 
wzrok była ftraciła: więc udała fie do przyczyny fiugi Bo- 
žego STÁNISLAWA KAZIMIERCZYKA z znakiem wofko- 
wym; z świecą y ze Míza Swie'2, y ták ona boleść od niey 
ode(zl& y zdrową ná oczy zoltátà: lecz że tey cudowney 
fprawy zamilczAła, niemnieyfzy popadł ią bol w ramieniu 
że ręką tufzyé nie mogła; przez co poftrzegłizy niewdzig- 
czność fwoig ku ffudze Bożemu, znowu fig powtornie ze.« 
Mfzą Swiętą, y Z świecą ofiąrowała; y powtornie uzdto= 

wioną 


A 


B, Stániflamd. Kazimierczykd. 49 
wioną zoftała, y to wízyltko co fie z nia (táto jednemu Ká« 
płanowi Bożego Ciała opowiedziała, 

22. Katarzyna Wdowá, z Krakowa przez kilka dni cię” 
żki bol zebow cierpiący ze dla niego nie tylko fama (ypiác 
nie mogła, ale też przez zupełne nocy ięcząc: inízym prze- 
fzkadzała; o co gdy domowi narzekali, mufała fie iedney 
nocy do piwnice głębokiey fkłonić: gdzie ná bol ciężki nás 
rzekáigceys przyfzło na pamięć iako Pan BOG wielkie ła= 
fki oświadcza mizernym ná zafługi poboznego fługi Bożego 
STANISŁAWA na Kazimierzu; do ktvrego ledwie tylko ue 
czyniła Wotum; z świecą lana y z znakiem wofkowym zę” 
bow» tedyż oná boleść przepadłą. 

23. Nie fzukał infzego wiedząc bydź w domu dofko- 
nálfzego Lekarza Xiądz jakub, Prowizor Klafztoru Bożego 
Ciała na Kazimierzu ktory zachortowawfzy ná pietfi, ofihro- 
wał fię ze Mfzą Swiętą do fługi Bożego STANISŁAWA» 
ktorą iak tylko odprawił, zdrowym od Ołtarza powrocił. 
Ztąd znać ze Mfza Swięta, ieft ftrafzną Ofiarą, że fie iey cho= 
toby lękaią y uciekáia. 

24. Katarzyna Małżonka Klemenfa nazwanego Zelazny: 
z Krakowa, przez trzy dni zupełne prácuiac w połogu; iuż 
iako umárfa zwątlona ná fiłach leżała; Białogłowy iednak 


fie do zafług fługi Bożego STANISŁAWA na Kazimierzu. 
ofiarowała; do ktorego ledwie co weftchnęła, tedyż zaraz 
bez trudności porodziła; y fama zdrową zoftała, 

25. Ze fie nie daie ślub bolowi fzerzyć, doznała tego 
Małgorzata od Moftu Krolewfkiego Wdowa; ktora we czte- 
rech leciech máigc dziecię bardzo chore, y wfzyftko od bo- 
lu wzdęte, tak że iuż o życiu iego zwątpiła: za radą nie- 
ktorych Białogłow ofiarowała iego Grobu fľugi Bożego STA- 
NISŁAWA ze Mfzą Swieta y z świecą, prędko potym po 
wypełnionym Wotum dziecię ozdrowiało, 

26, Katarzyna Rakowa z Krakowa przez. pięć Niedziel 
w ciężkiey chorobie leżąc, A przy wielkim dozorze Medy- 
kow; żadney pomocy nie czniąc, bo iey y ci dobrze nie tu= 
fzyli, owízem cale. defperacką widząc, dłużey kutowAć nie 
chcieli; Syn żałofny na ten czas Miftrzem Nauk wyzwolo- 
nych będąc; z wielką otuchą uciekł fig do tego Akademika 
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so Protekcya nád żądaiącemi rótunku 
Swiętego STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA, ofiatniąc mu 
ze Mfzą Swiętą y z świecą Matkę śmiertelną, profząc o przy- 
wtocenie iey pierwízego zdrowia; co ledwie uczynił» Zà- 
raz chora lepiéy fig mieć poczęłą, y w krotce do zupełne= 
go zdrowia przyfzła. 

27. Stanifław Káfzych Rádzcá Kazimietfki; przyfzedł- 
fzy pewnegô czafu oraz y z Synem fwoim do Xiędza Pro- 
bofzczh Konwentu Bożego Ciała, fam na fig winę wyznał, 
iż kiedykolwiek wzmianka była o fłudze Bożym STANI- 
SŁAWIE; że tak wiele chorych pouzdrawiał, zawfze temus 
przeczył mowiąc: Nie wierzę (ia temu aby ten Kapłan, ktorego 
ták kanonizmiecie Cudami iakiego chorego uzdrowił, chybabym fam ná 
fobie tego doznał, gdy mu to częfto impune. uchodziło» niechciał 
BOG dłużey cierpieć obelgi (wego fľugi> przepuściw[zy ná 
zuchwátosé iego chorobę ślinogorz nazwaną, že śliny pot- 
knąć nie mogł, przez co poftrzegl(zy błąd (woy> że temu 
uwłaczał honoru; ktorego BOG wfławić y uwielbić ufiło- 
wał zaraz popełnionego niedowiarftwa żałować począł, y 
czymprędzey do Grobu iego pofzedł, gdzie poklęknąwfzy 
odpulzczenia zá przewinienia profil; moc Bofką w ftudze.s 
Bofkim wyznał, y tym fpofobem nagle; nagłey fig choroby 
pozbawił. 

28. Szlachetna P. Katarzyna z BieżanowA; tak bardzo 
ochroftawiała była ná ręku, że z wielkiey boleści żadnego 
okatmu donieść nie mogła do gęby; Aż od innych Biało- 
głow nhkíz:adt niedofezney dzieciny karmiona bydź mufiała 
th obmierziwfzy fobie fprofng niemoc, ofiarowała fie ze 
Míza Swiętą y z świecą do Grobu fługi Bożego STANI- 
SŁAWA na Kazimierzu, y ták fię zá lego przyczyną oney 
fprofności y bolu pozbyła. 

29. Podobną chorobę cierpiała iedną fłużebna z Kráko- 
wi; ná ktora takže zá uczynieniem obietnice nawiedzić Grob 
flugi Bożego STANISŁAWA» uzdtowiona zoftałaż lecz že 
poslubioney obietnice nie wypełniła; powtornie ná wfzyft= 
kim ciele chroftámi obfypana zoftała, pomogło iey karanies 
aby więkfzego dla niewdzięczności nie czekała; albowiem s 
poftrzegłfzy [woy błąd» czympredzey do tegoż famego ofiá« 
rowhłA fie Patrona z przedfięwzięciem zupełnym obietnice. 
wypełnienia» y oznaymienia wyświadczoney łafki komuby 

o tym 


B. Staniflawa Kdzimierezy (ds $t 
o tym wiedzieć należało; y tak powtornie oney fig niemo» 
cy pozbyła. 
.^ "3o. Dorota Małżonka Piotra Rybaka na Podbrzeziu> czá- 
fu połogu wielką trudność maiąc żadnym fpofobem ściśniona py dzgesy 
bolámi> wydác ná Swiát płodu nie mogła; ná co dwoiśko rradnaść 
ubolewáiac, zwłafzcza že rodzenie nie raz Matki z dziecige „Zatmžon£ 
ciem życia pozbawia, pełna ufności ndátá fię do ptzyczyny 
fľugi Bożego STANISŁAWA ze Mfzą Świętą y z świecą; co 
gdy wykonała; tedy bez wfzelkiey trudności: zdrową dzie- 
cinę powiła. | 

31, Oczom tu miło by też naybárdziey zbolały: świad< g,; js 
kiem tego Mikołay Káczmarz z Luzynys ktory tak bardzo wy(edza , 
maiąc dziecię chote; ze mu bel z głowy oczy ná wierzch ced m fno- 
wyfadził, nadęte y krwią záciekte, właśnie iak bańki nás im mieyfew 
wodzie fiedziały, dla czego onemu dziecięciu nikt wzroku ofadza» 
dobrego ná potym nie fądził: wfzakże iednak ofiarowane do 
Grobu fługi Bożego STANISŁAWA ná Kazimierzu ze Mfzą 
Świętą y iarzącą pochodnią, piędko potym ozdrowiało; y 
wzroku dobrego nabyło. . 

32. Anna Małżonka Marcina Heckiela Mieízczáninà Kå- 
zimierfkiego, przez kilka lat Potomítwá nie máiac, uciekła 
fię do przyczyny fługi Bożego STANISŁAWA z kilką świec , 

A s ta ; à gegzodry w 

y Míza Swigta> y tym fpolobem fobie uprofità PotomftWO kach tey 
ktorym obciążona; co więkfza blifko porodzenia będąc gdy mátronie. 
dnia iednego z Kościoła podczas Piorunowych grzmotow do 
domu wracała, Piorun ták blifko wedle niey uderzył, že ią 
nie tylko ogłufzył, ale też niby nie żywą npadłą z przeltra- 
chu nb ziemi zoftawił: w tym pobliícy fąmfiedzi przypadli 
y zemdloną ik mogli ratowali, ktora nieco przyfzedt(zy ku 
fobie w fercu do pomienionego fługi Bożego weftchnęła» 
fiebie fame y pownętrzny ciężar obronie iego polecáiąc» - Z 
ofihrowániem Mfzy Swigtey y świece» wnet pofilona zoftałą 
y dziecię bez žadney fkazy powiła. 

3. Katarzyna Małżonka Bárglá Miefzczanina Kazimiet- 
fkiego> zboląła po wízyftkim ciele, ofobliwie ná pierfiàch że NA pierfe 
niemi żadną miarą karmić dziecięcia wfalnego nie mogła, po zbol aTe le. 
tożnych Lekáríkich (pofobách nie widząc pewnieyfzey pos kárffmo. 
mocy ják z Nieba, udała fie do zafług poboznego Oycaa 
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42 Protekcya nad żadaiącemi ratunku 
STANISŁAWA; z'znakiem wofkowym o pierwfze zdrowie 
profzący bez odwłoki o co profiła odebrała. 

34. Poftrzegł(zy Marek Ogrodnik z Podbrzezia; że we» 
dług Łócinfkiego przyfłowia: Contra vim mortis non eff medica= 
men in bortiss y w Włofkich Ogrodach; iak na upor ná śmierć 
lekárftwá nie má(z: zatrwożony iuż prawie oftatnim zgonem 
życia Syna (wego; zupełnym fercem pełen dobrey nadzieie, 
uciekł fig do ratunku fługi Bożego STANISŁAWA» ofia- 
ruiąc go ze Mfzą Swiętą y z świecą, ná ten czas tedy gdy 
naygorzey było; polepfzać fie poczęło; albowiem obaczył fie 
zaraz po onym ślubie chory, y prędko potym zdrowym zu- 
pełnie zoftał. 

35. Bernard Kmieć z Łobzowa wtzodem na goleni y 
dymienicami tak bardzo ftrapiony; że ledwie żywy pewną 
noc przebył, ten podobno z natchnienia iakiegoś gościa uwiás 
domiony o łafkich fługi Bożego STANISŁAWA ná Kázi- 
mierzu u Bożego Ciała; że wielkie ludziom fkáliczonym.s 
czyni łafki; ofiarował fig ze Mfzą S. y z znakiem nogi wo- 
fkowey do Grobu iego, wnet zdrowym zofłał. Lecz że tey 
cudowney fprawy komu należało nie oznaymił, dla tego že 
mu tego niektorzy z Duchownych Ofob (ktorzy znać iefzcze 
o świątobliwości y Cudąch Męża Bożego iako to nie dawno 
zefzłego z Swiata niewiedzieli) rozrádzili mu mowiąc: Ze 
fig to trafunkiem fłało z przefilenia natury, že one wrzody y dymieni= 
ce poginęły. Nieczym w Rok tegoż prawie dnia, ktorego 
był uzdrowiony; ciężka go boleść wzięła z nadętością go- 
lenis ktorey znieść nie mogąc, niewiedział co miał czynić: 
4ż ptzypomniawfzy fobie iakim fpofobem przed Rokiem był 
uzdrowiony; y że mniey wdzięcznym ftał fie pierwízey fá- 
fki, dla czego domyślał fię, że go BOG był pokarał gorfzą 
tecydywą: Zàluigc tedy ná niewdzięczność fwoię, powtorzył 
ślub fwoy do fługi Bożego STANISŁAWA; tegoż zaraz dnia 
po uczynionym ślubie pociefzonym zoftał, bo mu fię náde- 
tość ona otworzyłA, y fproína ropa wyciekła; potym wkrot« 
ce bardzo dobrze ozdrowiał, y przyfzedłizy do Grobu po= 
bożnego Mezá, wfzyftko co fie z nm działo, tamtego Za- 
konu Kapłanom obiawił. 

36. Jak drewna pozłota, tak żołta niemoc rada fie czło» 
wieka trzyma; 4 przecie y ta niewiedzicé iak odpadła od 
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Agnefzki Malzonki Piotra z Krákowá> ktora niezbyta wi. zo?ra mieň 


dząc chorobę, tak uczyniła iako fama niemoc radziła; to ieft 
nie in(zych na nie fzukała fpofobow procz Niebiefkiego Me- 
dyka; ledwie fig bowiem do ićgo Grobu ná modlitwę uda- 
ła; Aż zaraz onā Affekcya fenfim. fine fenfu! uftąpić mufiała. 

37. Niech fie tu iako chce nadyma puchlina, iakoby nie: 
chcąc uftąpić z takiego Su'edum żadnym lekárftwom> y tu 
iey nadęty humor klęfnąć y nifzczyć mufi, gdy fię Swiętego 
przyczyna wmięfza, iako fie ftało z Wacławem Czeladnikiem 
Macieia Kiffa z Kazimierza; ktory przez czás niemały pu- 
chliną w goleniách nadęty będąc, gdy mu fię dłużey cier- 
pieć zprzykrzyło; udał fie do zaffug Męża Bożego STANI- 
SŁAWA» wkrotce pociefzony zoftał, bo ona puchlina do 
fzczętu z niego fpadła. 

38. Agnefzką Woyciechá Miélzczániná KAzimietfkiego 
Małżonka, niezrozumianą iakąś chorobą na wfzyftkich człon- 
kach zwątlona; gdy od wfzyftkich blifką śmierci ofadzona.s 
była, owfzem fama fobie długiego życia nie tufzac> iuż fie 
była przez Sakramenta Swięte na śmierć przygotowała, kto- 
re do fzczęśliwey toruią drogę wieczności: atoli iednak zá.s 
poradą Spowiednika, obiecawizy fig do Grobu Sługi Bożego 
STANISŁAWA ze Mfzą Swiętą y z świecą, także znakiem 
wofkowym; nie zadługo zupełne zdrowie. odniofła. 

39. jakoby ná iedney łafce nie dofyć było iedney nie- 
wieścies dwoiaką wyświadcza fługa Boży STANISŁAW» 
Macieia Malarzą z Krakowa Małżonce; albowiem iey dwo- 
ie dzieci uzdrowił, z ktorych iedno od urodzenia oczu o- 
parzyftych będąc zá ofiárowániem do Grobu iego z znakiem 
wofkowym, zupełne uzdrowienie odnioffo. Drugie zcho- 
rzałe /nà dziegne> podobnym fpotobem z zuchwą wofkową 
ofiarowane od, Matki do tegoż Niebiefkiego Lekarza; do 
zdrowia pierwfzego przyfzło. 

40. Małgorza:a Małżonka Jakuba SmeyfneyderA Mie- 
fzczanina Krakowfkiego, tak wielki bul w głowie cierpiała: 
że dla niego wzroku ná oczach pozbyła, y iuż kilka tygo- 
dni nie widząc, gdy fie z porady niektorey Samfiàdy do za» 
fług pobożnego Męża STANISŁAWA ofiarowała z iarzącą 
pochodnią y z znakiem woíkowym> zdrową ná oczy dofko= 
nale zoltatá: iednakże doznáney łAfki komu należało obiąwić 
zanic= 
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54 Protekcya nád žadájacemí ratunku 
zaniedbałA, powtornie w pietwfzą niemoc zapadła. Ztą d 
nam napomnienie; albo nauka, że niewdzięczność wzrok 
odeymuie; gdy cudzych zuchwále niechce uznawać ys uwa* 
żać faWwotowe 
41. Dorota z Domu Molnerow; zeznała iak fig iey by= 
Kai IE ła pewna żyła pod koftką ptáwey nogi otworzyła; y Z niey 
pływa mie fowicie przez kilka godzin płynęła krew, że ledwie z mdłoe 
Życie Ści żywą zoftałk, potymże ná tym mieyfcu uczynił fig wtzod 
wielki, ktorego żadnym fpofobem zleczyć niepodobna by- 
ło: więc zdefperowawfzy o lekárftwách doczefnych, udatá 
fię do zafług pobożnego Męża STANISŁAWA: dopiero on 
wrzod znifzczał iz befpiecznie chodzić mogłae 
42. Smierć tu znowu odpędzona; ktora iuż zá paly cho» 
dziłą z Katarzyną Małżonką Jana Cyrulik z Kazimierz: tá 
r idąc pewnego czáľu w Rynku Krákowfkim, niewiedzieć z 
e iakiey okazyi nagle zemdlona, ták bardzo ná ziemię niby bez 
EE |. Dulze upadła, ze ią napoły umárfa do gofpody zaniefionos 
czy tamże nieco otrzeźwiona do zwyczáynego {wego Lekarza» 
flugi Bożego STANISŁAWA uciekła fie z poslubieniem.s 
świece y Mfzy Swietey; tedyż zaraz ozdrowiała, y wftawfzy 
do domu fie o fwey mocy wtociłą. 

43. Nie raz gdy rodzą Mätki fame giną, y bol w ro- 
dzeniu podiety ie morzy. Blifka już tego była Jerzego Zło% 
ca NZ Krákowá Matžonká przy połogu w wielkim niebe- 
neto fpieczeńitwie zdrowia zoftáiagc: tę Mąż icy przyczynie fługi 
drugiego Bożego STANISŁAWA zalecił, ofiáruiac świec parę do Gto- 

bu zh chorą. Nie wielkie śluby, 4 lák znaczna odmiana! 
kiedy bez wfzelkiey trudności y ufzczerbku zdrowia, dzie- 
cine ná świat wydała. Ták to tu nie raz te poslubione.s 
świćce śmierć niejako wyświeciły. 

44. Y kolka fie tu nie oprze wielowładney przyczynie 
TP E ftugi Bozego STANISŁAWA. ktorą ściśniona» zwárta> byłą 
reiten; y Elzbieta Małżonka Mikołaia Niczką Miefzczanina Kazimier= 
morzyjke fkiegos nieznośne do tego cierpiąc w żołądku morzyfkos 
mifzzeie. czego dłużey wytrzymać nie mogła, udała fig do zafług pos 

bożnego Oycá z poślubieniem Mfzy Swietey y świece; le= 

dwie z ut Wotum wytchnęła; y motzenie y kolka uftałae 

45. Tákowež morderftwo cierpiała Katárzyná Małżonką 

Piotra Poczetkà z Kázimierzá, przez kilka Niedziel 2 bokách 
kolkámi 
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kolkami zwárta ciężko będąc, že iuz y Mąż y infi domowi 
o iey dalfzym życiu zwatpili wfzakże pewnego czáľu famá. 
fobie przypomniawfzy Dobrodzieyftwa fługi Bożego STA- 
NISŁAWA infzym wyświądczone; z wielką ufnością poru- 
czyła fię iemu ze Mfzą Swiętą y z świecą, zaraz fię lepiey 
mieć poczęła, y ozdcowiała dobrze. 

46. Niech weftchnienie ku Niebu wznofi, kto tak nie. 
może iako uczyniła Małgorzata Kalpra Olbrychta Piekárzá 
Krakowfkiego Małżonka, tak niepochybne zdrowie odniefie. 
TA w ramieniu iednym y w rece przez kilka Niedziel bo- 
leść cierpiąc, że nią ani tufzyćj ani fypiać dla bolu ciężkie 
go nie mogła: udała fie do Grobu fługi Bożego STANISŁA- 
WA ná Kazimierz; gdzie zapaloną świecę przed nim poitá- 
wiwízy y fama nabożnie przykleknawfzy> gdy fig z wielką 
pokorą fkłoniona ku ziemi modli, ná ten czas zaraz ręką 
władnąć poczęła, y pierwíze zdrowie nagle odnioílízy bez 
bolu żadnego do domu fię wrociła. 

47. Gdyby y nogi ultámi były, umiałyby opowiedzieć 
znowu Dobrodzieyftwo; ktorego doświadczył Mikołay Krá- 
wiec z Floryańfkiey Ulice z Krákowà, ten na obie nogi po 
pas ciężko fkaliczony poftapic nawet przez Niedziel dwie» 
na nich nie mogł; więc niewiedząc czym fię on bol niezto- 
zumiany ratować, do pewnieyfzego ratunku fługi Bożego 
STANISŁAWA fię udał z parą swiec y ze Mfzą Swiętą y 
znakiem nog weíkowym> zaraz po uczynionym Wotum bol 
uftał, y dobrze chodzić począł. 

48. Podobnym fpofobem Swiętofiawa Zona Máciejá Kuť- 
czofká> Kmieciá z Prytkowie fzeínascie Niedziel ani poftąpić 
na nogi dla bolu ciężkiego nie mogąc: gdy fig iey fłyfzeć 
dało o Dobrodzieyftwach fługi Bożego STANISŁAWA nas 
Kazimierzu, ktore utrapionym ludziom oświadczać zwykł 
codziennie» ofiarowała fię do niego ze Míza Swieta y z 
świecą; dla wiekízego waloru námienioney offerty, przyda 
wízy niepochybną ufnosć że wpuł fkáliczonego człeka łatwo 
uleczyć może; ktory całego uzdrowić gotows zaraz inog bo- 
leść uftała, y chodzić dobrze poczęła. 

49. Małtgorzaa Ililkowa nie mogąc dłużeyj wytrzymać 
bolu ciężkiego zebows wfpomniaw zy fobie ná zafługi pobo- 
żnego Oycà STANISŁAWA; pofzłą do Grobu iegos y tam 
nę mos 
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$6 Protekcya nád żadaiącemi ratunku 
fie modląc, Mizą Świętą z PAilyą ku czci Męki Pana fezu- 
fowey naiąć obiecała, gdy ią przez przyczynę fługi {wego 
pociefzył: ledwie to Wotum uczyniła, zaraz on bol przez 
głowę nakfztałt gorącego dyrau uftępować począł» y wiecey 
żadnego nie czuła dręczenia. | 
5o. Mikofay Słodownik ż Kazimierza nażwifkiem Skarb; 
gdy czafu iednego warzył.piwo w Browarze; oberwała fie 
Połuczo- ściana gliniana na niego; y przytłukłfzy go; w głowie; w 
nemu bår» thrmienidy w plecach frodze poránilà, że mu żaden kto go 
Azi zie- obaczyf> drugiego dnia doczekać nie fądził. Zona żáłofna-s 
a SIE dufaiąc Ziomka Świętego przyczynie; ofiarowała go do Grobu 
nád razy lego ze Míza Swiętą y z świecą, zaraz ku fobie przychodzić 
fkedai. począł, y wyleczył fię. Lecz że zdrowym będąc w należy- 
tey niepoczuwał 'fię wdzięczności y odwłoczył ią takie go 
w głowie porwało łupanie, že mu prawie do fzaleňftwá a 
przychodziło: przeto powtornie Wotum z Pochodnią iarzęcą 
wypełnił, bol z głowy uftąpił y zdrowízym zoftał. $ 
51. Lubo fie czefto choroby śmiercią zakoczáia> ale nie 
tedy kiedy fie kto pod protekcya tego Pátroná udáie. Dozná- 


Chorym tu Yatego Dorota Beguina; po nafzemu Kletká> Tertii Ordinis S. 
dofwiad- Franciftis názwifkiem Chromá» ktora będąc złożona choroba 3 
czoma A ofiarowała fic do Grobu tegoż pobožnego Oycá STANISEA- 


POE WIA, ze Mfzą Swięta, y zŚwiecą záraz fig lepiey mieć poczę= 


ła; y w krotce zupełnie ozdrowiała. 
52. Doznáľa ydrugá podobney łafki Dorota, Małżon= 
ka Wawrzeńch Miefzczanina Kazimierfkiegoy ktora także ná 
Ttmeboro, łożu czas niemały zoftaiąc wielce fchorzała. ofiarowała fię ze 
bie kazá- Mfzą Swieta y z znakiem wofkowym do Grobu tegoż pobo- 
no fora. żnego Qyca; w krótce zdrowie otrzymáfá» ktore tym milfze 
było że nad pódziwienie wfzyftkich. Ä 
53. Oczom tu naylepfze powietrze fłuży, žeby lepiey to- 
zeznàé mogły w Słudze Bofkim STANISŁAWIE Dobrodzicy= 
Sáme oczy ftwa Bofkie. Ták fig fiało Katarzynie, Małżonce laná Rze- 
AT dag žniká nazwifkiem Krowic, ta máigc pewny w oczach dla bo- 
fot, lu defekt, do tegoż Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA z 
go znakiem wofkowym uczyniła Votum, tedyž ná oczach pocie” 
fzoná zoftała. 
54. Y drugiey Mätronie Barbarze; Małżonce lerzego 
Miefzczanina Kazimierfkiego > podobna łafkę ten A > 0- 
$wihd- 


mó mU - 


= 


GD t9 Met A TI ká DLN 


+ 
p 


B. Stánifláwá Kazimierczykde $7 
świadcza, kiedy iey zbolałe iak pierwfzey oczy uzdtowiwizy 
iuž ledwie co patrzącey oświech; zá iedney mizerney ofiary z 
świecą iarzącą y znakiem wofkowym prezentem. Tak ons 
choć małe podarki fowito nadgradza; bo wielce fzacuie kto 
fie zupełnym áfektem lemu ofiarnie. 

55. Y przeciw wielu chorob dość naiedney mcieczce do 
tego Patrona. Ták uczyniła y nie zawiodła fię Dorota På- 
czofzyna Wdow& z Kazimierza: tà bowiem długi czas bol w 
oczach y w nodze znadęciem goleni ponofzącz w oftátku.s 
gdy żhdnego iekow fpofobu nie miała» udała fig do zafług 
Ziomka S. z znakiem wofkowym» y tą mizetną ofiarą zby1à.s 
fie licha, ktoremu żadne lekarftwa pomoc nie mogły. 

56. Mikołay z Familii Molnetow; dla pewnych tumul- 
tow wznieconych w pewnym Mieście; nigdzie befpiecznie.» 
mie(zkác nie mogł, bo go zewfząd ftrA(znemi Mändatámi o- 
krywano: tenże w ocząch wielki miał defekt, dla ktorego nie 
bardzo dobrze widział. Załofna Mätká ratuiąc podług mo- 
żności (yna; udała fig do Protekcyi Sługi Bożego STANI- 
SŁAWA ze Mfzą Swiętą y z świecą; profząc aby ferca Nie- 
przyiacioł do przyiacielfkiey zgody nakłonił, y wźrok fyno- 
wi zupełny przywrocił. Wyfłuchał Pan BOG za przyczyną 
Sługi (wego utrapioney Vota, bo oco profita wyprofiła» 

57. Urban, Dworzanin Krolewíki, miefzkàigc w Wie- 
liczce nie ztozumianą iakąś chorobę po wfzyftkim ciele cier- 
piat; ktora na niego każdego ofmego Roku przypadała; à za s 
każdą razą mufiał w niey około ofimnaftu Niedziel» 4 czafem 
pułroka zupełnie leżeć, y wielkie nakłady ná leki łożyć, bo 
ani ręką ani nogą rufzyć w oney tak cięlzkiey niemocy nie. 
mogł, aż w Roku 1490. w Poście; gdy taż choroba podług 
zwyczayney kondycyi na niego przypadła, we cztery Nic- 
dziele po oney recydywie> nawiedzaiąc go pewna Mätronás 
y ubolewAiąc niemniey ná cięfzkie, iak częfte à nienleczone 4 
pároxyzmy iego- nAmięniła mu Aby fie ofiarował do wfła- 
wionego wielkiemi. Dobrodzieyftwy w rożnych chorobach.» 
Męża Bożego STANISŁAWA ná Kazimierzu u Bożego Ciá- 
ła. Słyfząć to chory w zbudzit w {obie wielką ufność: ku.» 
Mężowi Bożemu» czyniąc do niego nábožne Votum; ze Mfzą 
Swiętą y z świecą, w tym zaraz jawnie uznał, ze oná cho- 
toba z nog y inízych członkow nieiako fenfibsliter uftępować 
poczęła 
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58 Protekcya nád jadaiacemi rótunku 
poczęła; A on natychmialt nieco podniożfłfzy fig; Panu Bogu y 
Słudze Bożemu dziękować ufilnie począł, A potym ozdrowià- 
wfzy zupełnie; W pietwlzy po Wielkieynocy Piątek s Gtob 
pomienionego Sługi Bożego ofobą' (woią nawiedził y z wiel- 
kim Nabożeńftwem poślubione Vote wypełnił; y tę cudo- 
wną fprawę Bofką rozgłofił. 
58. Dwoiako (zczesliwá była Małgorzata s Szczelnego 
RAdzce Kńzimietfkiego Małżonka, že lubo z defektow wnę- 
chrefy trznych ochfoftawiała była y właśnie iak trędowatą fig zdá- 
Pen Jh, iednhk udawfzy fig do Grobu Sługi Bożego STANISEA- 
ML WA z pewnym wofkowym znakiem; y tam poklęknąwfzy u- 
filnie o pierwfze zdrowie profilas przez zbycie tak fprofney 
mafzkary na twarzy, zaraz one chrofty ksufzyć fig y (padać z 
niey poczęły; y w krotce do: (zezetu wyginęły. 
59. Ledwie ta famey dulze nie wyciągnęła biegunkń, kto- 
rey fig żadnemi lekatltwy zbyć nie mogła Katarzyną, Sioltrá s 
Kto pred' nieiakiey Nowakowey z Krakowi. Tey zá pewnieyfzy niż 
ads fie w Aptekach znayduie ftaneło Elexir vita, albo lekarftwo žy- 
uf die. wota > lak fig tylko udała do Grobu Sługi Bożego STANI- 
SŁAWA KAZIMIERCZYKA ślbowiem záraz po uczynionym 
ślubie, niemoc oná uftała, A zátym zdrowie chora pozyfkátá. 
60. Toba drugiego w uciíku roźlicznych dolegliwości nie 
z Zosiy, U ihkiemi Weroniką Mátroná Kázimierfkà w glowie w 
23 tinea pierflach> y około fetca zwárta była; atoli. iednak zá. ofláro- 
go mito waniem fig do zafług tegoż Męża S. z pietnaftą Pacierzys kto- 
znać. re mówić miała, poklęknąw(zy ptzy Grobie lego zdrową o= 
defzła zeznàiacs że tego Dobrodzieyftwá iu: po drugi raž doznała. 
61. Máciey Siemianka, Kmieć z Krzyžánowic > ptzy- 
fzed(zy do Grobu tegoż Sługi Bożego STANISŁAWA z znà- 
A kiem wofkowym y o Míza Swiętą profząc zeznał, iako bol 
Bol głowy wielki w głowie à prawie uftawiczny, że nie wiedział co miał 
De czynić ponofił, nie wiedząc tedy ná on bol rady tylko z Nie- 
16. bf; udał fig z obietnicą do pomienionego Grobu; aż práwie.s 
w oczemgnieniu on bol poprzeftat. 
62. Ze fie kiedy Kucharz poci nie dziw; lecz gdy go kie- 


etry na dy febra przy ogniu trzelie» to nie poślednia nowina; à prze- 
paść jóka cie tak fig działo z Kuchárzem Klafztoru nafzego Bożego Ciá- 
trętwieie łą nhzwilkiem Litwinem> ktorego febra tak długo trápifá.s, 
pokiby fię do przyczyny B. STANISŁAWA BAKINING KA 

z kilka 


B. Stániftává Kazimierczyka. 59 
z kilką Pacierzy nie udał. Co uczyaiwízy bez wfzelkich in- 
izych zawadow oney fie niemocy pozbawił. 

63. Ze zfłarfzego wyfrafzyć nie mogła dulze młodfze= 


go napaftuie y trzęfie febrá, aleć ytu daremny iey zawod; Nátež/£, 


bo jak tylko on (ynaczek Imieniem Stániffaw, B. STANISEA- 


mo do» 


WOWI od włalney Matki Zofii, przy Grobie lego z kilka "/44cze- 


Pacierzy ofiarowany zoftał, ták mu ta ofiara fkutecznie y zu- 
pełnie do zdrowia depomogła, že bez żadnych prezerwatyw 
lekarfkich wolnym od naftępuiących zoftał paroxyzmow. 

64. Dorota Paczofzyna, Wdowa z Kazimierza; maiąc przy 
fobie Sioftrzeniczkę małą bardzo ná oczach zbolałą, dla: ufta- 
wicznego przez czas niemały płynienia łezydla czego iuż má- 
lo co widzieć mogła: ofiarowała ią do Grobu Sługi Bożego 
STANISŁAWA z lárzaca Pochodnią; y z znakiem wofkcwym 
oczu; dnia trzeciego dobrze ná oczy przeyzráfá. 

65. Mikołay nazwifkiem Łyfy z Kazimierza; miał w Sa- 
dach ziemíkich bardzo trudną (práwe > o ktorey tak bardzo 
(żeby na fławie y Prawie ile przy lzczupłey fwoiey fortunie 


począł: iednak przyfzedłfzy nieco do fiebies udał fig o pro- 


ne lekár. 


Šwe. 


Smiátťo 


zás mi atko 


bjerge 


Frdfunek 


: m K : LT Lor _., głowę pfe- 
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tekcyą Sługi Bożego STANISŁAWA» proízac od Boga famego bez kody. 


przez lego zafługi, obrony: wyfłuchał BOG utrapionego człe- 
ká pożądane Vota, bo y fprawę fzczęśliwie chociafz bez Iu- 
tyftow ufpokoił, y fam na zdrowiu pomoc odebrał. 

66. Y tu fig Śmierci cafnąć kazano, gdy Anna Małżonka 
Krauza; Mieízczáninà Kazimierfkiego cielzka złożona choto- 
ba, nie tuízac fobie dalfzego życia iuż iig ná drogę wieczno- 
ści przez Sakramenta Swięte zwłafzcza Oleiu S. przyięciem,s 
przygotowałae w tym między infzemi afektami ktoremi grze- 
fzną duíze zalecała Bogu; weftchnefá do Sługi Bożego STA- 
NISLAWA> profząc z ofiarą Mfzey Swietey y świece; ieżeli- 
by fię Naywyżfzemu Panu podobało Aby ią do pietwfzego 
przyprowádzit zdrowia; ktore Votum ledwie wytcknęła; zà- 
raz fip w fiły zabierać poczęła; y prędko ozdrowiała. 

67. Agnefzką Małżonka Galchorá, Miefzczanina Kázi- 
mierfkiego; co dość ná leki dla uftawicznego w ciele ftrzy- 
kania, kolek, y infzych defektows bez żadney pomocy natra- i 
ciwfzy, ná oftátku udátá fie do przyczyn; Sługi Bożego STA- 
NISŁAWA ze Mfzą Swiętą y z świecą, y tym fpofobem wnet 
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6o Protekcya nad żaddiącemi ratunku 

zdrowia nabyła. Lecz ze niewdzięczua łafki doznaney co fię 
znią ftało, nie obiawiła; powtornie wtęż fame niemoc w pá- 
dľa w(zAkze fkoro (zlub ponowiła z przedfięwzięciem itałym 
komuby należało oznaymić, po drugi raz do pierwízego zdro- 
wia przywroconá ieft. Tak zwyczáynie niewdzięczne karzą; 
lecz Aby nie defperowali, gdy zá przewinienie żałunią; cze- 
go zebrza» izyfkàia. 

69. TAż fama w ciężkim zoftáiac fr&fanku dla powinne- 
go jednemu Szląchcicowi długu; dla ktorego oboygu z Me- 
żem więzieniem; 4 zatym niefławą grożono»gdy fie wypłacać dla 

/Spramy niedoftátku> Ani ratować przez przyiacioty nie można było; 
sie traci, ttwał on frafunek poki y niebelpieczéňítwo, Až fkoro fig u- 
kro tego dáta pod prorekcyą doświadczonego w łaikach Dobroczyńce 
v Mak B. STANISŁAWA; zebrząc przy Grobie lego; by (erce Kte- 
"dytora zmiękczył, żeby fie ná nich tak bardzo iak począł nie- 
ftożył, y z prawnego fpuścił terminu, nátychmialt tak łafka= 

wego ktedytora dożnali, że czego żądali, otrzymali. 

69, Po krotkim czáfie, teyże famey Mätrony Małżonek 
Andrzey imieniem, po wlzyftkim ciele chorobą złożony, do 
tego zawalone gardło máigc, dla czego przez cztery dni nie 
tylko śliny przełknąć, Ale ani ffow& przemowić nie mogł: 

Smierć ga ledwie co od pomienioney Małżonki ofiarowanym zoftał do 

£árdľo powizechnego (wego w wfzelkich przygodach Opiekuna B. 

chwyta, STANISŁAWA, że Mfzą Swiętą zaraz na zdrowiu uczuł od= 

ślenieda miang, y tak fig z rak śmierci wyśliznął, ktora iuž. jak [wego 
b. zh gardło wzięła była. 

no Przez gwałi tu smierci wydzieraią zdefperowanych 
o życiu ludzi; bo gdy targować poczęła Katarzynę Zone pe- 
wnego Rybitwa z Podbtzezia Kàzimieríkiegos ktora iuż prá- 

Jiu mie, WIE od rozumu Z cięfzkiey choroby odefzła, y ledwie co duch 
ci mara Z niey nie wyfzedt» iak ią tylko ofiarowano do Grobu tegoż 
Sługi Bożego STANISŁAWA, ze Míza Swieta y z świecą; 
zhtaz (ig lepiey mieć poczęła y ozdrowiała zupełnie. 

71. Iad widze Zielonczyney z Kazimierza, tak fie był czą* 
fu jednego w lecie, iefzcze w Browarze war piwa zepľowaf> 
że fig ftat ná klztałt ferwatki białey, à bardzo śmierdzącey £ 
widząc to uboga Białogłowa: uciekła fię do przyczyny Sługi 
Bożego STANISŁAWA) profząc aby iey od (zkody uchowaf> 
tedyž zátaz oná fprofność w piwo fig dobre odmieniła ze ie 
zpożytkiem wydała. 72 


64 Kłodz, 
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B. Stánifldmá Kdzimierczyka. 61 
72. Gdyby Niebo pozwoliło na frymárk, ledwieby nie 
| wízyícy Rodzice ile zá niedorofłe dzieci chorować gotowi: O#rfezo- 
| czego nam dał ná fobie probe Ian Nikiel, Rzeznik z KAži- y ees lz 
mierzą y z Małżonką (woia Katarzyną, ci bowiem ubolewá4- YA 
iąc na niemoc Synaczká (wego ktorą ile w karku uciemieżo- zEdzi. 
ny; ani cufzyć głową niemogł, gdy im przyrodzonych fpo- 
fobow na odzyfkanie zdrowia nie ftało, událi fie do Grobu 
Sługi Bożego STANISŁAWA ze Míza Swiętą y z świecą, zà- 
raz fię lepiey mieć począł, y zupełnie ozdrowiał. 

73 - Wzrok (kaleczony po wielekroć tu zleczonys nowey 
mi Hiltoryi dáte okazyą, gdy Agneízká Galchorá, Rzezniká 
z Kazimierza Małżonka, w wielkim frAfunku zoftáiac> z u- Nielddź 
ftawicznego płaczu zepfowała iedno oko že ná nie nic nie.» Okelsfy z 
widziała, bo iakoby (kora powleczone bielmem zAfzło: Ales 944 bielo 
iak tylko ofiarowała fie do zafług Męża Bożego STANISŁA- /edzić. 
WA; zjątzącą pochodnią y z wofkowym oczu znakiem, tedyż 
ona powłoka nizczeć poczęła y wfżyfik zginęła. 

74. Zofia, Małżonka Iakuba z Kazimierza, zbytnie wielką 
| boleść iedney pierśi z nadęciem twardym przez kilka dni po- 
nofząc; dla ktorey Ani (ypláč nie mogła: gdy žadney pomocy Piers [kán 
I 
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z rożnych plaftrow nie uczulá; udała (ig do Grobu Sługi Bo- «romana 
żego STANISŁAWA ze trzema świecami y kilką Pácierzy 3 "Yir. 
naprzod tedy folge od bolu, &potym y zupełne zdrowie-s 
odniofła. 

75. Małgorzata; Szczefnego» Rádzce K4zimierfkiego 
Małżonka z wielkiego fráľunku od rozumu odfzedłfzy leżAłą Zk % 
iakoby umarła, oftatniego czekAiąc wytchnienia Przyiaciele JH e 
załośni nie wiedząc, co czynić; do oftátniego udali fie rátun- pr M 
ku» opiece Sługi Bożego STANISŁAWA one polečálac> z zná- , zie ma, 
kiem ofoby iey wofkowym: natychmiaft zaraz rozum zoftał 
w fwey mierze, pooney ná tamtym mieyfcu ofierze. 

76. Łatwo tu druga przygoda trafi, z kąd pierwíza rh» 

tunek odniofła, czego rzeczywilty dowod w tey famey Må- 
tronie mamy; ktorá po odebraniu iedney łafki, drugiey że- Dožnáney 
brze, záchorowáwízy ná dycháwice y pierśi, ná co lekáríkich Asi par 
nie (zukáiąc maltyk doświadczonego poufále, podług ZWyczá- i 
iu (wego wzywać poczęła z Nieba Medyka, ofiàruigc fie do E 
Niego ze Míza Swięta y wofkowym znakiem. Có uczyniwfzy 
podług ufności fwoiey ná wizyftkim zdrowa zoftała, 
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s 77. Znaią tu y ramiona boleścią ściśnione folge» gdy z 
Aniwfl ufnością dawney nabycia fiły, tu fie uciekaią. Z tąd gdy fie 
nym rá- Kithrzynh Bartofinízowa Rzezniczka z Kazimierza w iednym 
mienim Es : 14 H L Ly. 
bol fig zo. TAMIENIU boleść wielką poaofzac» ofiarowała fig do Grobu te- 
fat niec. goż Kapłana Bożego SI ANISŁAWA z wofkowym znakiem s 
"može. tegoż prawie momentu folge uczuła; A zatym zupełnie bo» 
leści pozbyła. 
78. Drugiey także Niewie$cies ná Imie Małgorzacie Wdo- 
Podobne WIE Z Kaźimierza; podobną cierpiącey afekcyą, taż fama B. 
Dobro. Wyznawce pomogła do zdrowia przyczyna: bo gdy w ramie- 
dzieyfwo. giu bol iak pierw(za czuł, pierwfzey przykładem zá ofiato= 
whnuiem/fiebie fimey do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA» 
przerzéczonym fpofobem oney fie dolegliwości pozbawiła, 
79. leżeli na kogo tedy na Stániffáwow iako na drużbow 
fwoich ten Wyznawca Chryftufow łafkaw. Nie pierwfzy Ani 
Toż [imo OKAMI Staniftaw Sohordyl, Miefzczanin Kaźimierfki, ktore- 
mu fecit potentiam in brachios albowiem tak cieízko na iedno ra“ 
mie był zapadł, ze dla tego przez zupełne fześć niedzieľre- 
ką nawet tufzyć nie mogł; iak fkoro jednak Slub uczynił do 
Grobu pomienionego Sługi Bożego ze Míza Swiętą y Z reka 
wofkową, zhraz zupełnie ozdrowiał 
80. Znowu tu bol z oczu przelakízy fię nie iakich ślu= 
bow Kótarzyny; Małżonki Andrżeia názwiíkiem Eyfego Krá- 
szy choré wch z Kažimierzá uftapit: albowiem tá ledwie co fig ofiaro= 
nynalá whath do Grobu B. STANISŁAWA z/krecona šwieca y zná- 
gły zdro- kjem oczu wofkowych, zaraz od niey niemoc oną odpadła. 
wee  Nieczym tu y daty wofkowe ftyną; poki przy ogniu nie (pły- 
ną; gdyż ani frebrnym podarkom ubożfzć nie uftępuią, kie- 
dykolwiek z dobrey chęci pochodzą, i&ko oney Ierozolimfkiey 
Wdowki.s 

81. Y druga Niewiafta z Podarynowego domu z Kàázi- 
mierzá, w rowney fafte nie upośledziona była, bo iak fie 
tylko w ciężkim oczu fwych bolu, z wolkowym znakiem 
do Grobu tegoż Męża Swietego ofiirowAła; tym (pofobem.s 
niepochybney uchroniła fig ślepoty. Zlifte dobry tú frymárk 
zdrowe zá wofkowe oczy. 

82. Barbarze Małżonce Jerzego Z KAzimierzh, ták fie 
było dziecię chore ńaprzykrzyło, že częścią z politowania 
Mäcierzyňíkiego, częścią dla ufiawiczney przefzkody» a nie: 

go do 


Padobna 
Tá k 4a 


B. Stánifláná Kázimierczyká. „BARA 
go do inízych zabaw; Pana Boga o śmierć profiła: lecz Bić 
ani umierało; ani ozdrowieć nie mogło; ofiarowała go 262 AE do. 
Míza Swiętą y z światłem do Grobu fługi Bożego STANI- 4415. 
SŁAWA» tedy zaraz ozdrowiało. 

83 Podobna blifko opifaney łafka znowu fig tu wraca; 
kiedy Stániffaw Synaczek Kamieńca Sukiennik Kázimierfkie- sz gg 
go ciężko zachorował; więc że zwyczaynie Rodzice ná dzie- chorego 
cibnne bárdziey> niż na fwoie ubolewáia razy; żało(na Matka wf ko 
podług możności, chcąc onego dziecięcia ratować; ofiárow&- se prze” 
ła go do zaílug Patrona y Ziomka Swigtego> y (amym slu- 74% 
bem pierwize zdrowie zupełnie mu wyżebrała. 

84 Niewiem by była niemoc iaka, ktoraby fzczęśliwym 
fkutkiem tu fig. nie garnęła, uzna kto nowy uważy trafun= Zero 
nek; gdy Swiętofława BiafogtowáA z KAzimierzí dla ftatości27974»e 


fwoiey tak ciežko-bekiem na kocieł padła, Až. w fobie zio- weałos oie 

bro złomała, tá tedy nie dufaiąc takdalece lekom żadnym, b 
lak powízechnemu chorych Opiekunowi Bfogoflàwionemu.s ai 
STANISŁAWOWI ofiarowała fię do Grobu iego ze Míza rn a 


Swietg> y tak fig prędko wyleczyła. 

85. Jakub Rzeźnik z Kázimierzà, w ciężkiey chorobie.s : 
iuż opatrzony Sákrámentàmi Swiętemi ná śmierć; ile Oftatnim 7 f* zás. | 
Pomázániem, iuż oftatniego czekał Dufze wytchnienia; w goi A 
tym od domowych ofiarowany do Grobu fługi Bożego STA-" "ŠÍ ( 
NISŁAWA ze Míza Swieta y z światłem; lepiey fie zaraz 
mieć począł y prędko potym ozdrowiał. 

86. Nie (zkoina to choroba; ktotey fig pozbył Student | f 
Michał Imieniem; ná Szkole Bożego Ciała miefzkaiący; ten T podos | 
w wielkiey niewygodzie> zbyteczną gorączkę cierpiąc, gdy 48" 
znikąd niefpodziewał fie ratunku, w przyczynie iedney fłu- 
gi Bożego STANISŁAWA; nie defperował, do ktorego po- 
bożnym weftchnieniem. udawfzy fig natychmiaft prawie wy- 
ffuchánym y zdrowyra zoftał. 

87. Zofia Macieia Polgofza Radzce Każimierfkiego po- 
zoftała Małżonka, ciężkie boleści nakfztałt ofttego ftrzykánia 


: RS. S R : Golenś ďa. 
albo łamania w goleni cierpiała, ze zaledwie dla tego po-,, 7 u. 
ftąpić mogła: więc rana iednego zczołgawizy fie do Košcio- fiie 


44 Bożego Ciała, klęknęła przy Grobie fługi Bożego STA- 
NISEAWA, y tam trzy świece zapalić kazáfa> fama fig mo- 
dląc pokiby fig Míza Swięta niefkończyła, Aby BOG przez 
zafiugi | 


64. Protekcya nád jadatactmi ratunku 

zaftugi lego on bol od niey oddalił. Tá gdy po danym bło= 
gofławieńltwie Kapłańfkim wftała bez żadnego (zwánku> 
y bardzo dobrze zdrową zoftała, 

88. Mniey obiecawfzy; dość wiele wfkorała Katatzyna 

Miefzczka Krakowfka, zdięta żalem nad Corka (woią chorą, 
Chorej # ktorey żadne wymyślne nie pomagały leki; więc poślubiła» 
„Prafę ją do Grobu fługi Bożego STANISŁAWA ná Kśzimierz; z 
zdrowie. znakiem wofkowym» záraz fie lepiey mieć poczefá> 4 zatym 
zupełne odniofła zdrowie. Y ták bez kofztu uleczona nie» 
moc; ktorey lekarftwa pomoc nie mogły. 

89. Katarzyna Auguftyna Powrožniká z Kazimierza po- 
zoftała Małżonka; na oczy bardzo chora, uczyniła obietnicę 

Zadenf#» do Grobu fługi Bożego STANISŁAWA) z znakiem wofko= 

SE stal wym, lecz že do tego ták predsa. dla uboftwa przyiść nie 

core- mogtá> w kilka dni pokazał fie iey Mąż Boży; daląc iey pe- 

wny znak wofkowy, y przykázuigc Aby go do Kościoła zà- 

fzedł(zy nad Grobem iego zawiefiła: ockng wízy fig Niewia- 

fth, iak infza fig znalazła, bo ihk fig iey śniło, tak fig iey 
fzczęśliwie zdrowie wyžnifos 

go. Katarzyna Małżonka Kafychleba Miefzezániná Ká- 
zimieríkiego> iakąś Affekcya fercá z bolem wielkim wízyft- 

Nodir kiego ciała cierpiący poślubiłą fię byłą z znakiem. wofko- 

ozmafć ka. wym ferca do Grobu fługi Bożego STANISŁAWA y ozdro- 

rzą. afekt wiała, lecz że podobno wykonać obiecanego ślubu» albo 

koronuige opowiedzieć doznaney łafki komu należało zániedbálá) po- 
wtornie w tež niemoc zapadła: więc ják prędko ponowifá.s 
fwoy ślub ze Mfzą Swiętą y z światłem y do Kapłanow 
tamteyfzych dla rozgłofzenia odebranego dobrodzieyltwá fig 
udała» tedyż záraz uzdrowiona zoltáta. 

91. Nie ludziom tylko z tąd zdrowie; ale y bydlętom; 
według owego Proroftwa: Homines S jumenta falpabis Domine, 
Przyswiadcza nam tego Dorota Zagrodniczka, na Wiślnym. 

Jedro Cz podbrzeziu, nieiakiego Mácieià Małżonka; tá maiąc iednę 
OŚ krowę dla fwey żywności, ktora iey tak ciężko zachorzała, 
A że fie wzdąwfzy przez trzy dni bez żadnego pokarmu lezá- 
łA: ofiarowała ią ze Míza Świętą z świecą y znakiem krowy 
wofkowey; uciekłfzy fię do ratunku fługi Bożego STANI- 
SŁAWA; wnet oná krową cudownie powftała, à gdy Nie- 

wiafta przed nią potrawy położyła; ieść nie chciała, Ale 

filno 


8. Staniflává Kázimierczyka. 65 
filno ryczeć poczęła: Niewiáftá rozumieiac že picia pragnie; 
porwawizy dzban gliniany, prędko biegła do ftudnie; A ná- 
czerpawízy iuż wody; z prędkości uderzyła dzbanem w ce- 
brzynę, że fie iey dzban rozbił, y kulą w iey ręku ftrza- 
fkała; Niewiaiła lubo uboga; nie ták fzkody żałuiąc iako že 
bydlęcia fpragnionego wodą pofilić nie mogła, pádla przy 
ftudni na kolana; wzywaiąc rády (wego Patrona STANI- 
SŁAWA; w tym zaraz oná kula pofpołu y z dzbanem dzie 
wnym Cudem Bofkim fie zroffá, że bardzo dobrze wody 
naczerpać y bydlę pofilić mogłaż co uczyniwfzy bydlę odży- 
wione zupełnie ozdrowiało. j 

2. Zapewne ten może fobie trunnę kazać robić, komu 
ferce opiefzeie pogotowiu kiedy bolámi iakiemi ściśnione be- 
dzie. Uważał to zboláty ná fercu y pierfiach Rafał My- 
dlarz z Kazimierza, przeto nie wiedząc co czynić na tak 
wielkie fwoie &ffekcye; udał fe do zafług Męża Bożego 
STANISŁAWA; ze Mfzą Swięta, y z znakiem wofkowym.s 
ferca; tedyż zaraz pierwfzym zdrowiem pociefzony zoftał. 

93. MAita Fordowa Wdowá4 z Krákowh, dla czeftey y 
gwałtowney nog boleści w taką niemoc wpádlà, że złożo- 
na na fožko> kaleczeć muliáľá: w tym ią náwiedzáiac Syn 
iey Zakonnik, niefpodzianie zá Medyka iey ftanął: radził 
aby fię do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA ná Kázi- 
mierz ofiarowała ze Mfzą Swiętą y z świecą, co iak tylko 
uczyniła, tedy zaraz zdrowie odniofła. 

94. Niech fie ze złości trzęfie jako chce febrá ná Woy- 
ciecha Gárncarzá z KAzimierzá> pewnie z nicgo Dufze nie 
wypłofzy; choć go zawzięcie y uporczywie dręczyć y cie- 
miężyc nie przeftaie, byle fie tylko do zafług Mežá Bożego 
STANISŁAWA udał, profząc o pietwfze zdrowie: co nies 
inaczey uczynił y Ziomka Swiętego przyjął protekcyą; zaraz 
fie oney záládľey iędzy pozbył. 

95. Małgorzata Treperynowa z KtákowA> gdy dziecięcia 
{wego zchorzałego czym infzym rátowáć nie mogła, udała» 
fie ze Míza Swieta z.świecą, y z znakiem woíkowym do 
Grobu tegož Sľugi Bożego STANISŁAWA, tedyž pożądane 
zdrowie dziecięcia wyprofiła. Ale to tu nie nowiną zá tá- 
kowe prezenty zdrowie odnofić. 

96, Matyafz Kucharz Klafztorny Bożego CiAłA ná Kazi- 
I mietzu» 
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mierzu> flinogorz ciężki cierpiał, že žadney rzeczy; pťocz 
śliny włafney y to z ciężkością przełknąć nie mogł: atoli 
jednak bol w gardle, (za ktore kiedy śmierć chwyta; częfto 
dufi>) Cudowi dał mieyfce> Albowiem fig prędko potym nie- 
mocy oney pozbawił, iak fię tylko do zafług Blogoflàwio- 
nego STANISŁAWA ofiarował. 

97. Nie darmo mowią: iedna bieda nie doymie, aż fie 
drugie zbiera. Doznała. tego. Dorota Szewca Mäciciá Páczo- 
(ki z KAzimietza pozoftała Małżonka, tá zewízad bolámi 
oczów» głowy» y pierfi zwAtta; niewiedzieć iakim (polobem.s 
y ná co pierwey fię leczyć miała: wfzakże iak fię tylko uda- 
JĄ o tstunek do powfzechnego chorych Lekarza STANISEA- 
WA» Swietego KAZIMIERCZYKA ze Mfzą Swiętą y świecą, 
na wfzyftko fkuteczną y zupełną pomoc znalazła. 

98. Ták ieft ludzki delikatny widok; že mu nawet przy- 
jázne z natury zálzkodzié może światło: pokazało fię to na 
Jakubie Kleryku ze Szkoły Bożego Ciała na Kazimierzu; ten 
bowiem z czytania, ile przy niewygodnym kagańcu tak był 
zepfował oczy; że y poyzrzeć na zapaloną świecę nie mogły 
wlzakże iednak iak fie ofiarował do fługi Bożego STANI- 
SŁAWA ziarzęcą świecą y znakiem oczu wofkowym; wztok 
pierwízy odebrał. 

99. Więcey tu zá moment zyíkátá Katarzyna Wycifłowa 
z Khzimierza niž zá tygodniowe leki: tey bowiem gdy fię 
naprzykrzało Łazarzowe łoże; zwłalzcza że z Aptecznych 
lekarftw, żadney nie czuła folgi, owfzem codziennie bår- 
dziey zapadła: więc porzuciwfzy na ftronę wfzelkie ludzkie 
faranie: z zupełną nadzieią udała fie wízyftkà do przyczy= 
ny Błogofławionego STANISŁAWA ofiàruigc wofkowy znak 
do Grobu iego tak czego od ludzi nie mogła, to z Nieba. 
wymogła. 

110. Elżbieta Klimuntowa Rádzce Käzimietíkiego: po- 
zoftata Malzonká o taką boleść w pierfiach y chrapliwość 
wielką z kafzlem y z zatchnieniem przyfzła, że ledwie kto- 


przepada, re flowo z wielką trudnością wymowić mogłóż iak fię ie- 


dnák ofiarowała do Grobu tegoż pobożnego Męża STANI- 
SŁAWA; ze Mfzą Swiętą y z pierfiami wofkowemi» zaraz 
kafzel przepadł y zdrową zoftała. 
101, Barbara Kokornakowa Wdowa z Krakowa; tak 
wielką 


B, Stániflawá Kázímie czyká. 67 

wielką oczu boleść cierpiała, že z nich krew miafto łez p/dez 
zwyczaynych płynęła, lecz gdy po trzykroć nawiedzić Gtob krwawy 
flugi Bożego STANISŁAWA umyśliła, y zá każdym razem A 
mowić dwánaécie Pacierzy miała; ják tylko wypełniła Wo- ^^? 

tum, zaraz y bol y krwie płynienie uftało, 

102. Zadna choroba człeka nie tuczy, głowna naybát- Gdy gło- 
dziey nędzi, ile kiedy fię do niey druga iaka przyłączy; do- msfmán- 
znała tego ná fobie Anna Kretkowa Wdowa z Kazimierza, trie y 
ta w wielkiey boleści głowy y fzyie, ofiárowátá fig do ^7 7. 
Grobu tegoż pobožnego Kapłana ze Mfzą Swiętą y Z świa- r 
tłem» záraz bol od niey niewiedzieć iako odfzedł. : 

103. Podobney zażyła recepty ná takowąż niemoc Kátá- BACY 
fzynà niewidoma, ktora z wielkiey boleści głowy obawiaiąc Palka. 
fię by nie przy(zła o (zaleńftwo iakie, uciekła fie do wielo- 
władney przyczyny Wyznawce Bofkiego STANISŁAWA) 
pewne mu ofiütuigc Wotum: co ják wykonała, zaraz jak rẹ- 
ką odiął, ona dolegliwość od niey odpadła 

104. Barbara Tercyanka Zakonu Francifzka Swiętego j 
nocy iedney wielkie czártowíkie przenagabania ponoízac> Po kafy 
zeznałą że fie tak była (pracowała w onych pokufach» iż STAYS 
nieiako ná rozumie fzwankować poczęła: w tym fig iey miał „je odpg 
ná rátunek pokazać Błogofławiony KAZIMIERCZYK, ktory ^ dza, 
położeniem ręki fwoiey na głowie iey y czártá odegnał, y 
głowę iey utwierdził. Zá co oná dziękuiąc Panu Bogu y 
Mężowi Bożemu, Mfzą Swiętą y świecą Grob iego uczciła. 

105, Szczę(ny Radzca Kazimierfki; dla nieznośnego bo- 
lu, w iednym ramieniu od wrzodu iednego na nim wyni- 


. . 1 - Z 5 ym 1 Ñ ^ z , Co [fpetme 
knionego> Ani ręką rulzyć, Ani (obie mieyfca folgi znaleść fe 


nie moglt więc zániecháwízy ludzkiey rady, ofiarował fie 21 
do Grobu Błogofławionego STANISŁAWA) z znakiem wo- 
fkowey ręki y zátaz fig lepiey mieć począł, à potym żupeł- 
nie ozdrowiał, 

106. UgnieZdzilà fobie była dobrze ftüteczne łożyfko : 
chóroba pewna w Małgorzacie Łyfkowey: albowiem wię- 7^ koniec 
cey niż przez Rok ubolewaiąc, gdy iuž wiecey przyrodzo- OI. 


nego (pofobu do nabycia zdrowia nie miała, udała fig do 
zafług Męża Bożego - STANISŁAWA z znakiem wofkowym» 
y tak zá rzecz nikczęmną wytargowawfzy zdrowie» z oue€y 
choroby wyfwobodzona zoftała. 

Iz 107 
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Ic7. Taż lama pewne niby rany ná ięzyku miewáiac 
częfto, dla ktorych gdy iadła; wielkie udręczenie miała, zá- 
czym pokilkakroć czyniła ucieczkę do Niebiefkiego Lekarza 
Język sle STANISŁAWA; kilka razy też uzdrowiona była, ale nigdy 
czyć of. nie zupełnie: więc gdy fig iey oná recydywa naprzykrzyła, 
blima true poczęła fie z fumnieniem czálu iednego ráchowác4 iż to po= 
amosć. dobno BOG ią tak częfto choroba karze, że onych dobro= 
dzieyftw komu należało obiawić zaniedbywała: pofzła tedy 
do pewnego Kapłana; przed ktorym gdy (woie niedbalftwo 
wydała y za radą iego przez trzy dni fługi Bożego Grob 
nawiedzała, 4 zá każdym razem przykięknąwfzy dziefięć 
Pacierzy; y dziefięć Zdrowaś Marya odmawiała od onego 
czáľu zupełne zdrowie odniofł4, 

108 Pomięniona kilkakroć Agnefzka Andrzeiá Gálchorá> 
Miefzczanina Kazimierfkiego Małżonka na więkfze wyfła= 
wienie {wego Protektorá, Błogofławionego STANISŁAWA 
zeznać fig niewftydziła, iako czelto od pokus cielefnych, iak 
w domu, tak w Kościele przenagabanie Czártowíkie cierpia- 


Na pokuľy 
dosmi ad 
czony E 


Xorejgm ła, ktorych przemoc ile w modlitwach nie mogąc» podcząs z 


Kościoła wychodzić y rozerwać fig golpodárítwem mufiała: 
wfzakże iako fie uciekła do zafług zwykłego fwego w po- 
trzebach rożnych Opiekuna; wfzyftkie one pokufy bez ża“ 
dney prawie napaści żądzy cielefnych, przepadły. 
109. Jana Bonera Kupca Krakowfkiego dziecieciu> uczy= 
nił fię był wrzod nad okiem czerwony; ktory fię wielko= 
choć ládi Ścią rtownał kurzemu iaiu: obawiaiąc fie Rodzice; by dzie- 
cond czoľe cięciu onemu oká nie zepfuł, oddali go Protekcyi fługi Bo- 
fe prie. żego STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA: wkrotce potym.s 
on wtzod nie wyciekł, ale nielako uciekł, bo niewiedzieć 
iak zniknął. 
110. W filnym nawet ramieniu oprzeć fie nie može cho- 
toba, kto ná nie gwałtu rátuy do Błogofławionego STÁ- 
3oleśi z- NISŁAWA KAZIMIERCZYKA zawoła, iako uczynił Stáni- 
rámieniá kaw Kubala z Kazimierza, ktory tak wielki bol w ramieniu 
nštgpnie, cierpiał, że dla niego fypiać nie mogł: wfzakże iak tylko o= 
biecał nawiedzić Grob iego z ręką woíkowa> nátychmiaft bol 
uftąpił. 
111. Tegoż Kubále Małżonka, bol w iedney nodze må- 
ic, zá ofiarowaniem fig do Grobu tegoż pobożnego Kapła* 
na z Wo- 
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ná z wofkową nogą; uzdrowiona zofłała: lecz ze podobno 
wypełnić obietnice, albo oznaymić komu należało onego do- Dobrým 
brodzieyltwá zaniedbała, powtornie w onęż niemoc wpadła: deir aer ; 
y wigkízey nierownie boleści dla fkáncerowánia nogi, y 2^ $45 
wrzodow doświadczyła: więc domyéláiac (ie przyczyny zem- £ 
fty Bofkiey, dla niewdzięczności [woieys przed pewnym.a 
Kapłanem Zakonu tamtego wyznała błąd (ways wtym przy- 

ftąpiła z nabožeňftwem do przerzecżonego Grobu y tam po- 

żądane zdrowie fkutkiem lamym wymodlifá. 

112. Jadwiga Wdowa z Krakowa; n&tráciwízy co nie” 
miarą ná leki w pewney chorobie; że iey inż do uboftwAu d ipe 
przychodziło dla tego. à iednak žadney folgi ná zdrowiu» 7. HE 
nie czuigc> w onym defperáckim razie, udała fie do ratunku STIA 
fługi Bożego STANISŁAWA z Obrážem wofkowym tedy 
fię, poczęła leprey mieć, y zupełnie bez lekow ozdrowi^li. 

113. Andrzey nazwifkiem Mnich, Piwowaf z Käzimie- 
1z4> zeznał iż czelta A zbytnią gorączką ftrapiony będąc Baz o A 
dzicy fie śmierci niż zdrowia fpodziewał: więc tak ofobie-» rgtzkę os 
iak drudzy w podobnych przygodach radził, udał fie nás chľodá. 
modlitwę do Grobu tegoż wfławionego Dobrodzieyftwy K4- 
płana, od onych czas niewiedzieć iako oná gorączka zgafła, 

114. Maigorzata po Ambrožym Zontagu pozoftała Mał= >, x 
żonka z Kazimierza, tak wielką boleść cierpiała w ramieniu) z rámie, 
że dla niey Ani fpać, ani ręką ru(zyé nie mogła: wfzákže.s nia bol 
jak fie obiecała do Grobu fługi Bożego STANISŁAWA) ze rsią. 
Mfzą Swiętą y z nakiem woikowym» przyiął pokornie iey 
żądze; © fecit potentiam tm brachio fuo. 

115. Stanifław Ká(zyk Radzcà KAzimietfki, (todze ná 
nogi fzwankował, že dla boleści ich ledwie poftąpić mogh — . ,, 
Małżonka z ofobliwey ku Mężowi miłości chcąc uzdrowić AAU 
chorego; ofiarowała go zafługom tegoż pobożnego Kapłana EE 
STANISŁAWA: y tak go (ama obietnicą fkutecznie poráto- 
wálà: czego on fam wdzięczen będąc, Swietemu przy Gro- 
bie iego folennie dziękował, máigct záto, iż nie tzecz fie 
tám lenié nogom> z kad chod y zdrowie wziely. 

116. Táž fama Páni gdy ná kolki niebefpiecznie około : 
ferca y nieznośne głowy bolcnie zapadła, nie zážywňiac ża- Gľomá fer 
dnych lekow; ale o zdrowie z Niebem w kontrakt wizedł- Pe dti 
fzy> doświadczonego całego domu {wego Protektorh náie- ^" "^£^e 
ciem 
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70 Protekcya nad żąddiącemi ratunku 
ciem Mfzy Swiętey y ofertą wofkowego znaku do Grobu s 
iego; wzywała ratunku, y tak fig wizelkiey pozbyła boleści. 

117. Goni na drugie kto za iedno dobrodzieyitwo wdzię + 
czen fie ftáie> iko lie widzieć może w pomienioney Mätro- 
nie ktorey kiedy kochana fługA Katárzyná Imieniem; nás 
febrę zachorowała, zá ofiarowaniem iey do zaífug Błogofła= 
wionego STANISŁAWA; z znakiem wofkowym z światłem 

kilką Pacierzy, nie tylko one fame zdrową wkrotce ogla- 
dath Ale tež y drugą fłużebną ná Imię Doroię podobną ofid= 
ra uleczyłA; gdy icy była na boleść y ftrzykánie w głowie 
zapadła» 

118. Znaczna jedna Ofobą zeznała; że z pewnego przy- 
padku podupadł(zy ná ffawie u ludzi, z wielką otuchą ná- 
bycia dobrego Imienia, zá przyczyną Męża Bożego STANI- 
SŁAWĄ» ucze(zczMà do Grobu iefo na modlitwę; y na 
tež intencya naięłA byłą raz Mfzą Świętą y świecę wielką 
oddała; w prędce tak ią był BOG pocielzył, że ią za Swię- 
tą prawie beż podeyzrzenia żadnego defektu, wizyícy po” 
czytali. 

119. Długo fię ná wrzod zbierało, A dłużey na tofpu= 
knienie wrzodu, ktorego fig zbyć niemogł pod pachą Stanie 
itaw Szczetbą Miefzczanin Kazimierfki, à był mu tak uprzy= 
krzony; že dla niego ni fpać, ni robić mogł: niewiedząc te- 
dy co czynić; udał fie do przyczyny fługi Bożego STANI- 
SŁAWA ze Míza Swiętą y z znakiem wofkow ym» tedy fię 
on wtzod ťošciekf y znifzczał. 

140. Jefzcze fig przed nafzym Świętym ná zimną niemoc 
nie żalił fan Zontag z Kazimierz, že go bezbożnie czás nie 
mały dręczyłń, iuż ieduák niejako od ftráchu fig trzęfła: do- 
piero jak (ig udał do Grobu iego ze M(zą Świętą y z śwecąs 
ftyfkuiąc ná iey prejudicium, exnunc uciekła od niego, czy 
świecą wyświeconas.czy ftráfzna Ofiarą odpfofzona. 

121. Y Zonie dopiero pomienionego Zontaga Annie; ten- 
że fie powiodł fpofob, kiedy ią niemoc ták dobrze zá kark 
chwyciła;-że fig iey od bolu wfzyftka fzyia wzdęła; zaczym 
przykładem Męża fwego, udátá fie pod protekcyg Ziomká s 
Świętego ze Míz3 Swiętą y z znakiem wofkowym; y tak za 
jego przyczyną wolną ná potym od onego udręczenia zoftała. 

122, Nie tylko pobliz(zym Obywätelom) ale też y od- 

legtym 


B. S$tánifláwáa Kazimierczyka, 71 
ległym ludziom (wdie fawory ten Błogofławiony Wyznawca  . 
Chryftuľow świadczy; iežli iego ratunku wzywaią. Ták Ná dymie. 
| uczyniła Weronika Odolefowa z Ktofín&, ktora dymienicámi "“$ "ee 
| ciężko ftrapiona, ani chodzić; áni fypiać nie mogła: wfzakże 
| jak fig tylko ofiarowała zá czyiąś poradą nawiedzić Grob 
| iego z znakiem wofkowyms zaraz boleść uftáłás y dymieni- 
ce niewiedzieć iàk zniknęły. 
| 123. Bľážey z Małgorzątą Małżonką z Zamku Kráko- 
wíkiego> mäiac dzieciątko na pierfi zápádie, że go dla bolu Dzieci ná. 
ni we dnie; ni w nocy utulić nie mogli; ofiarowali go ze.» "t^^ fol- 
Mfzą Świętą y pierfiami wofkowemi> do Grobu tegoż pobo- f #844. 
żnego Kapłana STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA; tamże 
| zaraz przy Grobie uťulone y zdrowe zolłało. 
| 124, Jakub Malarz z Kazimierza, w kolanie, miał taki 
| bol, że ani chodzić, ani fypiać, Ani co tobić nie mogł: żeby z Bolóná 
| iednak należyty Honor mogł oddać Bogu, ktoremu cutvantur bol uf epu- 
| omne genu, Błogofławiony STANISŁAW uprofił mu tę łafkę, | ze. 
| gdy fip udał do przyczyny iego ze Míza Świętą y z świecą, 
| że oná boleść exnunc powoli nifzczeć poczęła; y niewiedzieć 
iak zniknęła. 
125. Zwyczńynie mowią: nie dość iedney biedy, Až fig 
ich kilka zgromadzi, aby bárdziey. mizernego przygnebić mo- o ZEE 
É x pj worakie 
gły człeka, tak fie ftało z Katarzyną Schemerynowa z Krá- p pr 
kowás ktora na krzyże czefto ftyíkuiąc y oczy niebefpieczne dzieyf? wo 
maiąc ledwie fie ofiarowała ze Mfzą Swieta y z poftáwa 
| wojkową do Grobu tegoż pobožnego Kapłana, wkrotce po- 
| żądane zdrowie odebrała. 
| 126. Mikołay Kochel Rzeźnik z Kazimierza; dla wiel- 
| kiego po wfzyftkim ciele ftrzykania, zwłafzcza kolkami zdig- 0 życie 
ty pownetrznemi, iuž był o dalfżym zdełperował zdrowiu, ž/4piezy, 
dla tego zawoławfzy fobie Spowiedniká, przež SAkramenta e 
Swiete na śmierć fig przygotował; iednak gdy mu Spowie- a 
dnik poradził aby fie do Grobu pobożnego Oycà STANI- 
SŁAWA ze Mfzą Swiętą y z znakiem wofkowyin ofiarował: 
| | y chory na to zezwolił, wkrotce bardzo dobrze ozdrowiał. 

127. Podobney łafki bo też w podobney chorobie do- p,dogna 
znał Mikołay Włofaty z Kazimierza; y to famo dobrowol- żaka, 
nie (odebrawfzy zdrowie) wyznał, ze blifkim śmierci olą- 
dzony od każdego kto go widział zofiał: więc že mu żyć 
me tna 


72 Protekcya nád żadatacomi ratunku 

nie tufżono; dla tego Sp rwiedzią y Kommunig o dufzy radził. 
A lubo po przyiętych Sakramentach, pewnieyfzey nad życie 0- 
czekiwał Śmierci, niemniey iednąk za przyczyną Błogofła- 
wionego STANISŁAWA fpodziewał fie y doczekał pociechy 
do ktorego ledwie tylko weftchnął, (bo więcey choćby był 
chciał czynić nie mogł) dziwnie nad domniemanie do zdro- 
wia pierwízego powtocony zoftał, 

128. Petronillá fłużąca Kuchenna z Kazimierza, Kwár- 
tanną tak ciężko znędzniona byłą, że ią czáľu. pároxyzmu.s 
na poły żywo odchodzono; iednego razu gdy ią filniey nad 

Y w wię, zwyczay trzęfła, zrzucilà ią złożą y niebefpiecznie potłu- . 

kfey tov: |łĄ, że ią zh martwą wyniefiono z izbyż atoli iednák widząc 

0% broni e jefzcze nie wytchnęła była, trzeźwili ią dla przyigcia.s 
Sakramentow Swietych> tak nieco dotrzeźwiwizy fig iey; Pro- 
boľzcz Swiętego Leonarda napominał ią aby fig poleciła. 
opiece fługi Bożego STANISŁAWA: co gdy uczyniła, zaraz 
fię znacznie na zdrowiu poprawiać poczęła; y więcey kwár- 
tanna fie do niey nie wrocifá. 

129. Táž fama ná zepfowanie żołądka ciężko záchoto- 
whw(zy, gdy go žadnemi áptecznemi lekarftwy dla miedo- 
ftatku, iako uboga fługa ratować nie mogła, doświadczone- 
go Męża Bożego STANISŁAWA z Ofiarą Mfzy Swiętey przy 
Grobie iego> żebrała ratunku+ znalazła oney proftaczki fup- 
pliká łafkawy przyftęp y audyencyą, že o co profiła, nic- 
odwłocznie uptofiła, drugim na oczy iawnie pokazuiący Ze.» 
lubo kiedy u ludzi łafk fię przebiera, tu nigdy. 

136. Dáremnie zgrzyta zębami upárta niemoc na Kátá- 
tzynę Mikołaja Małżonkę, že nie mogąc znieść w zębach ty“ 

Zgbygby tAnnii, do Grobu tegoż Mežá S. ze Míza Swiętą udała fig, 

wárg udrę bo iey tak dobrze Wyznawcá Chryftufow (potocznym mowiąc 

czenia, — (lowem) przytarł togow, że iak fie tylko Mfza Swięta (koń- 
czył, niewiedziec gdzie fię ona tyranka podziała, ktora mi- 
zerney Niewieście zęby dtęczyłą. 

131. BarbarA Mikołaja StalmhchA z Kofzyc, pozoftała.s 
da Małżonka dla częftego ubolewania głowy; na oczach frodze 
miło ná fzwankować poczęła; więc zá poradą wiadomych Ofob o 
głowy bo- nadprzyrodzonych łafkach fłyfząc fługi Bożego STANISŁA- 
lenie. WA ná Kázimierzu, ofiarowała fie do Grobu: iego ze Míza 

Swiętą y z znakiem wofkowym; zaraz bol głowy uftał, y 
oczy do pierwízey ptzyfzły petfekcyi. 132. 
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132. Znowu fie tu głowna boleść wraca, Ale jak przy- 
fzła, tak y odeyść mufi; kiedy Staniftaw Schotdyl Miefzczą- Podobza 
nin Kazimierfki, ucknąwfzy iobie ciężkim we dnie y w no- 44. 
cy głowy łupaniem, dla ktorego ni fypiAć ni tobić co mogł, 
uciekł fie o ratunek do Pana Boga przez zafługi Męża Bo» 
żego STANISŁAWA; ze Mfzą Swigta y z znakiem wofko- 
wyn) tedy zaraz oná boleść uRAłA, 

133. Dzwigánie nie raz rwie fiły, A czafem y życia bieg 
przerywa. Tak fię trafiło Mácieiowi pomienionego Schordy- - 
la Sioftrzeňcowit ten dźwigaiąc Achtel Piwa; tak fie był zer- Krám mia 
wał, że fie mu krew gębą y nofem rzuciła, A zatym Zdrowie Lsýni2na 
iak mowią ná łyczku; śmierć ná ramieniu. Jednak ze y wtá- gwałtem, 
kich co juž prawie umierňia> iefzcze żywota dłużizego ie śdzre. 
miłość y pragnienie żyie, záczymby od pamięci odpadł, udał 
fię z ofiarą Mfzy Swietey y z wofkowa poftawą Ofoby (wo- 
iey do Grobu ftugi Bożego STANISŁAWA; zaraz y krew 
ntała, A zatym y on fam zdrowym zoftał 

134. Małgorzatą Corka Mikołaia Kechelá Rzežniká z 
Kazimicrzá) więccy niż przez Rok ftrzykánie w głowie cier- Dobrym do 
piała; przez co obawiáfa fie rozumu utraty: więc'obiecała z,že złym 
fię do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA; y tak oná boleść &/e pláca: 
uitàlàt lecz że z niedbálftwá ślubu onego nie wykonała; 
powtornie w tež fame niemoc zapadłó, poklęknąwfzy iednak 
z przyrzeczeniem názájutrz zaraz wypełnienia obiecanego 
Woium; powtornie y nagle oná boleść przep4dła. 

135. Małgorzatą Corka Stanifława Nowaka z Woli, dla 
wnetrznych bolow we dnie y w nocy lamentuiąc; przez ŻA” 
łolią Matkę ofiarowana ze Mfzą do Grobu Sługi Bożego Podobna 
STANISŁAWA; zdrowia nabyła; lecz że tey fafki komu.snadgrodá 
należało nie obiawiła, znowu po czterech Niedzielach w 
tež fame niemoc wpadła, Ale gdy znowu do tego Grobu. 
ofiarowana była z obwiefzczeniem dobrodzieyftwa pierw fze- 
£o» powtornie ozdrowiała, y ná potym więcey takich bo- 
low nie doświadczyła. i 

136. Niech komu ptzefzkadza do fłużby Bożey; do nā- 
wiedzenia Swiątnic lego noga zepfowana; à niech fig wigcwega ge- 
uda jak niegdyś Agnefzka Ogrodniczkà ze Mfzą Świętą zeu/omdna 
świecą y nogą woikową do zafług Błogofiawionego KAZI-"ždromie: 
MIERCZYKA, ręczę zá to, że pożądaney prožbie fwoiey; "^ 
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34 Protekcya nád żadaiąceni ratunku 
jak pomieniona Niewiáftà odniefie fkutek bez żadney pomo» 
cy lekafkiey. 

137. Jadwiga Małżonka Stanifława Kalzycha Rádzce Ká- 
zimierfkiegos długo w goleniach boleść yj,w głowie pono- 
(zac, gdy fig ofiarowała do Grobu poboznego Oycá SANI- 
SLAW A> ze Mfzą Swigta y z znakiem wofkowym; ná wizy= 
ftkich członkach zdrowie odnioflà: lecz że tę obietnice wy- 
pełnić przez czas niemały zaniedbała; znowu ią taż 'boleść 
popadła; więc przyfzedłfzy do Grobu Swiętego Mężą dla. 
wypełnienia Wotum> boleść zataz ultapitá. 

138. Nie długo potym taż famá tak wielkie w żywocie 
morzenie y boleść cierpiała, że Ani nadzieie dalízego życia 
nie było, śmierć w ocząch o Dufzy pomyślić kazała, przez 
przyięcie Sakramentow Swiętych, gdy fie iednak poślubiła 
do Grobu doświadczonego w przygodach Patrona Błogofła- 
wionego STANISŁAWA ze Míza Swiętą y z znakiem wo- 
fkowym, zaraz wízyltkà boleść uftąpiła. 

139. Katarzynie Małżonce Stanifława Wycifła Rádzce.s 
Kázimieríkiego z wielkiego głowy bolenia twarz fpuchła; 
lecz za obietnicą do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA, z 
znakiem wofkowym; oraz puchliná oná zefzła. Tež (fame 
w Kościele Bożego Ciaľá będącą taka boleść ferca napadła; 
że rozumiała Aby iuż fkonać miała wlzákže gdy fig przy- 
nieść kazała do Grobu tegoż Patrona, ktoremu ,fię w opic- 
kę polecała affektem, zaraz ozdrowiała. 

140. By naybardziey komu falowała głowa,iak fig przyš 
dało Katarzynie Małżonce Heckala Rzeźnika bez wątpienia 
więcey go Żadna dolegliwość napaftować nie będzie, ieżeli 
fię zupełną ufnością temu Swiętemu ofiarować będzie; iak 
tà Niewialta uczyniła, ktora przez Ofiarę Mízy Swigtey przy 
Grobie iego pożądane wyprolifa zdrowie od ciężkiego 
bez żadney folgi ftrzykania w głowie» ofwobodzona będąc. 

141. Małgorza:a z Kazimierzą wrzod fprofny na języku 
miała, dla ktorego ani mowić; ani ieść nie mogła; do tego 
bol wielki zębow cierpiała, lecz zá obietnicą do Grobu Słu- 
gi Bożego STANISŁAWA z zuchwą y ięzykiem wofkowyms 
on fig wrzod rofpukł; y mówić dobrze tegoż dnia mogła: 
zá wykonaniem zaś famego Wotum; z kilką Pacierzy przy 
pomienionym Grobie; zębow boleść ultąpiła, 

142. 
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142. Dorocie Małżonce Mikołaia z Krakowa, tak fpro- 
fne chrofty ná twarz fig były wyfuty> že ią tredowáta miá- 
no; dla tego ludzkich oczu uchodzić mufláfá: aże na one fi 
fptofność żadnego fkutecznego lekarftwa nie było, z porady ` 
niektorych Ofob udała fię do przyczyny fługi Bożego STANI- 
SŁAWA KAZIMIERCZYKA ze Míza Swiętą; z twarzą wo- 
fkowa, y z świecą, niedługo potym one chrofty fpadły; y Ža- 
dnego po fobie nie zokáwiw{zy śladu. 

143. Jan Fredel Grzebieniarz z Krakowa, począwfzy od 
Swietey Málgorzáty, Aż do Swiętey Elźbiety, ták wielką-» 
oczu niemoc cierpiał, ze juz^widziec nie mogł: ten jak tylko slepy inž 
od pewnego Samfiàdà dofłyfzał, iako BOG wiele ludzi obo-*« widzi, 
jey płci przez zafiugi Błogofiawionego STANISŁAWA u 
Bożego Ciała na Kazimierzu, w rozmaitych chorobách y 
przypadkach ratuie, ofiarował fig tamże ze Mizą Świętą; y 
z znakiem wofkowym» zaraz przeyzrzał y dobrze widział. 

144. Katarzyną Małżonka Mikołaia Wilka, Rzežniká Kā- p; „się 
zimieríkiego> w pierfiach fiepanie y boleść niez wyczáyn4 cznos niž 
cierpiąc: zá obietnicą do Grobu fługi Bożego STANISEA- ziemiddo- 
WA» ze Míza Swieta y z świecą, zdrową zoftüli; lecz ze.» mość bar- 
one obietnice do kilku tygodni bez żadney przyczyny od- dziej ka- 
wlekła, zdięła ią pierwfza boleść; y Mąż ią o niedbalftwo "Pr 
ftrofował: więc. wypełniwfzy przyobiecáne Wotum> zno- 
wu do pierwízego zdrowia przyfzła. 

145. Zwyczávnie fpráwy dobre idą, gdy dobrego På- 
trona mája: Aże o takich ná ziemi przytrudno> z Nieba zá- 
ciąga Patrona Jakub, názwifkiem Czarny, Rzeźnik z Kázi- Spraw | 
mierzą, ktory máiac zawikłaną przed Urzędem fprawę y ftro- zie tract 
nę przeciwnie potężną obawiał fie nakładu y ípráwy utraty: ky Sedi 

> ANNY g " Tu . a Patrohiee 

więc zdawfzy fie ze wfzyftkim ná Bofką dyfpozycyą, ile pod 
protekcya Bfogoffawionego STANISŁAWA; fprawę profe- 
kwowáé umyślił, bo mufiał. Nie wyfzła złym fkutkiema 
dobra ufność; bo tegoż dnia, ktorego fig do Grobu iego ze 
Mfzą Swiętą uciekł; (práwe dziwnie wygrał: ztąd fie náu- 
czyć możemy; že nie fzkodzi zły człowiek, komu przyiá- 
zne Niebo. 

146. Niezwyczáyna chorobá > "niezwyczáyna też CIĘgĘ wZ rožne 
daľa pewney Niewieście z Kazimierza, Katarzynie Imieniem) p, choroby 
ktorá fupánie w plec&ch, rzniecie w pacierzu ponofząc, gdy fofeb. 
K2 dłużey 
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dłużey cierpieć nie mogła, udała fig o ratunek do Grobu Słu» 
gi Bożego STANISŁAWA ze Míza Swiętą, prędko od onych 
bolow opuízczona by 14. 
147. leżeli komu ten Swiatobliwy Mąż Boży STANI- 
SŁAW; tym chętniey niewinniątkom fwoie fawory $wiádczys 
Łzy krwi iako oświadczył dziecięciu Mácieiá Malarza z Krakowa, kto- 
svo ociera, YE tak wielką boleść'oczu cierpiało; że mu z nich krew plu- 
fzczylà: zá ofiarowaniem iednak iego do Grobu Swego; z i4- 
rzącą pochodnią y znakiem wofkowym oczu$ ták dofkonále.s 
ozdrowiáfo> iakoby nigdy żadnego defektu ná nich nie po- 
niofło. i 
148. Oczy tu zwyczáynie światło bierą y Cud zwyczá- 
iem czynią, ale te ciemności fłużą ná oświecenie B. STANI- 
SŁAWA KAZIMIERCZYKA; gdy bowiem Szymon Pifarz z pod 
obknliftá Zamku Krakowfkiego niemal przez lat ośm na oczy fzwanko- 
migcey nie Wały tàk; ze mu w oltátku do ślepoty przyfzło; uczynił vo- 
potrafi, tun nawiedzié Grob pomienionego Sługi Bożego» z Ofiarą 
Mízy Swietey y z pochodnią iarzącą: dziwna rzecz iefzcze 
był nie wykonał fzlubu, iuż iednak wzrok dofkonały odzy- 
fkał. Szczęśliwa ślepota, że do takiego lekarza trafiła, do 
ktorego choć z zdrowemi oczyma drudzy fie nie má. 
149% Anna Małżonka Marcina Rzezniká z Kázimietzá 3 
ledwie co połog odprawiła, tak ciężko w dtugą niemoc ná.s 
Rodzácým nogi zapadła, że przez kilka tygodni, iakoby ná martwe fti- 
2144 rdtae nąć nie moglát zá ofiarowaniem iednak iey przez Przyiacioł= 
zek. ki iwoie do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA + ze Míza 
Swiętą y z znakiem wofkowym; pierwfzey czerftwości przy= 
wrocona ief. 
150. Batbara Swárcíneyderynowa> Miefzczka Krakow ka, 
w iednym rámieniu bol cierpiąc; dla ktorego ani podnieść re- 
ki nie mogła: zá ofiarowaniem fie do Grobu Sługi Bożego 
Niemie. STANISŁAWA ze Míza Swiętą ozdrowiała. Ze iednak wy= 
dzieć co pełnić fzlubu przez kilka tygodni zaniedbała, taż famá boleść 
zubár: cjężey ią zaraziła, že nie tylko ręką władnąć, Ale Ani fypiać 
#ztcy ka- dla bolu nie mogła: więc domyśliwfzy fig iż to BOG ná nię 
*8" dla niewdzięczności dopuścił, iak tylko obietnicę wykonała; 
y taiemnie (prawy Bofkie komu należało obiawiła; nagle zá- 
faz oná boleść uftała. 
151. Znowu tu na głowy niefzczęście, gdy Wehr 
adni 
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ládnik Wawtzeńca Sołtyfa, Rzezniká z Kázimietz4, tak cięż- 

ki bol głowy cierpiał, że przez pięć dni y nocy Ani (pád, &- Gľowny 
ni ieść nie mogł, coż czyni: gdy rády na ziemi ile przy ubo- ^" Zwowm 
ftwie nie ma: z Nieba ratunku żąda, y oraz nabywa: bo iak fS A. 

fig tylko ofiatował do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA; 

zataz ona boleść, iak ręką odiął przepadła, 

152. Zdrugim także Rzeznikiem z KAzimietza, Tanem.s 
na Imie, taż fama niemoc zá pAfy chodzić poczęła, dla kto= 
tey ani fypiac; ni co robić nie mogł: więc podług: potoczney Podoby 
powieści: gdy trwogá> udał fię do BOGA; przez przyczynę ^"! epo 
Ziomka Swietego zwtafzczá nie mäiac przyrodzonych Ípofo- "46 mafi: 
bow ná uśmierzenie bolu, y ná te intencyą Míza Świętą przy 
Grobie Sługi Bożego STANISŁAWA naiął; y wofkowy znak 
oddał, y tym (pofobem poratował fie na zdrowiu. 

153. Udała fig y drugiemu podobna fztuka, kiedy fans ,,, DM 
Sołtys Gátbarz Rothgerbet z Przedmieścia Krakowíkieg0> ták- ju) Led 
že na głowy bolenie zapadł, dlaczego twarzy ízyia wízyftkà — 2,4;, 
fpuchła mu była; za obietnicą iednak do pomienionego Grobu 
z Ofiatą Mízey Swietey z świecą; y znakiem wofkowym» bol 
zaraz uftępować, y klęlnąć nadętość poczęła. f 

154. fuz fie wyžey námienifo> że fie ten Swięty wielce 
wtzodami brzydzi, więc kto fie do niego uda w tákowey à- — , —— 
fekcyi> wnet fkutek proźbie jego wymaga iko uczynił Mi- Par 
kofálowi Szewcowi z Kazimierza, ktory na nodze wrzod to- PA 
zwlokły przez czas niemały cierpiąc, w oftàtku náprzykrzy- © d 
wfzy fobie z nim, ledwie co pomyślił nawiedzić Grob lego 
fama obietnicą Mízy Swiętey y świece; oney fie fprofnosci.s 
oraz y bolu pozbyła 

155. Podobną łafkę Małgorzńcie laná Podwoyfkiego z 
Kazimierza Małżonce wyświadczył, ktotey to wielki wrzod 
ná twarz fie był wydał, y głowę tak bolem zArAził, že dla Podobne 
tego Ani ieść Ani (pać niemogła, z tym wfzyftkim leczyć go 1 de 
nie śmiała obawińiąc fig wiekizego ná ciele fzwhnku, Ale zdo- ^"^». 
bra ufnością udałą fie do Grobu Sługi Bożego STANISEA- 

WA)» z świecą y tam zaraz znaczną folge uczufá> A potym.s 
zupełnie ozdrowiafá. 

156. Barbara Corka Szynala Kowala z Kázimietzá kólká- ro/k4 mj. 
mi w bokach y morzeniem w żywocie zwh:ta leżąc, iuż jey źgać ds- 
nikt życja dálízego nie tuízyk więc ieźli gdzie tedy w tak f£» 
trudnych 
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trudnych tázách o fzluby jnie trudno kiedy śmierć zdto- 
wie farguie; ofiarowała fie ze Mfzą Swieta y z znakiem wo- 
fkowym do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA) zátaz fig 
wzmoglà y zupełnie ozdrowińłóe 

157. Máciey.czeládnik Stanifława Schordyle z Kazimie- 

Wolał dać zá dzwiganiem pewnego ciężaru, ták fie był zerwał; że z 

[vrece , niego krew nofem y uftámi ciekła: y zaftanowić iey nie mo- 
zı [wre- gli, co famo o dufzy rAdzić kazało. Uczynił ták co Katolicy 
cić Gro ná dobra śmierć godząc czynią, lecz iż gotowym umrzeć fig 

ameg. jefzcze niechce, weftchnął w onym deíperáckim razie do B. 

STANISŁAWA ofiatuiąc fig z świecą do Grobu lego» w tym 
zaraz krew fączyć fie przeftała, 4 ztym y on fam do pietwízee 
go powrocit zdrowia. 

158. Bartłomiey Bierowfki Miefzczanin Kázimierfki-«s 

Siedmisle- przez zupełne fiedm lat na wnąttzu zepfowanym będąc» że 
rnia nte- [amo jedzenie w udręczenie mu fig obrącało, dla tego iuż y 
mor ofid: jądąć nie śmiał A zatym ofiabiały chodzić nie mógł. Tena 
MC frá zeznał že -ik fig tylko ofiarował do Grobu Sługi Bożego 

"' STANISŁAWA ze Mfzą Swięta y znakiem wofkowym zaraz 
ozdrowiał. 1 
: 159. A że zwyczńynie kto iednego dobrodzieyftw& wdzie- 
cA a "x czen fig ftaie; tym famym ná nowe zarabia. Tenże fam Bár- 
da pe tłomiey gdy ciężko na zeby boleć począł» zwyczayną ufno- 
£4 ścią udał fie z Ofiarą Mfzy Swiętey do Grobu, doświadczone 
go Patrona STANISŁAWA, natychmiaft oná zębata boleść 3 
fiebie famę trawiac, więcey onego ,cztcká attakować nie. 
śmiała. 
160 Nie dopiero to prawda, że gdy głowa boli; infze.s 
Hg członki czuiąj zwłafzcza pobližízym więcey fię złych influ= 
d encyi doftaie. Doświadczył tego rzeczywiście Iakub Mularz 
kuczy z Kazimierza > ktoremu wierzch głowy kolacy bol właśnie.s 
jak ná (zydľa tozbierał y pogotowiu w fzyi w rámieniách.s 
przez kilka dni ták go trapił, że fobie rady dać nie mogł: 
wizákze iak uczynił fzlub náwiedzié Grob B. STANISEA- 
WA» ná wfzyftkich członkach ofwobodzony zoftał. 

161. Podobną nawiedzony kaznią Stanifław Soyka; Su- 
nik Kázimieríki, gdy żadney w lekáríkich fłoykach nie. 
znalazł folgi, à bol łedwie radzić o fobie dopuścił: poki ie- 
fzcze przy iakiey takiey zoftawał tefiexyi; umyślił fig udać 

do ptzyczy- 
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licho prze 


filone. 
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3, Sdniflawa Kázimierczytá vs. 70 
do przyczyny (wego Patrona y Ziomka STANISŁAWA KA- 
ZIMIERCZYKA: co gdy uczynił, cudownym fpofobem u- 
zdtowiony zoltad 

162. Agnefzka, Małżonka Bartofzowica Bednarza z Ká- 
zimierza, po wfzyftkim ciele złożona będąc chorobą: zá ofiá- 
rowaniem fie do Grobu Sługi Bożego STANISŁAWA ze» 
Míza Swiętą .y z świecą > bolesť uftała, ale fie zaraz ná ciało 
iey chrofty wielkie obiątrzone wyluły: więc trzeciego dnia 
wzmogłfzy fie lepiey z niemocy; przeťzeczony Grob ofobą 
{wa nawiedziła, y tam fig do fzczętu wfzelkiego licha pozbyła. 

163. Nie brzydzi fie Sługa Boży y fprolnych ná ciele.s 
ludzkim leczyć wrzodowáczow + byle tylko na dufzy czyíte- 
mi niewinniątkami byli; iako fie fiało z Synem ná fmię Stani- 
flaws Grzegorza Zontáká z Kazimierza, ktory tak fzkarńdnym 
wedle ucha opánowány był wrzodem; że mu dla tego wfzy- 
ftkà twatz y z fzyią (puch#á+ iak tylko ofiarowanym od Må- 
tki włafney do Grobu Swiętego zoftał ze Mfzą Swiętą tedyž 
fię bolaka onego przepuknieniem pozbył. L 

164, Ze tu czelty A pewny oczu ratunek, fami to £lepi.s 
widzą» nie tylko ci ktorzy zeplowány wzrok mála. Przy- 
świadcza mi tey prawdy Wawrzeniec Szczerba Sukienńik 
Kazimierfki, ktory przez cząs niemały frodze zboláte oczy 
máiac, iak fig tylko ze Míza Swieta y z znakiem wofkowym 
oczu do Grobu B. STANISŁAWA ofiarował, natychmiaft ná 
nich pociefzonym zoftał. 

165. Tegož famego dále mi powaznieyfze choć Niewiá- 
fa Urfulà Andrzeià Szewca pozofłała Małżonka z Krakowa» 
fwiadettwo: tà bowiem czás długi choruigc na oczy znádeto- 
ścią ich bardzo wielką, dla ktorey niepochybnie slepoty oba- 
wiać fie potrzeba było; gdy fie do Grobu Pobożnego Oyca 2 
STANISŁAWA ná Kázimierzu z pietnafta Pacietzy oflárowA- 
dà, tedyž nadętość oczu uftąpiła, y zupełnie ozdrowiała. 

166. Nie lada Medyka to włalność, niezrozumiáne ná- 
wet y íkryte choroby leczyć, ktoremi wewnętrznie ile koło 
ferch ścisniony był, że iuż zaledwie dychać mogł Mikołay 
przekupieň z Kazimierza: przeto niemálac ná nie docze[nego 
fpofobu , o Niebiefką do ROGA udał fie poradę; przez pízy- 
czynęB. STANISŁAWA) ofiarniąc fię do Grobu Iego ze Míza 
Swiętą y z zuakiem wofkowego (ercá co uczyniwizy dofka= 
nale do pierwizego przyízedí zdrowia. Tu fię 
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Tu fig kończą dovrodzicyfiwa y tafki pierwfego zaraz Roku» po 
fczęśliwym zejściu z tego Świata Sługi Bożego STANISŁAWA 
KAZIMIERCZYKAs utrapionym ludziom wyświadczonej y © 
pilnością od Káptánow tegoż Zakonu fpifáne > y do Druku po trzeci= 
raz podane. 
167. W drugim Roku po (kończeniu śmiertelnego życia 
tegoż pobożnego Kapłana STANISŁAWA KAZIMIERCZY- 
KA, przyfzedł z Myślenic Stanifław Bednarz, nazwany lo- 
dľa, w dzień Patrona (wego S. STANISŁAWA Męczennika 
y Bifkupa Krakowfkiego; y zeznał; iako przez zupełną cwierć 
roku; ciężko bardzo chorował, y ofłabiały (rodze na fiłach > 
iuż fig żyć dľužey nie fpodziewat, nieczym fie na śmierć przez 
Szlab tego Sakramenta Swięte Oftatniego nawet Pomázánia przygotowa= 
śmierci Wízys tychłoli Dufzę wytchnąć miał, oftatniego momentv o= 
zrgku wy- czekiwał. W tym przyfzła doniego w nawiedziny, uczciwa 
darł, jedna Sąfi4da, y żałuiącpewney utraty onego chorego, porá- 
dziła Zonie iego, (bo iuż on fam o fobie prawie nie wiedział) 
aby go ze Mfzą Swieta y zwyobrażeniem jego wofkowym.ss 
ofiarowała do Grobu B. STANISŁAWA ná Kazimierzu przy 
Krakowie; u Bożego Ciała. TA świątobliwa porada; za iku- 
teczną mu recepte ftała; bo ledwie tak iako mu rádzono uczy= 
niono; zaraz fie chorobą przefilać poczęła: tak, že fig chory 
niby ze (nu obaczáč począł, à potym nie zádfugo do pier- 
wízego ptzyfzedł zdrowia. 
168. Ten ktory obcym (woie fawory świadczy; tyms 
bardziey fwoiey Braci przychylnym fię czyni, kiedy náyprzod 
Pinlig u Brat Stanifław Kon wers; Konwentu Bożego Ciała, w ramie= 
fati, kto niu y w boku páráližem zarażony; zAczołgaw(zy fie na mo- 
tu przjf4 dlitwę do Grobu Kom-Profeffa (wego, B. STANISŁAWA 
p.  dofkonałe zdrowie otrzymał, ze ná fobie w całym życiu ża- 
dnego fzwanku zarazy oney nie doznał. 
169. Tegoż prawie Roku Wielebny Kfigdz Tomáfz, ták- 
Podobra že Kanonik Zakonny; Kaznodziei tegoż Konwentu Bożego 
niemoc ro- Ciała, część głowy y rękę paraliżem zarażoną máigc > iak fig 
mzy rats- tylko polecił opiece pobożnego Oyca STANISŁAWA» przez 
ver zav zafługi lego; o przywrocenie pierwízego zdrowia P. BOGA 
profząc, w predce zdrowym zofłał, y ná znak wdzięczności. 
odmálowáne Votum u Grobu zawiefił, 
170. Wielebny Kfiądz Mikołay; także Zakonny Kanonik, 
pomie 


ža 
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pomienionego Klaľztoru Bożego Ciałą na Kazimierzu, przez 2 
czas niemały złożony chorobą; iuž Ani zdrowia; Ani życia» efchnie | 
dalfzego fobie nie tufzył, z tym wízyftkim nie z fzedł mu z deti 
pamięci Kom-Profefs Swięty więc fie mu poleca y zdtowie.s ejfe Apte 
ślubem goni: Až iednym razem; miał fig widomie pokazać ^ &, 
wzdychaiącemu Mąż Boży; y cudownie go bo nagle od cho» 
toby wyfwobodził. 

171. Pokázuie fie 2 odmálowánego y-podpifanego flare- 
mi literami Votum, že w Roku 1533. pewny Kanonik tegoż 
famego Zakonu Bożego CiAłA, ciężką y długą złożony choro- 
bą, poprawy żadney nie czuiąc na zdrowiu przy Aptekarfkiey 
wygodzie: albowiem ná wiekíze wyfławienie Sługi Bożego 
STANISŁAWA, BOG ná rezerwie trzymał zdrowie iege 
wfzakże iednak iak fię tylko ofiarował do zafług lego, tedyż 
zaraz pożądane wymogł, y wyżebrał zdrowie, 

172. Takimże dowodem; z odmálowáney tabliczki pro- ; 
bowäč fie może, że pewny człowiek opętany od czáttow, le- . "d 
dwie co ftanął przywiedziony do Grobn tegoż Wyznáwces SONA 
Chryftufowego STANISŁAWA > zupełnie ofwobodzonym.s Jicho bo y 
zoftał od Czártow, ktorego to dobrodzieyftw wdzięczen; be- Cgzarto. | 
dac uwolniony ís anathema otrzymanych ná tym tu mieyícu.s fro. A 
faworow. Bofkich> zá przyczyną tegoż Swiętego roíkazáw (zy 
odmálow&é fadum cum voto zoltà wit. 

173. Nie mniey wdzięczną łafki bydź fie pokazAłA Bia» 
fogtowá jedná z Kleparz, Katarzyna Imieniem; ktora tegoż 
prawie Roku przyfzedłf(zy do Kościoła Bożego CiAłA na Ka. «he go 
zimierz, y tam przy Grobie B. STANISŁAWA; należyte BO» 1 A 
GU zá odebrane łafki oddawfzy dzięki, zeznała: że ztozo- moć przy» 
ney ciężką chorobą; y prawie bez pamięci leżącey > pokazał bywa, 
fię w Zakonnym Habicie z świecą, ftánawízy przy łożku iey) 
pomieniony Mąż Boży STANISŁAW; y uzdrowił ią. 

174. Y chore nogi uzdrawia; żeby ná to uczefzczály miey- zdromatu 
fce; jako fie táto z Agnefzką Wdowa z KAzimierzá, ktora z pee chromym 
wnego defektu znacznie uchremuiac, życzyła ludzkiemu poe przekadz 
$miewifkus uiac okázyis y fobie zwykłego nabydź chodu prze- ka, 
to udała fię z pokorną fupliką ptzy Grobie do zafług Oyca S, 

STANISŁAWA, y tam za lego przyczyną, iak żądąła wyże- 
brała. „Dobre to wprawdzie nawiedziny ktore tak u BOGA 
popłacaią. 
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175. Sžczesliwa iedna Mättoná> tak fzczodrotnego W fa- 
fk&ch Bofkich tegoż S. Wyznawce doznała, że gdyby go by- 
łA o co wiecey profitas więceyby byľa nád troiakie dobro- 

Nie fkapo dzieyftwá otrzymała; oczym takowe fam&- daie (wi&dectwo 
rutáki nh ftebrnym Vorum klęcząc, z takim napilem D. 0, M. in 
mierzą fignum triplicis beneficii obtenti.  Zaifte długo dziękuie; kto procz 
uftney y w fercu wdzięczności, ná twardym Metalu | Bofkie.s 
ki y dobtodzieyftwà ryfnie. 

"176. Rodzić bez bolu wielka fzczęśliwość, ktotey fnadź 
„doznała pewna iedná Białogłowa: nieczym na znak wdzię« 
y eon cznoíci zofthwilà odmalowane Votum przy Grobie B. STA- 
per s NISŁAWA» iz ią BOG zá przyczyną lego pod czás niebeipie= 
do.  cznego ptodu od (zwánku iakiego na zdrowiu, y innych zwy- 

czaynych przy porodzeniu bolows y trudności; zachował. 

177. Poczuwała fig y druga w podobney wdzięczności 
według owego wierfzyka: „Qui aquam baurisy puteum corona: 

W utvapie Kto czetpa(z wodę; day co w nadgrodę: kiedy w utrapie- 
„iw potie niu wielkim odebraw(zy od Pana Boga pociechę iakąś przez 
chés — zaftugi tegoż Kapłana Bożego STANISŁAWA» oddała fre- 
brną tabliczkę, na niey wy(ztychowána ofoba Białogłowika 
klęcząca z napifem: Dziękuięć Panie żeś mnie pociefył zá przy 

ozjng  Błogofławionego Sraniftawa- 

178. Podobnym trybem Anna Sperczyna doznaw[zy pe” 
wnego w chorobie ratunku za przyczyną Błogofławionego 

Wer zá STANISŁAWA» bby tak należytą ukontentować mogła Boga 

wet, däre ydzięcznością, W nadgrode powzigtey łafki, (tgbrne oddała 

mo mie. wotum, z takowemi owy: Jet to rzecz doświadczona y dos 
znánay iż fkorom. fig do Grobu tego B. obiecała w chorobie (wej; zá 
przyczyną iego wkrotce ozdrowiałam. To prawda, w każdym rá- 
zie tańize nád zdrowie (rebro. 

179. Y na wykręty Prawne znayduie tu (pofob> iedná 
pobożna Mńtrona, ktore po długiey bez żadney nadzieie wy= 

i rania przewłoce, iak tylko za Patrona (prawy fwoiey obrá- 
Spraw£ Jh Błogofławionego STANISŁAWA; bez wielkich zawodow 
0, W Roku 1605. fkończyła, na co iey famey takowy dowod 
matą [pe: ", i EN DA RETHA 
SN AA frebrney tablicy? Jedná Pani Pánu Bogu dziękuiąc ze Pan 
ka ruka BOG raczył dać koniec prawi przez przyczynę Błogofżawionego Sta= 

nifław; prawuiąc [ie kilka lat. Dn 

180. Opłakane dla ciežkiey choroby dziecię; SĄ 

( ola 


B. Stánijtává Kázimierczyká. 83 
Kłofa Miefzczanina Kázimieríkiego, iak tylko ofiarowane» ; 
było do Grobu tegoż Błogofławionego STANISŁAWA; dg liga 2 
pierwízego zdrowia przywrocone iefu o czym wiádomo 774r 
czyni ip anathema wdzięczności odmalowane Wotum z temi spor 
ftowy: Thomas infans Staniflai Kłosy €9 Conjugis ejus Zalor/kay A 
deploratus - [anatur. 

181. Roku Pańfkiego 1605. niemowlatko iedno w dále- 
kiey do Częftochowy drodze, Słońcem przepalone; iu prá- pyupiemu 
wie kon&é poczęło: żałośni Rodzice nie mogąc mieć infzey dziecigcie 
rady; Ani ratunku; wfpomniawlzy fobie ná dobrodzieyftwa tož fe 
Męża Swiętego STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA» polecili fáže. 
opłakane dziecię opiece iego: tedy záraz pofilene lepiey fię 
mieć poczęło; y zdrowo na miey(ce dowiezione było. 

182. W Koku 1616. Małgorzata niegdy Łukalza Zator- 
fkiego; Miefzczanina Kázimierfkiego pozoftała Małżonka, w 7 "# M 
cieZkicy chorobie od famych nawet opufzczona Doktorow; Pos Eu 1 
zwiaízczh dla nieuleczoney boleści nog, dla ktorey ledwie sis "M 
iuz od rozumu nie odchodziła, 'przyznała to zafługom y 
przyczynie Błogofławionego STANISŁAWA» że dnia trze- dł 
ciego po wykonaniu ślubow fwoich z znakami wofkowemi i 
poczęła fig lepiey mieć; y zupełnie ozdrowiała. 

183. Zle komu dobrze uczynić bo fie zawfze tego do» 


maga; jako y tá Niewiáftá> ktora iedno wziawízy dobro- aa 
: i: 7 5 i SA. ri d nig 1 
dzieyftwo; iak pewnego długu»- drugich fie dopomina: gdy do(jć. 


bowiem w iednym oku przenikające jakieś uczuła ftrzykánie 
żeby iey oka nie zepfuło; doświadczonego z modlitwą radzi 
fig Patrona przy Grobie iego: Aż zaraz oko Lekarza pozna” 
ło; bo ią ftrzykać przeftało. 

184. Táž fama iefzcze w kolebce maluchne dziecię má- 
lacy na Kaduk chorej przez cáły Rok, gdy fobie iuż z nim 
ftefknifá, częścią dla uftawiczney od rzeczy golpodáríkich 
tezrywki, częścią z politowania Macietzyńfkiego; do Grobu Wiecznym 
doświadczonego Opiekuna fwego Błogofławionego STANI- žymotem, 
SŁAWA udała fię Pana Boga profząc, żeby mu przez zafługi dorzefny , 
lego, albo zdrowie przywrocił, Albo ieźliby inaczey bydź nadgrádza 
nie mogło, nád nim fie zmiłował, by więcey ná lego 
morderftwo nie patrzyła: ledwie co Kapłan Mfzą Swiętą 
fkończył, w tym dziecię na dofkonalfzy żywot, bo wieczny 
wytchneto, Wfzakże iednak dziecięciu przez to. mnieyfza 
L2 od śmierci 
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SĄ Protekcya nád zadaiacémi ratunku. 
od śmierci krzy wdá> ktora łatwiey do jNiębaj niewinniatká 
ptzenoli. 

185. Nie mitrežyf czáľu daremnie Jan Zmuda Rzeźnik 
z Kazimierza, gdy w (woiey przygodzie ciężko záchorowá- 
wfzy na nogę; udał fie do Grobu tego fugi Bożego; mig- 
dzy Oktawą Bożego Ciała we Srzodę, z wofkowym znakiem 
zezńaiąc: iż ledwie tylko pomyślił uczynić co należało do 
odzyfkania zdrowia; tedyż ná ciężko fkaliczoną nogę; zná- 
cznego doznał ratunku. 

186. W tymże Roku; Jadwiga Małżonka Andrzeja Ru- 
sinká z Wieliczki, po zwątpionym fwoim zdrowiu udáwízy 
fie do zaffug Błogolławionego STANISŁAWA ná kilka Mízy 
Świętych Aby fie ná.iey intencyą odprawić mogły pofłałó» 
ktore iak fig tylko (kończyły; záraz też oná znaczną odmiá- 
nę ná zdrowiu uczulá; y tak ftrafzną Ofiarą śmieć od fie- 
bie odpłofzyła. í 

187. Tegoż Roku, ofmego dnia Października Szlachetna 
].M.P. Barbara Krzywańfka od Profzowic; ptzyfzedł(zy do 
Grobu tegoż fługi Bożego STANISŁAWA na dziękczynienie 
Panu Bogu nabożeńftwo fwoie odprawiła zeznaiącz iako ią 
przez zaílugi tego Błogofławionego Kapłana pociefzyć ra- 
czył; w czym go w fkrytości ferca {wego wzywała. 

188. Tegoż Roku, dniń 13. Liftopada; Jakub Nidetlánd, 
ffawny Muzykánt Krakowfki, ciężko západžízy na febre. 
kwártánne> profit by fie dwie Míze Swiete przy Grobie ftu- 
gi Bożego, STANISŁAWA ná iego intencyą odpráwily, co 
gdy fig ták ftało, tym (pofobem tak dobrze zagrał febrzes 
že fig wiecey do niego ná plaľy nie wrociła. 

189. Kapłan ieden Pàrálizem zarażony z Prufkiey Zie- 
mie, przyiechawfzy do Krákowá ná leki, že mu nic nie. 
pomagały, ile ná nogi, ná ktore poftąpić nie mogł: z porá- 
dy niektorych po rożnych y prożnych lekach, kazał fię nieść 
w Krześle na Kazimierz do Bożego Ciała, gdzie przy Gro- 
bie Błogofławionego STANISŁAWA modląc fię nieprzeftan= 
nies pociechę odebrał: bo wftawfzy o fwey mocy z Krzefłas 
piechotą názad do gofpody powrocił, à ná znak dobrodziey= 
ftwa tabliczkę frebrng z Ofobą (woig w Krześle fiedzaca» przy 
Grobie zoftawił z temi flowy: Annô- Dii 1619. Presbyter patae 
tiens ex Pruffiay beneficii memor wotum obtulite 

190. 
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190. Mufiał tu Zakonnik pewny Benedykta Swietego> 
znacznego dobrodzieyftwa doświadczyć w Roku 1612. že.s 
go przy uboftwie Zakonnym tak drogo fzącuie; gdy ftebrną 
tabliczkę przyfízediízy do Grobu tegoż Wyznawce; na znak 
dziękczynienia zoftawuie z temi fłowy: Ego Allertmss Ordinis 
$. Benedit ad banc Tumbam B, Stanillai Votum reddo. 

191. Roku Pańfkiego 1625. Wielebny X. Paweł Pukal, 
Canonicus Regularisy S. T.D, Konwentu Bożego Ciała Profefs; 
iadąc w odległe Litewfkie Kraie, do Konwentu Bychowfkie= 
go na Przeoritwo: z utrzęśnienia y innych podrožnych nie- 
wczafow; wpadł w ciężką chorobę; wfzakże iak tylko Wo- 
tum uczynił do Kom-Profcff Swietego> prędko ozdrowiaf> 
y powrociwfzy z pomienionych Kráiow wypełnił, oddawfzy 
frebrna tabliczkę, z takim napifem: D.O.M. © B. STANI.- 
SLAO CASIMIRITANO, cujus meritis in gravi morbo ex itine= 
re contratto prafentifimum expertus [um auxilium. 

192. Roku 1630. jaśnie Wielmožny J.M.P. Komotowfki 
Comes in Liptow B Orawa; Starofta Oświecimfki; chorym be- 
dac> zwłafzcza na lewe oko; ktore mu było z ftawu fwego 
ná wierzch wyfzło, że go Aż podwięzować mufiał; kazał fie 
wieść do Krakowa na leki, gdzie pierwízey nocy przyśnił fig 
mu Mąż Boży STANISŁAW KAZIMIERCZYK w Zakone 
nym Habicie, deklarniac mu pewnieyfze; niż iakiego fig od 
Medykow fpodziewał zdrowie, w tym fię chory ocknął» y 
wielką folge od bolu ná ciele y ná oku uczułę záraz tedy 
rano iefzcze fłabym będąc, kazał fig nieść do Grobu iego y 
tam lepiey ná zdrowiu utwierdziwizy fie; z tamecznym Pro- 
bofzczem ná on czas Wielkiego Imienia Prałatem, Marcinem 
Ktoczyníkim> z rony Fundacyi w (woich dziedzicznych Do- 
brách konferować począł, ktorą rzeczywiście w krotkim czá- 
fie wykonał, na dziękczynienie za Dobrodzieyftwo doznane 
w Maiętności Suchey nazwaney, iako o tym rzetelną czyni 
wzmiankę Erekcya tamtego Konwentu. 

193. Drugiego Roku to ieft 1631. dnia r9. Września; 
do tegoż Grobu przybyli J.M.P. Adam Wierzchowfki; Dwo- 
rzanin Krolewica J.M. Władyfława z Małżonką fwoią; ofià- 
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ruiąc Coreczkę fwoię Ewę, ktorey przez trzy dni y przez ”4ć mafio 


trzy nocy krew nofem płynęła, że iey żadnym fpofobem.s 
uftanowić nie mogli: ledwie co (woie mabożeńftwo fkoń= 
czyli y do domu pôwtocili> iuż zdrową Corke záltálie 


86 Protekcya nad zadáiacemi racenku 
ś 194 Tu fame Wotá nieme; chociaż fig Ofoby taią; dtoz- 
"Drift fzą nad frebro Hike oznaymuią, kiedy tegoż famego Rokus 
A. pewna chora Ofoba ottzymąw(zy za przyczyha tegoż Mežá 
OC Bożego STANISŁAWA zdrowie; frebtne Wotum do Grobu 
iego oddała z napifemt Aunó Däi 1631. D. O. M. ad Majorem 
Gloriam © B. Stanislao Cafimiritano offerro humillime Votum pro [a= 
nitate obtenta. 
195. Druga także Ofoba podobney łafki w chorobie do» 
znáwízy> ná znak wdziecznosci przy tymže Grobie frebrna.s 
EE tabliczkę z Ofobą fwoig ná łoże złożoną zawiefić kazała, z 
;, takim napifem: A. Dzi 1640. D.O.M. ad Sepulchrum B. Sranislat 
Cafimiritani Canonici Regul: im Templo $5. Corporis Chrifliy, Votum 
bumillime ojferro; in gratiarum ačlionem pro recuperata [anitaté: 
196. W roku 1650. Pan Marcin Golinfki; Rádzcá Kazie 
mietfki, z Małżonką fwoią Anną w rożnych przygodach te- 
. go Męża Bożego doznaiąc opieki; także frebrne Wotum od- 
Mało za dhli z napifem: Wotum oddawams dziękuiąc Pánu Bogu zá dobro- 
wiele fl die dzienftwá w ciężkich chorobach y fráľunkách po kilka rázys przez prz ye 
czynę B. Stanifława Kazimierczzyka, ofiárnige fig do Grobu tego Ták 
tu Zwyczáynie bywa; kto mało dAie, wiele odbiera 
197. W roku 1659. Pan Woyciech Gomołkowic; aten= 
duiąc Wiofkę Palcą nazwaną pod Lanckoroną, tam mu był 
niebefpiecznie -zàchorowat Synaczek; Imieniem Dominik: fra- 
fobliwy Ociec» przyiechawfzy z potrzeby pewney do Kráko- 
wá» wykroczyl tež do Klafztoru Bożego Ciała, Kanonikow 
Zakonnych, aby tam fwego krewnego nawiedził, w tym gdy 
d fig witaią y Wzáiemnie o (ukcefľach fortunnych pytaią; żało= 
Wars, fny Ociec rzecze, do moiey z łafki Bożey fortuny nic mi nie 
CUM braknie; tylko że mi Sýnaczek Dominik ciężko choruie; y 
wątpię bym go iuż żywego zaftał. On krewny Kapłan to 
ftyfząc cieízy go mowiąc: iż my tu mamy dofkonałego Le- 
kárzà, Blogoflàwionego STANISŁAWA > ktory konaiących 
nawet zdrowémi czyni; temu go Wáfzmosc poleć, bez wat“ 
pienia uznaíz Wóafzmość: moiey rády fkutek. Uczynił ták 
Ociec y Mízy Swietey przy Grobie ná te intencyą fłuchał; 
a potym do domu poińchał, gdzie Synaczka w lepízym zdro- 
wiu znalazł, ktory właśnie rey godziny kiedy fig zań Míza 
Swięta odprawiałó, lepiey fie mieć począł, iako to tenże fam 
zeznał, gdy powtociwízy zá okázya do Krakowa, za radę 
zbáwienna dziękował, CZESC 
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CZEŚC TRZECIA 


W krorey ffe do wiadomosci ludzkieý poddia tajki 

y dobrodzieyfiwa Błogojlawionego STANISŁAWA 

KAZIMIERCZYKA, dopiero powtornie do druku 
podane. 


Przemowa. 


gu ktoty immediat? przedemną; wyliczone fáfki y dobro“ 
dzieyftwá Bofkie przez zafługi. pobožnego Oyca STA- 
NISŁAWA w rożnych potrzebach zoft&igcym ludziom wy- 
świadczone w Roku 1669. do druku podał, kazawlzy intro- 
ligować w ieden exemplarz fwoy drukowany, co dość bia- 
łego papieru włafną reka. naftępuiące Swiątobliwości iego 
znaki pofpifował: aże zá każdym aktem Apoftolfkiego Pifarzą 
ad manum mieć nie mogł, ktoryby go fide publica legalizował 
y należytym podpifem ftwierdził, zebrawfzy ich znáczna.s 
fumme coram. Notario Apofłolico zezaał, iako infzego reípektu.s 
nie maiąc prócz (zczegulney chwały Bofkiey y wyfławie- 
nia w.ękfzego fługi Bożego STANISŁAWA; bez przyfady 
żadney prożney chwały, Albo iakiego koloru nieftu(znego 
kłamftwa; oneż fideli calamo pozbierať, o czym ma takie świa= 
dec&two. 


PPN Et qua ego M. Andreas Cantius. Mathie | Sokofowffis 
(L S Philofophie . Dottor. Publicusy Sac; Authoritate  Apoftolica 
' k eria: Diacefis Crac: praźnfertarumy Gratiarum per ya- 
Wu ria Perfonas interce[fone B. STANISLAI CASIMI- 
RITANI, variis temporibus agnitarums manu propria. A, 

R. Stephani Ranatowicz, Can Regul pro tunc Sacrifle Ecclefie SS" 
Corporis. Chrifli fideliter 68 accurate conforiprarum S collečtaruma ex 
relatzone Perfonarum. fide dignarum, ob gratias: agnitasy vota varia Be= 
ato adferentium, quam fideli(fime confczentia bona € Sacerdotalis ab(á: 
fimítros aliquo. vejpedius G©c una cum RR. in Chrifle PP. Michácle 
Gorzyń;kty S. T.D. © Stanislao Markiewicz> Canonicis Regul: ad id 
fpocialiter rogatis © adhibitis teftibus, prafens interfui de omnibuss es 
Jingulis -Circumfiamiis contentarum gratiarum. inquifivi © examinavi. qua 
per irat 
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par erat diligentia: ideo prafentem <9 fidelem recognitionemy utpoté A 
proveľte etatis. Viro in annis. 76. conflituto. receptam in majorem fidem 
robur ac teftimonium pramifsa manu propria, figno, Nomine © Cogmo- 
mines quibus in talibus utor mihi folitis communívi rogatus © requifi= 
tut, Ada bac funt Cafimiria in Conventu SS. "Corporis Chrijli. Aii- 
nó à Nativitate Domini Noftri Jefu Chrifli 1693. Indičtione Romana 
ima Pontificatus SS. Domini Nofri INNOCENTII Divina Pro- 
videntià Papes ejus Nominis XII. feliciter moderni. - Annó ejus -2dó 
Die verb 13. Menfis Maji. Idem qui (upra. m. pp. 


Między infzemi nanotował 15. łafk y dobrodzieyftws z 
Auguftyna Biefiekier(kiegos Kanonika Zakonnego; tegoż Kon- 
wentu Bożego Ciała ná Kazimierzu Profefla, ktory około 
Roku 1633. Hiftoryą życia Błogofławionego (iak go on zo- 
wie) STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA napifał, ale uprze= 
dzony śmiercią w Roku 1635. do druku nie podał: czego 
ani nawet bližízy na(zego wieku Hiftoryk wykonac nie mogł 
dla tego; że iuż był (woię Kfigzke fześcią lat przed tym. 
wydrukował; iako fię dochodzi z Roku 1666. Ktotego na- 
mienione fktypta w pewney Bibliotece Krakowfkiey znale- 
zione były, y poniewczáfie do iego rąk fię doftałyż te on 
rewiduiąc z (woią drukowaną Kfiążką złączył: y tęż famę 
iftotę Hiltoryi życia Błogofławionego STANISŁAWA; lubo 
in(zemi pifaną fťowy> ználaztízy znaki świątobliwości iegos 
(ktorych 15. nad infze wynalazł) między naftępuiącemi do- 
brodzieyftwy; temiż práwie nic nieodmieniáigc quo ad fubfłan= 
tiam terminami ponotował. 

I. Anna Krzyfztofowa Pafamoniczka z Krakowń, przy- 
fzedłfzy do Grobu Błogofławionego STANISŁAWA; aby 
tam dziękczynienie Bogu y obiecane Wotá oddała; zeznała 
to, Že jak tylko uczyniła ślub do pomienionego Grobu: na. 
kwártánne uzdrowiona zoftała. 

2 Jadąc pewny Miefzczanin KAlifki z Synaczkiem fwo- 
im ná Kálwárya> podobno z podrožnego niewczafu; on mu.s 
Synaczck bardzo zachorował, do tego bolączka wielka naň 
fie wydała; Ociec nie máäiac czáľu dziecięcia onego w Krá- 
kowie lekowAć, uffyfzhwízy o łafkich Btogoffawionego 
STANISLAWA KAZIMIERCZYKA, ktore utrapionym czy- 
ni z wielką otucha udať fig do Grobu iego profząc o Míza 

Swigt2» 


2. Staniflawa Kazimierczyka. 39 


Świętą; ktora jak fie tylko fkończyła, dzieciná oná do fiebie 


przyfzła; że w dalizą mogł fię z nią puścić drogę. 

2 Urfula Panna ffužebna, ciężką chorobą będąc W krzy- Świ 
Zàch ściśniona, za dotchnieniem Grobu tegoż B. STAAL- Jobrodziey 
NSŁAWA nagle uzdrowiona zoftátá, lecz že zá to dobro= we. 
dzieyftwo mniey znać wdzięczną Bogu fię ftawiła; znowu 


* wkilká niedziel taž famą niemocą dotkniona była: lak prędko 


potym znak wofkowy oddała; y o Mfzą Swiętą przy Grobie 
profita, więcey fig do niey boleść ona nie wrociła. 

4. Stániflaw Chodowicz, Miefzczanin Krakowfki; ná- 
wiedzony od Páná Boga chorobą; zwłafzcza dychawicą dfa- 
wiony był, że ledwie tchnąć mogł; dla ktotey o iego ży- 
ciu wątpiono; iak tylko zań trzy Mfze Swięte odprawiono 
przy Grobie B. STANISŁAWA; tedy zaraz ozdrowiał, y z 
domu wyfzedł; že go ona BiałogłowA, ktora na Mfze Swie- 
te nofiła, y onych fłuchała, w domu nie zAaftała, 

5. Regina Zona Marcina; nazwifkiem Márízafkà z Zmu- 
dzifzowa, łupanie w reku niezmierne cierpiący y ná uśmie- kiss 
rzenie iego lekárftwá nie maiąc zá poradą wiadomych do~ į, ih 
brodzieyftw B. STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA; ofiato- odiąłe 
wała fig do Grobu iego ze Mfzą Swiętą y z znakiem wo- 

Íkowey ręki, wnet za pomocą Boža bolesé nftáfá. 

6. Szlachetny Paweł Pełżyńfki zeznał, iż nieznośne w Rgká y no 
práwey ręce, y w lewey nodze bole cierpiał, y to famym gá gd bole 
fkutkiem lubo iuż bez bolu pokazał» odkrywfzy zczetniałą zozernrá - 
ná kfztałt węgla rękę, wfzakże iak fie tylko obiecał n&wie- #4, czer- 
dzić Grob B. STANISŁAWA; tegoż zaraz wieczora uftały fee. 
bole; czego wdzięczen będący Mfzy Swiętey z śpiewaną Li- 
tanią de Beata przy Grobie iego fłuchał, y (am nabożnie przy 
teyże Mizy Swiętey kommunikował. Miło to było ślub 
wypełnić po takiey fálce y uzdrowioną rękę ściągnąć nà.s 
ofiarę. 

7. W wigilią Swietego Andrzeia, w Roku 1617. Ewa 
Grotowná Piekárká Wieliczka, iadąc z Krákowá> gdy zá nie- „ ; py: 
oftrożnością woźnice wozem przechylonym przytłuczona» AA 
była, y przetrąceniem obudwu nog; okrutny (zwánk odnio- zdrowe, 
fľa, tedy zaraz z wielkim krzykiem do B. STANISŁAWA 
KAZIMIERCZYKA, wołać ratunku poczęła, ktory lubo do 
czalu proźbę odwlokł; Ale iednak prędko iey pociefzyć nie. 

M zánie- 


Chory 
zdrow. 


Łupanie 


90 Celnieyke nád pierwfe Cuda 
zaniedbał, że fie tak dobrze ná nogi wyleczylá iakoby ni 
gdy ná nich fzwánku żadnego nie poniofła: co oná famá- 
przyczynie iego przyznając, profto do Grobu iego przyfzła; 
gdzie należyte dzięki Bogu oddawfzy, frebtną tabliczkę ná 
znak wdzięczności záwielié na Grobie kazał. 
8. Zuzanna Krzyfztofa Złotnika z Krakowa Malzonk&á, 
Zmatpios inż od Medykow famych w defperackiey chorobie opufzczo- 
na o zdro- nás, oná fama w przyczynie B. STANISŁAWA KAZIMIER- 
mi» ozdro- CZYKA nie defperuiąc iak fig tylko do niego ofiarowała: 
miats ^ zhraz fię lepiey mieć poczęła; y do pierwízego zdrowia. 
ptzylzła. f 
9. Woyciech Kåłufzk4 Miefzczanin Krakowfki, z Mał- 
O co pro: żonką (wolą zeznali: iz o co profili Pana Bogá przez zafługi 
f!» «r^^ B. STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA otrzymáliy y ná znak 
filis wdzięczności, przyfzedłľzy do Grobu iego> świecę iArzącą 
oddali, ze Mfzą Swiętą, zá otrzymane łafki dziękowali. 

; 10. Jerzy Náterná Płociennik z Kthkowá, przyfzedł(zy 
AES do Grobu B. STANISŁAWA ná Kazimierzu, Panu Bogu. 
22.301. dziękował, że zá przyczyną iego dziecię zbolałe wielkim. 
fig pęka. : : "Mtt : 

udręczeniem bolączki, do zdrowia pierw(zego przy wrocil. 

ri. Elźbieta Łofińika, Miefzczką Krofińfka, w niebe= 

fpieczeńftwie przy porodzeniu zofłaiąc, iak fie tylko ofiáro- 

wała do zafług B. STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA; bez 

żadney fzkody na zdrowiu, fzczęśliwie płod na Swińta 
wydała. 

12. Szlachetny Jakub Hubrańfki z Mcieiowic czyniąc 
dzięki Panu Bogu*przy Grobie B. STANISŁAWA; zeznałę 
iż Syn iego zaraz za obietnicą do tegoż Grobu, od febry 
uwolniony " zolfłał. 

v 13. Walenty Sołkowfki Rádzcà Kowalfki, (rebrna no- 
frebrną za ZE do Grobu B. STANISŁAWA oddhiąc zeznał: iz iak fie 
włafsą do iego uciekł ratunku; od ciężkiego bolu w nogach wy= 
mogg, fwobodzonym zoftat, 

14. W dzień Swietey Maryi Magdaleny; Roku 1626. 
Sluby Oy Staniftaw Panek, Korneciftà J.M P. Podczá(zego Koronnego; 
du pofpołu z Małżonką (woią nawiedząiąc Grob B.STANISLA- 
mara” WA zeználi> iż ik tylko ofiarowali Synaczka {wego Wi- 

poe wrzeńca, natychmiaft prawie ozdrowiał. 

15. Wielebny Xiądz Jan Krolikowíki XP A PELA 

CK» y 


Rodzącey 
ratunek. 


Febrze ba- 
Z dno fora 


B. Stanifłdwa Kázimierczyka. ot 
cki; y Grzybowíki, odprawiwfzy Míza Świętą przy Grobie gece p 
B. STANISŁAWA chory na rękę zeznał; iż znaczną folge trzebne 
zaraz pod czas Mfzy Swietey od bolu onego uczuł; teraz Xedauj 
prawi nie czuie żadney przykrości. 

16, Po powietrzu zaraz; ktore panowało w Krakowie 
Roku 1623. w Poniedziałek Wielkonocny> wielki fig. wznie- 
cif w Mieście żydowfkim o pułnocy pożar, ktory wfzyftek 
Krakow oświecił, tak: ze ná dachach wfzędzie pełno ludzi 
broniących fwoich domow widzieć było; albowiem 4ż na Zwie- 
rzyniec zapalone głownie niezmierny wicher roznofił: Kla- 
fztor y Kościoł Bożego Ciała» ile na on czas wiele mieízká- 
nia drewnianego maiąc w naybližízym niebefpieczeńftwie zo- 
ftawał, bo fie nań dla przyległości mieyfca; wfzyftek impet 
pożaru; y wicher ognifty obracał: czym Zakonnicy tameczni 
pomiefzani będąc, iedni na dachy dla iakiey obrony wyśli, infi 
do Grobu B. Oyca STANISŁAWA; ná Modlitwe pobiegii-»» 
aby ich BOG przez [ego zafługi od nieuchronnego niebefpie- 
czeńftwa uchował. Dziwna rzecz; že zAraz wiatr wfzyftek 
obrocił fie na wifte, y tak zá łafką Bofką Klafztor y Kościoł 
od niebefpieczeńftwą oczywiftego wolny zoftał. ZA co zaraz 
ná zaiutrz Zakonnicy y z Miaftem Solenną Wotywę czyniąc» 
dzięki Naywyz(zemu Panu przy Grobie tymże odpráwili » y 
ná znak dobrodzieyftwa odmalowaną tablicę zawiefić kazali > 
ktora potym pod czás inkurfyi Szwedzkiey z infzemi Woty 
niewiedzieć iako przepadła, 

, 17. Coś tu na to wyfzło; co Prorok powiedział: Cop=- 
firebitur tibi cum benefeceris ei. Będzie cię wielbił gdy mu do- be 
brze üczyniíz; bo y tá Pani, Nazwifkiem Anna Bemowa.» ROZA 
Miefzczka Krakowfka; ktora frebrną tabliczkę do Grobu B. melki 
STANISŁAWA» w Roku 1643. dnia 18. Lipca oddała, podo- 
bnoby była tego nie uczyniła, gdyby fie byłą anticipative zas 
lego inftancyą choroby nie zbawiła. Tak ludzie zwykli Bo. 
ga kwitować; iak namienia Ian S. gratiam pro gratia > bo y ná 
Ołtarz nikt darmo nic nie położy. 

Roku 1660. Brat Albin Mftowkis Canonicm Regg tegoż 
Konwentu Bożego Ciała, drugiego Roku po Profeflyi w padł 
w niebefpieczną malignę, dla ktorey trudno mu miał kto tu- 
fzyć dobrze o dál(zym życiu: on iednak (am nie defperuiąc w 
zafługach B.STANISŁA WA» ofiarował fie opiece lego; wkrotce 

M2 nad (po- 


Pożar ed 
Oyrzyzzy 
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Máligna 
nie zamífš 


92 Celnieyfze nád pierwfze Cuda. 
nád fpodziewanie wízyftkich, zupełne zdrowie otrzymał, cze- 
go wdzięczen będąc; odmálowána z olobą (woia klęczącą 

kazał zawiefić przy Grobie lego tablicę, 
19. Tegoż Roku, Dnia 4. Sierpnia rzuciła fie była krew 
o Pułnocy P. Reginie; Marcina Mifieckiego> Przyfiežniká K4- 
zimietíkiego Małżonce; y nieprzefłaiąc przez zupełne 12 go- 
dzin ciekłay z czego tak była ofłabiała; že Mąłżonek iey z 
defperowawfzy o dálízym iey życiu pofłał po Spowiednikń; 
Krew aby ią ná wieczne życie dy(ponował, Przyfzedłizy Spowie- 
MAMO dnik (ktory to dobrodzieyftwo ręką włafną; y temiż práwis 
AA 47 terminami nanotował) y fześć przyftawek fzerokich ygłębo- 
wpłynie, „kich krwie náciekfey, co więkfza iefzcze nieultaiącey obaczy= 
wfzy; y fam fig ftrworzył, y nie mnicy powątpiwać począł o 
jey zdrowiu: wízákže iak ią Spowiedzią odprawił, doradził 
jey aby fig z zupełną ufnością Swiętemu poleciła Ziomkowi> 
4 fam pofpiefzywízy do Kościoła przy Grobie S. przyklęknął- 
P. Boga profząc, aby fługę (wego STANISŁAWA uzdrowic- 
niem oney Páni wfławić raczył W tym gdy one Wotá kon- 
fekruią Bogu, tedyż prawie krew uftátá+ ktorego Dobrodziey= 
ftwa chora wdzięczną będąc, trzeciego zaraz dnia Grob lego 
nawiedziła, y z ofiarowaniem Mfzy Świętey y dwu świec do 
niey, Panu Bogu zá zdrowie; Swiętemu zá przyczynę; podzie- 

kowáfás 

20. Tegoż Roku w Liítopadzie Regina Marcina Kudá- 
fzewicà Rzeznika z Kazimierza Małżonka, ftruta będąc, zá- 
danym fobie bez porady Medyka, lekárftwem> ná wnątrzes 
ftargane > bolała ciężko» y nie tufząc fobie zdrowia; iuz fie 
ná śmierć Sakramentami Swiętemi przygotowała. -W tym Wie- 
Zeki mia- |ebny lan Táríki, Dyákon, Infpektor dzieci ieys żałuiąc bli- 
fo pomo» (kiego wytchnienia Dobrodziyki (woiey, gdy ią widzi cale u^ 
eyirug padłą; a prawie iuż konńiącą iedney nocy; iak tylko Kościoł 
otworzono; przybiegł do Zakryftyi, profząc o Mizą Swiętą 
z Litanią śpiewaną, przed Nayświętfzą Panną zá chorą; nás 
ten czas mu poradzono áby ią także przyczynie B. STANI= 
SŁAWA ofiarował: co gdy uczynił, przykleknawízy przy 
Grobie iego; prędko za przyczyną Matki Bożey y B. Oycá, | 
do zupełnego zdrowia przywrocona byłá. | 
| 


| 21. Roku 1661. Jakub Cierpielowicz Kápelufznik z Ká- 
zimierzá, ledwie co nocy iedney wylzedł z izby, paraliżem 
zarażony 


«Le Ma. 


B. Stániflává Kázimiercžyka. 93 
zárážony ná ziemię upadły od sił odpadł, y mowę ftrácit: 
poftrzegli iakoś tego przypadku doniowis chotego z ziemie.s 
zebrali, do izby wnieśli, à śmierci iego nagłey obawińiąc fig jp, , ,. 
po Spowiedniká pofłali, aby iakim fpofobem Dufzę ptzynay= , 474" 47- 
mniey ratować mogli: przyfzedłfzy Kapłan; fłowa fig na NIM mym Na: 
ni znaku iakiego nie mogł dowołać, y z nifzczym odfzedł; sad cudá. 
powrocił tegoż dnia drugi raz ku wieczotowi do niego; śle m. 
1ak przedtym nakfztałt drewna martwego zaftał; gdy dnia. 
drugiego około niego prácuie; à ratować go żadnym (po- 
fobem ná Dufzy, dla fif opadłych ná ciele nie może; udał 
fie do przyczyny B. STANISŁAWA; profząc przez zafługi 
iego Paaa Boga, aby mu przynaymniey mowę dla Spowiedzi 
przywrocił; ieżeli tá ieR wola aby umierał. Dziwna rzecz 
že lie tak ftało iak fig modlił, bo on martwy przemowif> y 
fpowiedał fig grzechow fwoich, à potym prędko umńrł. 

22. Tegoż Roku y Miefiąca, Anna Woyciechá Lepiatzá Przykłady 
Małżonka zeznáľát że gdy czytano łafki y dobrodzieyftwa dobre, do 
Bofkie ktore czynić raczy utrapionym ludziom przez zaflu- 7^^rego 
gi B. STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA; & (am& ná ten czás/ "42e 
ciężki kafzel z boleniem uft y pierfi cierpiała, pobiegłfzy 
zaraz do Grobu iego, y przyklęknąwfzy kilka pacierzy od- 
mowiła, tedy iey zaraz na ratunek przybył, że niéťownie.s 
z więkfzą folgą do domu fig wrociła, y ozdrowiała. 

23. Tegoż Roku; Dnia 24. Lutego; Zofia Szwaczka; z | 
Kazimierza, zwátta w pierfiach y w boku lewym kolkami Swe y 

d fercem rulzyć fie z fožká nie mogła, y owizem ledwie ^ 24/4: 
poc r P] zyc 1g ka 1 g CE Y. 1e de 
iuz tchnąć mogľát więc nie czekáiac ciężkiego przypadkus í 
pofłała fobie dia Spowiedzi po Xiedzá> ktorą odprawiw {zys 
profiła go o modlitwę do B. STANISŁAWA»; y fama także 
z piącią Pacierzy iemu (ie ofiarowała; tegoż zaraz dnia po- 
częła fie lepiey mieć, y do pierwízego zdrowia przy wroco- 
na zoftała. 4 

24. Podobna łafka znayduie fig nanotowana w Metryce 
Kościelney w te fľowá: Roku 1622. Uczciwa Małżonka Já- x tå prá. 
kuba Gládyfá Mieficzániná Krakow/kiego> przy oddaniu tabliczki fre- má mie 
brnej, Świece y Mpy S. do Grobu B. Oyca STANISŁAWA zea traci. 
znała; ad przfentiam Venerabilis Blafii Rofinfki Publici No= 
tariis y przy obecności Káptánow Bożego Ciała, także przy bytno= 
Sci wczwiwego Woyciechá Sługi Kościelnego že będąc w A d 

trudnice 


94 Gelniey Se nad pierufše Cuda 
trudnicniu u Urzędń, albo mige [práve uudną przez kilka lat z 
wielkim nakładem J znižezeniem Subftáncyi f'woiey, gdy fie uciekła do 
zafług y przyczyny tego B. STANISŁAWA,  profąc aby fig do 
Páná Bogą zá nią ftawił» żeby prędki koniec wzięta (prawa, Pan 
BOG ią pociefył, Co zeznała Roku wzwyż ponienionegos ofłatniee 
go dnia Lipca. 

25. Stanifław Dworakowfki, Kántor Bożego Cill bliz- 

ADAK fe fzy nierownie śmierci, niż życia, bo procz infzych śmiertel= 

te śmieć MYCH znakow; iuż fie nań były czarne fetoci> albo chrofty z 

erc,  Wielkiey gorączki, y (palenia wnątrza ná pierii wyfuły: wy- 
fpowiadaw(zy fie grzechow fwoich, y Nayświętfzym Sákrá- 
mentem Ciała y Krwie Paňíkiey> tákže Oftátnicgo Pomázá- 
nia przygotowawfzy fie na infzy żywot, gdy za upomnie= 
niem Spowiedniká ofiarował fię do załług B. STANISŁA= 
WA; å Spowiednik ná tež intencyą Míza Swiętą przy Gro- 
bie odprawił, zaraz począł fie lepiey mieć; y powoli siły 
bierąc, do zupełnego przyízedf zdrowia. 

26. Tegoż Roku w Czerwcu; Zofia z Khaimierzh, Mate 
cina Golinfkiego Małżonką, leżąc obciążona połogiem, wiel- 
ce niebefpiecznie bolała; albowiem iáko ta Niewiafta ktora 

E dzieci odbiera zeznała, poprzedz fię dziecię w niey obro- 

ciło, ze go żadnym (pofobem ratować nie možna żywo było 

y Matkę widząc fpiichnioną od bolu, te przydała fľowáž 

3 Chyba fam Pan BOG; ale nie człowiek tę Białogłowe ratować możę: 

Mało tu gdy tedy ták fie przez trzy dni mordowálá, ledwie fię 

| ert wízyftkich grzechow fwoich oftabiAta wyfpowiedać mogła, y 

według obrzędu Kościoła Bożego oftátnie przyjąć Sákramen- 

ta; ktoremi ią odprawiw (zy Spowiednik upominał aby fig 

do przyczyny B. STANISŁAWA w onym defperackim przy» 

padku udała, Ale że tego fama od fi odpadła uczynić nie.s 

imogła, Spowiednik z politowania nád znędznioną przy Gro- 

bie Błogofławionego ná iey intencya Míza Swiętą odprawił; 

co gdy fie ftało, pocie(zył ią Pan BOG; że dziwnym fpa- 

fobem żywe dziecię ná Swiát wydała, ktore ochrzczone w 

kilka dni umarło; Matka zaś iuż od wízyftkich opłakana, do 
zdrowia pierwízego przyízľa. < 

27. Tegoż Roku w Lipcu, Wielebny Xiądz Przeor Ca- 
nonicorum Regularium, Konwentu Bożego CiM4, Dominik Bemh 
zeznał, że gdy zachorował Dominik Synaczek PAnA Joáchi= 

ma En= 


B. Stanifława Kazimierczyka. 08 
má Engwerá> Krákowíkiego Kupcá, y Máryánny Malzonki arm 
iego profili go ják krewnego fwego o Mfzą Swiętą przed Takie f» 
Grobem B. STANISŁAWA; wfzyftkę nadzieję zdrowia cho- ?"“šénty 
rego dziecięcia, w famym Bogu pokładając, zá przyczyną te- Mu 
goż Swiętego: ktora gdy on odprawił, dziecię záraz lepiey"“““2 
hg mieć poczęło, y zupełnie bez żadney Medykow pomocy 
ozdtowiało. ~ 

28. Nie fkąpo tu wdzięczność oddáie, bo tež nie fkapo 
bierze; kiedy Szláchčianká pewna wzwyż pomienionego Ro- 
ku; dnia 16. Sierpnia, zagościwfzy na Nabożeńftwo do Ko. ef yeh 
ściołą Bożego Ciała, profiła o dwie Mfze Swięte do Cudo- Sek 
wnego Obrazu w Káplicy Nayświętfzey Panny; o trzecią do gi dro - 
Grobu B. STANISŁAWA; ktore gdy fie odprawiły, pofłała pa, 
przez Czeládniká do Zaktyftyi dwie tabliczki frebrne, ná.s 
iedney wyrażony Obraz Matki Bożey, ná drugiey B. STA- 
NISŁAW w Habicie Zakonnym w Obfokách, przy ktorych 
Białogłowa klęcząca y w kolebce dziecię; pytał X. Zakty= 
ftyan; ktoby takowe oddawał Wota, aby między infzemi do- 
brodzieyftwy mogł nanotować doznáney łafki pamięć; Ales 
on czeladnik maiąc znać zákazánie> Imienia ni przezwiíká.s 
wyiawić niechciał, to tylko przydawfzy. iz Imość ná dzięku 
czynienie Bogu te Wotá oddáie, że w tym Kościele ofiśruiąc nieptom 
dność fwoigs uprofiła fobie potomftwo. 

29. Tegoż Roku dnia 22. Września, przyfzła do Ko- 
ścioła Bożego Ciała na Kazimierz Páni Hipolitowa, Mie- 
fzczka y Kupczyna Krakowfka, y trzy świece oddili, Pro- pozcba 
fząc o Mfzą Swiętą na dziękczynienie za Dobrodzieyftwo [woy ka 
Bofkie, y zeználac że gdy po wízyftkim ciele (puchfá niby zor+ráci 
kłoda leżąc, iuż fie dłużey żyć nie (poziedwátá, od famych 
opufzczona y zdeíperowána Medykow: ledwie fię ze dwie- 
ma Mízy S. ofiarowała do zafług B. STANISŁAWA; za po= 
radą tegoż Zakonu Krewnego {wego Kapłana, zaraz oná pu- 
chliná nifzczeć poczęła, y niewiedzieć iak fię rozeízfa 
przepadłaz bo takich obietnic takowe fie przypadki lekáia> y 
ufiępowac muíza 

30. Pokázuie fig z Liftu Wielebnego Xiedzá Auguftyná o 2.2, 
Zegartha, S.T.D. ktory licencyowany będąc do Włoch z X. UA 
Ludwikiem Fáécifzewíkim, tegoż Zakonu Canonicorum Regul: likam, 
Profellem, na ten czas Kaznodzieią, od Przewielebnego X, 


Jacka 


Nádeta 
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Jacka Liberyufzà S.1.D. y Probofzcza Bożego Ciała, doznał 
y w odległych Kráiách B. STANISŁAWA -ofobliwey pro- 
tekcyi> gdy pi(ze w te fľowá, Roku 1660. do pomienione- 
go Prałata: Znać że woli Bofkiey nie było Abym fig dłużey 
we Włofzech bawił, gdyż poft primam infirmitatem, ktora mnie 
wzięła niemal Menfem unum, 68 medium una cum cojwalefcentiay 
ledwie com Promocyą favente gratiá Divina odprawił, gdy mi 
przyfzło o powrocie ad proprios lares pomyślać, znowu mnie 
druga infirmitas. napadła (to ieft; falva Reverentiá Perilluftris ac 
Reverendi(fime | Dominationis Vestra) diflenteria czerwona, ktora 
mnie nimium contúrbaverat> bo mi iuż pidebatur praclufiffe fpem pre- 
fenti annó redeundi ad Patriam, à tym swiecey że miawfzy com- 
modam occafionem y kompanią z JMCią Panem Stárofta Dobrzyň- 
fkim; Panem Nofkowfkim, y miawfzy ad manus powoz po* 
żądany, iużem fie fpodziewał, ná ten czas y zá ta okazyą 
odiechAć, Ale iednak Divis favente gratia © interce[fione B. No- 
firi Stanislai do ktoregom fig udał zn neceffitate, nim pomięnio= 
ny Pan Stároftà odiechał, uftało malum, y wybrawfzy fie z 
nim z łafki Bożey, zdrowo zAiechałem do Wiednia w dzień 
Wfzyftkich Swiętych. 
31. Roku tegoż 1661. dniá 10. Liftopadá> przyniefiono 
do pomienionego Kościoła dwuletnie dziecię Imieniem Janás 
Pana Jana Smarżewfkiego Rádzce Kázimierfkiego) y Páni 
A Rozmowne Reginy Małżonki iegos ofiaruiąc ie do Grobu B. STANI- 
d i EE SŁAWA ze Míza Swieta y pata świec; y z znakiem wofko- 
AA wym, gdyż było bardzo fpuchło, od długiey choroby ná.s 
twarzy y głowie; a gdy z nim po odprawioney Mízy Swie- 
tey Mamka z Kościoła fig wrociła, iuż niby zdrowfze Ro- 
dzice powitali, bo fami przyznali mowiąc: że fig mu poprawiło 
záraz z Kościoła przyfediky, iakby infe. 
32. Może fię do Antoniego Swiętego nie trudzić; kto 
w łafkach przytomnego ma B. STANISŁAWA KAZIMIER- 
CZYKA: wyraził to pifmem włafney ręki (woiey Jan Za- 
Tem nie ktzewíki, Miefzczanin Kázimierfki; w Roku 1659. ten mie= 


fikodute, (zkaiąc na ten czas w Mieyfki wadze Kazimierfkiey; náwie- 
kto fig 14 qził go był Pan BOG fzkodą; že mu było ukradziono Gwicht 
ofiarmie 


špižowy> do wagi Mieyfkiey należący, o co fig on wielce. 
turbował, y niewiedział co z tym czynić: atoli iednak udał 
fig do zaffug B. STANISŁAWA; ofiàtuigc mu (zkode ong, 


y aby 
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y Aby fie znaleść mogła rego polecáigc przyczynie, wptedce 
potym niewiedzieć iákim fpofobem on fie mu Gwicht wtociła/ 

33. Zwyczáynie Rodzice woleliby wprzod umierać; niž 
na śmierć dzieci fwoich patrzyć. Zląkł fię był o Wáleryán- 
ka (wego pięcioletniego Syna pomieniony Jan Zakrzewfki; 
łożną tak bardzo w Roku 1660. (ktorą teź y infi domowi 
po dwakroć fię odrzucáigc zarażeni byli) dotknionego cho- 
roba, że y fami.Medycy we trzech czynią radę; iakby go 
ratować mieli; fpofobu nie wiedzieli: więc żałośni Rodzice "7 
w onym defperackim razie uciekli fie do Cudownego Obrazu m;*;,;," 
Panny Potiefzenia, oraz do przyczyny B. STANISŁAWA; po dl avi p 
y tym (pofobem Synaczká od blifkiey śmierci falwowálie A 
že oná choroba przez fiedm Miefięcy w domu tymże nie nfta= 
iac, iuż troie ludzi prędko iedno zá drugim pozbawiła była 
życia, obawiaiąc fie więkfzey w domowych klęfki, powtor- 
nie uciekł fie do doświadczoney w przygodach rożnych S. 

Ziomka protekcyi z Ofińrą Mízy Swiętey; w tym zátrzymáé 
fię śmierci, łożney chorobie uftąpić kazano: ktora (iako tu 
jawno) gdzie fie zawinie; nigdy nie gości bez (zkody, 

34. Tegoż Roku dnia 27. Maia; przyfzedł(zy do tegoż 
Kościoła Bożego Ciała, Innocenty Grzybowfki Konwers Za- 
konu Joanis Bom; ofiarował fie ze Mfzą Swięta y z znakiem 
wofkowym do Grobu B. SFANISŁAWA profząc, za iego chory ná 
przyczyną aby mu BOG raczył wzrok lepízy przywtocić: sgy ways 
potym wrocił fig w dzień Swiętych Młodziankow do por lepiey mi» 
mienionego Kościoła z iednym Swieckim Kápfánem z Ze. dzi, 
brzydowic, gdzie na ten czas dla Powietrza miefzkał, zem 
znaiąc: i£ od tego czafu iák [ie był ofiarował, znaczną pociechę ná 
oczach uznał, y na znak wdzięczności zá dobrodzieyftwo 
Spowiedź odprawił, y Mfzy Swiętey pomienionego KApłar 
na fłuchaiąc kommunikował. Zhilte umie ten wzrok fzącoe 
wać, ktorego zdrowie taką wdzięcznością nádgradza. 

35. Roku 1663. dňia 5. Kwietnia, przyfzła do Zakty- 
ftyi pomienionego Kościoła pewna Białogłowi, profząc o erdt br 
Mfzą S. do Grobu B. STANISŁAWA, y zeznkiąc żak fig tu tny mera: 
šedná Panna (puchła po wfyfikim ciele ofiárowátis J Zaraz po uszy- ie Kwie. 
wioney obietnicy lepiey fip mieć poczęła; y teraz zdrowa iefl y ná cień. 
dziękczynienie Pám Bogu zá dobrodzieyfiwo, y Swiętemu zá przy» 
czjnę o Mfą Swieta profi Niechce tu widzę wdzięczność bydź 

N bez zas 
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bez zapłaty: Albo interes nabożnego ni żadnych łafk odbie- 
rać, lecz z Niebem fig dzieli; co z Nieba bierze. 

36. Mufi bydź coś wielkiego wymodliłą ta. Szláchcianká 
Teteffa Urfulà Mnilfzkowa, Podfędkowa Przemyfka, gdy te- 
goż famego Roku 18. dnia Kwietnia, znaczną, w nadgrode 

Podés E oddała o ipłatę: to ielt dwie frebrne tabliczki, iednę do Obrá- 

wyddio, ZU Matki Bożey w Kaplicy, drugą do: B. STANISELAWAt 

sa tu za łatwo fię iednak domyślić można, že tego Swictego zážy- 

dobrávo: wfzy initancyi do Matki Boíkiey w pewnych: potrzebach 

zddią  (woich pożądany fukces intencyi fwoich odniofła. Mäig bo- 
wiem nieiakie ufta (tebrne podarki, że falk Boikich nie tá« 
ią, ktorych ludzie zámiležáia, 

37. Dobrze tu zażywać Mäim kiedy niei&ki Srebrnicki 
Miefzczanin. y Páfamonik Krakowiki, ciężko západžízy ná. 

Wigeey zy fetces iak fig tylko udał do przyczyny tego B. Wyznawčes 

fkwie »sż) zupełnie ozdrowiał: czego wdzięczen będąc; poílal przez 

expenfnie Niewialtę pewną na Mfzą Swieta do Grobu iego; dnia 5. 
Mii; w Roku 1662; y znak wofkowy ferch, ktora opówie= 
dziawfzy pomienioną łafkę; przydała te fłowa: że y Pani iego 
czgfto fig. tu ofiárnies y zówfe rożnych dobrodzieyfw doznawa, 

38. Tegoż. Roku pewnych ludzi (ktorych tu z umyftu 
nüzwifkh nie kładę) z Kńzimierza, gdy zachorowało maleň- 
kie iefzcze w” pieluchách dziecię, y w oney niemocy tak 

kit atc. było wyfchło: że ledwie fkorá y kości na nim zoftałać iuz- 
oda PY fię go byli Rodzice radzi zbyli, żeby dłużey na iego 
szem te y męczeńftwo nie patrzyli; iednak gdy zá. poradą pewnego Ka- 
wiegodziew płana ofiarowali go do Grobu. B. STANISŁAWA» tak ono 
dziecię (poto ná fig ciało brać poczęło, ze wkrotce (mutnych 
Rodzicow fwą krzepkością rozwefelało: czego wdzięcznemi 
w ftowách będąc, tak wiele razy, frebrną tabliczkę przed 
omienionym Kapłanem do pomienionego Grobu obieco wali; 
śle. fkutkiem naymnieyfzey rzeczy nie wykonali: więc nocy 
jedney; podobno na fkaranie niewdzięczności BOG dopuścił 
że Matka toż dziecię do łożka wzięła y przy fobie poło= 
żyła, 4 w tym zafnąwfzy; foba przygniotła, y tak fię famey 
y Męża fwego oney pociechy ledwie fię z nią przez osm.» 
Niedziel po polepfzeniu na zdrowiu uciefzywízys 10. dnia 
Czerwch pozbawiła. Tym niefzczęśliwym gro då- 
iąc ka” 
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jąc kàzdemu'nápomnienie, żeby nikt nie odwłączał wdzięe 
czności, kto nieodwłoczney ztąd nabywa pociechy. 

39. Tegoż Roku W. Xiądz Paweł Zaurowiczs Pleban. 
Nidecki> zachorował był bardzo niebefpiecznie tak, ze ro- Smierć ře- 
dzony Brat iego Jan Zautowicz, Mie(zczánin KAzimierfki, *7eg9 zgra 
będąc u iednego Kapłana w Klafztorze Bożego Ciała po- pico “a 
wiedział, ktory chorego náwiedzáigc widział: bárdzo wątpię |, bue 
aby [ie avyležať co gdy on Zakonnik uftyfzal, zatrwożył fic : 
bardzo, ze mu tak niebefpiecznie dobry Przyiaciel záchorzat 
wziawízy fię z bratem onego chorego do Kościoła, Míza S. 
zh niego przy Grobie B. STANISŁAWA ofiarował, w tym.s 
fie Brat do chorego w nawiedziny. do Zebrzydowic pod Kál- 
wárya wrocił, inž zdrowego zaltał, 

40. W. Xiadz Dominik Behm, Przeor pomienionego 
Konwentu Bożego Ciała; zeznał; iż w Roku 1664. Rodzo- iż dy(fen* 
ny iego Pan Michał Behm 44. LL. © Philofophie Magiltóra teryą rata 
także Medycyny Doktor, y Radzca Krakowfki, na dyfente- nek naype 
ryą ciężko zachorował, ktorey gdy biegłością Doktotfką uftá- Wade ” 
nowić, y fiebie famego falwować nie mogł. zalecił fie mio- Y 
dlitwom twego Brata pomienionego Przeorá> ktory iak tylko 
Míža S. przy Grobie B. STANISŁAWA zá niego ofiarował, 
tedy ona niemoc uftátá, podług owego co mowi Pifmo Bože: 

Talibus enim hoftis promeretur DEUS Yakiemi ofiarami przy- 
ffuguiemy fig Bogu. 

41. Jak fa potrzebne ubogim poddanym zdrowe fece, 
naymnieyfzy ťozum łatwo ofądzić może. Skłonił ná rako= 
wą potrzebę miłofierne Oczy B. fługa Boży STANISŁAW» 
kiedy w Roku 1663. poddany Klafztoru Sufkiego, Kanoni- 
kow Zakonnych, Bartłomiey nazwifkiem Wągiel, zachoro- A dd 
wawfzy ná tękę; ktorą nie tylko robić, Ale nawet rufzyć z JE rite 
bolu nie mogł: z porady tamecznych Zakonnikow» ofiarował wraca: 
fie náwiedzié Grob iego; prędko po onym ślubie iako infzy; 
aby tak rękę zdrową odnioff(zy był rękodaynym fługą iego. 

42. Siły nabywa; kto tu przybywa; iako fi pokázuie 
na Zuzánnie Lechtorowey Kupczyny Krákowíkiey) ktoras 
długą choroba złożona będąc, iak fie tylko do Grobu-Bło- 
gofławionego STANISŁAWA ofiarowała, famg obietnicą s 
uzdrowiona zoftała» w Roku 1644. wtym wzmogłlzy fie 
dobrze; wdzięczną będąc przyfzła y z Matką (woią do po- 

N2 mienios 
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mienionego Grobu, y tam na dziękczynienie Bogus; Mfzy S, 

Záfiárzáe ftuchała, y frebrne oddała Wotum»  Zaifte piękny tu przy= 

7e niemocy kład wdzięczności, Acz druga więcey expenfować y czynić 

sf epa. gotowa, byleby fig tylko z choroby śmiertelney wykupić 
mogłae 

a Coś tu na opak pofzło, gdy fig gorąco przefila, ná 
ten czas bardziey gorączka dogrzewas Adamowi Zychowico- 

Nie rażtu wi Miefzczaninowi Krakowfkiemu; w Miefiącu Wtześniu» 

£044 wzwyż pomienionego Roku:- wízákže iednak iak tylko ofiá- 

14'"^ tow&nym był do Grobu B. STANISŁAWA; od Syna fwego 
tegoż Zakonu; y przy tym Kościele zoftalącego, wkrotce.s 
zupełaie ozdrowiał. © 

44. W roku 1665. w dzień Nowego Lata, odprawiw(zy 
Spowiedź Elźbieta; Bartłomieiń Zapierkowicá, Miefzcząniną 

Ná wile Khzimierfkiego Małżonka, przed tym Zakonnikiem, ktory te 
chorał do: dobrodzieyftwa ręką włafną notował, w te ffow& zeznała: 
[3-7 dne. Ze ja z Mężem moim y Corka moią Regina, rożnych cx4fows ná 
e E rożne dolegliwości choruiąc iako to ia ná bolenie głowyy Mąż moy ná 
` dufinosé w pierfiáchy 4 Corka ná gorączkę» ilekroć my fig ofiárovvalá 
do Grobu B, Oycá Stanifława ze: Mfą Świętą; zawfeśmy pociechy 

w potrzebach nájšych doznali. 

45. Tegoż Roku» Szlachetny Pan Tomifław(ki, Podfta= 

rości Krhkowíki, w Ofobie ľwoiey nawiedził Grob B. STA- 
Należy te NISŁAWA; ofiáruigc Mafžonke (woie Katarzynę w chorobie 
Roroować 22 Míza S. y z świecamiż ktora także gdy ozdrowiała, nás 
wdzię” . oš iadczcnie wdzięczności zá dobrodzieyltwo doznane, po- 
aswef^. mieniony Grob nawiedziła z powtorna Ofiatą Mfzy Swiętey 
z $wiecàmig y frebrną tabliczkę 7. dnia Lutego; nad tym= 
że Grobem zAwiefić kazała. Miała tà Dama fundament Pań= 
fkiey (zczodroty, iz nie przyftoi bydž fkąpym choynemu. 

Niebu> y fzczupło oddawać, z kąd ma wfzyltko. 

46. Y Zakonnym ślubom; nowe śluby niemoc przydáie, 
ktore wykonywa Panna Dębińfka, Zakonu Francifzka Swie- 
tego z Stradomia; od Swiętey Agnefzki, pofełaiąc przez pe- 
wną Niewiaftę do Grobu B. STANISŁAWA KAZIMIER » 
GZYKA (tebrna tabliczkę, świecę y ná Mfzą Swiętą» z tá- 
kim ręki wła(ney napifem: Dnia 10. Marca, wzwyż pomie« 
nionego Roku, Zezmawam żem zá przyczyną B. Oycá Stanifla- 
wá Kazimieczyka, znaczne zdrowie odnioffás w gorączce ufławiczneg 

y prawie 
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3 prawie śmiertelney; y w rożnych przypadkach złego zdrowia y żjcia 

nie tufylis ia także fama widziałam [ie blifką śmierci, uciekłam fig do 

tego Świętego z wielką ufnością y uzdrowionam zofłała, tabliczkęm 

obiecała Mfg Świętą y Świecęe . Nawet cáte Zgromadzenie nafe Omnibus 
doznawa częjłego ratunku, w rożnych przygodach tego B. Kápláná. omnia, 

47. Tegoż Roku, Dnia 12. Mätcá> z tego Kla(ztoru S. ff yim 
Agnelzki przyniefiono drugie ná piśmie temi fłowy świade» "ek. 
Gtweż Ja Fráncifká Jordanowa; zezńawam żem tego Swietego do- 
znała przyczyny w iednym wielkim ucifku fwoims 4le y Pánná Urfulá 
Oświecimówna, Matka Klafroru Náfego zeznawa, že mie tylko w 
chorobach, śle y w infych okázyách y frafunkach doznátá wielkiey 
pomocy tego  Blogofliwionegos y infe náfe Sioffrys gdy fwoich powin= 
nych ofiśruwały: tákže Zazámá lug, teraz nie damso bardzo ftekáa 
ła ná frogą gorączkęy y rożne przypadki, y bolączki w gardle mińłńs 
od wfyfikich zwątpiona przez przyczynę B. Stanifława Kázimierczy- 
ka cudownie uzdrowiona iefl. YX tonącegośmy tylko co ofiśrowały do 
Grobu tegoż Świętego ze Mpg Świętą y z świecą, cudownie wypłynął. 

48. Ktoby rozumiał, żeby w grubym y rofpuftnym Hay- 
duckim Narodzie było co dobrego; A przecie fig tu nakíztaft Dość w 
Ewangelicznego Centuriona pobożny Hayduk znalazł, niejaki č#dzí dek 
Temaíz Oflowfki, ktory do Zakryftyi Bożego Ciíłá przy- dav k 
fzedłfzy dnia 13. March, wzwyż pomienionego Roku; pro- Paus 
fif o Mfzą S. do Grobu B. STANISŁAWA ná oświadczenie i 
wdzięczności; że gdy fie do niego podczas choroby fwoiey 
ofiarował, raczył mu przybyć ná ratunek. 

49 Roku 1666. dnia 27. Márcà, Paweł Drozdowicz> 
Miefzczanin Wielicki, przyízedtízy do Zakryftyi pomienio- 
nego Kościoła, profit o Míza S do Grobu B. STANISŁAWA ”rżyłfa. 
y irebrne Wotum oddał, y przed Xiedzem Zakryftyánem > 2 ure 
zeznał; Ze mi práwi Syn moy chodząc do Szkoły bardzo zachorował, 20 
śuż byli Cyrulicy o zdrowiu iego zwątpili, w ten czas dofłała mi fig 
Kfigzhá allo Zywot sego B. wydrukowány do rękuż gdzie czytáiąc 
rożne dobrodzieyffwá oświńdczone ludziom od Pana Bogá, zá przye 
czyną tegoż Swigtegoy zaraz. mi tu do myśli przypadło abym to dzie- 
cię [wote ofiárowať do iego zafług. Co iákem uczynił, záraz [ig 
poczet lepiey mieć y wkrotce ozdrowiał. 

50. Lubo fig w Kwietniu żywioły krzewią, ludziom Dzieciom 
częftoktoć życie więdnieie; iako fię fiało z dziecieciem Phe ts dobra 
mi Michałowey Krawcowy; Miefzczki ee, ktoras otsich s. 
nia 
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dniá 29. Kwietnia, wzwyż pomienionego Roku; ptzylzedł- 
{zy do Kościoła Bożego Ciała ná Kazimierz, pofłała do Za- 
kryftyi pire świec iarzących, y na Mfzą S. profząc aby wy- 
fzła do Grobu B, STANISŁAWA na dziękczynienie za do- 
brodzieyftwo eswiádczone, że on uwiędły chorobą Kwia- 
tek, znowu prędko rozkwitnaf na zdrowiu, gdy go tego 
Swiętego opiece y łafce zaleciła. 

$1. Tegoż Roku, dnia 9. lutego; Katarzyna $Stanifława 
Zatebki Szewca z Kazimierza Małżonka; przez Matkę fwoię 
oznaymiła; że będąc w połogu bardzo niebefpiecznyms v 
kilká dni fie morduiąc; gdy płodu ná Swiat wydać nie mo- 
sti, do zafług B. STANISŁAWA fie uciekła, y tak wes 


T chorych d Wie godziny po uczynionym ślubie porodzifá, ale nie ży- 
leczy, y we dziecię, ktore iak fkoto obaczyła Matka iey, y infi do- 
marrwychmowi, krzyczeć poczęli: Oycze Swięty Stanifławie Tobie [ie po- 


w [krzafa 


Gbł odnie 
tanie rag 


gorączka: 


lecamy; y to niewinniątkoa Dodała Mątce bolu onego dziecięcia 
przygoda; ktorą zwyczáynie Matki bardziey nad fwoię czu- 
ią: albowiem ná one domowych lamenta mdłeć niebefpie- 
cznie bardzo, poczęła: wfzakże gdy wołać do Świętego nie 
przeftáli> dziwna rzecz, ze y mdleiąca Mätká do więkfzych 
fif przyfzła, y dziecię ktore iak martwe było, fkwietczec 
poczęło Y tak dwoiakiey śmierci ná ciele bez Dufzy; nås 
Dufzy bez Chrztu Swiętego ufzło. 

52. Jak wofk przed ogniem płynie; tak tu gorączka gi- 
nie. Oto na dowod Juvene € Virgines fenes cum junioribuss iâ- 
ko mowi Pfalmifta, rożney kondycyi młodzi y ftarzy ludzie 
gromádno fig kupią; z ktorych naypierwízy Augultyn Ludwi= 
ka Lefzczynowicza na ten czas kiedy co żywo do pierwízey 
wraca czerftwości; to ieft w Miefiacu Máiu; Roku 1665. zby- 
teczną tak dobrze wywędzony gorączką, że w dziewiątym. 
zoftalącemu Roku, doczekać dziefiątego nie tufzono: przeto tto= 
fkliwi Rodzice pofłali do iednego Kapłana tamecznych Zakonní- 
kow Canonicorum Regularium, ptofząc o modlitwę przy Grobie B. 
STANISŁAWA; ktorą gdy on Kapłan uczynił, ná ten czas 
wielki na chorego pot uderzył, iz po wfzyftkim ciele wodą 
fpłynął, potym zaraz począł fie lepiey mieć; y ozdrowiat, 

53: Podobną gorączką tegoż famego Roku fpieczona Dym 
ła Panna Jadwiga Alexandra Mańkowfkiego Cyruliká z Kaz 
źimietza Pafietbica; tak że iuż o iey zdrowiu zwątpiono; y 
Oley S. 
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Oley S. ná nie włożono; bo iuż Ani mowić nie, mogła; zà- 
łofna Matka Połencyana; nie powątpiewAiąc w przyczynie 
B. STANISŁAWA; pofłała dnia 4. Lipca na Mfzą Swiętą do 
Grobu iego ze świecami, ktore ubodzy przez one Míza S, 
klęcząc w rękach {wych trzymali, od tego czáľu zaraz gorą= 
czká przefilác fie poczęła, á zátym zupełnie wygafła, 

54. Więkfze Cudo w ftarych ludziach, iakim był fam po» 
mieniony Alexander Mänkowíki: ten w kilka Niedziel nie. 
mniey periculofe zapadł, także na gorączkę, ják Pálierbich kto“ 
rey gdy uleczyć nie mogł, będąc ná kiztałt Medyka; rzucił 
fig do oftatniego (pofobu, iakiego ná drugich doświadczył, 
polecaiąc fię opiece S. Ziomka STANISŁAWA ze Mfzą S. 
na ktorą ordynowaf do Grobu iego; nie płonna nádzieià, 
bo dobrym fkutkiem wyfzła, albowiem ják fie Ofiara Pańfka 
fkończyła, zaraz też y niemoc uflawác poczęła, y tak íku- 
tecznie ozdrowiał, aleć to tu nie nowina; za takie Ofiáry 
zdrowie odnofić, 

55. Tegoż Roku; dnia 2. Września przyiechat do Gro- 
bu B. STANISŁAWA Szlachetny Pan Alexander Strzyzowíki 
Generalny Klucza Suikiego. Arendarz, z Anną Mafžonka 
fwoią; y pofławfzy do Zakryftyi parę świec y na Míza S, 
zeznalt iż gdy mu wfzyftkie dzieci oraz pochorzáty> ofiáro- 
wał ie do rożnych Świętych Patronow Polfkich, między 
temi B. STANISŁAWOWI KAZIMIERCZYKOWI, y wizy= 
ftkie ozdrowiały. Zá co. dziękuiąc wfzyftkim; w roznych 
Kościołach, gdzie ich Relikwie leżą; iako to S. Jacka; B. 
jana Kaotego; temu także ofobliwy honors za patrocinium do= 
znane (wą ofobą oświadczył. 

56. Roku 1666. dnia 30. LipcA; Krzyftyna Swiderfka, 
Mieízezká Krakowfka; przyfzedłfzy do Kościoła Bożego 
Ciała na Kazimierzu, profifá o Mfzą S. do Grobu Błogofła- 
wionego STANISŁAWA» przy ktorey wyfpowiedawfzy fię, 
Kommunig Swiętą przyięła, y parę świec oddała y znak 
wofkowy włafney Ofoby; dziękuiąc Panu Bogu zá przy- 
czyną tego Swiętego gdy fig w ciężkiey' fwniey chorobie s 
ofiarowała, prędki ratunek otrzymała. i 

57. Całą Familią (prowadza wdzięczność do nawiedze= 
nia Grobu B. STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA, kiedy 
dnia 7. Sierpnia wzwyż pomienionego Roku; Tomafz Dąm= 
browfki» 
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btowfki, Miefzcząnin Krakowfki; zebrawizy fie z dziećmi 
Pop ic Małżonką fwoią Máryánng na nabożeńftwo do Kościoła s 
ho drei a Bożego Ciała, profif o Mfzą S. do pomienionego Grobu ná 
tofc dziękczynienie Panu Bogu, že gdy mu wfzyftkie dzieci ie= 
go pochorzały ná goždziec, ofiarował ie tu y wfzyftkim 
pożądane zdrowie uprofil. 
© $8. Podobnym trybem Szlachetna Doroth Kofzucka; wię- 
cey nád frebro ważąc zdrowie Coreczki (woiey> ofiarowała 
Szląbem ją do zafług tegoż Mężą S. STANISŁAWA» obiecniac oddać 
chorobe do Grobu iego frebrną ná oświadczenie wdzięczności ta- 
began bliczke. Przyiął pobożne Wotá Swięty, nie rownym fpoío« 
bem wiekíze zá mnieyfze czyniąc dobrodzieyftwa; bo ie 
fzcze Matka obietnice nie wykonała, inż Corkę w pier 
wízym zdrowiu oglądała, potym dopiero dnia 7, Paździet= 
nika, wzwyż pomienionego Roku frebrne Wotum oddała. 
59. Wiedząc Fránciízká Piotrowikiego, Miefzczaniną 
Kázimierfkiego Małżonkó; iz (ig ten niegodnym ftàie dobrów 
dzieyftwá> kto dobrodzieyftwa iAk może nie fławi, pofłAłA.a 
ná Mfzą S. do Grobu B. STANISŁAWA przez Wnuka (wes 
go» przykázuigc mu Aby fam do niey fłużył, dziękując Pá- 
. nu Bogu zá zdrowie, y Swiętemu zá przyczynę; iż gdy go 
w chorobie długiey ofiarowała; wkrotce ozdrowiał. “ 
60. Tegoż Roku dnia 19. Września; W. Xiądz Piotr 
Grocholicki; Pleban Szezurowíki, Dziekan Woynicki; przy 
izedl(zy do Zaktyftyi, profił aby mogł Mfzą S, przy Grobie 
B. STANISŁAWA odprawić, y w głos przy wízyftkich Za- 
konnych Bráci> ktorzy ie ná ten czas ná Proceflyą Niedziel« 
ną w Zakryftyi ubieráli zeznat# iż ciężko bez żadney leka- 
tzow pomocy ná kwóśrtannę chotniąc, dziwnym Bofkim.s 
zrządzeniem; iak mu fie Kfiążka Zycia B. STANISŁAWA od 
pewnego Szláchcicá do czytania doftała, zachęcony dobro- 
dzieyftwy Bofkiemi, ktoré na przyczynę iego zwykł utra- 
piomym świadczyć, ofiarował fie do Grobu ićgo, w tym zá- 
Kmávtás4 faz poprawę uczuł, y ozdrowiawfzy dofkonale Wotum.s 
poprzedza, wypełnić przyiechał, —. 
erste 61. Zwyczáynie po febrze gorączka przypada; co fie y 
Pie AA "n ftało; gdy tegoż famego jRoku w drugim Miefigcu, to 
bejpieczne ict w Październiku, zachorzał był ná gorączkę Marcin Sy- 
naczęk w ośmiu leciech Pani Jadwidze Przytutowiczowey, 
Rádzcyny 


Gofciee 


Cas podo 
knego, 


Z. Stániflává Kázimlerczyká. 10f 
Rádzcyny Kázimieríkiey Wdowie. Już fie były śmiettelne 
feteci na niego wyfufy> iuz y pietliami robił, tak, że kto 
go widział drugiego dnia mu nie obiecował: ten Kapłan.s 
ktory te dobrodzieyftwa Bofkie notował, będąc tam ná ten 
czas przytomny; Matkę do otuchy ku B. STANISEAWOWE 
wzbudziwfzy; radził go ofiarować y fam powtociwízy do 
Klafztoru przed Grobem jego fig modlił, nazaiutrz pofłał fie 
pytać iàkby fig miał dzieciych, Aż mu wiedzieć dadzą že.s 
iuz o {wey mocy ná łożku fiedzi, feteci z niego zginęłys 
gorączka przepadł, 

62. Roku 1667. Dnia 9. Match; do pomienionego tak 
wiele razy Kościoła Bożego Ciała, Białogłowa pewna przy- 
niofła :odmálowáne wiekíze niž na łokieć Wotum> na kto“ „7, wy: 
rym widzieć było Ofobę ná łożku leżącą, y Białogłowę Z peźnić me“ 
złożonemi rękami klęczącą; przed wyrażonym w Obłokach rem po rá 
Błogofławionym STANISŁAWEM: profząc by przy iego kieyfafce 
Grobié záwieízone było z tym ná dole napifem: Szymon Ora 
Tow[Ris z Smoleňfká Kurdybaniks ciężką chorobą od Pána Boga zio- 
żony; gdy fie ofiárowať do Grobu tego Btogofláwionegós do zdrowia 
przyjedź, zá ofiśrowaniem fię przez Małżonkę fwoig. 

63. Niedarmo mowią złe omnes bo y tu mufała ttwo- 
ga tak wielu Swiętym nftgpió, do ktorych był naznśczył 
Solenne Supplikacye £p. Xiążę J.M, Bifkup Krakowfki, ná 
ten czas Andrzey Trzebicki, przez drukowany Mandat po 
wfzyftkiey Dyecezyi; podczas lureckiey Woyny; y rożnych 3 
domowych rozruchow y niezgod, przykázuigc w każdą So- Nakazáne 
bote pościć o chlebie y wodzie; © olere qmot w każdą záš SAN Rt 
Srzode známienitíze łafkami Matki Bozey Obrazy nawiedzać; Slanijťama 
infzym Swiętym Patronom Polfkim; ile w Krakowie difinétos Kazimiery 
die naznaczywfzys między ktoremi B. STANISŁAWOWI rczyka. 
KAZIMIERCZYKOWI Dominica Paffionz wzwyż pomienione . 
go 1667. Roku, tak Duchowieńfiwu iak Pofpolftwus honor 
y Supplikacye czynic przykazał. Czego ma bydź legalizo- 
wany podpifem włafney ręki Surrogati judicis Joannis Chryfoffo= 
oni Borzęta J. U.D. Canonici Crac: in Archivo Conventús Autentyk. 

64. Wolała tà Szlachetna Mátroná Katarzyna Foxowa ná ogy dg; 
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Míza Swiętą śpiewaną; ná świece y ná Muzykę łożyć niž ,; choruję 
na łożu leżącey Corki fkwierkow we dnie y w nocy fu- matki bo 
cháč: wfzakże iednak nie. daremny nakład, dość wygrała, leig, 
gdy zde. 
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gdy zdefpertówaney Corce zdrowie, świecami śmierć wy 
éwieciw(zys przy Grobie fługi Bożego STANISŁAWA; przez 
Muzykę. ziednała; miłe iey zdrowie Corki było, A nies 
mniey; Ze icy slub w Niebie przyięty, wiedząc ze nie ką- 
żdego głofy idą fkutecznie w Niebiofy: więc tego famego 
wdzięczną będąc, frebrnym prezentem Świętego uczcić umy= 
iih, ktory nad Grobem iego dnia 4. Máià; wzwyż pomie- 
nionego Roku powiefć kazała, 
65, Niezgorzey nadał fie May Páni Treterowey, Rádz- 
cyney Kázimierfkiey, kiedy chorego Synaczká fwego wen 
66f podo- czterech leciech Kazimierza» doświadczoney zawfze nad Pá- 
beg»  tryotami fwemi ofińtowała B. STANISŁAWA opiece. Nie 
zchodziło iako w .doftátku wielkim ná lekarftwach; lecz 
nayfkuteczniey(zego oczekiwała z Nieba, y według owego 
fpes non "confundit, nadzieia nie myli; otrzymała; iako to famá» 
autentykowała wdzięcznością; kiedy wpredce po onym ślubie 
fporych świec patę y ná Míza S. do Grobu tegoż B. Ziom- 
ka; na dziękczynienie zá odebrane zdrowie Jedynakowi fwe- 
mu oddała. 
66. Ponieważ Mąż z Zoną pofpolicie mowiąc ieft iedno 
Chio, co zk dziw że Szlachetny Piotr Mäczutkowicz bole- 
Seden ie, gdy iego Zon& chotuież atoli iednak dowiedziawfzy fie 
tryb chora: © olobliwey ku chotym opiece B. STANISEAWA KAZI- 
roby Me. MIERCZYKA. ofiarował ią do Grobu iego> y predko zdro- 
domine. wą Oglądał. Co potym zá przybyciem fwoim do Krakowa 
mg, ják dnia 1. Czerwch, wzwyż pomienionego Roku; przyfzedłfzy 
dzieciam do tego Kościoła w kompanii pewnego przyiacielá fwego» 
2 Märks. Mrięfzczanina Kázimieríkiego, zeznał, y ze Míza S. przy 
tymże Grobie dzięki Panu Bogu y Swiętemn oddał. 
67. Kto tu kulawy będąc zayść nie może, zdrowym. 
przyidzie; byle tylko fobie do Grobu fługi Bożego STANI- 
Slub kre. SŁAWA» aby iednym weftchnieniém „przetorował drogę. 
cznieygy Tak uczyni Woyciech Migufzewićz, Miefzczanin Kazimier= 
nadplafer (ki, ktory tegoż famego Roku na nogę długo kalecząc, iak 
má chore fie tylko polecił przyczynie Ziomka fwego» prędko potym.s 
"£P zdrowym zoftah czego on wdzięczen będąc, do Zakryftyi 
Kościoła Bożego Ciała przyfzedł, gdzie oddał znak wofko= 
wy uzdrowioney nogi, y o Mfzą S. profił do Grobu iego» 
na zawdzięczenie doznaney łafki. 


Z. Stadnifliwa Kdzimierczyka. 107 

3. Milfza choć' dalfza droga była do Świętego; niż 
krc.fza do Grobu Szlachetney Pani Reginie Paleczkowikieys 
wtota wzmoglízy fie nieco z choroby; z umyfłu z Małżoń= py... 
kiem (woim przyiechała do Krakowa tą intencyą, Aby Grob E WARE pd 
B. Wyznawce STANISŁAWA z oświadczeniem naležytey odległych 
wdzięczności nawiedziła; gdzie za uprofzone zdrowie pate frowadza 
świec wielkich iátzacych ná Ołtarz: poftáwié kazała, y Mfzą 
S. zá dobrodzieyftwa Bofkie naięła. Aleć po predkiey fa 
fce; nie dziwne prędkie dzięk oddanie, bo odwłoczne go- 
dneby nagany było; według owego przyfłowia: „Gui cito daty 
bis dat, qui tardat munera» nil dat. 

69. Tegož Rokus w Miefiącu Liftopadzie; myśląc teftau» 
towhé Suki Zamek J. M.P. Stároftá Krakowiki» z Domus Gotowe 
Wielopolíki> pofłał ná radę po Mágiltrá w tey profefyi Jana śmierć we 
Zautowiczh, Miefzanina Kazimierikiego: ten fpiefząc fig do "Ze" 
Pank, ile w podefzłym wieku, utrząfł fie ná koniu, y .po- "s n fer 
wrociwízy do domu w tak ciężką zapadł chorobę, že iuż uia 
zwatpiwízy o zdrowiu iego; Oley S. na niego kładzionoż 
utrapiona Małżonka fzuk&igc w zafługach Swiętych pociechy, 
ofiitowała go do Grobi B STANISŁAWA; y zaraz poprà- 
wiać mu fie ná zdrowiu poczęło; y zupełnie nad fpodziee 
wanie ludzkie ozdrowiał.  . 

, 7o. Tegoż Roku y w tym Miefiącu; churmem trzy Pa= 
nie Kazimierfkie zmawiáia fie na wdzięczność Swietemus Z Nič sedem 
ktorych iedna była zachorzała na gorączkę y febrę; to ieft re y nie ie 
Pani Konftancya Smiefzkowiczowa; Pani Treterowa na go- dreme 
rączkę, Páni Sochacka ná. plentę; lecz ják fig ofiárowáty do Teror: 
zwykfey protekcyi Ziemianina fwego B. STANISŁAWA: 
predko potym zobopolnie fobie Zdrowia winfzowały, 

71. Tego Roku; 7. dnia Grudnia; Szlachetna Anna Pila; 
Ochmiftrzyni J.M.P. Lubomirfkiey, Márízalkowey Koton- 
neys z utęfknienia w chorobie czytając Kfiążkę Zywota B. 
STANISŁAWA; y uważając wielkie dobrodzieyftwa Bofkie; 
zá lego przyczyną chorym wyświadczone; ofiarowała fig do 
Niego; wnet odebrała zdrowie. Czego wdzięczną będąc: 
zA przybyciem do Krakowa Grob iego nawiedziła ze Míza 
Swieta y świecami, y frebrna tabliczkę na znak dobrodziey- 
fwa zoftawiła. j 

72. Tegoż Roki dnia 14. Grudnia; Pan Jedrzey Sus 
02 Ízycki» 
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fzycki, Pifatz Kazimierfki, od Mialta pofłany na Seymik Pto- 
fzowfki, przy tzecząch (woich z Zoną; domowych zťodzie- 
iow; to ieft, {wych Angencikow zoftawił: ci iak tylko Páni 
z. domu do Kościoła na Roraty przededniowe wy(zła, domy- 
dili fie do fkrzynie; ktorą wyłupawizy w frebrze y pie“ 
niądzach ná pułtora tyfiąca wzięli y ufzliż poftrzegtízy tego 
Pani; à infzym fpofobem ratować fig nie mogąc; zaraz na.s 
odwrot do Kościoła (piefzy;.y tam B. STANISŁAWOWI 
onę fzkodę poleca; z: wielką otuchą (ktorey żądała) pocie= 
chy» iakoż nie była płonna nadzieja, bo w tydzień zaraz 
onych hultáiow w.Tarnowie pochwytano, y wfzyftkę kra- 
dzież przy nich znaleziono; imäfoco natraciwfzy na (uknie 
y konie, ale y ten ufzczerbek (zkody nagrodzić mogły. 

73. Zwyczaynie mowią, kogó dręczy kwartanna, temu 
btzeczy Campana, to iet Dzwon; bo iuz tego nieiako wy- 
dzwoniáia z (zeregu żyiących; kto takową dorkniony bywa 
niemocą. Zwątpił był o fobie Stanifław Kochanowicz; Mie- 
fzczanin Kázimierfki, kiedy przez czas długi żadnym fpo- 
fobem nie mogł fig zbyć námienioney tarapaty, aż fkoro 
tylko ofiarował fię do zafług Patrona y Ziomka fwego STA- 
NISŁAWA KAZIMIERCZYKA; pociefzony y uzdrowiony 
zoftał. Czego potym wdzięczen będąc, ptzyfzedł do Grobu 
iego dnia ro. Stycznia, w Roku 1669. y tam powinną Bo- 
gu za wyświadczone łafki oddał należytość. 

»4. Umiał tu Kapłan ieden świecki profić, gdy nie 6 co 
in(zego zebrze, tylko co ieft naypotrzebnieyfzego, y co BOG 
naychętniey czyni to ieft: odpufzczenia grzechow fwoich. 


cudow du, W czym Aby fie lepiey upewnił, y Boga bárdziey na (woię 
Rng zle proźbę zniewolił, obligował lobie frebrnym Sercem Błogo= 


czyć thos 
robg, 


fľawionego STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA inftańcyą; w 
Roku 1670. dnia 9. Marca, przydaiąc do waloru iego całą 
Ofobę (woie wyrytą na Sercu: przez to niby dáiac znać; iż 
nietylko Serce, Ale y całego fiebie oddále mu ná chwałę, 
byle go z grzechowych labiryntow uwolnił. Y nie odrze= 
czy; gdyż to ieft ciężfza choroba, ktora umyfł, famnienie; 
nie co ciało trapi. 

5. Zwyczáynie złe przygody; rzadko ogołem chodzą 3 
jedná po fobie drugą przywodzi: czego mamy oczywifty do= 
wod w Pannie Annie lagodynfkiey; ktorá to pifmem  reki 4 
wlaíney 
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włalney w Roku 1671. ftwierdziła; iż przez lat cztery ubo- 
lewáfa ná pierfi à potym do powfzechney Affekcyi Solenne- Medziw 
go nabyła kataru, y wkorzenionego dobrze zbyć fig ladaiako '" eer 
nie mogła. Sprzyktzyła iey fig ták długa niemoc przeto o 777777 
zdrowie z Niebem w kontrakt wchodzi; 'gdy fię do Grobu B. pgáłe še. 
STANISŁAWA ná Nabożeńltwo udàies gdzie iak tylko Mizy mocy. 
Swietey wyfłuchała, zaraz'iak tęką odiať bol, y z kátárem.s 
przepadt. 

76. Więkfze tu.Cudo nád pierwíze naftępuie tegoż Tá- 
mego Roku; gdy konáigca przywrocona do zdrowia powftaie. 

Iuz była bez nadzieie dalfzego życia opłakana Corka; Alexán- , . ,. 
dra Mańkowfkiego, Ławnika Käzimieríkiego: lubo albowiem a [g 
zażył lekarzow» do ktorych fie więc prędzey udáiemy > niž FAT 
do Cudow; y fam. w Medyckiey Profefłyi ledwie nie iak Æ- 

feulapim doświadczonym będąc» nić mnieyfzego ftáránia przy- 

łożył. ale z tym wfzyftkim więcey kofztu niż pomocy było. 

Oftatnia nadzieja w Ziomku Swiętym do ktorego iak fie udał 
obiecuiąc frebrną tabliczkę do Grobu legos famym ślubem. 

śmierć od Corki odpłofzył. 

77. Oczu ten nie ma; kto tu fchorzáfym oczom; Bofkich 
faworow ubliża. Stawia tu ná świadećtwo Autentyczney pro- Zbaldře o- 
by Regina Płuczyna z Kazimierza, frebrną tabliczkę; ktorą czy dez» 
w Roku 1669. Dnia 14. Września, dziękuiąc Pánu Bogu že “2 $97%0cy 
ią zá przyczyną Ziomka Swiętego ná zboláte oczy pociefzyć 
raczył, do Iego Grobu udała, iakoby dàigc wiedzieć iż czego 
fama potomnym wiekom przyświadczyć nie może; na dowod 
prawdy moniment, frebrny zoftàwuie, 

78. Tegoż famego > podobnym dowodem Panna Eme- 
rencyánà Sygniczowa, Rádzcyna Krakowfka probuie > co fig Tegoż fá- 
w tey Kfiędze o ślepych; Alboliteż (chorzałych oczach "nápi- mogo proa 
fało. Ta albowiem w Roku 1672. Dnia 22. Czerwca dzig- — 44 
kuiąc Panu Bogu że zá przyczyną tego Wyznawce Bożego 
STANISŁAWA; przywrocony wzrok w pierwfzey porze o= 
debrátá> frebrne zá przyrodzone oczy; do Grobu Iego. 

79. Tegoż famego Roku 1672. Wielebny Kfiądz Iana NZ wif- 
Brodowfki Canonicm Regul: Lat: Konwentu Bożego Ciała. Ife" wie- 
Profefs, ciężką chorobą od Pana Boga nawiedzony; ze przez 7%ecy. =$ 
pułroka z łożką nie wftawał, owizem kni fypiać dla bolu.s tfa poz 
Ani żadnym członkiem rufzyć nie mogł, aż go napawAćy kata "8 
mic 


110 Celnieyfze nad pierm/ze Cuda. 
mié mufiano: iak fie tylko ofiarował ze Mfzą Swiętą do Gros 
bu B. STANISŁAWA przez iednego tegoż Zakonu Kápžánás 
y znak wofkowy tak y nog oddał > záraz poprawę ná zdro» 
wiu uczuł; à potym ozdrowiał. 
80. Z Nieba ratunku żąda, gdy go ná ziemi nie czuie tá 
Sivatuloy Dama Xiężna Czártotyifká, Podkumorzyna Krákowfka, ktora 
fy ná wig Aby Uyść mogła parturientis dolores w naftepuigcym pofogu.» 
kfe Páme ftrach gotowy przy takim niebefpieczeńftwie impulit ią do te» 
połegi go; že przyielà protekcyą Sługi Bożego STANISŁAWA; cze- 
go potym wdzięczną będąc pofłała frebrny prezent, tegoż fae 
mego Roku do Grebu lego; dziękuiąc za nowego Potomká.s 
że go bez zwykłych w takich okázyách trudności, powiła, 
$1. Lubo martwe Votum (by też było z żywego ftebrá) 
©; ten opowiedzieć in [pecie nie może łaiki, ktorey doznał Käpľan.s 
zá frebyne Swiecki ieden, przecie iednak potáiemnie wýdáie> że mufiał 
Votum wy coś znacznego wyżebrać od Pana Bogi, zá przyczyną Sługi. 
targował* Bożego STANISŁAWA; ponieważ do Grobu lego w Roku.s 
1673. Dnia 4. Sierpniá (rebrna przyfłał tabliczkę: bo to rzecz 
pewna; že nikt nie dziekuie temu ktorego wprzod łafki nies 
doznał. 
82. Do podobney wdzięczności doznaney fafki pochop 
Podobną W2ruízyt Woyciechą MarcyanowiczAa» Miefzczanina y Kon- 
mos etą wifarza Krakowfkiego, ktory żadney nie czyniąc doznanego 
płaci po. Dobrodzieyftwa wzmianki, lecz na ftebtney tabliczce wy- 
wzięte fa (ztychowawfzy fercá > y oczu podobieňftwo w Roku 1676, 
Je Dni 22. Lipch, do Grobu tegoż Swiętego Męża STANISŁA- 
WA; oraz y ná Míza Swięta by fie na dzięk czynienie odpráe 
wižá Bogu 'pofłał, aby w tym (rebrnym prezencie wfławić 
mogł Swiętego, ktorego fáwory z pewney utaił przyczyny, 
83. Churmem morowe powietrze kogo zapadnie grabi; 
Morowe churmem też pržed nim kto może umyka, à nie dokąd inąd 3 
powie- tylko ad Civitatem tefugii do Kazimierfkiego w rzeczy Stani> 
#rze za- flàwowego Miafta. Prowadzi Rey Sebaftyan Mníkalíki ze.» 
Vase Smolenfka przy Krakowie, kiedyś wiadomy tamtego mieyfca 
w kompa dobrodzieyftw Obywatel, bo tamecznemu Kościołowi gdzie 
nią. ma fwoy Grob, B' STANISŁAW KAZIMIERCZYK, za Dzwons 
nika fiużył; do ktorego iak fig tylko zapowietrzony ofiáro- 
wał, bez žadney na ofiarę (pezy, nakładu w Roku 1678. od 
śmierci fie wyfiglował. 


m 
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$4, Autentyfkuie takowąż łafkę IAdwiga Migafzewiczo- 
va Wdowa z Kazimierza, frebrnyms oťaz y fwoim fercemas 
bez ktorego frebrne mało u Boga waży > ponieważ tu bár“ 
dziey ná Afekt pattzą niż ná datek, dzigkuigc mu przy Gro- 
bie tegóż Sługi Bożego STANISŁAWA» že iak fie była cza- 
fu morowego powietrza opiece lego oddała, od. ieneralnego 
śmierci wyroku; wzwyż pomienionego Roku „wolną zoftała. 
85 Tákiž ślub; tákiž y iego fkutek, A zatym y nie mniey* 
{za náftepuie wdzięczność dnia 3. Maia, w drugim Roku; to 
iet, 1679. Agnefzki Iana Fungierberá: Cyruliká z Kázimie- 
tza Małżonki; ta bowiem czy inízych przykładem s czy do- 
znanego dobrodzieyftwa powodem; piękne za nadobne jAk 
pofpolicie mowią oddáiac, Irebrne kazała wyrobić fetce; y prz 
doroczney Uroczyftości, B. STANISŁAWA KAZIMIERCZY= 
KA; z ofobliwym nabožeňítwem> dziękuiąc Panu Boguy ze.s 
za lego ptzyczyną, dom {woy od morowego wyfwobodziła 
powietrza, do Grobu lego oddała. 

86. Roku 1681. Dnia 2. Maia; przybyła na Kazimierz 
do Kościoła Bożego Ciała Pani Terefia Kantela > Rádzcyna.s 
Krakowfka; z Mamką y z dziecięciem włafnym; Rok ná ten 
czas máiacym» ná Imię Antonim y pofłała do Zakryftyi parę 
świec ihrzecych, y na Míza Swiętą profząc, aby fie przy Groa 
bie B. STANISŁAWA ná dzięk czynienie za ptzywrocenie.s 
zdrowia dziecięciu odprawić mogła, à żeiuż była ku potu- 
dniowi przyfzła; kiedy wfzyfcy domowi Kapłani Míze po- 
odprawiali, pofłali, na Stradom do OO. Bernárdynow prolzac 
o Kapłana: przylzedł tedy Ociec Ludwik Látocki ftarufzek > 
y zeznał: że dziwnym Bofkim rządzeniem tu fie na Míza.s 
doftał, bo po kilkákroé w {wym Kościele do Mfzy Swiętey 
wybierał fig, A odprawić iey do tych czas nie mogł, zawfze 
go nowe iakie zachodziły trudności. Obaczywlzy zatym.a 
dziecię oney Pani, zdziwiłfię te fłowa mowiąc przy fľugách.s 
Kościelnych, ktorzy ná ten czas Grob Swietego ná iuttzeyfzą 
Uroczyftość ubierali: Dni4 wczoraykego bytem u I. M. Pana Kán- 
telegos y widziałem to dziecię tak bardzo choré: že do śmierci bardziej 
niż do życia podobne sbyťo + ief zá co Panu Bogu dziękować 3 že tu 
ofarowane zofłało. Sit Nomen Domini benedičtum, 

87. Mała rzecz kawałek frebra, y to fie iednak do Skate 
bu Niebiefkiego doftaie; kto go świątobliwym afektem (ktory 
na Gli 


T ta figo 
kazuje 
4 miercię 


Y tych mo- 
rome poa 
weetrze 

nie moras 


n2 Celniey[ze nád pier fe; Cuda. 
. nh fali Bofkiey wiecey nád (rebrne waży podarki) na Ołtarz | 
Dar zá oddžie Ták uczynił nafz Zakonnik, ktory dobrodzieyftwo | 
id tów frebrnym zawdzięczaiąc prezentem» takim go autentykował | 
jo pp podpilem: A. R. D. Boguflaws Owfiany, Canonicus Regularis La- 
wie - feranenfisy Prapofitus Curofvacenfis, fanitate vectiperata votum. obtulit bue 
miillime cuim uno Sacrificio, B. STANISLAO CASIMIRITANOs 
Anno 1683. Die 21. Maj. 

88. Łukafz Oftawfki; 44. LL. © Plilofophia Door, w 
Akademii Krakowfkiey; pod czas morowego powietrza w 
KA wielkim niebefpieczeńftwie zeftaiąc Roku 1677. iak fie udał 
1725.7 do zafług Przeczyftey Matki Bozey y przyczyny B. STANI- | 
zkył fig SŁAWA KAZIMIERCZYKA > wolnym od ;zarązy morowey | 
komple zoltat. Czego wdzieczen będąc» Záraz przyfzłego Roku Pá- | 
mentem. negyryk na Honor tego Swiętego ex voto odprawił, przy zwy= 
kłym co rocznie konkutfię IchMciow PP. Akádemikow » y 

tożnych Zakonnych ludzi, ktory fię odprawiać zwykł > każ- 
dego trzeciego dnia Mái, po południu. | 

$9. Tegoż Roku Francifzek Pexá Syn Grobárzá Kościo= 
Nie wj ta Bożego Ciał, grzebiąc z fwym Oycem w Kazimierzu zmąt= 
śmierć za tych powietrzem ludzi, tak fie fam był od nich zarázih y ná 
grześć, umor chorował; že zwątpiwizy o zdrowiu leg0> iuż mu dof 
Grobargáwykopáno, gdzie go pochować miano ; wízakže iak prędko | 
był ofiarowany ze Míza Swiętą do Grobu B. STANISŁAWA | 
obacząć fig począł, y z morowego niebefpieczeńftwa wyfzedł. | 


90. Nie ma śmierć wolnego do tego przyftepus kogo ten 
Swięty broni. Czego doświadczyła Katarzyna Niesniowfkas 
Ttgiuž by Wdowá z Kazimierza, ktora tegoż famego Roku tak dobrze | 
Ą Zi śmiere ZADWAŁA powietrza; że fig Až morowe fetoci ná nie wydały, 
naznáczy TA rzecz o wieczności pomyślić kazała, przecię iednak y o 
tái zdrowiu myśliłą, o ktore tegoż Patrona profiła, A lubo o dale 
fzym życiu powgtpiwhé ptzyfzło wfzakże nie o protekcyi4 
Ziomka S. STANISŁAWA; ktoremu ledwie fię poleciła; one | | 
znaki morowe niewiedzieć iako zniknęły, y fama zdrową zo- | 
ftała.s. : 
Dość chi du 91. Tegoż Roku Wielebny Kfiądz Herman Cznonicm Rem 
w ognie guls Lateranenfis pomienionego Konwentu Bożego Ciała ná Ka= 
mie zzoe zimierzu Profefs; ex inflituto tTamtey fundácyi, &dminiftruiac zás 
rmeć. powietrzonym ludziom Sákrámentá Swięte wolnym bydź od 
niebefpiecześftwa żadną miarą nie mogł, wízákže ufálac opicu 
ce B. 
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ce B. STANISŁAWA; ktorą zwykł miewać nád Brácia fwo- 
ią; lemu fie codziennym Nabożeńftwem polecał y zdrowym 
zoltaf. Co potym drugiego Roku po powietrzu máiac dolu- 
du Kazanie z Ambony rozgłofił, y folennie Panu Bogu zás 
dobrodzieyftwo> y Swietemu zá przyczynę podziękował. 

92. Ten ktory te dobrodzieyftwá notował, takowe fam ár 
o fwoich dolegliwościach, y B. STANISŁAWA dobrodziey- grace rev 
ftwach w Roku 1671. $wihde&two zoftawił: Ja X. Stefan“ żneri 
Rónatowicz C. R. L. zeznawam żem chorował Menfe Odłobyi ná fpofobami 
krzyże bardzos y z laf&g chodząc fchyliciem fig nie mogł, ni ná łożku Zámdzig: 
leżeć, ženo fiedząc [pafem: nád to uczynił mi fig wrzod nád kofiką ná *%*. 
nodze, á gdym fig do Grobu B. STANISŁAWA ofirowały dozna” 
fem pomocy. 

93. Przy takich śmierci znakach; trudno było bez Cue 
du dobrze tufzyć, kiedy Kazimierz Włodarzyk Mulatz Roku 
1682. w Miefiącu Liftopadzie ná śmiertelney pościeli ležac 
co moment śmierci wyglądał, ktora przez choroby do nas ko- Tre pežmšé 
face: žeby iednak nie gotowego w ofłatniey Agonii nie znio- 44 ^yle 
fas Spowiedzia > y Kommunią Swięta y Oleiu Swiętego nh- 'C"4*- 
mäzániem» iako iaki odważny zapaśnik przeciw niey fig uzbro- 
ił lecz že po Oleiu Swiętym nie nowiną chorym zdrowie od- 
nofić, co ieft tego Sakramentu fkutek, krewni iego pofłali s 
ptofząc o Mfzą Świętą do Grobu B. STANISŁAWA: ktora.s 
fie iefzcze ze wfzyftkim niefkończyła , iuż chory łepiey fię 
mieć począł; y ozdrowiał. 

94. Nie darmo Łacinnicy mowią; for) fapiunt phryges CO sym fie 
fie wytłomaczyć može ná potoczną przypowieść: Po fzkodzie (4o4z;, 
Polak mądry bo iák fię w drugim Roku famego Wtodárzyká kre fig te 
Zonie Máryánnie náprzykrzyfá pufrocznia choroba, dopieroż leni. 
oná z ofertą do Swiętego Ziomka; rata wołńc pocznie; pro- 
fząc o przyczynę w Mízy Swiętey przy Grobie lego; ktora 
iak fie odprawiła, ex nunc co raz to lepiey mieć fię poczęła 3 
poki zupełnie nie ozdrowiáfá. 

95. Tegoż Roku 1683. Krzyfztof Kozicki, Podkantorzy Aem 
Kościoła Bożego Ciała, w Dzień Rozeftáňcow> idąc z Pro- R ACHA 
ceflya do Swiętey Iśdwigi, tak bardzo y nagle od fił odpadł, nagła ah 
że zoftać mufisł: lecz nieco otrzeżwiony od ludu gdy fie 0-cepra zby” 
fiitowat do Grobu B. STANISŁAWA; jak magle fif pozbył wa. 
tak ich też y nabył; y zdrowym do domu zá Proceflyą po- 
wrociła P 96, 


114. Celniey[ze nád pierwfze Cada, 
d 96: Tegoż Roku, Dnia 13. Sierpnia; wyprawuląc fie ná 
Wiednia Woyng Wideńfką z NaiášnieyÍzym Ianem III. I, M. P. Štá- 
MES UM niffaw ľabtonowíki > Woiewoda Rufki; Hetman Koronny + 
COEUR tzybył ofobą fwoią z Rycerftwem Koronnym do tegoż Gro= 
^. "^ bu Be STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA+ gdzie záleciwízy 
fig protekcyi lego; z Krakowa pod Wiedeń tulzył, y tam iak 
fzczęśliwie gościł, całemu światu nie táyno. ' 

97. Roku 1693 Dnia 26. Sierpnia; blifko południa zá- 
ćmiło fię było Obłokami Słońce; że dzień nocy podobnym. 
ftat fig; 'w tym błyfkawice grzmoty fłyfzeć fig dały, fy nde- 
tzeniem pioruna Wierzą; przy pomienionym Kościele Bo- 
żego CiAłą Canonicorum Regg Lat: zapaliły: iuż wfzyftkę Ko- 

Gniewliwe pułę w ogniu widzieć było; iuz Ktzyz ex (uminitare turris vy 

Niebo; po. gałka (padła, y blacha ołowiana topnieć poczęła» dla czego 

korna Sup bronić więkfzego niefzczęścia trudno było; w tym ludzie s 

plikeiedna widzac rzecz defperacką, z Brácia Zakonną do Kościoła wpä- 
dli; iedni przed Nayšwietíza Panną w Kaplicy; drudzy przed 
Grobem B, STANISŁAWA Krzyżem padáigcs krzyczeć y wo- 
łać z płaczem ratunku poczęli, w tym co raz bárdzieys im.s 
fie miał (zerzyč na Kościoł ogień ultawać począł, y bronij- 
cym przyftęp wiekízy uczynił. Zá co názáiutrz Wotywás 
folenna była; dziękuiąc Panu Bogu że zá przyczyną Matki-s 
Božcy y Błogofławionego; wiekízego niefzczęścia y fzkodys 
nie dopuścił. 

98. Naltępuiący Infttument  iakim ftylem znáyduie fię 
piľany w Kfiggach Foliowych; pod tytułem Hypomnema» Mi- 
raculorum 68 Gratiarum eximii Servi DEI STANISLAI CAST- 
MIRITANI €%: (w ktorych fie konnotuią dobrodzieyftwá.s 
rožnemi czáľy oíwihdczone przez lego przyczynę roznyme 
ludziom) takim go tu dla lepízey wiaty drukuie. 


IN. NOMINE DOMINI AMEN. 
DEE € Singulis quorum interefly Bc. boc publico pateat evidene 
ter infirvmento © fit notnm quomodo Anno m Nativitate ejufdem Doa 
mini Noftri JESU Chriffo, Millefimos  Sexcenteftmos Nonagefimos 
Primo, Indictione Romana 14. Cc. Die vero undecima Menfis Juni 
6. Coram me Notario Apoftolico infra fcripto teftibujý: Ge, compa= 
vens perfonaliter Nobilis ac Famata Sufarma Luteckas "cab f Spe- 
A714 


Z. $idnifldwa. Käzímierczyká. ns 
abilis. olim Nicolai Luteckią Confulis Cafimirienfs, confors Vidus 
dereliclas provee etatis aus mente © corpore non compulfa, Be. fed 
palam fpontè libere ex zelo © devotione drga B. STANISLAUM 
CASIMIRITANUMs €. ac per expreffum. de Gratis 65 favorím 
bus interceffione €8. fingulari opedičti fervi ^ Deis €8c. tam perfe, quàm 
per alias Perfonas. fide dignas agnitiss -C8c. in bunc modum confcien= 
tia bona © ex motiyo agnita beneficentia recognovit. 

I Quia R. Hyacinthus Lutecki, c. Filim fums Bc. dum 
adhuc- in Studiis Academie prefata. verfaretury pro moved; laudabili €8 
pietate dite Academia erga Beatums Orationem laudatoriam yite & 
meritorum ejus» pro Fefto incidenti [ufčíperet, ita vehementi ac violenta 
fuit febre in die ipfa Beati correptuss ut nullo modo Orarioni publice 
peroranda valevett dumá: iam bora ipla adeft 'perorationi in dejperata 
falute pro tunc confugit ad precas intevce[fronem(s Beatis quà mox fuf= 
fultus © à ledo cid (anus © in columis prorumpens bac die s tertia 
Mai. ultra [jem ać fi paratus fanufá; bent peroravit 3. amplim eodem 
morbo non vexatus. 

Eadem recognovit fide bona €9 confcientia intačtá de marito [ue 
Łutecki Confule Cafimirienfi qui cum ex occafione [ubmetfionis in aquis 
Viftula Generoft Zielinfki Luteraní per tumultuatim congregatos im ponte 
Viftula ffudiofos fate © caufara: (ex quo» cafu quodam, prafens huic 
illicito aderaty aui) magna auguftiá ex falľa fufpicione Sirito macerare= 
tur Carcere, iam. ad evitandum vita periculum fuga ibi ex carcere cone 
fulere cogitavet, per [omnium à Be STANISLAO diffinde 63 imele 
ligibiliter fuit. admonitus ne id facereiy quanquam à multis follicitave - 
tury ut fuga fibi confulens poflea fati confcims fieret. Hac re per foz 
úmium. grato animo à Beato acceptas in effeltuq: adimpleras ea fide ul- 
terius in carcere permanfity 68 omnis fufpicionis immunis, extra omne prie 
culum mortis quod imminebat pofl tale fačlum evitayit boc totum Beam 
ti meritis tribuendo; ntm ipfe tot importunis agitatus confiliis » fugam 
iam arriperety nifi ope mirabili. -Beati per [omniwm adjuvaretur, 

Eždem die undecimá Juli Annoý: eodem Nobilis Hegvigis Lue 
tecka, Nobils Dai Lutechi Confulis Cafimirienfis confors y annorum 
circiter do. bona fide €9 confcientia retulit > quod ipfa uno 1688: in 
prafentia Adm Radi. Michaćlis Gorczyńfki S. T D. € Profefa= 
ris in Canonica Crac: Canonici Reg! s totimá: Magifratus Cajimi= 
rienfis poft viaticum. acceptum plena di/pofitione facla; iam: agonizańsą 
poto fait per adftantes lečlo ejus ad B. STANISLAUM CASIMI= 

RITANUM s (cuju Imago. fupra cubile. fuerat depicta) fana evafit » 
P2 dejper a. 
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dejporat sá: ab omnibus ad priftinam falutem pervenit > de quo miracule: 
prater pranominatos tefłesy ©. alii Crves digne fidei, idem perbibebant. 

Hac cadem Nobilis Lutecka de fua. Filiola Hetdvige expofuity qua 
poft morbum in recidiyam velap(a iam agonizans in prafentia Religiofi 
Reginaldi | Concionatoris © Theologi Ordinis Eremitarum Su Auguffi= 
nis fimiliter pof emifum votum B. STANISLAO CASIMIRITA- 
NO, Parentes (uos prima veftítuta fanitati letificayite 

Duodecima Julii Anno 1691. Famatus Thomas Dabrowfki Cia 
vis Cract agnità gratia B, STANISLAI CASIMIRITANI pio 
ajfečlu, at memori pectore  vetulit quia ipfe Anno 1639. : multis doloribus 
tiff: tremendisy in manmi dextera per feptimamas quindecem vexatus s à 
Medicis omnino de[perate falutis © incurabilis 3udicatuss poft votum quod= 
dam fatum By STANISLAO 4 fenfit tantum. agra manús levamen s 
quantum in altera fana habuerate 

Anno quo fupra Die verb 15. Menfis- uni. Nobilis ac honoratus 
D. Adalbertus Zawada Conful. Cafimirienfis retulit bona ac intemerata 
con[cientias quia Anno 1670. Filiolus ejus Nomine Joannes, circa Fe" 
fium Afumptionis Beatiflúnes caput divifum A Nativitáte habens adeb 
ut palmi extremitas facile in fciuram illam intrarit, 68 quod. nullo moda 
€5 confilio Medicorum curari poterat: voto fatto ad B. STANISLA= 
UM CASIMIRITANUM,; fanum; zntegrums €3  conjuntium. obe 
ginuits cum multorum. admiratiene © flupore. 

Anno 1692. Die 22. Februarii Honoratus D. Alexander Mane 
kowjkią Scabinus Cafimirienfis annorum. plufquam. fexaginta retulit de fie 
lia fua antea virginey nunc Samuelis Walter chirulg Cracov: confor= 
że» qua jam agonizans ab omnibufý: delberata €9 deploratas voto per Pas 
ventes fado ad B. STANISLAUM CASIMIRITANUM, falyś 
£j incolumis prifine fanitati reffituta eff ope illius 

Anno quo (upra Die voto 18. Menfis Martii. Nobilis ac Honos 
yata Hedyigs Sochacka; Nobilis ac Spectabilis olim Francifci Socha 
cki Advocati Cafimirienfis confors Vidua derelitay annorum circiter 50. 
de pracipuis gratis à DEO; intercoffone B. STANISLAI CASIe 
MIRITANI reportatis recognovit: quia Filia ejus Caecilia pro tune 
Honerati Laurentii Tomafkiewicz confarsy morbo quodam vebementiffi- 
mo incurabiliq; ex circumjłantits parts proveniente. prefas voto faćło per 
fe Matrem, priftine faluti mirabili Beati Ope fuit ve[litutay Eadem re= 
sulit © de eadem fua filia qua ex prenominato morbo cum longè gravius 
śn recidivam laberetur, profluvium fangvinis per os-navefjs pafas ab oe 
„anima defperaia alitis yifay € propterea ad mortem dijpofitzfimay cum 

„per fuum 


— — 
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per Juum Confefariums auxilio Beati commendaretury cum voto afervane 
di“ colendiq; Imaginem ejns y cum fiupore omnium. ad priflinam. vítam 
pervenit. | 
Eadem de fe ipfa retulit, quia variis angufiiis afflctionibufi: prefas 
extra omne bumanum auxilium. folins) ac unici B. STANISLAI CA- 
SIMIRITANI, ubi fefe vecommendaret patrocinio fuo. votorum [uorum 
compos fatta eft. Eadem prenominata. Fledyigis Sochacka retulit, quod 
inyidentium hominum fue fortune malignitate infafcinata cum fuo Mae 
ritos exindeĝ; multam falutis patiens jačurams interceffione Beati fe im- 
plorante, extra omne vita periculum morbo[ý: talia confeguentess, totaliter 
fana facta eff. ©8 bac pramijja bona fides con[ctentia mtatta, uti non prie 
dem confe[JIone Jubilei expurgata in gratam pedłoris grati depofuit me- 
moriam. Hec pofl fata Mariti [už eundem. | Beatum in. Protečtorem. fibi 
in omnibus elegit, GH experitur. 

Anno eodem quo (upra Die 9. Martiis Honeftns Adalbertus $E y- 
gie? Civis Cafimirienfis retulit de filiola (ua Anna annorum 10. jain agoa 
nizans per aliquot dies fenfibus: deftituta y. jamás cadaveri fimilis €8 im- 
mobili axo» voto facio per fe Parentem genu flexum cùm oblatione Mif- 
fa» fubitò extra fpem. primò in verba prurmnpens >. tandem. ad. integram 
fanitatem pervenita, cibifý, prout fana veficereture, 


7 Et quia M. Andreas Cantius Mathie Sokolowfti Phie 
lofophie Dotor, Publicus Sacr: Authoritate Apoftolica 
( L.S. Notarigss Diccefis Crac” prainfertorum miraculorum graa 
E tiarumá : B. STANISLAI CASIMIRITANI tam 
per Nobilem Luteckas quàm per alias perfonas fuperins ffe 
cificatasy variis temporibus agnitorum fideli relationiy ac recognitioni in 
prafentia Religioforum PP. Michaćlis Gorczyń/ki S. T. Dod €9 Pro- 
fejovisy © Marcellini: W łofgkiewiczy Can Regularium Conventás. S Si 
Corporis Chrifti Profeforum; uti teffium. ad pramija adhibitovums alio= 
vum; fide dignovum bona fide fada prefens interfui, ea[demá; perfonae 
circa pramujja Miracula © gratias > pro poffe quam dźligenti(firme de o= 
mnibus © fingulis Miraculorum circumftantiis inquifivà € examinavi» 
śded in majorem premiforum fidem €2 valorem > prafens Infirumentum 
manu licet aliena mibi tamen bona fide feriptum fignos Nomine €$ Cos 
nomine meis folitisy quibus in talibus utor communivis 


99. W teyže famey Foliowey Kfiędze znáyduie fig y 
dmgi Infirument także mam Natariy legálizowány, w ktorym 
fie poká- 


119 Celnieyffe nád pierwfe Cuda 
pák cień fie pokazuie lak czartoftwo na naymniey(íze dotknienie lá« 
Piofrow, kichkolwiek znakow tego Swietegos (iako to Paflyiki, De- 
takrzeczj cymki, &ct ktora iego Statua w Ręku trzyma, także kwia= 
WSR AE tow, wiankow» &c. ktoremi Grob iego zdobią,) pierzcha; 
wne, biada, rzuca fie y lamentuje, bez žadney inízey nawäáfy. 
Ten iednak Inftrument ponieważ nic więcey w fobie nie.s 
zamyka nad rzecz namienioną; fkracaiąc legendy omiiam. 
100. Podobną rzecz zeznał Jan Krzelezycki o Pannie. 
Sioftrze fwoiey Annie zczarowaney; na rękach y ná nogach 
Modlitwa od czártow pokrzywioney; że gdy fie czalu iednego w Ro- 
vayrigk- ku 1692. do Kościoła ná Exorcyzm czyli na Spowiedź go 
Ďy zá towńhła, czárt przeklęty chcąc podług zwyczáiu one prze- 
czrty E (zkodzić funkcyą, frodze ią trapit» tłuk, dręczył: czemu on 
%orejam. ządney dAć nie mogąc rady; z wrodzoney chęci ku Sioftrze; 
pobiegł do Kościoła; y tam przed Grobem B. STANISEA- 
WA padł krzyżem, natychmiaft czártoftwo właśnie iak wtym 
te onych furyi poprzeftało. 
101. Już to nie Cud; co zwyczayna, kiedy W. Xiądz 
Paweł Relowfki; zaraz po Prymicyach ciężko záchorowá- 
ATA wfzy, w Roku 1693. że mu iuż o fobie, y drugim © nim 
Pu ež powątpiwać przyfzło, iak fie tylko udał do opieki Błogofła= 
więnego Kom-Profefla STANISŁAWA, nagle práwie zdro- 
wym zoftał; więc bez omielzkánia powftawizy, we Mízy S, 
Panu Bogu chwałę; y Swiętemu dzięki oddał, Jakoż nie.s 
flufznie dzięk odwłączać zá fkwapliwe dobrodzieyftwa. 
102. Jeízcze na ten czas StuJentem będąc nafz Zakonnik 
Máciey Auguftyn Moździeniowfki; zachorował śmiertelnie; 
że mu ják mowią craflinum doczekać nie tuízono: dano mu 
Nie mwieytedy ihk należy umieráigcym Sakramenta, ktore przyiawízys 
fe "44 gdy iuz pofpolitym przytomnych zdániém konać począł: X. 
pierwfe Zokryfyan ná ten czas Marcin Strożecki z politowánia nád 
Cado:  ziamkiem (woim, porwawfzy fie z pofrzod adflantium moribun= 
do, pobiegł do Grobu B. STANISŁAWA)» y tám zápaliwízy 
parę świec, zde(perowánego o życiu polecił opiece Swięte= 
go. Dziwna rzecz» ŽE. w momencie morbi ví przefilác fie 
tak flnie poczęła; że w krotce z podziwieniem wízyftkich 
doftatecznie ozdrowiat, 
. 103. W Rokn 1694. dniń ro. Czetwca, zeznała Anną 
Zábiňíka Miefzczka Kazimierfku iż z ciężkiey Paa inż 
ył4 
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była mowę zamknęła; ledwie do fkonu nie przyíztos iefzcze 
iednak ze wfzyftkim refexyi była nie ftraciła, y na Swięte- 
go Ziomka pamięci: do ktorego gdy uczyniła weltchnienie) 
zataz fie iey niby má iakiey wyfokiey gorze z Krzyžem.s 
pokazał; y gdy ią nim przeżegnał, tedy z-niey niby káy- 
dany iakie ona niemoc fpadła, y mowić poczęła, tak dále- 
ce: że zawoławfzy domowych wízyftkich; w obec ono obiá- 
wienie rtozgłofiła; y fit nabrawfzy; Panu Bogu zá przyczynę 
Swietego> u Grobu iego podziękowała. 

104. Już tu (z uzdrowionych oczu byłby ftoocžný 
Argus; gdybyśmy ie fzczerze komputować chcieli. Oto fig 
tu znowu Cudem nowym oczy nawiiaią, o czym fie tako- 
we de y.rbo ad verbum w notacyach KfigZki mnieyfzey manu 
Notarii legalizowane znayduie świadectwo: Annó D 1700. die 
Veneris 23. Julii, Ja Krzyfyna Miklawikay Mieficzká y Obywa- 


velká Miáfta Wieliczki zezmaię (umnieniem dobrym, iż zapadłfj cię- fuka, 


żko bárdzo ná oczy dniá wtorego Miefigcá Mórcay Roku wzwyż po- 
snienioneg0> tak dalece: żem przez długa zás nic prawie niewidziała 
y sále o wzroku zdejperomáťá. | Stykąc iednak od Mežá megos ktory 
częfło czytał Zywot B. Stanfława Kázimierczykás idk wiele łajką 
Cudowy y dobrodzieyfiw ludzie doznawáli żywą miarę; y nádžiere 
nieomylng maiąc w zaflugách tego Świętego; ofiśrowółam [ie ze Mfą 
S, y świec parę do Grobu iego oddażamy tedy záraz oczywiście , w 
tenże dzień poprawiło. mi figy y cálem przeyrzała, y teraz, bez. bolu 
oczu dobrze widzę. Co że ták sef, 4 nie INACZEJĄ pizylięgą to świade 
czyć gotowa. Dziato figy Ge. 

Tu naftępnie zwyczayna formá z podpifem Notarii Abpoffo= 
líci, ktora fig dla krotkości opufzcza. 

105. Y ten Rok 1701. w łafki y dobrodzieyftwá nie.s 
fkapy> czegom ielt y z Brácia moią z ktoremim zAwfze ná 
rożne mieyfca afociatm chodził probántem. " Nayprzod Páni 
Jadwiga $. pamięci Páná Francifzka Socháckiego Woytá KA- 


zimieťíkiego pozoftała Małżonka, pofłała do mnie w put Pá- Dobrze 9 
ździernika, abym ią w chorobie nawiedził, co gdym uczys peráda. 


nil, poczęła fie (kacżyć na ofutke> ná iakieś dziwne niewie« 
dzieć czego po całym ciele przechodzenie, w głowie pia 
fzczenic, &c. co naywiękfza do tego wfzyftkiego przymie- 
fzała fig kwártannáž w tym mnie profil coby z tym czynić 
miała o radę; ia infzey ile bà tak wielę złego nie máiac, 
| pron thdzilem 


Nima Ct 
da opowie 
da, 


Slepotá 
Światła 


Dwoi ako 
temu pla 
«o tedn£ 


| pracą. 


dobre pá. 
migta. 


Dlugo fig 
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radziłem Aby fie udała do przyczyny zwykłego fwego Mes 
dyka B. STANISŁAWA» (ktorego zawfze e u fiebie.a 
nad łożkiem trzyma) ażeby dzień pierwfzy paroxyzmu po» 
ściła do niego, y,wody tegoż Błogofławionego, aby z nią 
potraw zażywała pofłałem. Potym dnia 21. tego famego 
Miefiąca Października do niey powrociłem, ná ten czas iu. 
żem zaftał ná wízyítko zdrową; wyznáiac jurejurando, že te= 
go dnia iak pościć zamyśliła; miáfto febry ogražke tylko ia= 
kąś w fobie czuła; potym žadney infzey moleftyi nie do- 
świadczyła. 

106. Tegoż famego Miefiąca y Roku pofzedłem do Janá 
Czechowicza Złotnika Krákowíkiego> aby mi blachy Bło= 
gofławionego STANISŁAWA ná Konkluzye Teologiczne de 
Incarnatione Divina potrzebney poprawił, záltatem go wielce 
in pefimo ftatu na łożku opuchłego: do tego iakom uważał, 
w niewygodzie y w wielkim (mrodziesrták dalece; zem.s 
fam bardzo powątpiwać począł, Aby mi mogł ufłużyć; w 
tym rádzifem mu aby fie tego zafługom polecił, ná ktorego 
ma pracować honor, co iak uczynił, aż on dziwnie y na= 
gle zdrowízy, że dnia trzeciego mogł o {wey mocy rak då- 
leko przyiść do mnie prezentuigc mi Abrys oney blachy» 
ktorego obaczywízys ażem fię zdziwił. Więc wyprowádzi- 
łem go do Kościoła na dziękczynienie zá dobrodzieyftwo 
Swietemus A że iefzcze ze wízyftkim oná puchliná z niego 
nie była fpadła, dałem mu tegoż Błogofławionego do za 
żywania wody; y tak fkutecznie ozdrowial, y mnie iak było 
potrzebá uśłużył. 

107. Tegoż famego Roku dnia 20. Liftopadá> pzyfzedł 
do mnie do Celi z Xiedzem Zakryftyanem nafzym drugi Krá- 
kowíki Złotnik Máciey Filowiczs zeznáiac: że fpadłfzy ze 
fchodow padł na bok; y w nim ziobro złomał, dla czego 
przez cztery niedziele lekuigc fig leżał w tak-wielkim bolu 
że Ani ieśćs Aui pić nie mogł nie fchodziło na ungwentach 
rożnych, Ale te wfzyfikie za nic, bez pożytku, pewnego 
dnia z natchnienia Bofkiego> przyfzedł do niego w náwie- 
dziny Reformat, ktory mu niefpodzianie za Medyka ftanął; 
radził choremu aby fie ofiarował do B. STANISŁAWA; 
KAZIMIERCZYKA, 4 ozdrowiawfzy Aby miał intencyą co 
na iego honor zrobić» co gdy uczynił, Až on trzeciego dniá 


i po onym 
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po onym Wotum zdrowfzy; nuż ieść dopiero y pić pottze- 
buie; A zatym fif nabywa; y do zdrowia przychodzi, Cze- 
go wdzięczen będąc; kiedykolwiek ná Kázimierzu będzies 
záwíze do fwego Patrona wftapi> y'trzy Pacierze takže trzy 
Zdrowaś Marya ná honor iego zmowi> y pracą fwoię ná o- 
prawę Kliažki włalną tego Swiętego pifaną Ręką konfekro< 
w&é gotow, byle tylko kto ná iey ozdobę expenfowóć chciał. 
108» Jako u tego Pana fzczęśliwie gościły tre graties y 
tam fwoią bytnością odnowiły onę zawołaną maxymę: Omne batreo wy 
trinum perfećtum, pokazuie fie z naftępuiącey Notácyi, ktorą de Ven M 
verbo ad verbum z Oryginału włafney ręki iego intreligowá- 2; 5,77. 
nego w pomienioney foliowey Kfiędze; per extenfum. drukiem 
przedładam. 


Ad Majorem DEI Omnipotentiš Gloriam; Bea- 

tifsimz Matris Ejus, & Beati STANISLAI CA- 

SIMIRITANI, per quem DEUS mirabilia facit 
honorem, 


In vim. gratiarum ačtivnts infra fi ripta infra fcriptus teflor..— In 
Anno 1697. circa medium Menem Julium, Confors mea Barbara pepe 
rit Filum, cui datum eff Nomen Simon Lipnicenfisy Jacobus poft. pad 
erperzum reincidit in movbums in quo per duas (eptimanas C9. ultra exi 
fiensy viribus deflitutas fine fomno 68 comimeffione pomós 63 vebuss Ge. 
ad dejberatam apud Medicos: peryinit fanitatems adeo; ut im tal? pafft 
pueyperii extremo © defperatos uf funt confilio. in talibus ron pračlicato> 
fecare venam> quod tamen ex quo videbatur effe pericnlofum & deffe- 
ratum. mon eff executum. — Interim morbus majorem fumebat vim, € 
magis crefcebat, Et itafy videns deffitutam efe humanis coufiliss con 
fugi ad Divina auxilia pet. interceffionem B. Stanislai .Cafimzvitani 
amplorandas, coemptis itaý: cereis (prout anemini) im die Veneris veni 
ipfe tn Ecclefiam SS. Corporis Chrifli Cafimiriey Bc. ibid; Sacrofan= 
üum Miffs. Oficiumad Tumulum Beatiy celebrandum fieri, curavi, il- 
ludá; audivi, poft quod peralłum, | Viaticum agrotas jamjam agonizanti 
prochravi ipfeq; domum reverfus eam pro mortua babens; poft acceptum 
Viaticum eadem ferme hora melini fe babentem, €5 fic de bora in ho- 
rams &9 momento in momentum; jam -quidem efürientems €F dormientem 
hþabais deos ut tertia dze de cubili furgentem 65 ambülantem ultra 

fpem bom 
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fpem bominum receperim; idú; pro miraculo. babuerim» quod fli DEO G 
B, Stanislav Gafimiritano ad[cribos ipfis gratias ago. 

Hoc eodem tempore dicbus « Filius mens infantulus Simon Lipnicenfis 
gacobuss ex repentina poft nativitatem fuam lumini folari impofitiones 
vifum oculi unius deperdidit; ejusmodiý: oculum per duas [eptimanas 
integrum» . continuo clati[uin» livore © purulentia [ufufumy nec minime 
minantem babuit cum fummo periculo amifionis vifus. Ergo obtenta 
una priori Gratia B. Stanislai: Cafimiritani ed fidentins ad obtinendam 
in boc cáfu infantuliy me cüntulis quod per Dei gratiam € interce[ia= 
nem. Beati brevi obtinuiy dum idem infantulus; cum bono vifu jam an» 
tea defperatoy vivit © utinam ulterius ad. laudem Dei €2 enarrandam 
gratiam Beati (per quem DEUS Miracula fecit) viyat. 

Deinde ego ipfe boc Amo Dfi 1701, ex inflammatione nimia. gute 
turis, in magnim- vite periculum incidis adeo: ut Medit- quidam 
mihi intimus, infpečba "hac tat ingenti inflammatione de gangrinay mox 
Jubfegučnti me intertürbavits. ać pramonuita [uoý: confilio © medicamen= 
tis ab imminenti gangrina releyavit: fed non [uficiebaty nam brevi pofłą 
in majores dolore: gutturis reincidiy ubi ex ingenti inflammatiomes non 
folum corrofiass verum 68 vulnera. interna. circa lingulam habužs ipfamds 
Jingulam à vulneribus deflrutkam: adeoz ut vix quarta pars ipfius re= 
anan[erits cum periculo amiffionis fermonis s 8 perconfequens vite» (úinmoáz 
dolore fine cibo. © potu: aliquot diebńs laboravi, © licàt Medici © chia 
rurgi hanc meam curabant (anare infirmitatem» nullum levamen fentie= 
bams imo nullam mihi de fubfffentia lingule Medici €g chirurgi facie 
bant fpem. — Quibüs ego confiliis deftiturús confugi ad Divina auxilia, 
per interceffionem Beati Staniflai Cafimiritani imploranda. Itaý: node 
quadam in doloribus pofitus € de vita ulteriori de[peratus manens» 
jamý: loqui non valenss intentione fola auxilium Beati Stanislai Cafimi= 
vitani invocavis in craftinumýs Cereos: ad. "Tumulum ejus procurare proe 
pu. RW mirabilis; bac eadem. node melius me babere cognopiy AC 
tandem in craftinos expleto propofitos © voto per Gonfortém meam exee 
cuto; fenfum ad priftinam fanitatem non fine miraculo pervenis jamý: © 
lingulam tam nimis dejtručtam: perfectam. babeos qua. toto corde © toe 
tis viribus meis Deum Omnipotentem ip. Sanctis [use Mirabilem laudos 
Beatoq; Stanislao Cafimiritano gratias. ago» 46 totis diebus Vita mem 
laudare non cefabos pro tantis gratiis mihi © meis domefficis praftitis. 

nas quotidie gratias efe veras ub juramento recognofcos © m más 
jorem fidem me fubferibo, — Gafimiria in Refidentia meaz die 23. Mene 
fis Octobris Anno DZi 17014 

Francifcus Stanislaus Hankiewicz+1.S,M.C.C. Notatius,niyppa 
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Authoris Votum. 


Rocz wyliczonych Dobrodzieyftw żntuitu B. STANISŁA» 

WA KAZIMIERCZYKA oświąadczonych od Boga rożnym 
niedofegom> omiiam infze $wiatobliwosci iego dekumentás 
iako to; že go devote mentę świątobliwych ludzi od czafu nie- 
pamiętnego cum litera B. notante znamienite zafługi iego przed 
Bogiem, y nad Głową z promieniámi malować każą, y Ža- 
dnego zá czafow moich nie nanotowałem ile w Kázimierzw 
Domu (pomináwízy ubożfze) ktoryby go dla codzienney nad 
foba protekcyi> na podobną odmalowanego nie miał manierę. 
Do tego iakom mogł uważać zá czafow moich, zawfze niby 
veflalium focm Albo, lampy łoiowe, Alboj świece wofkowe-s 
przy Grobie jego czafu nabożeńftwA goreią. Omiiam y tos 
jako pie fundatione pewnych Mízy do tegoż Grobu lub «ci- 
dentarie; częfte iednak in variis neceflitatibus Sanćlum Dni prote» 
flantur. To tylko fignanter, co fig moich prywat tycze confcien- 
tia tefle zeznàie, že nie pamiętam, Abym nie miał według 
owegoż Nemo jjerayit im Domino © confufus efl, Skutkiem o com 
profil przez przyczynę iego od Pana Boga otrzymać: dla.s 
tego ín anathema wdzięczności kazałem go odmalować w obło» 
kach z moja Ofobą in aďorandi na płotnie z tym niepochle- 
bnym napifemt Clamavi € exaudivit me. Eadem fide zeznaię y 
to; že mi w Kościelnych y Szkolnych pracach był zawfze 
przytomny prafenti(fhmo auxilio, bo kiedymkolwiek de mea infuffi= 
cientia» Albo. o fľabey pamięci powątpiwał, à do niego fig ná 
modlitwę antecedénter przed Dyfputą, albo Kazániem udał; 
zawfzem z łafki Bożey cum plaufu moię powinność odprawił. 
Nadto gdym na dokończeniu Lektorftwa moiego de Annó 1694 
trudną bardzo obráwízy manierę; pod állegorya fenfus moralis 
ná przyfzłe publiczne Dyfputy, Konkluzye pifać zamyślił» 
chcąc intrinfecare Hiftoryą Zycia iego Thefibus Pbtlofopbicis przy" 
naymniey bez zbytniey prace jakiey rekwirowała tà zabáwá3 
czegom chciał do wkontentowania Szkolnych dowcipow do- 
kazałem» y fzczęśliwie Acz dziwnie roftárgniony elečtione: y 
wyprawą do Litwy ná Proboftwo Wileňfkie> Dyfput dwie 
ex Umiyerja Plulofopbia, trzecią Teologiczna de Jure © Juftitia 
Jub ejm mufpicis odprawiłem. Y tak w moich przygodach, 


Qz fidum 


Zmycgs- 
zie miele 
świadczye 
bo wiele 
wiadomy 


124. Celnieyfše nad pierwfse Cudá 
fidum Tutelarem, gdym fie wyprawiał ná prawo do Rzymus 
przybrałem go fobie pro Socio y codziennie po w(zyftkie lata 
peregrinationis mee złożonym ná cześć iego Himnem; Conteyspla= 
tor "Trinitatis c. wenerowałem go. Nadto wziąwfzy z (oba 
kopią Hiftoryi Zycia iego; © [ub ejus Tutèla mille pericula vitas 
lądem y Morzem, ile podczás kanikuły fervente Phabo przeko- 
nawfzy, iakom fie týlkd terminum ad quem doplątał, zarazem.» 
mu tę Kfiążkę ex voto; dla (zczęśliwych w trudnych y Z po- 
tężnemi ftronami fprawach progreffow; według pierwízey 
kopii maiąc potemu czas dla Feryi Sądowych; y dziwne Bo= 
fk:e Iunius teflexye, infpiráeyes €f id genas auxilia mira facie 
litate y /predko napifał. Nie fłufzna y tego (uchodząc nie- 
wdzięczności noty) przepomnicé, čo fie ze mną immediate 
ante «quinoflium itałóż tego famego Roku 1702. we Wtorck 
oftàtni przed porownaniem dniá z nocą západľem ták nagle 
y ciężko na gorączkę; że mnie godzin fiedmnaście (una tan- 
tuin bora interpolante febris frigide podczas jutrzni, na ktoram s 
był witał, chcąc zmnieyfzyć ieźli nie zgafić zAiętą gorącość) 
bez przeftánku piekła Miałem wfżelaką należą 4 w takich 
pároxyzmách opätrznosč Ichmościow Panow Medykow) y in- 
fzych Przyiacioł allyftencyą, ftaranie; y nie fkąpe ná Apte- 
czne prowizye. nakłady, ale z tym wízyftkim co dzień; to 
gorzey miafto ulżenia byłe; albowiem accenfum malum z (oba 
infzych co dofyć przyciągnęło, iako toż bol w krzyżách con- 
tinuam tuffim, © maximam tyrannidem kolke pod fercem, ktora .s 
jako iaki Cerberus ad portam | flabulans, gdym chciał co catbarofa 
materia wyrzucić; zaraz oná kolka cum incredibili puntura fame 
nawet ¿impediebat refpiria; z tąd owa dufzność głowę in acuti[[I-- 
‘mos dolore tozbierała; © totum corpus accendebat ingenti calores do 
tego fypiść nie mogłem chociażem co noc bierał. [oporifera. 
Kiedy tak co taz ingravefcebat malum, przy(zlo do mnie naa 
konfultę dwoch Ichmošciow Panow Medykow» y zoftawi= 
wizy pro óta die infirmitatis mea remedias feptimam diem dixerunt fe 
non curare: Czego ia dofty(záwízy, umyśliłem zaraz fig ftarać 
o pómoc z Nieba, &, anticipando wieczorem feptimam diem pro- 
fiłem Braci o modlitwę do Błogofławionego STANISEA- 
WA; (ktorego hactenus propter majus miraculum. non źnterpellayeram) 
y (am przykleknawízy veru Ecclefiam ofiarowałem fig do 
Niego ze Mfzą Swiętą, profząc aby lekarftwom przydał efie 
catiam 
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catiam (ktore po te czály Zadnego nie miały waloru), y mnie 
watpliwemu u wízyftkich o dalizym życiu przedłużyć jra- 
czył czáľu) pokiby záczetey ná chwałę iego Kfiążki nie. 
fkończył. Po tey obietnicy náltapifà una felicifima mox; qualis 
non fuity Ze y (en przypadł, y pot zá (oba fne ullo adminiculo 
bumano przyciągnął © materiam catbarofum tak reľolviť, že co 
przed tym y płukanie brać; y per intuffimptionem odwilžáiace s 
emilfie pić mutiałem, Abym był mogł cum minori cruciat; nay- 
maieyíze [putum wyplunąć, ná ten czas famá przez fie ma= 
terya abundantifime odchodziła, febris remiffor fattas vira quodama 
modo videbantur aucta © dolor. w kržyžácch diminutus. 


Zá co 
b Ow I 
wp moe „CT 
Przedwieczney Jedynemu. 
Przeczyfłey BogáRodzicy MARYI, 
Świętemu Michźlowi Archániolowi, y wlzyftkim 
Aniolom. Bofkim, 

Jáko tež wízyftkim Swiętym, niech będzie Cześć 
Chwała, y wfzelkie polzánowánie od, nas, 
y od vízelkiego ftworzenia, 
ná wieki wiekow, 

A 
M E 
N. 


Hac Vota ciemens accipe. 


HYMN 


ego («mo (ste 
Y 4M 


OBLOGOSLAWIONTM 


STANISLAWIE KAZIMIERCZYKU. 


A Mężu w pobożności ftałys 
W (potecznym życiu Apoftolfkim trwały; 
Błogofławiony Oycze STANISŁAWIE» 


Przez Cię niech kwitnie Kaźmierz w piękney fľawie. 


Jafna pochodnio życia Duchownego» 

Uproś za nami Boga Wfzechmocnego, 

Byśmy w grzechowe nie wpadli ciemności; 
Ktore prowadzą w piekielne wiecznośći. 

BOG ktory Panem ná ízerokim Niebie; 

Ten na tey ziemi umiłował ciebie; 

Staw fie do niego byśmy wftáli z złościs 
Ziednay moc fłabym, choway w pobożności. 

Mocna Forteco Kroleftwa Políkiegos 

Tyś iet ozdobą y obroną iego» 

Spraw by od głodu; powiettza; y woyny 
Byliśmy wolni, mieli czas fpokoyny. 

Niech kwitnie miłość, Wiara Chtrześciańfka, 

W tym Pańftwie nafzym, cnota miłość páüíkas 
Blogoflaw wízyltkim, by naśladowali 
Ciebie w tych cnotach, y w nich fie kochali. 

Mocny Lekárzu w chorobách śmiertelnych» 

Rácz dàé ratunek, wfpomoż twych fug wiernych: 
Ci ktorzy twoiey modlitwy wzywáiąs 
Niech fie z pociechą do domow wracają. 

Nas wfzyftkich profiem; w tey pułnocney fttonies 

Choway Patronie w fwey świętey obronie; 
Pogrom Pogány, wyrwiy nas z niemocy; 
Od Boga przez Cię wzywamy pomocy, < 

Zkbiegay trwogom Koronným> à w Niebie; 

Ziednay u Boga mieyfce wedle fiebie: 

Mamy nadzieję, y wiatę ku temu; 

Ze nas záleciíz Bogu Przedwiecznemu. 
Bogu Cześć, Chwała, niech zawfze z tąd będzie» 
Niech go wychwala wfze ftworzenie wízedzie: 


Ktoty 


e B. Staniftawie Kázimierezyku. 
Ktory nam Ciebie tu raczył darować: 
Proś by nam też dał y w Niebie ktolować. Amen. 
W. Błogofłówiony Pan BOG w Świętych fwoich: 
Re. X Święty we wfyfikich fprawach fwoich. 
W. Panie wyfłuchay modlitwę noie» 
R. A wołanie moie niech „przyśdzie do Ciebie: 


Ro Y ST H MH 


Ontemplancie W fzechmocności 
Boíkicy: y Rożo czyftoscia 
O Kwiecie poftufzeiiftwá, 
STANISŁAWIE płaczącemu: 
Przybądź Cie wzywáigcemus 
Pochodnio nabožeňftwá. 
Błagay BOGA by oświecił 
Rozum moy, y mądrość wzniecił; 
Do Ciebie myśl kieruie. 
Bym był zbawion z twey pomocy; 
Tyś nadzieia we dnie w nocy 
-© Patronat wotuię. 
Káznodzieios Spowiedniku> 
Gorący cnot miłośniku 
© Perto witydliwości. 
Nieporządne rozpądź myśli, 
Bysmy áż do portu ptzyfzlis 
W $wietey witrzemięźliwoście 
Zmyfty zmocniey iuž zwatlone> 
Przelzladowce zgrom zmocnione, 
Podepc czartowfkie złości. 
Utwierdz rozum; gniew pochámuy> 
Daruy pokoy> ferce tamny> 
Znieś wfzelkie przeciwności 
Ty fługo Boży wybrany; 
Rácz uprofić ubtagány> 
Mnie łafkę u Chryftufa; 
Bym upadły mogł fie ftawić 
A złe poftępki poprawić 
Znájac dobroć JEZUSA»; 
Obdarz 
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Obdatz życiem Bogoboynyms 
Także zdrowiem A fpokoynym 
Przez czas wieku nafzego. 
Pomnoż w nas prawdziwą miłość; 
A znieś ferdeczną niefzczerośćj 
Yiumocniy mnie. mdłego. 
O látárnio y cňot kwiecie; 
Befpieczna ściefzko na Swiecie, 
O Gwiazdo nam świecąca, 
Pochodniá twoiey ialnošci> 
„Niech (pali mych grzechow złości; 
Od piekła odwodząca, 
Zycia mego biegiem kieruys 
^ A po śmierci mi konferuy, 
W Niebie twoie radości. 
Gdziebym z Tobą Boga wielbić 
Y Swietych Towarzy(zem bydž, 
Mogł na wieczne'wieczności; Amen. 


Modluwa do Pana Boga. 

lefkończony w dobroci y- wfzechmocności Boże; ktore- 

go miłofierdzia fkarb ieft nieprzebrany; Mäieftatowi. 
twemu zá dary nam dane; ktorych nie fą godne niefkończo- 
ne, A w liczbie nieporáchowáne grzechy naize; dzięki czy- 
niemy. Poftawiłeś przed oczy nafze wybranego STANI- 
SŁAWA fługę twego; iako zwierciadło cnot y dofkonáto- 
ści, dayże nam grzelznym, abyśmy dofłateczny exemplarz ná 
Dufzy y ná fercu z niego wyrńzili, aby patrząc na iego u- 
czynki, onych przykładem y torem idąc, drogą ta» iktorą on 
poftępował do Błogofławieńftwa wiecznego; za nim tráfilis 
à z'ciemności grzechow. ná światło prawdy; za iego przy= 
czyną wyfzli. Dałeś nam tego pobożnego Kapłana za tęgą 
y potężną podporę; ktorzybýšmy nie ufaiąc fiłom nafzym» 
na iego fię zafługach y przyczynie wfpierali: profiemy mi- 
łościwey łatki twoieys Stworco Naywyžízy> Bože zaftępow, 
dayże zá przyczyną iego; y pokorną do Ciebie za nas inftan- 
cya; Abyśmy miłego pokoiu, zdrowia: czetltwegox- łafki y 
faworu twego zażywali, A po śmierci abyśmy żywot wie- 
czny zá doczeíny wzięli, zá te. marne Swiátowc> nie utrá- 

tne Nic- 
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tne Niebiefkie otrzymali, zá przemiiáiaca wjekuiftey dofta- 
pili Chwaly, Amen. 
W. Moll fig zá námi Błogofławiony Stánifltwies 
Bh byśmy fig ftáli godnemi obietnic Páná Chryfttfowycha 
UM ER Nn EU 2 M. 
M Oracy Ran Jezufowych y Krzyża Swietego. Mikosnikus 
pobožny ffugo Bozy TANISLAWIE: fpraw to profiemy 
abyśmy Ran fezufowych odkupiena zapłatę w Niebie otrzy- 
mali, y z ich widzenia z Tobą fie wefelili na wieki wie- 


kow. Amen. 
Modlitwa druga. 
proe Cię Wfzechmogący Bože, aby Błogofławiony 
fluga twoy STANISŁAW uptofił nam twoie wípomo- 
Zenie, Zebyšmy od grzechow nalzych wyzwoleni, ze wfzy= 
ftkich tež niebefpieczeńftw Dufznych y cielefnych wybawie- 
ni bydź mogli Przez Pana nafzego Jeznfa, &c. 
Modlitwa trzeciae 
Afna Pochodnio w miłości Bofkiey goteiąca, Bfogofľawio- 
ny STANISŁAWIE przykładem twoim zapal ferca nàíze, 
iuż prawie do fłużby Bofkiey oziębłe y oftygłe. Wyzna= 
wamy żeśmy tak wlepili w te rzeczy doczefne oczy y letcá 
náíze, iż rozumiemy że inż niemáíz nic lepízego nád tens 
Swiat, A o rzeczach Niebiefkich ktore BOG zgotował tyms 
ktorzy go miłuią nic nie myślemy. "Uprosže nam Oycze po- 
bożny: ułomnyms y do ciała wczafow fkłonnym;, abyśmy z 
{erc nafzych grzechy wyrzucili, fwywolne Afekty nalze u- 
krocili 4 godne Imienia Chrześciańfkiego w Wierze nie ofła= 
bioney poftępki czynili. Ozdobo Zakonu y okrafo Mia, 
obrácamy na Ciebie oczy nAfze; świeco iafnogoreiąca, kto- 
tyś zá żywota (wego w Domu Bożym fłał iako fłup ogni- 
fty, świeć nam modlitwami twemi przed Bogiem Aby nas 
cienie łakomftwa, chmury gniewow y zalątrzenia, A potym.a 
wfzyftkich grzechow ciemności nie ogarnęły. Wielki miło- 
śniku Zakonnego uboftwa, doday nam fercá,, abyśmy dobr 
tych doczefnych z fzczodrobliwey Bofkiey zAżywaięc tękis 


'ochotniey wiecznych fzukali. Bądź nam pobożny Kapłanie 


latarnią świętną ná tym burzliwym Sswiátá tego morzu, do 
portu wieczności ukázuiaca> à (praw Abyśmy po śmierci; wy- 
R. Ízedifzy 


130: Modlitwy 
fzedłfzy z tego ciemnego: tarafu Swiśta, ná wolność wies 
czną; do onych świętnych ulic; y przyfionkow Niebiefkichs 
zh twoią przyczyną dopedzili. Lekárzu doświadczony od= 
day Krolowi Niebiefkiemu. fuppliki nafze, y wyiednay nam 
modlitwą twoią; aby on przedziwnym na wfzyftkie ftrony 
Swiata tego; opatrzności niewyfławioney, y politowania 
pełnym Bofkim (woim Okiem, nas na tym padole Swiata; w 
jakichkolwiek potrzebach do Ciebie fie uciekaiących nie zá- 
pomniał, 4 łafkawie ná náľze kłopoty, choroby y mizerye s 
weyzrzal. A.po tych pracách y fatygach przemiia' ących 
Swiátowych> onemi wiecznemi» Ac nigdy nieuftáigcemi rofko- 
(zhmi obdátzyé raczył, Amen. 
Modltwá czwarta 

GE Miłośniku Ktzyża Swiętego; pobożny ffugo Bo- 

ży STANISŁAWIE; ktožby nam to dał, aby oczy nafze 
wypuściły ftrumienia łez ferdecznych; ktoreby rozmysláiac 
gorzką Mękę Chryftufowa> Swiatowych pełne pożądliwości 
brudy obmyli? Ach. my iefzcze na tym Swiecie częftokroć z 
utratą łafki Bożey: Z nieprzyftoyną fkłonnością ku ciał y 
Swiatu; y ku márnoíciom iego; z wielkim nachyleniem Žy- 
iemy? Ty iuż pełen łafki Przedwiecznego Boga, iaką uro" 
dzayne drzewo wfadzone w Ogrodzie Niebiefkim kwitniefz. 
Sliczna czyftości Lilioy uprosže nam u Boga wzgardę $wie- 
ckich mátnosci y cieleľnych żądzy; aby Chryftus przez nies 
winną Mękę: fwoie oddalił poltezáty cieleľne od ferc nafzych 
y nas od złości y (praw piekła godnych rozwiązał. Nifkiey 
pokory Nardzie; fptaw byśmy od fkázys y zmazy Swiatá.s 
uwolnieni> po śmierci Bofką Twatz ktora wfzyftkich Oby- 
whtelow uwefela Niebiefkich oglądali. Droga Petło w go* 
£zkim Swiata tego morzu znaleziona; ziednay Abyśmy „w 
kłopotach» tralunkach; y chorobach» ktore nas poleruig» y 
do cnot wiodą, faíka Bożą pofileni byli, w ktorey obfiruige 
mogliśmy zarobić na zapłatę w Kroleltwie Niebiefkim; áw 
oftatnią życia nálzego godzinę; gdy mrokiem śmierci zawie- 
1hé oczy będziemy» uproé prawdziwą fktuchę za gtzechy. 
Niech ten Krzyż w oczach mamy, abyśmy przed nim y z 
nim umierali, A w dzień on oftatni Sadu Pańfkiego; kiedy 
fie z Krzyżem ná Obłokach pokaże Chryftus, nie był nam. 


whdems 


ODycze z Nieba BOZE, Zmiłuy fie nád námi. 
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wílydem, y wiecznym potępieniem; śle znakiem zbawien- 
nym: 4 nie będąc odftrychnieni od Oblicza Bofkiegos gtoíz 
on dzienney Chwały Niebiefkiey otrzymali Amen. 


L 1 T A N 1 AÀ 
O BŁOGOSŁAWIONTM 
STANISŁAWIE KAZIMIERCZYKU, 


Kánoniku Zakonnym Láteránes[kim. 
I Yrie eleyfon; Chtyfte eley(on> 
Kyrie eleyfon. 
Chtyfte ufłyfz nas, Chryfte wyfłuchay nas. 


Syuu Odkupicielu Swiata BOZE, Zmituy fig nad nàmi, 


Duchu Swięty BOZE; Zmiłuy fię nad nami. 
Swięta 1ROYCO jedyny BOZE, — Zmifuy fie nad nami. 
Swięta MARYA, Modl fię za námi. 


Błogofławiony STANISŁAWIE KAZIMIERCZYKU; Modl 


fie zálnámi. 


Zycia Apoftolíkiego Násládowniku dofkonały: = 
Ran Jezufa Chtyftyfa Czcicielu nayżarliwlzy: 2 
Oliwo w Domu Boga wiele pożytku przynofzącas u2 
Schowánie zbawienne swydawáigce wonią łagodności; «= 
Ozdobo ludu ná(zego> iS 
Kwiecie nafzego honorus ca 
Nowa latorości: 5 
Naczynie wybráne> a. 
Dzieło Naywyżfzego Boga; i s 

Chwało Chryftufa> 

Stugo Naywípániál(zego Pana; z 
Przykładzie Cnoty y Meftwá> c 
Zarliwy około Dufz ludzkich pracowniku, yu 
Trabo Ewangeliczna fłowa Božego> Rh 
Pochodnio goreiąca y ošwiecáiaca> N 
Z Mezow naymocnieyfzy» dd 
Człowiecze bez żadney nagany; E. 
Mężu wedłng Serca Bożego E 


Arfo dziwney fłodkości; 
R2 JEZUSA 
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JEZUSA y MARYI tofkofzy, 
Naltepie czyftey rady» 
W. miłości Boga fzczety y prawdziwy, 
Wzot Krzyża y umartwienia; 
Wzgórdzicielu prožnošci> 
Kościele Nabożeńftwa ^ 
Wizerunku Pokoty; 
Uboftwa przedziwny ftrožus 
Kfztałecie świątobli wości; 
Obrázie pokuty, 
Cudo. cierpliwości: 
Nauczycielu po wściągliwościy 
Lilio czyftości» 
Odnowicielu zgody; 
Zwierciadło życia Niebiefkiegos 
Kaplico dofkonałości: 
Skarbie dobrych uczynkow; 
W fzelkich nieprawości wykorzenicielus 
Pokutuiących: pomocniku» 
Pocie(zycielu (mutnych, 
Ucieczko ubogich: 
Zmocnienie prácuigcy chr, 
Zdrowie tozpaczaiącychs 
Drogo bľadzacych> 
Porcie w niebefpieczeńftwie będących» 
Chorych uzdrowienie; 
Swiatłości oczow» 
Podporo chromych 
Rozprofzycielu Czártow» 
Boiaźni piekła; 
Oycze ofierociałych; 
Spráwicielu Cudow» 
Nádzieio w niepokoius 
Zafłono ed upału, 
Karności młodzierzys 
Ufzanowanie (tarízych, 
Podpoto Zakonnikow» 
Wieńcze y Pociecho náíz4> 
Ucieczko y Cnoto nàízà; 
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Zadatku Dziedzictwà náfzego) Modl fie zá námi. 
Zaízczycie ofobliwy twoiey Oyczyzny; Modi fig zá námi, 
Obrono ffawnego Narodu Polfkiego; Modl fie zà námi 
Patronie Ciebie czczacychs Modl fię za nami. 
My grzefzni Ciebie profiemy> Wyfłuchay nas, 
Ažebýš nam zupełne Duízy y ciała zdrowie uprofić raczył; 
Ciebie profiemy wyfłuchay nase 
Ażebyś nam.w fłużbie Bozey y w cnotách świętych wyžey 
poftępowali wyiednał, Ciebie profiemy wyfłuchay nas. 
Ażebyś nas od wizelkiego złego y.niebefpieczeńftwa wie= 
czney śmierci fwoią świętą przyczyną wybawić raczyły 
Ciebie profiemy wyfłuchay nas, 
Ażebyś Zgromadzenie twoie pod íkrzydľami twey obrony 
mieć y chować raczył, Ciebie proliemy wyfłuchay nas. 
Przez święte powołanie twoie; Ciebie profiemy wyfłuchay 
nas, 
Przez, prace y zafługi twoie, Ciebie profiemy wyfłuchay nas. 
Przez Chwałę y pociechy twoie; Ciebie profiemy wyfłu= 
chay nas. 
Baranku Boży ktory gładzifz gtzechy Swiata, Przepuść nam 
Panie. 
Baranku Boży ktory gładzi(z grzechy Świata; Wyfłućhay 
nas Panie. 
Baranku Boży ktory gładzifz grzechy Swiata, Zmiłuy fig.» 
nad nami. 
Chryfte ufłyfz nas. Chryfte wyfłuchay nas. 
Kyrie eleyfon, Chryfte eleyfom 
Kyrie eleyfon. 
A NITY F.O NSA. 
Chwalebny Oycze STANISŁAWIE: przez dwoie twego 
JEZUSA y MARYI na ziemi widzenia; fpraw to áze- 
byśmy tegoż JEZUSA y MARYĄ z Tobą cieízac fie w Nie- 
bie oglądać mogli. 
W. Modi fig zá nami. Błogofżawiony STANISŁAWIE, 
Re. Abyśmy fig fali godnemi obietnic Páná Chzyfłufowych. 

Te wfyfłkie Nabożeńfkwa o Bľogoftáwionym Stanifławie Kazimier= 
szyku; tako to Rytmy; Modlitwy, [a Z dawnych pozbieráne Autorows 
J tu dla świeżfej pamięci przedrukowam, 
0e 


334. Požnicyfše Cuda 
E niegodny gtzefznik niżey podpilany zeznáie cum generali 
voto € approbatione juramenti cum mea Conjuge przez ręce W. 
IMCi Xiedzá Atanazego Koffowíkiego Predykatora Generale 
nego y Prokuratorá Konwentu Krakowfkiego, WW. OO. 
Dominikanow. Iż mäiac Kfigzke to ieft Zywot Btogofli- 
wionego STANISŁAWA KAZIMIERCZYKA, ktotego Ciało 
fpoczywa w Kościele u Bożego Ciała w Krakowie na Khe 
zimietzu, že u PP. IchMCiow OO. Kanonikow Regularnych 
w ktorey Kfiążce doczytawfzy fie Cudow; y łafk Bofkich 
doznanych przez przyczynę tego Swiętego; nie rAz nie dwa 
hle raczey po trzyktoć rázy y z Zoną moią západtízy w cię= 
żką A prawie na śmiertelney pościeli leżący, iako y teraz 
przy obecności pomienionego IMCi Xiedzá iuż prawie letha- 
liter chorowatems uciekłem fig do przyczyny tego Swiętego 
w czym wielką łafkę uznałem w przywroceniu zdrowia iuż 
prawie zdefperowany, dla czego zaraz in bonorem tego Swię” 
tego to ubogie Wotum dedyknię oraz y z Zona moią. Ná 
co dla lepízey wiary Ręką moią włafną kartę fpifaną pod- 
pifałem. Datt: w Handzlowie we Wi Woiewodztwa Ru- 
fkiego; A w Ziemi Przemyślikiey, w Powiecie Przeworfkim 
ležacey. Die 10, Jumi. 1720. 
Antoni z Piefciovog Piesciorowfki. 
Máryánná z Koziegłow Pieściorowjka. 
m.pp. — 
Je Jan Kánty Oraczowfki, Chorąży Párnáwíki, zeznáie 
tym fktyptem moim, iż będąc w Roku 1737. złożony z woli 
y dyfpozycyi Bofkiey chorobą ftrafznie ciężką; tak dźlece; 
że iuż y ludzi poznawać nie mogąc. y wízyícy Kolligaci tu- 
dziez Sąmfiedzi, ktorzy bywali umnie; nigdy mi życia nie 
tufzyli atoli iednak będąc u mnie W.JMC Pan Xiefki Sam- 
fiad moy, A ia na ten czas leżąc w wielkiey gorączce, mo- 
wit mi abym fie udał y (zczera intencyą miał do B. STA- 
NISŁAWA KAŽIMIERCZYKA, Míza S. y świec parę ofii- 
rował, ponieważ y on fam Cudu tego S. doznał, ia tedy iak 
mnie gorączka ciężka ominęła, przypomniałem fobie one.s 
świece; y ftanęły mi prawie przed oczyniń, tak pytałem fie 
kto tu u mnie był, odpowiedzieli mi, že był JMC Pan. 
Xięfki, tak przyfzło mi ná myśl to wízyftkos to ielt owes 
świece y Míza do B. STANISŁAWA KAZIMIERCZYKAs 
uczyni= 
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nczyniwfzy tedy fzczerą y nieodmienną intencyą do tego 
Swiętego, że ieżeli mnie Pan BOG y ten Swięty przypro- 
wadzi do zdrowia; to będę w Krakowie w tym Kościele; 
jak tedy zá interpozycyą tego Świętego w kilka dni poprá- 
wiło mi fię iednak nie ze wfzyltkim, według moiey in- 
tencyi przyiachałem do Krakowa gdzie mnie tylko: wfadzili 


y wyfadzili z kolafki, potym tedy ftanaąwfzy w Krakowie; 


názáiuttz czyli trzeciego dnia poiachałem do B. KAZIMIER- 
CZYKA Kościoła, iednak mnie wyfadzili z wozku; przy- 
prowadzili mnie do Kościoła przed Ołtarz» dałem na Mizą 
S. y parę świec» fłuchawfzy tey Mfzy ná fwoig uczynioną- 
intencya; gdy wyfłuchawlzy Mfzy: wflzyftka+ owa choroba 
odftąpiła mnie iakby ręką odiať, y iuż fam pofzedłem 
o (woiey mocy do Pátyny; y do wozku wfiadłem. Co 
wfzyftko przyfięgą zeznać y potwierdzić gotow ieftem, y 
ná to fig podpiluię Ręką włafną. 
F- Ko Oraczowjki.. 
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